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Oficer prasowy jeleniogórskiej ko-
mendy policji, nadkomisarz Bogumi³ 
Kotowski, wkrótce otrzyma mandat. 
I - jak zapowiada - przyjmie go!

Nie chodzi wcale o mandat za 
wykroczenie, ale o mandat radnego 
jeleniogórskiej rady miejskiej. Jak to 
mo¿liwe, ¿e na rok przed wyborami 
zrobi³o siê miejsce w radzie? Nadko-
misarz Kotowski zajmie miejsce Ewy 
Duziak z Platformy Obywatelskiej, 
która wygra³a konkurs na dyrektora 
Miejskiego Przedszkola nr 13 w Jele-
niej Górze. Obejmie stery przedszkola 
od 1 wrzeœnia. W myœl ustawy o 
samorz¹dzie, nie mo¿na ³¹czyæ funkcji 
radnej z dyrektorowaniem w placówce 
w tym samym samorz¹dzie. Radna 

wiêc zrzeknie siê mandatu, a jej miej-
sce zajmie kolejna osoba na liœcie Plat-
formy Obywatelskiej. 
N ieste ty ,  bêd¹ca 
za Ew¹ Dudziak 
Barbara Przybylak 
niedawno zmar³a. 
W tej sytuacji do 
rady powinna wejœæ 
k o l e j n a 

osoba z tej listy, czyli w³aœnie nadko-
misarz Kotowski.

- Przyjmê mandat i bêdê pe³ni³ funkcjê 
radnego - zapowiedzia³. - Jako policjant 
Komendy Miejskiej Policji w Jeleniej Gó-
rze prowadzê dzia³ania na rzecz poprawy 

bezpieczeñstwa w 
mieœcie, zajmuję 

siê wspó³prac¹ z 
ró¿nymi insty-
tucjami, m.in. 
Jeleniogórsk¹ 
Spó ³dz ie ln i¹ 
Mieszkaniow¹, 
Z G K i M - e m . 
Mam tu na 
m y œ l i  m o -

n i t o r i n g , 

doœwietlenie niektórych miejsc, wycina-
nie krzewów. Teraz, jako radny i policjant, 
bêdê móg³ zrobiæ wiêcej w tym zakresie.

Zapowiedzia³, ¿e bêdzie chcia³ dzia³aæ 
w komisji prawa i spraw spo³ecznych.

I choæ startowa³ z listy Platformy 
Obywatelskiej podkreœla, ¿e jest osob¹ 
niezale¿n¹. - Nie nale¿ê do ¿adnej partii 
politycznej - zaznacza. A czy zapisze 
siê do klubu radnych PO? - Jeszcze 
na to za wczeœnie. Na razie jestem na 
urlopie, muszê spotkaæ siê z radnymi, 
przedyskutowaæ ten temat - mówi.

Oficjalnie B. Kotowski z³o¿y œlubowanie 
na wrzeœniowej sesji rady. Ta odbêdzie 
siê 3 lub 10 wrzeœnia. Na tej samej sesji 
zostanie wygaszony mandat E. Duziak.

(ROB)
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Z okazji œwiêta Wojska Pol-
skiego, na pomniku „Wolnoœæ 
krzy¿ami siê mierzy” przy jelenio-
górskim Koœciele Garnizonowym 
ods³oniêto piêæ kolejnych tabliczek 
z nazwami miejsc bitew polskich 
¿o³nierzy. Uroczystoœci by³y okazj¹ 
do przypomnienia historii orê¿a 
polskiego.

W mieœcie, w którym przez 
ponad dwieœcie lat by³ garnizon, 
wojska ju¿ nie ma od lat. Ostatnim 
obiektem wojskowym, formalnie 
rozformowanym z koñcem 2012 
roku, by³ koœció³ pw. Podwy¿szenia 
Krzy¿a Œwiêtego. Ale dla jelenio-
górzan to nadal Koœció³ Garnizo-
nowy. W czasie obchodów przy-
pomniano genezê ustanowienia 
dnia 15 sierpnia œwiêtem Wojska 
Polskiego. To rocznica tzw. cudu 
nad Wis³¹, kiedy to w 1920 roku 
wojsko polskie pod dowództwem 
marsza³ka Józefa Pi³sudskiego 

pokona³o w Bitwie Warszawskiej 
wojska bolszewickie. Wed³ug nie-
których historyków, by³a to 18. z 
prze³omowych bitew œwiata.

Œ w i ê t o  b y ³ o  o k a z j ¹  d o 
ods³oniêcia kolejnych piêciu tabli-
czek z nazwami miejsc bitew, w 
których ws³awi³a siê polska armia. 
U podnó¿a pomnika „Wolnoœæ 
krzy¿ami siê mierzy” schowano 
ziemię przywiezion¹ z pól bitew-
nych z Kamieñca Podolskiego 
(XVII wiek), Mokrej (wrzesieñ 
1939 r.), Helu (wrzesieñ 1939 r.), 
Newark on Trent (Anglia 1940 r.) i 
Ko³obrzegu (marzec 1945 r.).

W  œ w i ¹ t e c z n y c h 
uroczystoœciach udzia³ wziê³a 
kompan ia  rep rezen tacy jna 
23. Œl¹skiego Pu³ku Artylerii z 
Boles³awca, przedstawiciele or-
ganizacji skupiaj¹cych ¿o³nierzy 
rezerwy, poczty sztandarowe or-
ganizacji kombatanckich i politycz-

nych. Odczytano apel poleg³ych, a 
ku ich czci oraz ku czci ¿yj¹cych 
bohaterów walk w czasie II wojny 

œwiatowej wojsko odda³o hono-
row¹ salwê.

GOK

Z pi¹tku na sobotê z cmentarza w 
Karpnikach z³odzieje zabrali du¿¹ czêœæ 
ogrodzenia. Ukradziono 50 elementów 
tego ogrodzenia, które warte by³y ok 
3,5 tys. z³. W sumie rozebrano 150 m 
ogrodzenia. Ogrodzenie by³o nowe, bo 
mieszkañcy postawili je zaledwie kilka 
miesiêcy temu za zebrane przez siebie 
pieni¹dze.

Cmentarz w Karpnikach le¿y na 
koñcu wsi, st¹d z³odzieje pozosta-
li niezauwa¿eni. Prawdopodobnie 
kradzie¿ przygotowywali kilka nocy 

- najpierw porozkrêcali fragmenty 
ogrodzenia przykrêcone do s³upków, 
a potem naraz je wywieŸli. Z³odzieje 
pozostawili na miejscu œruby i obrêcze, 

którymi ogrodzenie by³o mocowane. 
Widoczne s¹ œlady, którêdy z³odzieje 
wynosili swój ³up.

 -Podejrzewamy, ¿e to by³a kradzie¿ na 
zlecenie. Niech ten, który kupi to ogro-
dzenie, uœwiadomi sobie, ¿e za ¿ywota 
ogradza siê cmentarnym p³otem - mówi 
Marian Sadowski, mieszkaniec Karpnik.

Okradziony cmentarz jest teraz 
otwarty i szybko trzeba bêdzie go 
ponownie ogrodziæ. Choæby po to, aby 
nie biega³y tutaj zwierzêta. Parafianie 
planuj¹ lepiej zabezpieczyæ przysz³e 
ogrodzenie. - Œruby bêd¹ przyspawane, 
a na siatce farb¹ olejn¹ nakreœlimy krzy¿ 

- mówi pan Marian.
(sad)

Ostanie wypowiedzi polskich du-
chownych upewni³y mnie w prze-
konaniu, ¿e papie¿ Franciszek stoi 
na czele zupe³nie innego Koœcio³a. 
Na pewno nie ma on nic wspólnego 
z polskimi tak zwanymi eminencja-
mi. Ale ¿eby nie popadaæ w pry-
mitywne uproszczenia... Równie¿ 
w polskim Koœciele s¹ wspaniali 
ludzie, jest ich naprawdê wielu, na 
ka¿dym szczeblu hierarchii. Tylko, 
¿e akurat Ci nie rzucaj¹ siê w oczy 
i nie podje¿d¿aj¹ wypasionymi 
limuzynami pod swoje rezydencje. 
I w sumie pewnie nawet by mi nie 
przysz³o do g³owy, ¿eby siê tego 
czepiaæ, ale kiedy zobaczy³em 
papie¿a Franciszka wsiadaj¹cego 
do samolotu i samodzielnie nio-
sącego swoj¹ teczkê, to poczucie 
dysonansu samo przysz³o. G³owa 
Koœcio³a to uœmiechniêty, pogodny, 
przepe³niony mi³oœci¹, empati¹ i 
skromnoœci¹ cz³owiek. O którym 
z polskich biskupów chcia³oby siê 
tak powiedzieæ?

Na tej krótkiej uwadze skoñczê, 
bo jak siê ostatnio dowiedzia³em, 
nawet cytowanie hierarchów, 
którzy maj¹ nieco inny obraz 
œwiata od tego obowi¹zuj¹cego 
i wyg³aszanego z ambon, pod-
chodzi ju¿ pod brutaln¹ walkê z 
Koœcio³em. Wiêc basta.

Polacy kochaj¹ narzekaæ. Mo¿e 
w tym fakcie nale¿y szukaæ 
narastaj¹cej popularnoœci Pra-
wa i Sprawiedliwoœci. Wiele 
osób szuka tylko pretekstu, aby 
pogderaæ i wieszaæ psy na Plat-
formie. Przyk³ad? Proszê zerkn¹æ 
na komentarze pod informacj¹ 
zamieszczona na naszym por-
talu www.nj24.pl o mo¿liwoœci 
sprowadzenia na prezentacjê do 
Jeleniej Góry poci¹gu Pendolino. 
Ten krótki news doczeka³ siê ca³ej 
masy komentarzy krytykuj¹cych 
wszystkich i wszystko, a g³ównie 
w³adze. To jakaœ fiksacja. Wiem, 
jest kryzys. Wielu osobom jest 
ciê¿ko, obojêtnie czy prowadz¹ 
swoje biznesy, czy te¿ musz¹ 
sp³acaæ zaci¹gniête w okresie 
prosperity kredyty. W³adza te¿ w 
tym wszystkim nie jest bez winy. 
Ale w ca³ej Europie tak jest. Modne 
kurorty Hiszpanii czy Grecji œwiec¹ 
pustkami, a w ka¿dym razie nie ma 
tam tylu turystów, co jeszcze piêæ 
czy siedem lat temu. Popatrzmy 
jednak, co siê dzieje nad polskim 
Ba³tykiem, zauwa¿my t³umy tury-
stów w Tatrach czy chocia¿by w 
Karkonoszach. Oblê¿enie Giewon-
tu to by³ hit minionego d³ugiego 
weekendu. Jak by nie patrzeæ, nie 
jest to dowód na to, ¿e w Polsce 
panuje powszechna bieda, nêdza 
i beznadzieja. Wiêc mo¿e zamiast 
wietrzyæ, wzorem polskich hierar-
chów koœcielnych, wszêdzie spisek 
i z³¹ wolê, spójrzmy na ten œwiat 
oczami papie¿a Franciszka? Czy¿ 
nie bêdzie nam wówczas ³atwiej, 
radoœniej i optymistycznej? 

Andrzej Buda
buda@nj24.pl

Jelenia Góra, plac Prezydenta Bieruta 
(10 m od dworca PKS): wystawa kub³ów 
ze œmieciami wype³nionymi po brzegi, 
znowu sterty gruzu - brud nie do opisania. 
Naprzeciw poczekalni PKS, po drugiej stro-
nie ulicy za kioskiem „Ruchu”, na stercie 
œmieci le¿y od trzech miesiêcy zdech³y 
kot. Jest te¿ i inny widok. Na œmieciach i 
gruzowisku stoj¹ bañki z mlekiem.


S¹d Wojewódzki na sesji wyjazdowej 

wyda³ wyrok w sprawie Tadeusza B., 
oskar¿onego o dopuszczenie siê ohyd-
nej zbrodni na dwuletnim dziecku. B. 
podstêpnie uprowadzi³ i dokona³ zabójstwa 
dziewczynki - przestêpstwo mia³o charak-
ter seksualny. S¹d pod przewodnictwem 
sêdziego Andrzeja Englota skaza³ zbrod-
niarza na karê œmierci.


Ze statystycznych wyliczeñ wynika, ¿e 

w województwie jeleniogórskim zjada siê 

codziennie 170 ton pieczywa. Turystom, 
kuracjuszom i wczasowiczom wystarcza z 
tego 5 ton, reszta zaœ pozostaje dla sta³ych 
mieszkañców. Tak to wygl¹da teoretycznie, 
w praktyce wspomniane proporcje uk³adaj¹ 
siê inaczej w sezonie turystycznym ni¿ w 
pozosta³ych dniach roku.


Kopalnia Wêgla Brunatnego „Turów”: 

w sobotê wieczorem turoszowscy górnicy 
organizuj¹ wiêc potêpiaj¹cy nieodpowie-
dzialne ekscesy, podkreœlaj¹ znaczenie 
rzetelnej, wydajnej pracy. „Turów”, mimo 

upa³ów i remontu niektórych urz¹dzeñ, 
utrzymuje dobry rytm pracy.


W pe³ni sezonu turystycznego w jele-

niogórskich stacjach CPN albo ju¿, albo 
jeszcze nie ma gazu do butli turystycznych.

37 lat temu w NJ

Jelenia Góra pamiêta o wojsku

Salwa honorowa kompanii reprezentacyjnej 23 Œl¹skiego Pu³ku 
Artylerii z Boles³awca.
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Nadkomisarz bêdzie radnym

Nadkomisarz B. Kotowski wkrótce zostanie radnym.

Okradli cmentarz w Karpnikach

W Karpnikach przypuszczaj¹, ¿e ktoœ zleci³ kradzie¿ 
ogrodzenia na cmentarzu.
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sce zajmie kolejna osoba na liœcie Plat-
formy Obywatelskiej. 
N ieste ty ,  bêd¹ca 
za Ew¹ Dudziak 
Barbara Przybylak 
niedawno zmar³a. 
W tej sytuacji do 
rady powinna wejœæ 
k o l e j n a 

- Przyjmê mandat i bêdê pe³ni³ funkcjê 
radnego - zapowiedzia³. - Jako policjant 
Komendy Miejskiej Policji w Jeleniej Gó-
rze prowadzê dzia³ania na rzecz poprawy 

bezpieczeñstwa w 
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Nie odby³a siê planowana na 18 
sierpnia inauguracja rozgrywek IV 
ligi w Jeleniej Górze, na wyremonto-
wanym stadionie przy ul. Z³otniczej. 
Choæ og³oszono ju¿ zakoñczenie prac, 
obiekt do dnia meczu nie zosta³ jesz-
cze odebrany!

- Co z tego, ¿e mamy nowy obiekt, 
skoro nie mo¿emy na nim zagraæ 

- martwili siê dzia³acze klubu Karko-
nosze Jelenia Góra. Marzy³a im siê 
inauguracja rozgrywek IV ligi na swo-

im „starym-nowym” obiekcie. Czekali 
na to ponad rok, bo o tyle przed³u¿y³y 
siê prace. Tymczasem pierwszy ligowy 
mecz u siebie - w niedzielê (18 sierp-
nia) z Or³em Z¹bkowice - zagrali na 
stadionie MOS-u w Cieplicach.

Pod koniec lipca zwo³ano huczn¹ 
konferencjê prasow¹, podczas której 
og³oszono zakoñczenie budowy. Pre-
zes firmy Tamex nawet upomnia³ siê 
o referencje. Jakby nie zauwa¿aj¹c, ¿e 
inwestycja ma - bagatela - 15 miesiêcy 

opóŸnienia. Podczas podpisywania 
umowy publicznie zapewniano, ¿e 
stadion bêdzie gotowy na koniec 
kwietnia... 2012 roku!

Prezydent Marcin Zawi³a próbowa³ 
t³umaczyæ prezesa, ¿e czêœæ tego 
opóŸnienia nie wynika z jego winy. 
Wykonawca i w³adze miasta ze zdziwie-
niem odpierali krzy¿owy ogien pytañ ze 
strony dzia³aczy sportowych i dzienni-
karzy o opóŸnienia i o niefunkcjonalne 
rozwi¹zania na nowym obiekcie. Od 
tego czasu minê³o pó³ miesi¹ca a na 
dzieñ planowanego meczu (18 sierp-
nia) obiekt nie by³ jeszcze odebrany!

- Odnoszê wra¿enie, ¿e wykonawca 
d¹¿y³ do tego, by uzyskaæ odbiór od 
miasta przed pierwszym meczem, 
wywieraj¹c na w³adzach miasta 
presjê czasu - t³umaczy³ w ubieg³ym 
tygodniu Zbigniew Kubiela, prezes 
spó³ki Termy Cieplickie.

W jego ocenie nie wszystko zosta³o 
zrobione, jak nale¿y. Przyk³ad? - 
Choæby boczne boisko treningowe. 
Ono nigdy nie by³o w dobrym stanie, 
ale da³o siê na nim trenowaæ - mówi 
Z. Kubiela. - Tymczasem pod jednym 
polem karnym jest niewyrównana 
ziemia, nie mówi¹c ju¿ o trawie. Nie 

da siê tam trenowaæ. Wykonawca 
powinien je przywróciæ przynajmniej 
do stanu sprzed inwestycji.

- Obiekt dzisiaj zosta³ odebrany - 
powiedzia³a nam w poniedzia³ek 
Miros³awa Dzika, zastêpczyni prezy-
denta Jeleniej Góry. Dzisiaj (wtorek, 
20 sierpnia) ma byæ przekazany do 
spó³ki Termy Cieplickie. Czy mo¿liwe 
bêdzie rozegranie na nim nastêpnego 
meczu, 28 sierpnia, z Olimpi¹ Kowary?

- G³owy nie dam, bo g³upio bym bez 
g³owy wygl¹da³a - ¿artuje M. Dzika. - A 
tak powa¿nie, zobowi¹zaliœmy preze-
sa, by zrobi³ wszystko, aby do tego 
meczu dosz³o i ¿eby dru¿yny mog³y 
zagraæ przy sztucznym oœwietleniu. 

Takie by³o zreszt¹ ¿yczenie dzia³aczy 
Karkonoszy.

Mecz z Olimpi¹ Kowary bêdzie 
szczególny dla obu klubów. Raz, ¿e 
jest to spotkanie derbowe, stawk¹ 
jest prymat w regionie. Dwa, ¿e mo¿e 
paœæ rekord frekwencji. W ubieg³ym 
roku derby w Cieplicach obejrza³o 
blisko pó³ tysi¹ca ludzi (wiêkszoœæ 
to kibice z Kowar). W tym roku z 
pewnoœci¹ bêdzie lepiej, bo wielu ze-
chce zobaczyæ now¹ trybunê i murawê. 
Kto wie, mo¿e 1,5-tysiêczna trybuna 
zape³ni siê w ca³oœci? By³oby to 
chyba najlepsze zwieñczenie ¿mudnej 
przebudowy.

(ROB)

REKLAMA I PROMOCJA

Cieplice znalaz³y siê na tzw. czarnej 
liœcie Ministerstwa Zdrowia. Jest na niej 
10 miejscowoœci. W przypadku Kamienia 
Pomorskiego, Sopotu czy Gorza³kowic 
Zdroju minister ma zastrze¿enia co do 
przekroczonych norm poziomu ha³asu. 
Cieplice s¹ w innej sytuacji - chodzi o 
przekroczone norm py³u zawieszonego 
PM 10. Jest to mieszanina substancji 
organicznych i nieorganicznych. - Py³ 
zawieszony mo¿e zawieraæ substancje 
toksyczne, takie jak wielopierœcieniowe 
wêglowodory aromatyczne (np. benzo/a/
piren), metale ciê¿kie oraz dioksyny i 
furany - czytamy na stronie Inspekto-
ratu Ochrony Œrodowiska. - Najwiêksz¹ 
emisjê py³ów powoduje spalanie wêgla 
w starych i czêsto Ÿle wyregulowanych 
kot³ach i piecach domowych oraz 
komunikacja.

W Cieplicach podobna sytuacja powta-
rza siê co roku: w bezwietrzne dni poziom 
PM 10 kilkakrotnie przekracza normy. 
Dobowa norma dla py³u zawieszonego 
wynosi do 50 mikrogram na metr 
szeœcienny. Tymczasem, np. 26 stycznia 
tego roku poziom PM 10 w Cieplicach 
wynosi³ 160 a 27 stycznia - 188 µg/m3, 
zatem normy przekroczone by³y ponad 
trzykrotnie! W tym roku by³o ju¿ ponad 
30 dni, w których poziom PM 10 by³ 
wy¿szy ni¿ przewidziana prawem norma.

W dniach o najwiêkszym stê¿eniu 
py³u zawieszonego zaleca siê osobom 
chorym na choroby uk³adu oddechowe-
go pozostanie w domach.

Ministerstwo jest zdania, ¿e w takich 
warunkach trudno leczyæ uzdrowiskowo. 
Cieplice maj¹ status uzdrowiska przy-
znany czasowo. Istnieje zagro¿enie, ¿e 
nie zostanie on przed³u¿ony.

- Zdajemy sobie sprawê z wagi pro-
blemu, ci¹¿¹cego zarówno na nas, jak 
i na ca³ej spo³ecznoœci lokalnej - mówi 
Maciej Markowski, prezes Uzdrowiska 
Cieplice. - Posiadanie statusu uzdro-
wiska, poza innymi korzyœciami, jest 

warunkiem koniecznym dla mo¿liwoœci 
kontraktacji us³ug w zakresie lecznictwa 
uzdrowiskowego z NFZ.

Jak poda³, wp³ywy z realizacji tych 
kontraktów stanowi¹ 50 proc. wszyst-
kich wp³ywów spó³ki. - Chocia¿by z tego 

punktu widzenia problem przekroczenia 
stê¿eñ zanieczyszczeñ w powietrzu 
na terenie naszego zdroju jest dla nas 
bardzo istotny - doda³.

Rocznie Uzdrowisko Cieplice odwie-
dza 9 tysiêcy kuracjuszy.

Prezydent Jeleniej Góry, Marcin Zawi³a 
uwa¿a, ¿e nie ma powodu do niepokoju. - 
Mam wra¿enie, ¿e tej sprawie towarzysz¹ 
nadmierne emocje - mówi. - To prawda, 
¿e status uzdrowiska mamy przyznany 
czasowo. Cieplice maj¹ problem prze-
kroczonych norm zapylenia powietrza w 
niektórych miesi¹cach zimowych.

Zapewnia, ¿e miasto wdro¿y³o i 
realizuje program naprawczy. - Po³owa 
Osiedla XX-lecia zostanie w³¹czona do 
ciep³a z sieci - mówi prezydent. - Ter-
momodernizujemy budynki u¿ytecznoœci 
publicznej. To tak¿e spowoduje, ¿e 

bêdzie mniejsze spalanie. Boles³awiec 
otwiera wkrótce oœrodek egzaminowania 
kierowców. Iloœæ elek, które przyje¿dzaj¹ 
do Cieplic, bêdzie mniejsza.

Na trasy prowadz¹ce przez Cieplice 
kierowane s¹ nowoczesne autobusy 
MZK, spe³niaj¹ce najostrzejsze normy 
w zakresie emisji spalin.

Prezes Uzdrowiska Cieplice podkreœla, 
¿e prowadzone przez niego spó³ka 
tak¿e podjê³a dzia³ania, które zdecydo-
wanie ograniczaj¹ emisjê szkodliwych 
czynników.

- Stosujemy np. ogrzewanie z dala 

czynne (PEC) i wykorzystujemy odna-
wialne Ÿród³a energii (wodê termaln¹) do 
ogrzania swoich obiektów - podkreœli³.

Co jeszcze? Jelenia Góra zosta³a 
objêta programem KAWKA, który po-
wsta³ z myœl¹ o likwidacji Ÿróde³ ni-

skiej emisji. Na czym polega? Ka¿dy 
w³aœciciel domu czy mieszkania, który 
zdecyduje siê na likwidacjê konwen-
cjonalnego paleniska, mo¿e liczyæ na 
pokrycie do 60 proc. kosztów instalacji 
nowego Ÿród³a ciep³a w formie dotacji 
z Narodowego i Wojewódzkiego FOŒ. 
Kolejne 30 proc. środków mo¿na 
otrzymaæ w formie po¿yczki. Resztê 
winien stanowiæ wk³ad w³asny.

- To by³aby tragedia - mówi nam 
mieszkanka, pani Miros³awa, pytana o 
ewentualn¹ utratê statusu uzdrowiska. - 
Wiele sklepów ¿yje z turystów, w tym z 

kuracjuszy. Ich rentownoœæ ju¿ dzisiaj, 
w czasach kryzysu, nie jest zbyt wielka. 
Nie chcê myœleæ, co by by³o, gdyby 
zabrak³o kuracjuszy.

W podobnym tonie wypowiada siê 
przewodnicz¹ca rady Cieplic, Anna 
Ba³kowska. - Miasto straci³oby wp³ywy 
z op³aty klimatycznej - mówi. Ta op³ata 
to 2,1 z³ za dobê od ka¿dego kuracjusza.

Zdaniem A. Ba³kowskiej, nie jest tak 
ró¿owo. - Uzdrowisko to spokój, cisza, 
czyste powietrze. Tymczasem Plac Pia-
stowski jest jak autostrada. Tu wje¿d¿aj¹ 
setki samochodów, czêsto poza wyzna-
czonymi godzinami. Nikt tych godzin 
nie respektuje. Kolejny przyk³ad, sobota 
rano. Przechodzê obok hotelu i widzê 
dziesi¹tki motocykli. Naraz odpalili oni 
jednoœlady i pojechali. By³ ha³as, a ile 
smrodu - podkreœla. - Je¿eli chcemy 
mówiæ o ekologii, to powinniœmy zacz¹æ 
zwracaæ uwagê na takie rzeczy.

Mówi te¿, ¿e program KAWKA utkn¹³ 
w martwym punkcie. - Zaanga¿owaliœmy 
siê w jego wdro¿enie bardzo moc-
no, pozbieraliœmy wnioski od ludzi, 
z³o¿yliœmy je i na razie cisza, a minê³o 
kilka miesiêcy - mówi.

- Mam œwiadomoœæ, ¿e problemu za-
nieczyszczenia powietrza nie rozwi¹¿emy 
sami - dodaje prezydent. - Cieplice to 
najni¿sze miejsce w Kotlinie Jeleniogór-
skiej, oko³o 30 proc. zapylenia, które siê 
w nich znajduje, nie pochodzi z Cieplic, 
ale od s¹siadów. Ilekroæ mamy do czy-
nienia z inwersj¹ i dniami bezwietrznymi, 
wystêpuje przekroczenie.

Mimo wszyskto przyznaje, ¿e... - nie 
widzê tu zagro¿eñ dla statusu uzdro-
wiska. Jestem przekonany, ¿e zostanie 
nam on przed³u¿ony - powiedzia³.

Minister zdrowia da³ czas miastu na 
usuniêcie nieprawid³owoœci do koñca 
grudnia. Czy przyjmie argumenty miasta 
o planie naprawczym - dowiemy siê po 
tym terminie.

Robert Zapora

Dym nad zdrojem
Cieplice mog¹ straciæ status uzdrowiska - wszystko przez zanieczyszczone powietrze. - Problem jest du¿y - przyznaje prezes Uzdrowiska 
Cieplice Maciej Markowski. - Realizujemy program naprawczy, nic nam nie grozi - uspokaja natomiast prezydent Marcin Zawi³a.

Kiedy zagraj¹ na nowym stadionie?

Oficjalne zakoñczenie prac og³oszono 29 lipca, tym-
czasem jeszcze do niedzieli stadion nie by³ odebrany.

Poziom zanieczyszczeñ w Cieplicach w zimowe bezwietrzne dni kilkakrotnie przekracza normy.
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Podczas œrodowego dy¿uru w 
redakcji jak zwykle odbieraliœmy 
od naszych czytelników sygna³y 
dotycz¹ce wszystkiego, co niepokoi, 
denerwuje i budzi emocje. Miesz-
kanka Mys³akowic bardzo chcia³aby 
za naszym poœrednictwem zwróciæ 
uwagê na remont zdewastowanego 
mostu na terenie gminy Mysłakowi-
ce. Most jest zrujnowany i bardzo 
dobrze, ¿e uwija siê przy nim ekipa 
wspierana przez wojsko. Ale samo 
miejsce budowy jest, zdaniem 
naszej czytelniczki, fatalnie za-
bezpieczone. Owszem, ustawiono 
pacho³ki odgraniczaj¹ce, ale bez 
¿adnej sygnalizacji œwietlnej, która 
ostrzega³aby podró¿nych wieczo-
rem czy noc¹. A teren jest bardzo 
niebezpieczny, ze stromymi za-
padliskami. Po prostu groza - jak 
obrazowo stara³a siê przemówiæ do 
naszej wyobraŸni mys³akowiczanka. 
Polecamy ten remont uwadze in-
westora; tym bardziej, ¿e objazd 
poprowadzony przez las wymaga 
od kierowców du¿ego hartu ducha. 

Zadzwoni³a te¿ zdesperowana 
mieszkanka Jeleniej Góry, któr¹ 
straszy uschniête drzewo na rogu ul. 
Matejki i Wojska Polskiego, naprze-
ciwko restauracji „Teatralna”. Jak 
twierdzi, o potencjalnym zagro¿eniu 
informowano ju¿ kolejno wszystkie 
s³u¿by, by³y nawet jakieœ wizje 
lokalne. Niestety, niewiele z tego 
wynik³o. Drzewo wci¹¿ stoi i, zda-
niem mieszkañców, zagra¿a oto-
czeniu. NajwyraŸniej administracja 
jest innego zdania. Oby ten nadmiar 
optymizmu nie sta³ siê przyczyn¹ 
czyjejœ tragedii. Zadzwoni³a tak¿e 
pani, która przyjecha³a do Kotliny 
Jeleniogórskiej a¿ z Podlasia. Nie-
stety, zadzwoni³a, by podzieliæ siê 
wy³¹cznie negatywnymi obserwa-
cjami na temat Jeleniej Góry. Miasto 
zaskoczy³o j¹ brudem i panuj¹cym 
nie³adem. Zaobserwowa³a go nie 
tylko w Cieplicach, ale te¿ na 
g³ównych ci¹gach Jeleniej Góry. 
Przyjezdn¹ zszokowa³y wszech-
obecne, chaotycznie rozmieszcza-
ne reklamy, które zas³aniaj¹ cieka-
we obiekty i psuj¹ charakter pod-
górskiej miejscowoœci, odbieraj¹c 

jej klimat. Przyjezdna bezlitoœnie 
odnotowa³a kilka brudnych, nie-
chlujnych przystanków autobuso-
wych, pozbawionych aktualnych 
rozk³adów jazdy (np. przy ul. Rata-
ja), oraz rozwalony przystanek na 
Podwalu, przy którym w ogóle nie 
wiadomo, o co chodzi. Podró¿ni 
czekaj¹ na przyjazd œrodka trans-
portu w „starym miejscu”, gdzie 
zosta³y jeszcze ³awki, a autobus 
podje¿d¿a w zupe³nie inne miej-
sce, oddalone o ileœ tam metrów. 
Ogólnie chaos, ba³agan, i w¹tpliwe 
wra¿enia z pobytu w Kotlinie. 

Wróci³ te¿ dy¿urny temat wielu 
naszych publikacji i interwencji czy-
telniczych, czyli parkingi. Ale tym ra-
zem w dwóch ods³onach. Pierwsza 
dotyczy parkingów zarezerwowa-
nych dla osób niepe³nosprawnych. 
Osoba, która do nas zadzwoni³a, do-
brze rozezna³a temat i postanowi³a 
obna¿yæ nieco smutnej prawdy. 
Parkingi s¹, i owszem, i pod Tesco, 
i pod Realem, i pod Castoram¹. 
Tyle, ¿e w du¿ej mierze niedostêpne 
z powodu stoj¹cych na nich samo-
chodów. Nasz czytelnik pofatygowa³ 
siê kiedyœ i posprawdza³, na ilu 
z nich by³y plakietki informuj¹ce 
o tym, ¿e auto nale¿y do osoby 
niepe³nosprawnej. To by³y bardzo 
nieliczne przypadki! Poci¹gniête 
dalej „œledztwo” ujawniæ mia³o, ¿e 
miejsca dla niepe³nosprawnych 
czêsto zajmuj¹ pracownicy hi-
permarketów, wcale nie bêd¹cy 
inwalidami! Szczytem wszystkiego 
by³ zaœ przypadek, gdy, jak twierdzi 
nasz czytelnik, pod obiekt handlowy 
podjecha³ osobiœcie wysoko posta-
wiony urzêdnik starostwa powia-
towego i równie¿ postawi³ auto w 
miejscu przeznaczonym dla osoby 
niepe³nosprawnej. Nasz czytelnik 
jest oburzony tego typu praktykami 
i uwa¿a, ze nale¿y je bezlitoœnie 
piêtnowaæ. 

Zaœ druga ods³ona tematu parkin-
gowego to problem z mieszkañcami 
Zabobrza III i okolicami ul. Kiepury. 
Z jakiegoœ niezrozumia³ego powodu 
ka¿dy tam chce móc postawiæ swo-
je auto pod oknem w³asnego bloku, 
ignoruj¹c zupe³nie umiejscowiony 

nieopodal, du¿y parking. Efekt 
jest taki, ¿e nie mo¿na swobodnie 
przejœæ po chodniku, a bywa, ¿e z 
podjazdem pod klatkê schodow¹ 
maj¹ problem np. przeprowadzaj¹cy 
siê albo mieszkañcy, którzy kupili 
pralkê b¹dŸ kanapê. Zmotoryzowa-
ni s¹siedzi bywaj¹ te¿ g³usi i œlepi 
na potrzeby innych mieszkañców. 
Samochód, pozostawiony z uru-
chomionym silnikiem w podwórku, 
to dramat dla kogoœ, kto akurat od-
sypia trzeci¹ zmianê. Dlatego ape-
lujemy - trochê wyobraŸni, kierowcy!

Na zakoñczenie coœ, co nie 
zdarza siê czêsto, a bardzo raduje. 
Dotar³a do nas starsza pani ze 
wspólnoty mieszkaniowej na Wzgó-
rzu Grota-Roweckiego w Jeleniej 
Górze. Kobieta z entuzjazmem 
przekonywa³a nas, ¿e mieszka w 
najpiêkniejszym domu w mieœcie. 
Domu, którego mieszkañcy posta-
nowili od³¹czyæ siê od komunalnej 
administracji i wzi¹æ sprawy we 
w³asne rêce. Efekt jest taki, ¿e w 
bardzo krótkim czasie odnowiono 
elewacjê, prze³o¿ono rury gazowe, 
wyremontowano oœwietlenie, wy-
mieniono drzwi, wstawiono nowe 
okna w piwnicach, a na koniec 
zamontowano b³yszcz¹ce, kwaso-
odporne barierki, jak w jakimœ ban-
ku albo szpitalu. Wszystko dziêki 
wspania³ym mieszkañcom, którzy 
postanowili dobrowolnie wp³acaæ 
wiêcej na fundusz mieszkaniowy, 
i aktywnie zmieniaæ w³asne oto-
czenie. Uda³o im siê, i maj¹ teraz 
prawdziwy powód do dumy. Co 
wiêcej, zachêcaj¹ innych, by tak¿e 
szli w ich œlady. Gratulujemy! 

(mat)

Masz sprawę do dziennikarza? Zadzwoń!
Jelenia Góra  - 501 465 588
powiat jeleniogórski  - 502 205 732
 - 601 572 243
powiat bolesławiecki  - 606 665 454
powiat kamiennogórski  -  601 543 538

powiat lubański  - 606 665 454
powiat lwówecki  -  694 792 203 
powiat zgorzelecki -  606 665 454
powiaty: jaworski i złotoryjski - 605 533 855
redakcja - 75 642 44 20

W każdą środę od 10 do 14.00 w biurze na ul. Skłodowskiej-Curie na Czytelników czeka nasz dziennikarz.

Przy redakcyjnym telefonie dy¿urowa³a 
dziennikarka, Katarzyna Matla 

Kostrzyckie sk³adowisko to 
przys³owiowy jêzyczek u wagi w 
systemie gospodarki odpadami 
w regionie jeleniogórskim. Nie 
doœæ, ¿e blisko, to na dodatek 
taniej ni¿ w innych miejscach. 
A alternatywnym miejscem wy-
wozu jeleniogórskich œmieci, 
których w tym roku mieszkañcy 

„wyprodukuj¹” prawie 34 tysi¹ce 
ton, jest sk³adowisko w Lubawce.

W nomenklaturze „œmieciowej” 

to regionalne instalacje prze-
twarzania odpadów komunal-
nych. Trafiaj¹ce tam odpady s¹ 
segregowane na poszczególne 
frakcje (rodzaje). To, co mo¿na, 
jest odzyskiwane i sprzedawane 
do dalszego przerobu - papier, 
szk³o, tworzywa sztuczne, a 
reszta jest przerabiana do posta-
ci nadaj¹cej siê do sk³adowania. 
W³aœciciel takiej instalacji za-
rabia nie tylko na ka¿dej tonie 
przywo¿onych do niego odpa-
dów, ale te¿ na surowcach, które 
odzyskuje i sprzedaje.

Gminy, które od 1 lipca sta³y 
siê w³aœcicielami wytworzonych 
na ich terenie odpadów, nie 
mog¹ jednak wywoziæ ich tam, 
gdzie chc¹. Czyli - na przyk³ad - 
tam, gdzie bêdzie taniej. O tym, 
gdzie trafi¹ œmieci z poszczegól-
nych regionów, decyduj¹ zapisy 
w wojewódzkim planie gospoda-
rowania odpadami. Sk³adowisko 
w Kostrzycy czeka na wpis na 
listê regionalnych instalacji. Na 

razie pe³ni tê funkcjê tymcza-
sowo.

- Spe³niliœmy wszystkie wa-
runki technologiczne dotycz¹ce 
etapów procesu zagospodaro-
wania odpadów zmieszanych. 
Chodzi³o g³ównie o metodê 
utylizacji w rêkawach foliowych. 
Gdzie indziej w Polsce podob-
ne technologie funkcjonuj¹. W 
ci¹gu dwóch dni od kontroli 
wykonaliœmy wszystkie wytycz-

ne. Czekamy teraz na ponowny 
audyt. Mamy nadziejê, ¿e we 
wrzeœniu sejmik wojewódzki 
podejmie uchwa³ê i zostaniemy 
wpisani na listê regionalnych in-
stalacji przetwarzania odpadów 
komunalnych - mówi Mieczys³aw 
Lewandowicz, kierownik Karko-
noskiego Centrum Gospodarki 
Odpadami Zwi¹zku Gmin Kar-
konoskich w Kostrzycy.

Na sk³adowisku w Kostrzycy 
trwaj¹ przygotowania do no-
wej inwestycji. Rozbudowana 
zostanie instalacja do sorto-
wania i odzyskiwania odpadów 
do dalszego przetwarzania. 
Kolejnym etapem bêdzie uru-
chomienie wytwarzania biopa-
liwa z odpadów. Przez kilka 
lat „rozbierana” bêdzie tak¿e 
poroœniêta ju¿ traw¹ góra od-
padów sk³adowanych tu w 
pierwszym okresie dzia³alnoœci 
sk³adowiska. Czêœæ z nich uda 
siê odzyskaæ i sprzedaæ.

GOK

Tutaj jad¹ 
nasze œmieci

- Nasz zak³ad spe³nia ju¿ wszystkie normy - mówi Mieczys³aw 
Lewandowicz, kierownik KCGO w Kostrzycy.

Ze sk³adowiska odpadów w Kostrzycy jest piêkny 
widok na Karkonosze. To tutaj zwo¿one s¹ 
œmieci z ca³ej Kotliny Jeleniogórskiej. Dziesi¹tki 
tysiêcy ton rocznie. Wiele lat temu jeszcze ros³a 
ha³da œmieci u podnó¿a gór. Dziœ w Karkonoskim 
Centrum Gospodarki Odpadami, prowadzonym 
przez Zwi¹zek Gmin Karkonoskich, odzyskuje siê 
kilkanaœcie procent surowców wtórnych.

Skargi, ¿ale i… coœ 
optymistycznego! 

75/64-24-485

W środę od godz. 10 do 
12 dyżurować będzie 

Miejski Rzecznik Praw 
Konsumenckich, Jadwiga 

Reder-Sadowska.

Stara Kamienica od roku in-
tensywnie szuka mo¿liwoœci 
oszczêdzania. - Sytuacja bud¿etu 
jest trudna - mówi Mariusz Ma-
rek, wicewójt gminy. W ostat-
nim czasie pracê w urzêdzie i 
jednostkach podleg³ych (Zak³ad 
Obs³ugi Komunalnej, Gminny 
Oœrodek Pomocy Spo³ecznej) 
straci³o 6 osób, co stanowi spor¹ 
czêœæ tutejszej kadry. Gmina 

przesta³a m.in. utrzymywaæ 
kierowcê, bo z wyliczeñ okaza³o 
siê , ¿e taniej bêdzie zwracaæ 
koszty podró¿y pracownikom 
wykorzystuj¹cym prywatne auta. 
Gmina zl ikwidowa³a Zak³ad 
Obs³ugi Komunalnej, choæ czêœæ 
zatrudnionych tam znalaz³a pracê 
w urzêdzie oraz w spó³ce gminy 
System Wodoci¹gów i Kanalizacji. 
Czêœæ zadañ, które wykonywa³ 

ZOK, bêdzie zlecana podmiotom 
zewnêtrznym. W Starej Kamieni-
cy nie bêdzie natomiast przyjêæ 
do pracy w zwi¹zku z obs³ug¹ 
systemu wywozu œmieci. - To te¿ 
oszczêdnoœæ, bo wiemy przecie¿, 
¿e w wielu miastach i gminach 
do obs³ugi gospodarki œmieciami 
zatrudniani s¹ nowi pracownicy - 
mówi wicewójt Marek.

(sad)

6 osób straci³o pracê w urzêdzie i jednostkach podleg³ych 
w Starej Kamienicy

Wci¹¿ szukaj¹ oszczêdnoœci

Eurostat postanowi³ przyjrzeæ siê naszym... 
œmieciom. Okaza³o siê, ¿e przeciêtny Europejczyk 

„produkuje” ich rocznie ok. 502 kg. Tylko 38 proc. z 
nich trafia na wysypisko. Reszta jest spalana, podda-
wana recyklingowi lub kompostowana. Niestety, nam 
daleko do takiego wyniku Na g³owê ka¿dego Polaka 

przypada „tylko” 315 kg ró¿nych odpadków. 
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Miasto wprowadzi³o w tym roku 
bon edukacyjny. W skrócie pole-
ga on na tym, ¿e o zatrudnieniu 
kadry w szkole decyduje g³ównie 
l iczba uczniów, a tak¿e szereg 
innych, drobnych elementów, np. 
powierzchnia do posprz¹tania, liczba 
boisk czy wielkoœæ podwórka do 
utrzymania.

- Muszê zredukowaæ zatrudnienie o 
trzy etaty - martwi siê Zbigniew Stêpieñ, 
dyrektor Zespo³u Szko³y Podstawowej 
nr 15 i Gimnazjum nr 5 w Jeleniej Górze. 
Jak mówi, to bardzo bolesna redukcja.

Bêdzie musia³ po¿egnaæ jedn¹ 
pani¹ sprz¹taj¹c¹, jednego woŸnego i 
konserwatora.

- Przy przeliczaniu nie bierze siê pod 
uwagê, ¿e mamy pod opiek¹ nie tylko 
teren szko³y, ale i boisko na tzw. Jor-
danie, które jest kilkaset metrów dalej - 
mówi Z. Stêpieñ. - Musimy je sprz¹taæ, 
kosiæ trawê, a praktycznie nie mamy 
wp³ywu na to, co siê tam dzieje, bo 
nie ma tam nikogo na sta³e. Mamy te¿ 
pod opiek¹ budynek po by³ej szkole 
podstawowej w Jagni¹tkowie. Tam 
tak¿e trzeba dojechaæ, sprawdziæ, czy 
wandale nie wyrz¹dzili ¿adnych szkód, 
dokonaæ napraw bie¿¹cych - wymienia. 

- Do tego potrzeba kadry.
P o  w p r o w a d z e n i u  c i ê æ  w 

obs³udze szko³y zostanie mu 10 
etatów. - To absolutne minumum, 
by utrzymaæ porz¹dek - mówi. - 
Przecie¿ popo³udniami te¿ ktoœ musi 
byæ w szkole, zajrzeæ na boisko, 
przypilnowaæ, czy nikt nie dewastuje 
mienia. Sama kamera do tego nie 
wystarczy, musi byæ cz³owiek.

Podobny problem maj¹ dyrektorzy 
innych szkó³.

Dyrektor Zespo³u Szkó³ Licealnych 
i Zawodowych nr 2 w Jeleniej Górze, 
Danuta Paw³owicz, musi zredukowaæ 
kadrê o 2,5 etatu. - Na szczêœcie, ni-
kogo nie zwolniê - podkreœla. - Jed-

na pani z administracji odchodzi na 
emeryturê. Nie przyjmê nikogo na jej 
miejsce, a jej zadania porozdzielam 
innym pracownikom.

Zmniejszy te¿ wymiar zatrudnienia 
pracownikowi obs³ugi kot³owni. W 
szkole wyremontowano kot³owniê, 
zmieniono ogrzewanie z opa³u tradycyj-
nego na gazowe. - To i pracy jest tam 
mniej - mówi dyrektor.

- Jakoœ sobie poradzimy - mówi z 
kolei Bogdan Helik, dyrektor Zespo³u 
Szkó³ Rzemios³ Artystycznych w 
Jeleniej Górze. Musi zredukowaæ 
kadrê gospodarcz¹ o 0,34 etatu. - 
Najprawdopodobniej skrócê czas 
pracy jednemu konserwatorowi i 
jednej pani sprz¹taj¹cej o 2 godziny. 
Bêdzie wiêc w miarê bezboleœnie, 
choæ wiadomo, ¿e zarobi¹ oni mniej. 
Muszê te¿ patrzeæ na to, by szko³a 
by³a posprz¹tana i by drobne awarie 
by³y naprawiane na czas.

Ciêcia dotkn¹ te¿ kadrê w publicz-
nych przedszkolach.

Zastêpczyni naczelnika Wydzia³u 
Edukacji, Barbara Latosiñska, mówi, ¿e 
zwolnienia nie s¹ jeszcze przes¹dzone. 

- Liczba kadry na nowy rok szkolny 
by³a okreœlana na podstawie projektów 
organizacyjnych, przygotowanych przez 
dyrektorów w kwietniu a zatwierdzanych 
przez urz¹d w maju. Liczba wypowiedzeñ 
nie jest ostateczna, gdy¿ w szko³ach, 
szczególnie ponadgimnazjalnych, zawo-
dowych, trwa jeszcze nabór.

Mo¿liwe, ¿e uczniów bêdzie wiêcej 
i bêdzie mo¿liwoœæ utrzymania kadry. 

- Jak sytuacja wygl¹da, bêdziemy wie-
dzieli 10 wrzeœnia, kiedy nauczyciele 
bêd¹ ujêci w ostatecznym arkuszu 
organizacyjnym - mówi B. Latosiñska. 

- Mo¿e siê zdarzyæ, ¿e wrêczone wy-
powiedzenie zostanie cofniête, bo 
bêdzie potrzeba zatrudnienia dodat-
kowego pracownika.

Bêd¹ te¿ przesuniêcia kadry pomiêdzy 

szko³ami. - W pierwszym pó³roczu 
zakoñczonego roku szkolnego zdarza³o 
siê, ¿e ludzie b¹dŸ przechodzili na 
emeryturê, b¹dŸ rezygnowali z pracy. 
Umo¿liwiliœmy dyrektorom uzupe³nienie 
kadry z zaznaczeniem, ¿e mog¹ 
zatrudniæ nowe osoby tylko do koñca 
sierpnia. Po to, by od wrzeœnia mieæ 
wolne miejsca dla osób, które traci³y 
pracê w innych placówkach - mówi.

B. Latosiñska jest przekonana, 
¿e funkcjonowanie bonu sprawdzi 
siê. - Podchodz¹c do tematu bonu, 
zrobiliœmy rozeznanie w miastach 
w Polsce, gdzie jest on realizowany 
od wielu lat. Tam siê sprawdza, bo 
dostosowuje zatrudnienie do potrzeb. 
Poza tym, daje wiêksz¹ mo¿liwoœæ 
zarz¹dzania szko³¹ dyrektorowi. Dy-
rektor bêdzie móg³ siê zastanowiæ, 
przyjmuj¹c ucznia, jak go przyj¹æ. 
Mo¿e siê okazaæ, ¿e ten jeden uczeñ 
spowoduje koniecznoœæ podzia³u klasy 
na grupy, np. na informatyce. To ju¿ 
bêdzie dodatkowa praca dla nauczycieli.

Dyrektorzy przyznaj¹, ¿e bardziej 
obawiaj¹ siê przysz³ego roku szkol-
nego. - Monitorujê rynek i widzê, co 
siê dzieje - mówi Bogdan Helik. - W 
cieplickich szko³ach podstawowych, 
a stam¹d mamy wiêkszoœæ naszych 
uczniów, jest coraz mniej klas. Ni¿ 
prêdzej czy póŸniej dotrze do nas.

- W tym roku mamy i tak lepszy na-
bór ni¿ w ubieg³ym - mówi dyrektorka 

„Handlówki”. W szkole utworzono szeœæ 
pierwszych klas, o jedn¹ wiêcej ni¿ 
przed rokiem. Dyrektor jednak liczy³a, 
¿e uda siê otworzyæ osiem klas. Co 
bêdzie za rok? - Nie wiem - odpowiada.

Pewne jest, ¿e bon nie oszczêdzi 
tak¿e kadry nauczycielskiej. W SP 
nr 15 i Gimnazjum nr 5 ju¿ zwolnio-
no jedn¹ anglistkê. W pozosta³ych 
szko³ach, w których pytaliœmy, oby³o 
siê bez zwolnieñ. Ale nauczyciele nie 
maj¹ ju¿ co liczyæ na nadgodziny. 

Wiêkszoœæ zostaje z go³ymi etatami. 
- Najwiêkszy problem jest z nauczycie-
lami takich przedmiotów jak biologia, 
chemia, przedmioty ekonomiczne 

- mówi D. Paw³owicz. - Nauczyciele 

nauki zawodu póki co, odpukaæ, 
maj¹ pe³ne etaty, a niektórzy nawet 
nadgodziny.

Robert Zapora

Zwolnienia w jeleniogórskich szkołach

Bon wycina kadrê

KOMUNIKAT
Przeprowadzona przez Fundacjê Rozwoju JeŸdziectwa 

z siedzib¹ w Œciêgnach zbiórka publiczna w formie 
dobrowolnych datków do puszki kwestorskiej 

(zezwolenie Marsza³ka Województwa Dolnoœl¹skiego  
nr DOPS/DWA/WS43-33/12) przynios³a dochód w wysokoœci 

238,94 z³. (s³ownie dwieœcie trzydzieœci osiem 94/100 z³otych). 
Zebrane œrodki zosta³y przeznaczone  

na realizacjê celów statutowych Fundacji.

Wci¹¿ nie wiadomo, co bêdzie 
dalej z budynkiem po szkole w 
Karpnikach. Na razie zarasta i robi 
coraz gorsze wra¿enie. Pó³tora 
roku temu placówka zosta³a zli-
kwidowana, a tutejsze dzieci trafi³y 
do szko³y w £omnicy. W najlep-
szych latach do karpnickiej szko³y 
uczêszcza³o 150 uczniów. Budynek 
jest du¿y i ma³o urodziwy, jego 
sprzeda¿y nie sprzyja te¿ kryzys 
na rynku nieruchomoœci. - Obiekt 
wraz z terenem by³ wyceniony na 
1,4 mln z³, My jesteœmy sk³onni, 
zgodnie z prawem, rozmawiaæ 
o jego sprzeda¿y ju¿ za 900 tys. 
z³ - mówi Zdzis³aw Pietrowski, 
wójt Mys³akowic. Dodaje, ¿e 
wstêpnie zainteresowanych by³o 
kilkanaœcie osób, ale póki co, na 
deklaracjach siê skoñczy³o. Czêœæ 
z zainteresowanych rozwa¿a³a 

zakup by³ej szko³y pod k¹tem 
za³o¿enia tu domu spokojnej 
staroœci. W³aœciciel pa³acu w 
Karpnikach nie wyklucza zakupu 

budynku na potrzeby mieszkanio-
we - dla obs³ugi pa³acu, gdzie ma 
funkcjonowaæ hotel, restauracja 
i - w przysz³oœci - SPA.

(sad)

Kiedyœ uczy³o siê tu 150 uczniów, teraz najbardziej prawdo-
podobna przysz³oœæ obiektu to dom spokojnej staroœci.

Do tragicznego zdarzenia dosz³o 
w sobotê w Olszynie Lubañskiej. 
33-letni mê¿czyzna porz¹dkowa³ te-
ren wokó³ swojej posesji po powodzi. 
Traktorem chcia³ wyrwaæ uszkodzone 
s³upki ogrodzeniowe. Przywi¹za³ 

je do ci¹gnika i próbowa³ ruszyæ. 
Okaza³o siê, ¿e wci¹¿ s¹ mocno 
przytwierdzone. Traktor przewróci³ 
siê przygniataj¹c mê¿czyznê. Zgin¹³ 
na miejscu.

(sad)

O kilkanaœcie etatów administracji i obs³ugi musz¹ zmniejszyæ zatrudnienie dyrektorzy jeleniogórskich szkó³. Bêd¹ te¿ ciêcia w 
liczebności kadrzy nauczycielskiej. - To jeszcze nic pewnego - t³umaczy Barbara Latosiñska, zastêpca naczelnika Wydzia³u Edukacji.

Budynek po szkole w Karpnikach czeka na nabywcê

Dla kogo szko³a?

Przygniót³ go traktor

- Muszê zlikwidowaæ trzy etaty - martwi siê Zbigniew Stêpieñ.

R
O

B

Projekt uzyska³ trzecie miejsce na 
liœcie rankingowej, z maksymaln¹ 
iloœci¹ punktów, i po decyzji Sejmiku 
Województwa Dolnoœl¹skiego dosta³ 
dofinansowanie. Projekt budowy obej-
muje wykonanie boiska ze sztuczn¹ 
nawierzchni¹ do gry w koszykówkê i 
pi³kê siatkow¹, oœwietlenie, ogrodzenie, 
stojaki na rowery i ³awki. Roboty z termi-
nem zakoñczenia w po³owie paŸdziernika 

br. prowadzi firma „Bellsport” z By-
tomia. Wielofunkcyjne boisko bêdzie 
kosztowaæ blisko 365 tysiêcy z³otych.

Trwa modernizacja stadionu miejskie-
go w Wêgliñcu. Do koñca wrzeœnia br. 
katowicki „Multisport” zbuduje bie¿niê. 
Po przetargu wykonane zostan¹ dodat-
kowe roboty, odwodnienie czêœci boiska 
i bie¿ni oraz oœwietlenie.

(STOB) 

Wielofunkcyjne boisko w Jagodzinie

S
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DLA
RELAKSU

Jak na czas
wakacyjny: po-
wa¿na by³a tema-
tyka felietonów -
z okazji wycieczki
do Izraela. Takie
budzi³y siê w mej
g³owie myœli. Po prostu: ubra³em je w
s³owa. Od Czytelnika zale¿y, co siê
stanie treœci¹ jego osobistych pogl¹-
dów i - OBY - co siê prze³o¿y na
¿yciow¹ postawê.

Moim ulubionym zajêciem, które-
mu siê oddajê w ka¿dej wolnej chwili,
jest CZYTANIE. Dobra ksi¹¿ka, kilka
czasopism oraz liczne otrzymywane i
samemu pisane listy - tworz¹ mój
ma³y, intymny œwiat. Nigdy mnie to
nie nu¿y ani nie nudzi.

Pomyœla³em - dla RELAKSU -
uraczê Czytelników wierszami mej
Przyjació³ki, przemi³ej Agnieszki.
Piêkne pisze listy. Ca³a w nich jest.
Szuka sposobu na kolorowe ¿ycie.
Dom i dzieci, taniec, œpiew i pisa-
nie - w tym siê spe³nia.

„Jak zwykle, niedokoñczony list
do Ciebie wreszcie wysy³am. Po-
myœla³am, ¿e przecie¿ wszystko w
¿yciu trwa, póki ¿yjemy - wiêc nie
jest to niedokoñczony list. Jeno KA-
WA£ECZEK z mego ¿ycia - dla Cie-
bie. Tyle mi siê nazbiera³o do opo-
wiedzenia. Cieszy mnie odkrywanie
i zrozumienie siebie z dzieciñstwa i
teraz. Dziœ inaczej. Trochê uspra-
wiedliwieñ. WIERSZEM.

5 minut w ¿yciu na wszystko.
Na myœli, na mi³oœæ, na œpiew.
Na lato z kwiatami i sen.
5 minut na wiecznoœæ. Na wszystko.
W 5 minut po schodach do góry
Wbiegam i brak mi ju¿ tchu.
5 minut patrzê na chmury
I zbiegam, by zd¹¿yæ gdzieœ znów.
5 minut zawsze spóŸniona
Dopadam do twoich drzwi.
Masz dla mnie tylko 5 minut,
Na ³zy nie ma ju¿ nic.
5 minut na wszystko w ¿yciu.
Na dzieci, na taniec, na wiersz,
Na nocne niebo z gwiazdami.
5 minut na ³zy gdzieœ w ukryciu.
5 minut na wiecznoœæ, na sen.”
Agnieszka prze¿ywa wszystko

bardzo intensywnie. Ca³¹ dusz¹,
sercem i ka¿d¹ cz¹stk¹ swej fizycz-
noœci. Jest nienasycona - jakby w
krótkim czasie chcia³a doznaæ wie-
le i mocno. Mówi o tym w wierszu
PRAGNIENIA.

„Chcê najeœæ siê ¿yciem do syta,
Chcê piæ je jak wino do dna.
Pusty kielich wyrzuciæ za siebie,
Chwyciæ jeszcze co ¿ycie mi da.
Chcê potraw gor¹cych i ostrych,
Czekoladowych i czu³ych jak ja.
Mleka i miodu mi³oœci
Niech ¿ycie obficie mi da.
Chcê ramion silnych z melisy
I pieprzu w dotyku r¹k.
Chcê s³ów pachn¹cych miêt¹,
Z czereœni ust do picia sok.
Chcê najeœæ siê ¿yciem do syta,
Chcê wypiæ je ca³e - do dna.”
Nawi¹zuj¹c do tytu³u - móg³bym

zakoñczyæ felieton pytaniem: Czy-
taj¹c, Czytelniku, zrelaksowa³eœ
siê? Czegoœ mi jednak w tym nie
dostaje. Wiem: Brakuje nutki zadu-
my oraz delikatnej zachêty do oso-
bistej refleksji. Wiêc inaczej. Na
ogó³ LOS - kiedy cz³owiek bardzo
chce - spe³nia nasze pragnienia.
Có¿, z latami: u wiêkszoœci ludzi
ZACH£ANNOŒÆ na ¿ycie przygasa.
U mnie - jakoœ NIE.

- A u Ciebie...?
 KUBEK
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Nowoczesny plac na Zabobrzu

LOKALE

KAWALERKÊ dobrze umeblowan¹ z
gara¿em nowe budownictwo w Ciepli-
cach wynajmê na d³u¿szy okres. Tel.
602-65-63-46. G2770-G

DO WYNAJÊCIA 2-pokojowe, pe³ne
wyposa¿enie, Jelenia Góra,
663-161-330. G2774-G

NIERUCHOMOŒCI

SPRZEDAM dzia³kê 910 m kw. na
dzia³ce nowy gara¿ 34 m kw. z mo¿liwo-
œci¹ rozbudowy na dom mieszkalny- Sta-
niszów Dolny, 75/75-583-76. G2759-G

W zwi¹zku ze œmierci¹ naszego kolegi

Les³awa Jacków
wyrazy szczerego wspó³czucia rodzinie

sk³ada firma "Joker"
JELENIA GÓRA
Zatrzymano 31-latka, który

pobi³ kijem bejsbolowym dwóch
mê¿czyzn. Do zdarzenia dosz³o
przed jednym z lokali gastrono-
micznych. Przedtem dosz³o
miêdzy nimi do sprzeczki. Na-
pastnikowi za pobicie grozi do
5 lat pozbawienia wolnoœci. Po-
bici skorzystali z pomocy leka-
rza, ale nie by³o potrzeby le-
czenia szpitalnego.

62-latka zauwa¿y³a, ¿e klien-
towi jednego z dyskontów w
Cieplicach wypad³ portfel. Pod-
nios³a go, ale nie odda³a, za-
garniaj¹c tym samym 600 z³,
które tam by³y. Poszkodowany
stratê uœwiadomi³ sobie dopie-
ro przy kasie. Wtedy wezwano
policjê, która wraz z ochron¹
ustali³a, kto zabra³ portfel. Star-
sza kobieta bêdzie przez wy-
miar sprawiedliwoœci potrakto-
wana jak z³odziejka - grozi jej
do 5 lat wiêzienia.

KOWARY
W jednym z mieszkañ w

czasie spo¿ywania denaturatu
przez dwóch mê¿czyzn i kobie-
tê dosz³o do wybuchu agresji
ze strony 42-latka. Dotkliwie
pobi³ kobietê, partnerkê gospo-
darza. Nikt nie pamiêta³, o co
posz³o. Mê¿czyŸnie grozi do 5
lat wiêzienia.

STARA KAMIENICA
W niedzielê wieczorem na

drodze do Nowej Kamienicy da-
chowa³a honda, kierowana
przez 21-latka. Policja ustali³a,
¿e kierowca by³ pijany - mia³ ok
2. promili alkoholu we krwi. Gro-
zi mu za to utrata prawa jazdy,
grzywna i odsiadka do 2 lat.

ZGORZELEC
W czasie kontroli drogowej

25-letni kierowca zachowywa³
siê podejrzanie nerwowo. Po-
licjanci postanowili zbadaæ, co
jest przyczyn¹. Okaza³o siê,
¿e m³ody mê¿czyzna mia³ przy
sobie 15 porcji metamfetami-
ny. Grozi mu za to kara wiê-
zienia do 3 lat.

(sad)

Na Zabobrzu II powsta³ nowo-
czesny plac zabaw, wzbogacony
o urz¹dzenia outdoor fitness. -
Nareszcie bêdzie gdzie wyjœæ z
dzieæmi - ciesz¹ siê matki.

Placu domaga³a siê czêœæ
mieszkañców. Wskazywali oni, ¿e
stare urz¹dzenia, znajduj¹ce siê
przy ul. Noskowskiego, nie maj¹
¿adnych atestów, s¹ zniszczone i
pamiêtaj¹ jeszcze czasy ich dzie-
ciñstwa. Pisaliœmy o tym szeroko
w ubieg³ym roku na ³amach „No-
win Jeleniogórskich”.

Jeleniogórska Spó³dzielnia
Mieszkaniowa przysta³a na te
proœby. Nowy plac jest wielofunk-
cyjny, zawiera typowe zabawki
dla dzieci, m.in. zje¿d¿alnie, ru-
chome mostki, piaskownicê, ale i
stó³ do tenisa oraz urz¹dzenia do
æwiczeñ fitness dla doros³ych.

Kosztowa³ oko³o 200 tysiêcy
z³otych. - Pieni¹dze pochodz¹ z
zysku spó³dzielni, nie obci¹¿¹ w
¿aden sposób naszych spó³dziel-
ców - zaznacza prezes JSM Mi-
ros³aw Garbowski.

Otwarcie placu nast¹pi³o w ubie-
g³ym tygodniu. Brakowa³o jeszcze
jednego urz¹dzenia, które z pew-
noœci¹ bêdzie cieszy³o siê zainte-
resowaniem dzieci. - To taki zjazd

linowy - t³umaczy. - Urz¹dzenie nie
dojecha³o na czas.

Zamontowano je ki lka dni
póŸniej.

Jak mówi M. Garbowski, nie
chcia³ ju¿ odwlekaæ otwarcia,
gdy¿ zainteresowanie placem
by³o tak du¿e, ¿e rodzice z dzieæ-
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Na nowym placu pobawi¹ siê dzieci i poæwicz¹ doroœli.

mi odsuwali barierki i wchodzili
tam popo³udniami ju¿ kilka dni
przed otwarciem.

(ROB)

Cztery samochody sp³onê³y
w nocy z pi¹tku na sobotê w
Borowicach. Ogieñ przedosta³
siê na pobliski budynek. Poli-
cja podejrzewa, ¿e by³o to
podpalenie.

Do zdarzenia dosz³o w sobo-
tê po 4. nad ranem przy jed-
nym z budynków mieszkalnych
w Borowicach. - Kiedy przyje-
chaliœmy, pali³y siê cztery sa-

mochody, zaparkowane przed
budynkiem - mówi starszy kapi-
tan Andrzej Ciosk, rzecznik pra-
sowy Pañstwowej Stra¿y Po¿ar-
nej w Jeleniej Górze. To honda,
audi, bmw i volkswagen. Ogieñ
przedosta³ siê te¿ na budynek
mieszkalny, zacz¹³ paliæ siê
dach. Na szczêœcie stra¿akom
uda³o siê go opanowaæ i p³omie-
nie nie rozprzestrzeni³y siê.

Mieszkañcy opuœcili budynek jesz-
cze przed przyjazdem stra¿y. By³o w
nim 8 osób doros³ych i 5 dzieci (w
tym jedno czteromiesiêczne). Na
szczêœcie nikomu nic siê nie sta³o.

- Zabezpieczyliœmy te¿ ze-
wnêtrzny zbiornik z gazem, który
zasila³ instalacjê w budynku -
mówi A. Ciosk.

W akcji uczestniczy³y 4 samo-
chody stra¿y, ³¹cznie po¿ar gasi-

³o 18 stra¿aków. Dzia³ania zakoñ-
czy³y siê nad ranem.

Nie wiadomo, co by³o przy-
czyn¹ powstania ognia. Policja
podejrzewa, ¿e by³o to podpale-
nie. - Prowadzimy postêpowanie
w kierunku sprowadzenia zagro-
¿enia utraty ¿ycia, zdrowia wielu
osób b¹dŸ mienia w wielkich roz-
miarach - mówi podinspektor Edy-
ta Bagrowska, rzecznik prasowy
Komendanta Miejskiego Policji w
Jeleniej Górze.

(ROB)

Po¿ar w œrodku nocy

SPRZEDAM dzia³kê budowlan¹
1045 m kw. bez poœredników,
atrakcyjna cena - Mys³akowice. Tel.
664-125-100. G2761-G

US£UGI

R E M O N T Y - h y d r a u l i k ,
791-471-831. G2765-G

PRACA

FX Sport sp. z o.o w Jeleniej Górze
zatrudni konstruktora/ technologa
odzie¿y. Wiêcej informacji w siedzibie
firmy przy ul. Waryñskiego 23 lub
75/645-08-30. G2763-G

FIRMA zatrudni mechaników sa-
mochodowych samodzielnych z okolic
Jeleniej Góry oraz Lubania,
600-88-20-80. G1538-K
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- Już od dwudziestu lat 90 proc. 
produkcji metalowej trafia na 
eksport do Niemiec, Francji, An-
glii, Belgii, Szwajcarii, Holandii 
i Luksemburga. Wraz z synami 
Rafałem i Przemkiem (trzy firmy), 
zatrudniacie razem 170 osób. W 
2014 roku będzie jubileusz 40-le-
cia działalności. Te liczby mówią 
same za siebie. Zaczęło się...

- Od założenia z przyjacie-
lem, inż. Maciejem, zakładu 
rzemieślniczego (mataloplastyka) 
w Cieplicach. Gdy opowiadam, 
jakie wtedy były trudności, sy-
nowie nie mogą uwierzyć. Dzisiaj dla 
wielu firm problemem jest sprzedaż 
wyrobów i usług. Dawniej najważniejsze 
było zdobywanie reglamentowanych 
materiałów, niezbędnych do produkcji 
kinkietów, żyrandoli i kutych elementów 
dekoracyjnych. Równie trudno było o 
zakup maszyn i urządzeń, dlatego ciężko 
pracowaliśmy na prostych urządzeniach, 
wykonując ręcznie większość robót. 
Uzyskanie specjalnych zezwoleń z Wy-
działu Handlu i Usług pozwalało zatrudnić 
maksymalnie tylko sześciu pracowników. 
Lata 90-te to w firmie Ładziński okres 
zastosowania nowych technologii i 
innowacji. Wykonywaliśmy metalowe 
konstrukcje i elementy dla górnictwa, 
energetyki cieplnej i budownictwa.

- „Jestem dumny z synów, Rafała (rocznik 
1974) i Przemka (1977). Mają firmy w bran-
ży metalowej, są bardzo dobrze przygotowa-
ni do ich prowadzenia. To dobrzy fachowcy 
i szefowie. Jestem bogaty bogactwem 
swojej rodziny”. To pana słowa?

- Oczywiście. Synowie mają dyplomy 
Politechniki Wrocławskiej. Rafał, absol-
went jeleniogórskiego „Mechanika”, jest 
inżynierem budowy maszyn, druga jego 
specjalizacja to robotyka i automatyka. 
Przemek ma dyplomy z zarządzania proce-
sami produkcji (po studiach w Niemczech), 
informatyki, budowy maszyn i spawalnic-
twa europejskiego. W okresie studiów 
przez trzy lata staż i praktykę odbywał w 
zakładach Porsche w Stuttgarcie.

- Firma Rafała wytwarza różnego ro-
dzaju zrobotyzowane linie dla przemysłu 
motoryzacyjnego, hutnictwa i energetyki. 
Pana firma i Przemka wykonują...

- Głównie ciężkie konstrukcje stalowe 
dla przemysłu wydobywczego, energety-
ki cieplnej, budownictwa i pożarnictwa. 
Są to przenośniki taśmowe, kruszarki, 
klapy, przepusty, balkony dostawcze i 
zabudowy do wozów pożarniczych. Te 
ostatnie w najnowszej technologii, z alu-
minium. Bez jednego spawu, wszystko 
jest klejone i skręcane.

- Przez prawie 40 lat choćby o jeden 
dzień nie spóźnił się pan z wypłatą dla 
pracowników.

- I chwalę się tym, choć nieraz było 
bardzo trudno o pieniądze. Trafiałem na 
nieuczciwych kontrahentów. Powtarzam: 

- Maszynę można kupić, ludzi trzeba 
szanować i doceniać. Moi synowie i ja to 
robimy. Wiem, co to jest bieda. Pochodzę 
z niezamożnej rodziny z czwórką dzieci.

- Osiemnasty rok jest pan miejskim 
radnym. Teraz działa w komisjach roz-
woju oraz sportu i turystyki. Od pierwszej 
kadencji wszystkie pieniądze (diety), 
przeznacza pan na cele charytatywne.

- Cieszę się, że komuś mogę pomóc. 
Mam z tego satysfakcję i zadowolenie. Naj-
więcej pomagam dzieciom pokrzywdzonym 
przez los. Dawanie jest dla mnie przyjem-
niejsze od brania. Moja dewiza? Pokaż mi 
coś zrobił, to powiem ci, kim jesteś.

- Siódmy rok prezesuje pan dolno-
śląskim rzemieślnikom, od 27 lat jest 
starszym Cechu Rzemiosł Różnych i 
Przedsiębiorczości w Jeleniej Górze, 
prezesem Stowarzyszenia Święto Matki, 
członkiem Rotary Clubu, honorowym 
prezesem Karkonoskiego Klubu Spor-
towego. Jest czas na hobby?

- Niestety, nie. Kiedyś wędkowałem, 
teraz robi to 11-letni wnuk Piotruś. Mam 
też kochane wnuczki, Jagodę (12 lat) i 
Hanię (18 miesięcy). Duchowo naszą 
rodzinę wspiera moja żona Agnieszka. 
Podziwiam ją, bo aż 17-krotnie z Jeleniej 
Góry, wcześniej z Legnicy, pielgrzymowa-
ła pieszo na Jasną Górę do Częstochowy. 
Mam wspaniałe synowe. Mówią, że to 
moje córki. Absolwentka uniwersytetu 
Sylwia prowadzi firmę z Rafałem, Marta 
jet sędzią w jeleniogórskim sądzie.

- Ostatnio głośno o najlżejszym w świe-
cie, bo z poliwęglanów, pięcioosobowym 
samolocie odrzutowym Flaris - LAR 01. 
To dzieło Rafała (osiem patentów) i jego 
superdobranego zespołu fachowców.

- Samolot wzbudził sensację na świa-
towym salonie lotniczym La Bourget w 
Paryżu. Pisano o nim w 180 światowych 
pismach lotniczych. Samolot ma wspa-
niałe parametry. Rozwija prędkość 700 
km/godz., ma zasięg 2,5 tys. kilometrów. 
Osiąga pułap 9 tysięcy metrów. Na start 
i lądowanie potrzebuje pasa długości 
tylko 250 metrów. Mówię o tym, bo Rafał 
wyjątkowy samolot będzie produkował 
seryjnie. To wielka sprawa nie tylko dla 
Jeleniej Góry, ale dla nas, Polaków. Że 
jesteśmy ludźmi, którzy coś potrafią. 

- Dziękuję za rozmowę.
Henryk Stobiecki 

Twarze jeleniogórskiego biznesu

Pokaż mi, coś zrobił,  
powiem, kim jesteś!

ze ZBIGNIEWEM 
ŁADZIŃSKIM, 

właścicielem rodzinnej firmy Grupa Ładziński 
- Zakłady Metalowe w Jeleniej Górze, prezesem 
Dolnośląskiej Izby Rzemieślniczej we Wrocławiu 

REKLAMA I PROMOCJA

Zaciekawiło nas zapytanie ofertowe 
na stronie internetowej jeleniogórskie-
go magistratu, w którym samorząd 
pyta o cenę wykonania tablic informa-
cyjnych i pamiątkowych oraz plakietek 
informacyjnych. Wykonanie tych 
przedmiotów kończy drugi etap roz-
budowy sieci monitoringu miejskiego.

Najciekawiej zapowiadają się wspo-
mniane tablice pamiątkowe. Kto, co lub 
kogo i w jaki sposób będzie upamiętniał?

- W rzeczywistości to także tabliczki 
informacyjne, ale nie możemy ich 
inaczej nazwać niż pamiątkowe, bo tak 

nakazują przepisy - wyjaśnia nam pra-
cownik Wydziału Obsługi Technicznej 
Urzędu Miasta.

Na tych tabliczkach znajdzie się 
informacja o nazwie projektu oraz 
o finansowaniu inwestycji z unij-
nych środków. Do tego loga i znaki 
graficzne - unijne i dolnośląskie. A 
wszystko według urzędowego roz-
miaru i wytycznych, znajdujących się 
w „Poradniku dla beneficjenta”. Wspo-
mniane tablice pamiątkowe mają być 
zamontowane w sąsiedztwie kamer 
monitoringu w mieście. Niektóre z 
nich, zainstalowane po pierwszym 
etapie przedsięwzięcia, już poginęły.

O tym, że w mieście jest moni-
toring zbudowany przy unijnym 
wsparciu, przypominają duże tablice 
informacyjne. Przybędą trzy kolejne 
o wymiarach dwa na dwa i pół metra. 
Podobne tablice informują o innych 
inwestycjach, na przykład budowie 
dróg czy kanalizacji.

- Po renowacji Rynku także musie-
liśmy umieścić dużą tablicę. Ani ona 
ładna, ani pasująca w tym miejscu, ale 
inaczej się nie dało. Urząd Marszał-
kowski, rozliczający unijne dotacje, 
bardzo pilnuje tych spraw - przyznaje 
Piotr Roman, prezydent Bolesławca.

Potwierdzają to urzędnicy innych 
gmin i pracownicy instytucji, którzy 
korzystali z unijnych dotacji. Gdy, 

na przykład, ze środków unijnych 
sfinansowano zakup sprzętu informa-
tycznego czy biurowego, to na każdym 
komputerze i biurku trzeba nakleić 
odpowiednią plakietkę informacyjną.

- Gdy przychodziła kontrola, potrafili 
się czepiać, że na jakimś krześle nie 
ma naklejki. Dlatego często zamawia-
my ich więcej, bo czasem się odklei, 
zetrze i przez to mogą być kłopoty 

- przyznaje nam pracownik Urzędu 
Miasta w Jeleniej Górze.

Beneficjenci unijnej pomocy nie 
mogą jednak zrezygnować z narzędzi 

i działań promocyjnych, bo niemal 
zawsze te koszty są częścią ogólnych 
kosztów danego projektu.

„Wypełnienie przez beneficjentów 
obowiązków informacyjnych oraz 
zasad stosowania narzędzi promo-
cyjnych będzie egzekwowane na 
podstawie m.in. zapisów umów/
uchwał o dofinansowanie projektów. 
Niedopełnienie przez beneficjentów 
obowiązków w zakresie informacji i 
promocji może skutkować wstrzyma-
niem wypłaty środków lub konieczno-
ścią zwrotu dofinansowania.”

- Przy dużych projektach infrastruk-
turalnych rzędu kilku czy kilkunastu 
milionów złotych, kwoty na promocję 
to około 2 procent wydatków. A to już 
niemałe sumy. Samorządy zobligowa-
ne są do wykupienia sponsorowanych 
tekstów w prasie czy programów 
telewizyjnych, organizacji konferencji 
czy druku materiałów reklamowo-in-
formacyjnych - wylicza Jerzy Zieliński, 
sekretarz miasta Bolesławca.

Jeszcze kilka lat temu samorządy mia-
ły kłopot z kwalifikowaniem wydatków, 
które można było uznać za działania 
promocyjne unijnych projektów, a które 
nie byłyby marnowaniem pieniędzy na 
druk ulotek, produkcję breloczków czy 
innych mało ważnych gadżetów.

- W Urzędzie Marszałkowskim upew-
niali nas, że pewne wydatki można 

tak kwalifikować, ale na piśmie już 
nie chcieli potwierdzić. Jednak przez 
te kilka lat funkcjonowania unijnych 
projektów już oswoiliśmy się z tema-
tyką. Dla nas to chleb powszedni, choć 
zdarza się jeszcze, że w odczuciach 
mieszkańców to niepotrzebne wyda-
wanie pieniędzy - mówi nam jeden z 
samorządowców.

Gdy w 2009 roku zakończył się 
remont wiaduktu kolejowego w Bo-
lesławcu, kolejarze zorganizowali z 
wielkim rozmachem muzyczno-świetl-
ny show z przejazdem pociągu retro. 

Impreza podobała się mieszkańcom, 
ale podobno w Warszawie o mało nie 
poleciały za to głowy, bo promocja 
była mało namacalna.

„W przypadku środków trwałych, 
na których umieszczenie plakietki 
nie jest możliwe, beneficjent powi-
nien zastosować inne odpowiednie 
środki, aby uwidocznić przed opinią 
publiczną wkład UE.”

Bywa, że konieczność uwidocznie-
nia unijnego finansowania psuje wizu-
alny efekt niektórych przedsięwzięć. W 
Międzynarodowym Centrum Ceramiki 
w Bolesławcu, w sali widowiskowej 
trzeba było oznaczyć naklejkami 
wszystkie fotele, a postument powsta-
łego z okazji 900-lecia Jeleniej Góry 
pomnika z głową jelenia, „ozdobiła” 
tabliczka z informacją o transgranicz-
nej współpracy miast.

W przywołanym „Poradniku dla be-
neficjenta” dla Regionalnego Progra-
mu Operacyjnego dla Dolnego Śląska 
w wytycznych dotyczących znaków 
graficznych szczegółowo opisana jest 
także unijna flaga: 

„Na tle niebieskiego nieba dwana-
ście złotych gwiazdek tworzy krąg, 
reprezentujący unię narodów Europy. 
Liczba gwiazdek jest stała, ponieważ 
liczba dwanaście symbolizuje dosko-
nałość i jedność.”

GOK

Pamiątki po szczodrej Unii
W Jeleniej Górze, jak grzybów po deszczu, przybywa tablic pamiątkowych. 
A będą ich kolejne dziesiątki. Unia Europejska, która wspiera finansowo 
rozmaite inwestycje i przedsięwzięcia, wymaga od samorządów  
i podmiotów, które dostały brukselskie dotacje, by się tym chwaliły.

Podobnych tablic pamiątkowych ma się pojawić w mieście 50 sztuk.

G
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Pe³n¹ par¹ id¹ prace przy bu-
dowie obwodnicy Wlenia. Droga 
ma tylko 700 metrów d³ugoœci, ale 
pozwoli kierowcom na ominiêcie 
centrum miasta.

Inwestycja ma kosztowaæ po-
nad 2,6 mln z³otych, wykonawc¹ 
jest firma Eurovia S.A. Prowadzi 
j¹ starostwo lwóweckie, a Gmina 
Wleñ do³o¿y³a siê kwot¹ 200 
tysiêcy z³otych. - Zafundowaliœmy 
starostwu projekt techniczny - 
mówi burmistrz Bogdan Moœcicki.

- Dziêki tej drodze odetchn¹ 
mieszkañcy centrum Wlenia - 
mówi burmistrz. - Przez miasto 
jeŸd¿¹ tiry z piachem ze ¿wirowni 
w Rakowicach. Kiedy któryœ je-
dzie szybciej, wszystkie budynki 
w rynku dr¿¹. To s¹ stare budynki 
o s³abych fundamentach.

Kilka lat temu dosz³o te¿ do 
œmiertelnego wypadku, kiedy to 
tir potr¹ci³ dziecko.

Nowa droga bêdzie mia³a 700 

metrów d³ugoœci. Patrz¹c od 
strony Jeleniej Góry, obwodnica 
zaczyna siê tu¿ za mostem na 
Bobrze, biegnie lini¹ wa³u prze-
ciwpowodziowego i koñczy siê 
oko³o stu metrów przed torami, 
u wyjazdu w kierunku Lwówka 
Œl¹skiego.

Budowa ma potrwaæ do koñca 
paŸdziernika.

To niejedyna inwestycja w 
mieœcie. Wkrótce we Wleniu 
powstanie pierwszy market. 
Obok obwodnicy, tu¿ za ryn-
kiem, budowany jest sklep sieci 
Dino. Z pewnoœci¹ ucieszą siê 
mieszkañcy, gdy¿ bêd¹ mogli 
liczyæ na promocje i konkurencyj-
ne ceny. Smutniejsze miny maj¹ 
nieliczni miejscowi sklepikarze. 
Wleñ to jedno z ostatnich miast 
w by³ym jeleniogórskim, które 
nie mia³o ¿adnego z sieciowych 
sklepów.

(ROB)

Dobre  w ieœc i  d la  ca ³e j 
spo³ecznoœci górniczego Turowa. 
W ubieg³ym tygodniu zwi¹zki za-
wodowe podpisa³y z pracodawc¹ 
i Zarz¹dem PGE GiEK S.A. poro-
zumienie koñcz¹ce spór zbiorowy. 
Tym razem strona spo³eczna 
dodatkowo siê zabezpieczy³a. 
Gwarantem zarówno podpisa-
nego w³aœnie dokumentu, jak i 
wczeœniejszych porozumieñ jest 
protokó³ dodatkowy do ZUZP, 
czyli Zak³adowego Uk³adu Zbioro-
wego Pracy. Protokó³ ten zostanie 
zarejestrowany w Pañstwowej 
Inspekcji Pracy.

Negocjacje pracowników z dy-
rekcj¹ i zarz¹dem spó³ki trwa³y 
piêæ miesiêcy i by³y bardzo trudne. 
Jak pisaliœmy, strona spo³eczna 
domaga³a siê gwarancji w zakre-
sie podjêtych ustaleñ p³acowych. 
Zwi¹zkowcy walczyli te¿ o to, by 
pracodawca konsultowa³ z orga-
nizacjami pracowniczymi wszelkie 
dzia³ania zwi¹zane z tzw. optyma-

lizacj¹ i restrukturyzacj¹ zak³adu. 
- Spêdzaj¹ca sen z powiek 

pracownikom naszego zak³adu 
niepewnoœæ o dalsz¹ pracê w 
kopalni wydaje siê byæ wreszcie, 
po piêciu miesi¹cach bardzo 
trudnych negocjacji z pracodawc¹ 
i Zarz¹dem PGE GiEK S.A., 
wyjaœniona i zabezpieczona po-
przez stosowne zapisy porozumie-
nia - informuj¹ zwi¹zkowcy. - Na 
piêæ postulatów sporu zbiorowego 
uzyskaliœmy w czterech punktach 
aprobatê pracodawcy, natomiast 
w pierwszym punkcie, dotycz¹cym 
podwy¿ki p³ac w kopalni, stosuj¹c 
zasadê dialogu, wypracowaliœmy 
wspólny kompromis roz³o¿enia 
w czasie nale¿nego z grudniowe-
go porozumienia wskaŸnika, ze 
wzglêdu na niekorzystn¹ sytuacjê 
na rynku energii.

Protestuj¹cy uznali, ¿e nic nie 
trac¹ przy takim rozwi¹zaniu, a 
zyskuj¹ za to w zapisach uk³adu 
zbiorowego pracy gwarancje pracy 

oraz zdefiniowane na przysz³e lata 
podwy¿ki p³ac. Gwarancje pracy, a 
tak¿e ochrona istniej¹cych miejsc 
pracy, wydaj¹ siê wychodziæ na 
plan pierwszy w kontekœcie bu-
dowy nowego bloku w elektrowni 
Turów. Jednoczeœnie zwi¹zkowcy 
po raz pierwszy publicznie uznali, 
¿e zmiany schematu organiza-
cyjnego czy te¿ restrukturyzacja 
zak³adu, nale¿y do wy³¹cznych 
kompetencji zarz¹dzaj¹cych. Tak 
wiêc role zosta³y dookreœlone: 
w³aœciciel zajmuje siê logistyk¹ 
ca³ego przedsiêbiorstwa, a orga-
nizacje zwi¹zkowe pilnuj¹, by w 
trakcie przemian ludziom nie sta³a 
siê krzywda. 

- ¯adem postulat sporu zbioro-
wego nie mo¿e dotyczyæ sprze-
ciwu organizacji zwi¹zkowych 
odnoœnie planowanej restruktury-
zacji, czyli odbieraæ kompetencji 
pracodawcy - uznali protestuj¹cy. 

(mat)

To by³ ju¿ ostatni pokaz dwu-
dniowej imprezy na zamku Chojnik. 
Grupa Czechów zainscenizowa³a 
walkê, podczas której uzbrojeni ryce-
rze symulowali pojedynki, a petardy 
mia³y robiæ wra¿enie wystrza³ów ar-
matnich. W³aœnie po takim wystrzale 
20-letni Czech mia³ siê przewróciæ, 
ra¿ony armatnim od³amkiem. Mia³o 
to wygl¹daæ tak, ¿e w momencie 
padania na plecy wyrzuca tarczê 
za siebie. W³aœnie w tym momencie 
dosz³o do nieszczêœliwego zdarze-
nia. Rycerz niedostatecznie pod-
niós³ wyrzucan¹ tarczę i ta, zamiast 
przelecieæ nad jego g³ow¹, trafi³a 
ostr¹ krawêdzi¹ prosto w czo³o. Tar-
cza to sprzêt bardzo pokaŸny - jest z 
metalu i wa¿y ok 5 kg. Nic dziwnego, 
¿e inscenizator pad³, utraciwszy 
przytomnoœæ. Na miejscu by³o trzech 
lekarzy, którzy natychmiast ofiarą siê 
zajêli. Wezwano te¿ GOPR, który 
zwióz³ Czecha na dó³ do szpitala. 

Jak dowiedzieliœmy siê nieoficjalnie, 
m³ody mê¿czyzna z Czech pozosta-
je w œpi¹czce i gdy tylko jego stan 
siê poprawi, zostanie przetranspor-
towany do Czech. Jego rodzina jest 
w sta³ym kontakcie z organizatorem 
turnieju i szpitalem. 

Grupa inscenizacyjna z Czech 
z programem, w którym dosz³o do 
wypadku, wyst¹pi³a 12. raz. Andrzej 
Ciosañski, dzier¿awca Chojnika 
oraz organizator weekendowego 
turnieju, ubolewa nad tym, co siê 
sta³o. Zaznacza jednak, ¿e to po 
trosze wina czeskich œrodowisk 
zajmuj¹cych siê inscenizacjami 
rycerskimi. - Tam nie ma zwy-
czaju u¿ywaæ he³mu i rêkawic. U 
nas wszyscy przestrzegaj¹ takich 
œrodków ostro¿noœci - mówi. Do-
daje, że po niedzielnym zdarze-
niu rozwa¿y, czy zapraszaæ w 
przysz³ym roku grupy z Czech.

(sad)

Wleñ bêdzie mia³ obwodnicê i market

Budowa obwodnicy ma zakoñczyæ siê ostatniego paŸdziernika.

Strajku nie bêdzie - 
górnicy siê dogadali 

Wypadek w czasie turnieju 
rycerskiego na Chojniku

Czech uderzy³ 
siê tarcz¹

Nowa droga bêdzie mia³a 700 (ROB) Budowa obwodnicy ma zakoñczyæ siê ostatniego paŸdziernika.
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- Jak to się stało, że trafił Pan 
w Karkonosze?

- To było wiele, wiele lat temu. 
Przeszło trzydzieści, mówiąc 
prawdę. Przyjechałem w to 
miejsce po raz pierwszy i zako-
chałem się w tych górach. To 
była miłość od pierwszego wej-
rzenia, a choć w życiu bywa, że 
zauroczenie mija, to moja miłość 
trwa do dziś. 
- Co Pana tak urzekło?
- Co mnie urzekło - chyba 

wszystko - krajobraz, powietrze, 
drzewa kołyszące się na tle 
błękitu nieba, skrywające się w 
lasach polodowcowe głazy, któ-
re wyglądają jak z bajki. Panuje 
tu specyficzny klimat, który mnie 
akurat bardzo odpowiada. 

- Jeździł Pan w inne miejsca, 
zna Pan inne góry?

- Oczywiście. Znam Tatry, po-
dróżowałem w Bieszczady, ale 
te góry - Karkonosze - mają 
coś takiego w sobie, że zde-
cydowanie wolę przyjeżdżać 
tutaj. Zawsze to podkreślam 

- na wszystkich moich obozach 
narciarsko-tanecznych, które 
od lat realizuję z Programem 3 
Polskiego Radia - tutaj człowiek 
przez trzy dni wypoczywa tak, 
jak w innych miejscach Polski 
przez trzy tygodnie. 
- Ale wypoczywać lubi Pan 

bardzo czynnie, prawda?
- Rower i narty to dwie moje 

największe pasje. Jak zacząłem 
uprawiać sporty zimowe, od razu 
stwierdziłem, że Karkonosze sta-
nowią jeden z najlepszych, jeśli 
nie najlepszy, ośrodek do jazdy 
na nartach w Polsce. 

- A Zakopane? Kasprowy?
- No właśnie. Wszyscy pod 

kątem nart myślą o Tatrach. Ja 
mam inne zdanie. Tam, żeby so-
bie pozjeżdżać, trzeba urządzić 
całą wyprawę, dojazdy, prze-
jazdy, nieraz meczące i mało 
przyjemne. Zwłaszcza, że w 
niektórych miejscowościach są 
naprawdę dzikie tłumy ludzi. Tu 
jest inaczej, tu jestem w samym 
sercu gór, zakładam narty i idę 
zjeżdżać. Wychodzę z pokoju i 
za chwilę jestem pod wyciągiem. 
Albo Hala Szrenicka - opusz-
czam schronisko i od razu mogę 
oddać się swojej pasji, nie stoję 
godzinami w kolejkach.

- Ma Pan jeszcze inne pasje 
oprócz nart i roweru?

- Owszem. Bardzo lubię tań-
czyć. Uczę zresztą tego na 
moich obozach. Mówię o praw-
dziwym tańcu, nie jakimś tam 
trzęsieniu się w kółeczku. Po-
wtarzam wszystkim naszym 
uczniom i uczennicom, co ma-
wiał najsłynniejszy polski na-
uczyciel tańca - profesor Marian 
Wieczysty - taniec polega na 
tym, aby w zależności od rodza-
ju muzyki, umieć się w te dźwięki 
w swoich ruchach wpasować i 
stworzyć harmonię. 

- Jakich tańców można się u 
Pana nauczyć?

- Uczymy programu świato-
wego, czyli tych układów, które 
tańczy się na całym świecie, a 
więc walc angielski, tango, walc 
wiedeński, twist i tak zwana 
łacina, czyli tańce latynoamery-
kańskie; samba, cha cha, rumba. 
Uczymy zarówno młodzież, jak i 

osoby w każdym wieku tańczyć 
w parach, bo przecież o to w tym 
wszystkim chodzi, żeby zatań-
czyć z partnerem lub partnerką.

- Jak duże jest zainteresowa-
nie tańcem wśród dzisiejszej 
młodzieży?

- Wydaje mi się, że coraz 
większe. Niektórzy już w lipcu 
do mnie dzwonią i proszą o 
zatrzymanie miejsca na luty czy 
marzec. - Tylko proszę pamiętać 

- 10 osób - słyszę nieraz. To bar-
dzo dobrze, bo ruch to zdrowie. 
Sport jest wskazany, nie ma 
tu porównania ze ślęczeniem 
przed telewizorem czy kompute-
rem. Poza tym chyba dobrze jest 
móc zaimponować dziewczynie 
czy chłopakowi tym, że umie się 
dobrze tańczyć (śmiech). 

- Wróćmy jeszcze do gór, 
ma Pan tu swoje ukochane 
miejsca?

- Oczywiście. Uwielbiam Halę 
Szrenicką - to jest dla mnie 
miejsce magiczne. Bardzo lubię 
chodzić po górach, często wy-
bieram się na Łabski Szczyt, do 
Jakuszyc, Schroniska Orle, Wo-
dospadu Kamieńczyka. Jednym 
z najpiękniejszych miejsc, nie 
tylko w Karkonoszach, ale w ca-
łej Europie jest Samotnia - małe, 
ale niezwykle urokliwe schroni-
sko, drugiego takiego szukać ze 
świecą w całych Tatrach. 

To prawda. Przeszedłem Ta-
try wzdłuż i wszerz - to piękne 
góry, ale jak po raz pierwszy 
znalazłem się przy Samotni, 

aż zatrzymałem się z wrażenia. 
Pamiętam, jak w towarzystwie 
kilku osób wracałem ze schro-
niska już prawie po ciemku 

- nagle na polanę wyszedł 
ogromny jeleń. Ktoś przecho-
dzący obok też się zatrzymał 

- wszyscy patrzyli na ten widok 
jak zaczarowani.

Tak, przyroda Karkonoszy nie 
ma wcale mniej do zaoferowania. 
Ja też podziwiam ją, jak tylko 
mam okazję, jest dzika, piękna i 
różnorodna. Tutejsza roślinność 
i zwierzęta - zimą czy latem - są 
jak z obrazka. 
- Czy jakieś zdarzenie z 

czasów górskich wędrówek 
utkwiło Panu szczególnie w 
pamięci?

- Było wiele ciekawych hi-
storii, jedna z nich dość za-
bawna. Otóż trzydzieści pięć 
lat  temu wybrałem się ze 
słynnym wówczas szermie-
rzem, Adamem Kiss-Orskim, 
na Kopę. Zamknęli nam przed 
nosem wyciąg, a chcieliśmy 
pozjeżdżać na nartach. Zde-
cydowaliśmy, że pójdziemy 
na Strzechę. Weszliśmy na 
górę, a tam koniec świata - 
zawierucha, zamieć nie z tej 
ziemi. Ale jak już wleźliśmy na 
Kopę, nie było sensu schodzić 
z powrotem. Ja trasę dobrze 
znałem, chcieliśmy dostać się 
tam górami. Zarzuciliśmy więc 
narty na plecy i w drogę. Idzie-
my i idziemy, pamiętałem, że 
trzeba było iść przy tyczkach. 

Więc szliśmy tak wzdłuż tych 
tyczek, a marszu było na tym 
odcinku - no, maksymalnie 
półtorej godziny. A my dalej 
idziemy i nic kompletnie nie 
widać. Wiatr zaczyna wiać, 
że głowę urywa, widoczność 
prawie żadna. 

Mija godzina, mijają dwie, 
mijają trzy i nic. Dalej te nie-
szczęsne tyczki. Trochę nas to 
podłamało, ale nic nie daliśmy 
po sobie poznać, każdy z nas 
myślał, że przedłużający się 
marsz to wina zawieruchy. Minę-
ło sporo czasu, kurczę - mówię, 
co jest? Zabłądziliśmy? Ale wra-
cać z powrotem wcale nam się 
nie uśmiechało. Nie było rady, 
musieliśmy brnąć dalej. Nawet 
te tyczki dały za wygraną, bo się 
dawno skończyły. Minęła kolej-
na godzina. Nagle patrzę - coś 
tam przed nami majaczy, jakiś 
budynek. Mówię do Adama - no 
masz! Nareszcie! Strzecha Aka-
demicka! Ale spoglądam tak na 
tą Strzechę i coś mi nie pasuje. 
To na pewno Strzecha? - pytam 
kolegi. - To przez tę zawieruchę, 
cała ośnieżona - mówi Adam. 
Podchodzimy, główne wejście 
zamknięte, boczne drzwi za-
sypane. Staramy się jakoś je 
otworzyć, wreszcie ustąpiły. 
Wchodzimy do środka - a tam 
las karabinów - jak nas wartow-
nik zobaczył, cała jednostka 
na baczność i krzyki - stać, 
nie ruszać się! Okazało się, że 
trafiliśmy przypadkiem do straż-
nicy WOP-u. Otoczyli nas, bo 
myśleli, że złapali szpiegów od 
kapitalistycznych imperialistów. 
Tłumaczyliśmy, że zabłądziliśmy 
z winy pogody. - My to spraw-
dzimy w Warszawie - powiedział 
gromko dowódca. No i spraw-
dzali nas przez MSW, trwało to 
ponad godzinę.
-  Dal i  chociaż  gorącą  

herbatę?
- Nie, ale po otrzymaniu wiado-

mości, że nie szpiegujemy ani 
dla imperialistów, ani dla nikogo, 
dowódca się trochę zreflektował, 
przydzielił nam oddział żołnierzy, 
który odeskortował nas do sa-
mej Strzechy. 
- No to bezpiecznie trafił 

Pan w końcu do schroniska. 
Pewnie i tam było spore zdzi-
wienie…

- Było. Ja do dziś się z tego 
śmieję.

- Dziękuję Panu za rozmowę!
- Ja także dziękuję! I proszę 

pamiętać - sport to zdrowie! 

Antoni Gąssowski

Góry, szpiedzy i karabiny 
z dziennikarzem radiowej Trójki Henrykiem Sytnerem.

Każdy ruch, każdy sport to samo zdrowie, pamiętajmy o tym - 
mówi Henryk Sytner.

Rentgen
Henryk Sytner - przez przyjaciół zwany żar-

tobliwie Henio. Zasłużony dziennikarz radiowej 
Trójki, mikrofonowy (i praktyczny) krzewiciel 
sportów wszelakich, wielki miłośnik nart i roweru. 
Honorowy Obywatel Szklarskiej Poręby. W 2005 
roku odznaczony Krzyżem Kawalerskim Orderu 
Odrodzenia Polski.
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 OGŁOSZENIE
Burmistrza Gminy i Miasta Gryfów Śląski

o wyłożeniu do publicznego wglądu 
projektu miejscowego planu zagospodarowania 
przestrzennego terenu położonego w obrębie 

geodezyjnym Młyńsko, w gminie Gryfów Śląski
Na podstawie art. 17 pkt 9 ustawy o planowaniu i zagospodarowaniu 

przestrzennym (tekst jednolity Dz.U. z 2012 r. poz. 647 z późn. zm.), art. 
39 ust. 1 pkt 2 ustawy o udostępnianiu informacji o  środowisku i jego 
ochronie, udziale społeczeństwa w ochronie środowiska oraz ocenach 
oddziaływania na środowisko (Dz.U. Nr 199 poz. 1227 z poźn. zm.) oraz 
uchwały Nr XXIX/152/2013 Rady Miejskiej Gminy Gryfów Śląski z dnia 
26 lutego 2013 r. w sprawie przystąpienia do sporządzenia miejscowego 
planu zagospodarowania przestrzennego terenu położonego w obrębie 
geodezyjnym Młyńsko, w gminie Gryfów Śląski zawiadamiam o wyłożeniu 
do publicznego wglądu projektu wyżej wymienionego miejscowego planu 
zagospodarowania przestrzennego wraz z prognozą oddziaływania na 
środowisko w dniach od 27 sierpnia do 17 września 2013 r. w siedzibie 
Urzędu Gminy i Miasta Gryfów Śląski, Rynek 1, pokój nr 16, w godzinach 
pracy Urzędu.

Dyskusja publiczna nad rozwiązaniami przyjętymi w wyżej wymienio-
nym projekcie planu odbędzie się w dniu 4 września 2013 r. w siedzibie 
Urzędu Gminy i Miasta Gryfów Śląski, Rynek 1, w sali posiedzeń, pokój 
nr 7 o godz. 11.00.

Zgodnie z art. 18 ust. 1 ustawy o planowaniu i zagospodarowaniu prze-
strzennym, każdy, kto kwestionuje ustalenia przyjęte w projekcie planu 
miejscowego, może wnieść uwagi.

Zgodnie z art. 39 ust. 1 pkt 3 ustawy o udostępnianiu informacji o śro-
dowisku i jego ochronie, udziale społeczeństwa w ochronie środowiska 
oraz ocenach oddziaływania na środowisko do prognozy oddziaływania 
na środowisko można składać uwagi, które będą rozpatrzone przez Bur-
mistrza Gminy i Miasta Gryfów Śląski.

Uwagi należy składać na piśmie do Burmistrza Gminy i Miasta Gryfów 
Śląski - Rynek 1, 59-620 Gryfów Śląski, z podaniem imienia i nazwiska 
lub nazwy jednostki organizacyjnej i adresu oraz oznaczenia nierucho-
mości, której uwaga dotyczy, w nieprzekraczalnym terminie do dnia  
2 października 2013 r.

Burmistrz Gminy i Miasta Gryfów Śląski - Olgierd Poniźnik
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Boles³awiec
W dniach 21-25 sierpnia odbywać siê 

bêdzie XIX Boles³awieckie Œwiêto Cera-
miki. Program artystyczny zaplanowano 
na 23-25 sierpnia, a zainauguruje go w 
pi¹tek Parada Ceramiczna z konkursem 
na najciekawsze przebranie w kolorze 
kobaltowym. W sobotê koncert muzyki lat 
60-tych, a gwiazd¹ wieczoru bêdzie grupa 
Legendy UK oraz Alan Silson, by³y gitarzy-
sta Smokie. Wyst¹pi¹ te¿: zespó³ LemON, 
Haydamaky, Teatr AVATAR, ARKA NOEGO 
i Pawe³ Kukiz, który zakoñczy imprezê 
w niedzielê. Œwiêtu towarzysz¹ targi ce-
ramiczne, na których pokazaæ siê ma a¿ 
100 wystawców. Powstanie Miasteczko 
Animacji Ceramicznych, w którym odbêd¹ 
siê pokazy toczenia na kole i malowania 
form ceramicznych, tradycyjnie te¿ 
budowany bêdzie i rozpalany pod go³ym 
niebem piec ceramiczny. 24 sierpnia 
odbêd¹ siê I Mistrzostwa w Toczeniu na 
Kole Garncarskim. 

Jelenia Góra 
21 sierpnia, w godz. 11.00-13.00 

poranki-czytanki dla najm³odszych, 
czyli gry i zabawy w Bibliotece Dzieciêco-
M³odzie¿owej przy ul. Bankowej 27 
(wstêp wolny). 22 sierpnia w Filii 
Nr 3 Ksi¹¿nicy Karkonoskiej przy ul. 
Ró¿yckiego 4 „Coœ z niczego”, czyli cykl 
spotkañ dla dzieci w wieku 5-12 lat o 
tematyce ekologicznej. 

23 sierpnia Rowerowe Letnie Kino, 
czyli pokaz filmów nagrodzonych na 
ogólnopolskich i miêdzynarodowych 
festiwalach kina niezale¿nego. WIECZÓR 
IV - 16. Miêdzynarodowy Festiwal Filmo-
wy ZOOM - ZBLI¯ENIA ‚2013. Pocz¹tek 
o godz. 21.00, dziedziniec ODK przy ul. 
Komedy-Trzciñskiego 12 (wstêp wolny).

24 sierpnia letni koncert prome-
nadowy w wykonaniu KWARTETU 

L’ARTE MUSIKALE (skrzypce, altówka, 
wiolonczela), godz. 16.00 w muszli 
koncertowej w Parku Zdrojowym. Tak¿e 
24 sierpnia odbêdzie siê prezentacja 
spektaklu taneczno-teatralnego przy-
gotowanego przez m³odzie¿ z Polski i 
Niemiec w ramach MOTION PICTURES. 
Dwa spektakle: o godz. 17.00 i 19.00 
w sali widowiskowej przy ul. Bankowej 
28/30 (wstêp wolny). 

25 sierpnia, w godz. 16.00 - 23.00, 
na Lotnisku Aeroklubu Jeleniogórskiego 
(od ul. Wincentego Pola) bêdzie mia³o 
miejsce zakoñczenie trasy koncertowej 

„Lato z Radiem 2013”. W programie 
prezentacja plenerowego studia Progra-
mu Polskiego Radia, pokaz „Radio od 
kulis”, zabawa w nagrywanie w³asnych 
pozdrowieñ, prezentacje kulinarne, kon-
kursy dla publicznoœci oraz mo¿liwoœæ 
spotkania z goœæmi specjalnymi - zna-
nymi prezenterami radiowymi. Imprezie, 
która jest jednoczeœnie prologiem 
55. WRZEŒNIA JELENIOGÓRSKIEGO 

‘2013, towarzyszyæ bêd¹ koncerty: Jacka 
Stachurskyego, £ukasza Zagrobelnego 
i zespo³u AFROMENTAL, a tak¿e pokaz 
sztucznych ogni. 

25 sierpnia, o godz. 19.15 w Koœciele 
Zbawiciela przy Placu Piastowskim 18 

- XI Cieplickie Koncerty Organowe; kon-
cert w wykonaniu Marcina Armañskiego 
ze Œwidnicy (wstêp wolny). 

Do 31 sierpnia dostêpna jest wy-
stawa „Karpacz na dawnej pocztówce” 
ze zbiorów Ksi¹¿nicy Karkonoskiej - w 
Galerii Ma³ych Form Ksi¹¿nicy Karko-
noskiej przy ul. Bankowej 27. Tak¿e do 
31 sierpnia trwa wystawa prac dzieci z 
pracowni plastycznej MDK „Muflon”, pt.: 

„S³oñcem malowane” - Galeria „Muflon” 
przy ul. Cieplickiej 172. Równie¿ do 31 
sierpnia mo¿na podziwiaæ wystawê prac 
uczniów „Talenty ‘2013” pt.: „Miasto 
widziane noc¹”, w Galerii „Hall” przy 
ul. Komedy-Trzciñskiego 12, a tak¿e 
wystawê fotografii Evy Kešnerovej, stu-
dentki fotografii i dziennikarstwa - „Czar 

Niechcianego”,  - Galeria „Korytarz” przy 
ul. Bankowej 28/30. 

Karpacz
Scena Piosenki Kulturalno-Saty-

rycznej na ZAPORZE MUZYCZNEJ w 
Karpaczu przy ul. Rybackiej 8 zaprasza 
25 sierpnia na spektakl „SKONAN I 
PRZETERMINATOR”. O godz.19.00 
spotkanie z Jackiem Grondowym i 
Tadeuszem Wnukiem oraz „Adwokat Be-
end”. Mê¿czyŸni o zwi¹zkach damsko-
mêskich, i nie tylko.

21 sierpnia, w ramach 15. European 
Voice & Music Festival, w Koœciele 
Nawiedzenia NMP, o godz. 20.00, 
us³yszymy koncert dzieciêcy „Canto 
Cantare” w wykonaniu kursantów EVMA. 
Natomiast w pi¹tek, 23 sierpnia o godz. 
17.00, w muszli koncertowej przy ul. 
Mickiewicza, odbêdzie siê Spektakl 
Fina³owy Festiwalu EVMF - Letni Teatr 
Plastyczny „Ruch i muzyka”. 

22-go i 29-go sierpnia Koncerty 
Zdrowia w Koœció³ku Wang, czyli 
relaksuj¹ce dŸwiêki mis, gongów i 
dzwonków w wykonaniu Ireny Sallmann.

Wojanów
Do 25 sierpnia Pa³ac Wojanów zaprasza 

na Festiwal Sztuk Dell’ Arte. 20 sierpnia 
o godz. 15.00 prezentacja ksi¹¿ki Jacka 
Cygana, potem koncert „Lutos³awski in 
Memoriam”, a o godz. 19.30 recital kon-
trabasowy. W œrodê, 21 sierpnia, o godz. 
17.00 Kwartet literacki Ewy Lipskiej (Lipska, 
Kozio³, Polony, Turnau), zaœ o godz. 19.30 
koncert „Viva Verdi”. W czwartek o godz. 
16.00 „Obrazki z wystawy” Jacka Cygana, 
o godz. 18.30 Schulhoff Quartett Wiener 
Philharmoniker, o godz. 20.30 koncert „Viva 
Flamenco”. W pi¹tek o godz. 13.00 przed-
stawienie Bajkobusu Wroc³awskiego Teatru 
Lalek, o godz.15.00 pokaz filmu „Plamuz” 
oraz spotkanie z jego twórc¹, Zbigniewem 
Rybczyñskim. O godz. 17.00 Anna Polony 
recytuje poezjê Wis³awySzymborskiej, a 
o godz. 19.30 koncert jazzowy Zbigniewa 
Namys³owskiego Band. W sobotê o godz. 
15.00 spotkanie autorskie z Markiem Kon-
dratem. O godz. 17.00 recital fortepianowy 
Friedricha Hoericke, o godz. 19.30 Koncert 
Formation Neues Akoredeon FONA. W 
niedzielê, o godz. 19.30, koncert plenerowy 
Grzegorza Turnaua. 

(mat)

Czy tego chcemy, czy nie, obecnoœæ 
placów zabaw lub przyrz¹dów fitness 
na œwie¿ym powietrzu jest w jakimœ 
sensie afirmacj¹ i gloryfikacj¹ m³odoœci, 
ale otwarcie kolejnego placu zabaw, tym 
razem na Zabobrzu, to jednak bardzo 
dobra informacja. Nie ma nic lepszego, 
jak obdarowanie dzieci dobrodziejstwa-
mi, z u¿ytku których sprawniej zaczn¹ 
dzia³aæ obie pó³kule mózgowe, a bada-
nia naukowe potwierdzaj¹, ¿e nie ma w 
tym stwierdzeniu ani grama ironii. 

Przyjdzie jednak taki moment, gdy 
odkryjemy w domu w³asne dziecko, 
które, nie wiadomo kiedy, sta³o siê 
smutnym prekariuszem, wychudzonym 
narodowcem lub dobrze ubranym 
pracoholikiem. Ka¿da z tych opcji, jak 
g³osz¹ film i literatura, jest na d³u¿sz¹ 
metê w czterech œcianach nie do wytrzy-
mania. Wtedy starzej¹cy siê rodzice lub 
dziadkowie chcieliby wyjœæ ze swoich 
domów i mieszkañ… tylko przestrzeñ 
miejska ma³o temu sprzyja. Dlatego 
potrzebna jest powa¿na dyskusja wœród 
architektów, urzêdników miejskich i 
zarz¹dców wspólnot na temat dosto-
sowania tkanki miasta do kondycji 
psychofizycznej osób starzej¹cych siê. 

Programy, których celem jest 
spowodowanie, aby miasta by³y 
przyjazne starzeniu, dzia³aj¹ bardzo 
sprawnie ju¿ w wielu krajach. Polskie 
miasta dopiero raczkuj¹ w tej materii, 
a Jelenia Góra nie jest tutaj wyj¹tkiem. 
Wystarczy wspomnieæ chocia¿by o 
g³ównym deptaku w centrum miasta, 
wy³o¿onym tzw. „kostk¹” - modyfika-
cja pod³o¿a, wzorowana na szlakach 
górskich, nie bêdzie udogodnie-
niem dla matki trójki dzieci i babci 
piêciorga wnucz¹t w jednej osobie, 
która po wielu latach stoj¹cej pracy 
w fabryce lniarskiej, stara siê dziœ 
przejœæ pieszo do lekarza pierwszego i 
ostatniego kontaktu. Rzecz w tym, aby 
zminimalizowaæ wp³yw ograniczeñ na 
¿ycie codzienne osób starszych, jak 
mawiaj¹ eksperci w tej dziedzinie. 

IdŸmy ledwo, ale dalej. Ruchome 
schody, aby starsza osoba mog³a 
pokonaæ wzgórze, bêd¹ zapewne 
w polskich realiach bud¿etowym 
szaleñstwem, ale czy antypoœlizgowe 
pod³ogi w urzêdach i centrach 
handlowych s¹ tak ma³o realne? 
Znaczenie ma tak¿e du¿a iloœæ ³awek, 
zielonych skwerków pe³ni¹cych rolê 
swego rodzaju dotleniaczy, g³adkich 
i szerokich chodników oraz niskich 
krawê¿ników. Bêdzie to przejaw 
rozs¹dku, odpowiedzialnoœci, a 
tak¿e zwyk³ego szacunku wobec 
osób starszych, bêd¹cych w bardzo 
ró¿nej kondycji. 

Udekorowani tytu³ami wy¿szych 
uczelni zarz¹dzaj¹cy miastem i wspól-
notami, czêœciej powinni tak¿e braæ 
pod uwagê sugestie osób star-
szych w tej materii, gdy¿ oni rów-
nie¿ s¹ pe³noprawnymi cz³onkami 
spo³eczeñstwa i maj¹ prawo do miasta, 
w którym mieszkaj¹. 

Tak, temat ten jest byæ mo¿e 
ma³o zwi¹zany z dzia³em kultury, 
ale wszelkie udogodnienia dla osób 
starszych we wspomnianej ju¿ tkance 
miasta spowoduj¹ wiêkszy ich udzia³ 
w kulturze w³aœnie. Swoj¹ drog¹ to 
zadziwiaj¹ce, ¿e starzej¹cy siê tak¿e 
urzêdnicy, odpowiedzialni za kszta³t 
przestrzeni miejskiej, akurat „w tym 
temacie” w ogóle nie myœl¹ o sobie. 

Wojciech Wojciechowski 
 

Jacek Jakubiec pisze monografiê Dworu Czarne.
- Monografia to nieprecyzyjne s³owo - mówi autor - 

Materia³y do ksi¹¿ki zbiera³em przez 30 lat. Bêdzie o 
historii, ratowaniu zabytku, ale nie chcê zapisywaæ tego 
akademickim jêzykiem. Postaram siê, ¿eby ksi¹¿ka by³a 
na pewnym luzie, popularyzowa³a wiedzê o Dworze 
Czarne. 

Do napisania monografii Dworu Czarne namówili Jacka 
Jakubca m³odzi przyjaciele, zbulwersowani tym, co dzieje 
siê wokó³ dworu i dzie³a Jacka Jakubca. 

-Doszli do wniosku, ¿e wobec ca³ego horroru 
zwi¹zanego z aktualn¹ sytuacj¹ wokó³ Dworu Czarne, je-
dyne, co mo¿na zrobiæ, to popularyzowaæ wiedzê. Dlatego 
siedzê i piszê - dodaje Jacek Jakubiec.

Zaznacza, ¿e jego celem nie jest opisywanie sytuacji 
aktualnej zwi¹zanej z dworem.

„M³odzi przyjaciele” to choæby Marcin Roszak, Mariusz 
Pe³czyñski. Za³o¿yli stronê www.monografiajacka.pl. 
Zbieraj¹ fundusze na wydanie monografii. Portal wspie-
ramkulture.pl ma tak¿e w tym udzia³.

- Pierwsze pieni¹dze na wydanie monografii ju¿ 
wp³ywaj¹. Wydawnictwo Ad Rem obieca³o pomóc, wierzê, 
¿e siê uda - mówi Jacek Jakubiec. 

- Wiêkszoœæ Polaków jest zawiedziona tym, ¿e w 
ci¹gu ostatnich 20 lat postubecki uk³ad zaw³aszczy³ ca³¹ 
Polskê. Wiele osób z tym siê nie zgadza i stara siê temu 
przeciwstawiæ. Monografia ma byæ opisaniem prawdziwej 
kistorii ostatnich 30 lat Dworu Czarne. Ka¿dy, kto mo¿e, 
niech wesprze choæby 20 z³ ten spo³ecznoœciowy projekt 

- przekonuje Mariusz Pe³czyñski.
MPP

Wydadz¹ 
monografiê 
Dworu Czarne

Meandry kultury, 
czyli czas na kult 
staroœci
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pod patronatem NJ

Jak co roku, wielbiciele dobrych 
komedii z różnych rejonów kraju obo-
wiązkowo przyjechali do Lubomierza. 
Atrakcyjny program 17. Ogólnopol-
skiego Festiwalu Filmów Komediowych 
zadowolił każdego kinomana i dostar-
czył niezapomnianych wrażeń. Działo 
się, działo. Dopisały humor, zabawowy 
nastrój i pogoda. Zasłużone pochwały 
zebrali organizatorzy czterodniowej fety 
ze Stowarzyszenia Miłośników Filmów 
Komediowych „Sami Swoi”. 

Najpierw uroczyście odsłonięto w 
Zaułku Filmowym tablice poświęcone 
aktorom, którzy przyjechali do Lubo-
mierza po raz pierwszy. To Agnieszka 
Wielgosz i Mirosław Kotowicz. Oboje 
nie kryli zaskoczenia. Złożyli ślubowanie. 
Agnieszka musiała obiecać, że nakręci w 
Lubomierzu sceny do serialu. Mirosław 
Kotowicz deklarował, że... nie wyjedzie 
stąd, dopóki nie ułoży sobie życia.

- To nie był taki do końca pic na wodę 
- powiedziała Agnieszka Wielgosz. Wła-
śnie powstała jej fundacja Art a la Carte. 

- Zaczynamy od spektaklu teatralnego, 
będzie miał premierę jeszcze w tym roku 
w Warszawie. Potem pojedziemy z nim 
w Polskę. W planach fundacja ma kręce-
nie seriali i filmów fabularnych. Możliwe, 
że trafimy do Lubomierza.

W Paradzie Komediantów organi-
zatorzy i zaproszeni goście przeszli 
główną ulicą Lubomierza aż do sceny. 
Po przecięciu powrósła festiwal został 
oficjalnie otwarty. 

Lider grupy Bayer, Full Sławomir 
Świerzyński, rozpoczął występ pio-
senką dla matki. - Wczoraj było piękne 
święto - powiedział i uniósł dłonie do 
góry. Później już było coraz bardziej 
disco-polowo i coraz bardziej zabawnie. 

W kolejnych dniach festiwalowego 
szaleństwa w Lubomierzu z kinomanami 
bratali się Bogdan Kalus, Krzysztof Maj-
chrzak, Jerzy Janeczek, Grzegorz Wons, 
Małgorzata Sadowska i Tomasz Lulek. 
Oczywiście był reżyser „Samych Swoich” 
Sylwester Chęciński. Swoje pamiątkowe 
tablice w Zaułku Filmowym odsłonili 
Aleksandra Nieśpielak, Anna Guzik - Tyl-
ka i Małgorzata Sadowska oraz Krzysztof 
Majchrzak. Tłumy oklaskiwały zespoły 
Golden Life i Kobranocka, Kabaret Rak 
oraz lokalne kapele, amatorskie zespoły 
z Czech i Ukrainy. Henryk Miśkiewicz i 
Dorota Miśkiewicz z Full Drive na bajko-
wo, filmowo i jazzowo zagrali aranżacje 
kinowych hitów i melodii ze słynnych 
polskich bajek.

Uśmiech Ekranu 2013
W Galerii za Miedzą po raz dziewiąty 

zrealizowano bogaty i różnorodny pro-
gram Ołtarz Kina. Nową i, jak się okazało 
niezwykle udaną propozycją, był ogólno-
polski konkurs rysunku satyrycznego 
o tematyce filmowej „Uśmiech Ekranu 
2013”. Na czynnej do 15 września br. 
wystawie 26 artystów karykaturzystów 
prezentuje ponad 60 prac. 

Jury pod przewodnictwem Sławo-
mira Łuczyńskiego pierwszą nagrodę 
Złote Jajo i 2500 złotych przyznało 
Pawłowi Kuczyńskiemu za pracę 

„Sami Swoi”. Drugą nagrodę, Srebrne 
Jajo i 1500 zł, odebrał Waldemar 
Rukść za „Ekranizację”. Brązowym 
Jajem i kwotą 1000 zł uhonorowano 
Mirosława Hajnosa za ”Magię kina”. 
Wyróżnienia - Anioły Świątyni Sztuki 
2013 odebrało sześciu autorów. Lau-
reatem nagrody specjalnej za pracę 
nawiązującą tematycznie do filmowej 
trylogii „Samych swoich” bądź innych 
filmów realizowanych w Lubomierzu 

(Swojskie Jajo i 1500 zł) został Wie-
sław Lipecki za „Nie ma mocnych”.

W klubie festiwalowym Galerii za 
Miedzą codziennie odbywały się spo-
tkania z twórcami kina, projekcje w 
kinie nocnym z pokazami specjalnymi 
oraz w kinie dla wytrwałych. Wyświe-
tlono filmy nagrodzone w konkursie 
Grand Off 2012 - najlepsze niezależne 
filmy świata. Z recitalem „Dzień dobry 
dniu” wystąpiła Ola Nieśpielak. Kon-
certowała Okazjonalna Orkiestra Pro-
wincjonalna. Wydarzeniem był koncert 
wielkich przebojów muzyki filmowej w 
wykonaniu Orkiestry Symfonicznej Fil-

harmonii Dolnośląskiej. Na ten jeden 
wieczór Ołtarz Kina przeniósł się do 
barokowego kościoła, gdzie orkiestrą 
dyrygował Tomasz Chmiel.

Filmowcy kontra Swojaki 
Na estradzie w Rynku siedmiooso-

bowe ekipy popularnych aktorów oraz 
mieszkańców Lubomierza, głównie VIP-
ów, rywalizowały w ośmiu nietypowych 
konkurencjach w turnieju „O kankę noc-
nego udoju szalonej Mućki Kargulowej”. 

O sile drużynie Swojaków stanowili 
m. in. szefowa Festiwalu Jadwiga 
Sieniuć, burmistrz Wiesław Ziółkowski, 

Mirosław Laskowski z OSiR-u i poli-
cjantka Iwona. W zespole filmowych 
przeciwników o turniejowe punkty 
dzielnie walczyły Agnieszka Wielgosz 
i Małgorzata Sadowska oraz Grzegorz 
Wons, Bogdan Kalus, Wojciech Wysoc-
ki, Tomasz Lulek i Mirosław Kotowicz.

Wśród zabawowych konkurencji 
były: ubijanie masła w litrowym słoiku 
ręczną metodą wstrząsową, częstowa-
nie jurorów koglem - moglem, pola 
rozminowanie (szukanie jajek w sianie 
w dużej skrzyni), łowienie myszy (po-
szukiwanie na widowni dziewcząt z po-
malowaną „kocią” twarzą) i malowanie 
krowy Mućki farbami pastelowymi. 
W konkurencji-niespodziance cztery 
osoby z każdej ekipy naśladowały 
głosy zwierząt domowych z filmowych 
gospodarstw Pawlaka i Kargula. 

Podczas turnieju oddelegowani 
Filmowcy i Swojacy sprzedawali 

„mandaty” o różnych nominałach na 
szlachetny cel - pomoc lubomierskim 
pogorzelcom. Pierwsi zebrali 502 
złotych, miejscowi 611 zł. Za wylicyto-
wane, wielkie pastelowe obrazy krowy 
Mućki po 250 zł zapłacili ciepliczanka 
Dorota i Tomek Pawłowicz. Słoiki z 
masłem sprzedano po 50 złotych.

Turniejowa potyczka Filmowców 
ze Swojakami zakończyła się oczeki-
wanym remisem (po 11 pkt.). Obie 
drużyny w nagrodę dostały po dużej 
kance z zagadkowym płynem, który 
wzbudził szczególne zainteresowanie.

Wojna Tortowa o Miedzę
„Kochani! Nieważne, kto wygra! Ważne, 

kto się z tego wyliże”. Takie oświadczenie 
wydali organizatorzy Słodkiej Bitwy o 
Miedzę, czyli siódmej Lubomierskiej 
Wojny Tortowej. Słowa „bitwa” i „wojna” 
w nazwie imprezy przy Galerii za Miedzą 
miały charakter umowny i symboliczny. 
Najważniejsze, że zabawa była znakomita.

Ilość uczestników musiała zostać 
ograniczona, decydowała kolejność 
zgłoszeń. Wszyscy tortowi „wojow-
nicy” wyrazili zgodę na publikację 
własnego, osłodzonego wizerunku w 
medialnych relacjach. Słodka Bitwa 
była...częścią programu Ołtarz Kina. 
Osobą najczęściej atakowaną tortami 
był dyrektor artystyczny filmowego 

festiwalu, Daniel Antosik. W stronę 
widzów słodką „amunicją” nie ciskano. 

Po zakończeniu „pysznej” zabawy 
organizatorzy wszystkim uczestni-
kom nie zapewnili... kąpieli. Stworzyli 
jednak warunki umożliwiające dopro-
wadzenie się do stanu powszechnie 
używanego za przyzwoity.

Granaty i Zawleczki 
Ceremonia wręczenia festiwalowych na-

gród odbyła się w Galerii za Miedzą. Krysz-
tałowe Granaty otrzymali aktorzy Krzysztof 
Majchrzak oraz Anna Guzik (wręczono jej 
Granat na scenie głównej po recitalu „Trze-
ba marzyć”). W Konkursie na Najśmiesz-
niejszą Komedię Sezonu 2012/2013 Złoty 
Granat 2013 jury przyznało filmowi „Być 
jak Kazimierz Deyna” w reż. Anny Wieczur 

- Bluszcz. Srebrny Granat 2013 otrzymał film 
„Mój rower” w reż. Piotra Trzaskalskiego, 
Brązowy Granat 2013 - film „Bobry” w reż. 
Huberta Gotkowskiego.

Filmy oceniało jury w składzie: 
Krzysztof Majchrzak - przewodniczący, 
Andrzej Kołodyński, Łukasz Maciejew-
ski, Sylwia Motyl-Cinkowska, Witold 
Kon, Daniel Antosik. Granatowy Granat 
2013 - nagrodę publiczności - otrzymał 
film „Swing” w reż. Abelarda Gizy.

Rozstrzygnięto także Konkurs Śmiesz-
nego Kina Niezależnego Zawleczka 2013. 
Jurorzy podkreślali, że w tym roku poziom 
prezentowanych filmów był bardzo wysoki. 

- Świadczy o tym choćby fakt, że po raz 
pierwszy od kilku lat przyznano nagrodę 
Grand Prix - zauważył Daniel Antosik.

Nagrodę Grand Prix - Zardzewiałą Za-
wleczkę 2013 i nagrodę pieniężną w wy-
sokości 3000 zł przyznano filmowi „Kie-
dy ranne wstają zorze” w reż. Mateusza 
Głowackiego. Złotą Zawleczkę 2013 i 
nagrodę pieniężną w wysokości 2 tys. 
zł dostał film „Wspomnienie poprzed-
niego lata” w reż. Kuby Gryżewskiego i 
Ivo Krankowskiego. Srebrna Zawleczka 
2013 i 1500 zł trafiło do twórców filmu 

„Potencjalne problemy dozorcy Mariana” 
w reż. Tomasza Pawlaka. 

Nagrodę publiczności - Niebieską 
Zawleczkę - oraz nagrodę (500 złotych) 
otrzymał film „Potencjalne problemy do-
zorcy Mariana” w reż. Tomasza Pawlaka.

Henryk Stobiecki
Robert Zapora

Festiwalowa feta u Kargula i Pawlaka
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Grzegorz Wons sportretował Kargulową Mućkę.

W piątek w Zaułku Filmowym odsłonięto tablicę Agnieszki Wielgosz.

Barwny korowód zapoczątkował wydarzenia festiwalu.
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Odcinek ulicy 1 Maja, prowadzący 
do dworca PKP w Jeleniej Górze, 
nie należy do tych, którymi miasto 
mogłoby się pochwalić. Jadąc samo-
chodem po uszkodzonej i popękanej 
nawierzchni, trzeba uważać i zwolnić, 
inaczej amortyzatory auta mogą 
ucierpieć. - Dojazd na dworzec PKS 
jest jeszcze trudniejszy - żali się wielu 
mieszkańców. 

Wiadomym jest, iż szybka jazda, 
szczególnie w mieście, jest nie-
bezpieczna. Jednak na niektórych 
odcinkach dróg, ograniczenia pręd-
kości nie regulują znaki ani ustawio-
ne poprzeczne nierówności jezdni. 
To zły stan nawierzchni wymusza 
wolne tempo. 

- To chyba jedyna dobra strona tego, 
że droga jest tu fatalna. Kierowcy 
jeżdżą wolniej, bo boją się o swoje 
samochody. Ale od ograniczeń pręd-
kości są chyba znaki drogowe, a nie 
dziury w jezdni - śmieje się zamiesz-
kały przy ul. 1 Maja pan Zbigniew. 

Nie do śmiechu jest za to panu Ry-
szardowi, taksówkarzowi. - Ta droga 
od lat jest w naprawdę kiepskim sta-
nie, a z roku na rok jest tylko gorzej. 
Dziura na dziurze, jakby jeździć tędy 
z normalną, przepisową prędkością, 
to można by felgi pogubić. Tak nie 
powinno być. Wożę stąd przyjezd-

nych, którzy prosto z pociągu wsia-
dają do taksówki. Co i raz ktoś pyta, 
dlaczego ta droga wygląda tak źle. A 
ja za Jelenią Górę trochę się wstydzę, 
bo mieszkam tu i chciałbym mieć 
powody do dumy, a nie odwrotnie - 
przyznaje z żalem kierowca.

Dojazd do dworca PKS nie wyglą-
da wcale lepiej. Skręcając z ul. Wol-
ności na Obrońców Pokoju, wjeżdża 
się na odcinek, gdzie dziura goni 
dziurę. - Ta droga to katastrofa. Po-
winno się ją porządnie odnowić. Ja 
mówię trochę po niemiecku, słyszę 
nieraz komentarze naszych niemiec-
kich sąsiadów. I trudno w zasadzie z 
tym polemizować. Tu naprawdę nie 
ma jak jeździć. Jak ktoś twierdzi, że 
asfalt jest w porządku, niech wsią-
dzie w nowe auto i pojeździ w tę i 
z powrotem. Sam znam kilka osób, 
które w tym miejscu uszkodziły w 
swoich samochodach miski olejo-
we. Zresztą nie ma o czym mówić, 
wystarczy popatrzeć - denerwuje 
się pan Mariusz - taksówkarz z 
postoju przy dworcu PKS, który 
nie jest w swej opinii osamotnio-
ny - wtórują mu zgodnie pozostali 
właściciele taksówek.

- Problem polega na tym, że miastu 
brakuje pieniędzy. Mimo to staramy 
się jakoś naprawić sytuację - mówi 

wicedyrektor Miejskiego Zarządu 
Dróg i Mostów, Jerzy Bigus. - Pla-
nujemy modernizację odcinka ul. 1 
Maja pod hasłem: węzeł przesiadko-
wy. Opracowaliśmy już projekt, jest 
on właściwie gotowy. Mamy zamiar 
poprawić jakość jezdni, wprowadzić 
porządne stanowiska postojowe dla 
autobusów i samochodów parkują-
cych przy dworcu PKP. Chcemy także 
lepiej oświetlić to miejsce. W ramach 
tego samego projektu modernizować 
będziemy dojazd do Osiedla Łomnic-
kiego i część ul. Podgórzyńskiej w 
Cieplicach. Opracowaliśmy już pełną 
dokumentację, czekamy tylko na 
fundusze i rozpoczynamy realizację 
przedsięwzięcia - informuje urzędnik. 

O wspomnianym odcinku ul. 
Obrońców Pokoju Miejski Zarząd 
Dróg i Mostów obiecuje też nie zapo-
mnieć. - Faktycznie, tamta jezdnia jest 
w nie najlepszym stanie. Będziemy 
musieli się temu szybko przyjrzeć. 
Mogę co prawda zdradzić, iż w miej-
scu tym powstać ma ogromna inwe-
stycja i prawdopodobnie część robót 
związanych z modernizacją drogi 
wykona inwestor. Mimo to postaramy 
się wykonać prace bieżące, bo stan 
na dzisiaj po prostu tego wymaga - 
przyznaje Jerzy Bigus. 

Antoni Gąssowski 

Ścianka wspinaczkowa, która stanęła 
przy stadionie miejskim w Zgorzelcu, 
jest dostępna dla wszystkich, którzy 
chcą się wspinać. Jedyny warunek to 
obecność w trakcie zmagań tzw. ope-
ratora bądź instruktora. W momencie, 
gdy nie ma operatora, wspinać się mogą 
tylko osoby, które uprzednio zostały od-
powiednio przeszkolone. Wszelkie nie-
zbędne informacje, dotyczące przeszko-
lenia oraz wymogów regulaminowych, 
są dostępne w internecie, a numery 
telefonów do instruktorów widnieją na 
srebrnej tabliczce u stóp ścianki. 

Teraz jest wspaniały czas, by sko-
rzystać z dostępności szkoleniow-
ców i sprzętu całkowicie za darmo. 
Darmowa ścianka to przywilej tych 
wakacji i akcji „Sportowe lato w mie-
ście”, której patronuje Urząd Miasta 
w Zgorzelcu. Jak będzie wyglądała 
sytuacja po wakacjach, dopiero się 
okaże. Na ten moment operator/
instruktor po przeszkoleniu wydaje 
osobie zainteresowanej specjalny, 
zalaminowany numerek. Tyko osoba 
z takim numerkiem ma prawo sa-
modzielnie wypożyczyć dostępny w 
Centrum Sportowo-Rekreacyjnym 
sprzęt wspinaczkowy. Ma to głębokie 
uzasadnienie. Żeby umieścić na szczy-
cie linę asekuracyjną, niezbędną przy 
tym sporcie, trzeba mieć takie umiejęt-
ności, by tę linę móc przewiesić przez 
uchwyty pod dachem ścianki. A to z 
całą pewnością nie jest wyzwanie dla 
amatorów. Dlatego najlepiej pojawić 
się pod ścianką wtedy, gdy pracuje 
na niej operator, dbający o właściwe 
zabezpieczenie wszystkiego. 

Jacek Jurak dyżuruje w czwartki. 
Przewodnik sudecki, instruktor tury-
styki kajakowej, instruktor harcerski. 
Wychował się w Lubaniu, gdzie 

codziennie z okna domu oglądał 
Stóg Izerski. W szkole średniej zaczął 
uprawiać turystykę, jeszcze pod egidą 
PTTK. Gdy zaczęło brakować wrażeń, 
zrobił uprawnienia przodownika tu-
rystyki górskiej. Potem zaczęły się 
wyprawy w Bieszczady, w Tatry, aż w 
naturalny sposób przyszły Alpy. Dziś 
ma na koncie Elbrus, Grossglockner, 
Katzberg, Mont Blanc, Gran Paradiso 
i wiele niższych górek. 

- Tu, na ściankę w Zgorzelcu, może 
przyjść osoba kompletnie nieprzygoto-
wana, bez żadnego doświadczenia - za-
pewnia. - Uczę podstawowych węzłów, 
pokazuję podstawowe ćwiczenia, które 
pozwalają się przygotować do wspinacz-
ki. Demonstruję chwyty tak, żeby każdy 
mógł dobrać odpowiedni nachwyt czy 
podchwyt do własnych możliwości. 

Oczywiście, początkujący wspinacz 
jest cały czas asekurowany w taki spo-

sób, że nawet 
niekontrolowa-
ne odpadnięcie 
od ściany nie 
będzie dla niego 
niebezpieczne. 
Najtrudniejsze 
odcinki można 
pokonywać eta-
powo, korzysta-
jąc z podpowie-
dzi instruktora. 
Generalnie, na-
wet jeśli własne 
pomysły nowi-
cjusza mocno 
przerastają jego 
fizyczne moż-
liwości i tech-
niczne umiejęt-
ności, rolą pro-
wadzącego jest 
tak przekazać 
prawdę, żeby 
nie zniechęcać 
kursanta. 

Zgorze lcza -
nie są jeszcze 
bardzo ostrożni 
wobec tej no-
wości .  Wspi-
naczka nie jest 
tu czymś tak 

naturalnym, jak dla mieszkańca 
Karkonoszy. Przychodzi głównie 
zaciekawiona młodzież, a także 
grupka ludzi, którzy kiedyś tam, 
często na studiach, mieli kon-
takt z tym sportem, a potem 
była długa przerwa. Ci, którzy 
złapali już bakcyla, mają pew-
ne umiejętności, z reguły wolą 
jechać w prawdziwe skały. 

Zabiegi o postawienie ścianki 
trwały długo, kilka lat. Dzięki 
zaangażowaniu burmistrza 
miasta, szefa centrum spor-
towego i lokalnej grupki mi-
łośników wspinaczki, udało 
się. Może nie jest to ideał, bo 
aura w pewnym momencie 
uniemożliwi korzystanie 
z urządzenia, ale na pew-
no jest to krok w stronę 
upowszechniania 
sportu w mieście. 
Jeśli więc cokolwiek 
jeszcze przeszka-
dza, to wyłącznie 
to, co ludzie mają 
w głowach na swój 
własny temat. Na 
przykład: jestem za 
stary, za ciężki, za 
słaby. Albo: mnie już nie wypada, nie 
poradzę sobie, nie będę się wygłupiać. 

- Jeżeli ktoś nigdy nie spróbował 
wejść na ściankę, to tak naprawdę 
bardzo trudno mu ocenić, czy się 
nadaje, czy nie. Powinien przyjść i 
spróbować - prosto tłumaczy Jacek 
Jurak. - Miałem tu chłopaka o wadze 
130 kg. Wprawdzie nie pokonał całej 
ścianki, ale przeszedł połowę. Potem 
spróbował innej ścieżki. Może właśnie 
takie doświadczenia zdopingują go, 
żeby popracować z kilogramami? 

Największe problemy, z jakimi bo-
rykają się ludzie na ściance, to nie są 
wyzwania techniczne czy wytrzymało-
ściowe, zapewnia instruktor. Najwięk-
szym wyzwaniem jest psychika. Ktoś 
najpierw opowiada, że ma lęk wyso-
kości, a potem, siłując się z chwytami, 
pokonując różne przeszkody, dociera 

na szczyt i nagle jest zdziwiony - ojej, 
gdzie się podział mój lęk? 

Cały użytkowany tu sprzęt jest ate-
stowany, uprzęże mają uniwersalne 
rozmiary, więc każdy znajdzie coś dla 
siebie. Na chętnych czekają ścieżki 
typowe dla wspinaczki sportowej. 
Od bardzo prostych aż do „sióde-
mek”, na skali dziesięciostopniowej. 
Jacek Jurak bardzo się cieszy tym 
urozmaiceniem. Jemu samemu udało 
się uczynić z pasji swego życia także 
sposób na życie. Dziś organizuje 
wyprawy dla przyjaciół. Rozpisuje 
trasy, zajmuje się logistyką i sam 
prowadzi na niektórych trasach. 
Prowadzi też wypożyczalnię sprzętu 
wspinaczkowego. To prawdziwa 
okazja, że młodzież może się uczyć 
od kogoś takiego. 

(mat)

Nowa atrakcja w Zgorzelcu

Wspinaczka dla każdego 

Na początku nikomu nie jest łatwo. W miarę 
nabywania umiejętności rośnie też frajda. 

naturalnym, jak dla mieszkańca 
Karkonoszy. Przychodzi głównie 
zaciekawiona młodzież, a także 
grupka ludzi, którzy kiedyś tam, 
często na studiach, mieli kon-
takt z tym sportem, a potem 
była długa przerwa. Ci, którzy 
złapali już bakcyla, mają pew-
ne umiejętności, z reguły wolą 
jechać w prawdziwe skały. 

Zabiegi o postawienie ścianki 
trwały długo, kilka lat. Dzięki 
zaangażowaniu burmistrza 
miasta, szefa centrum spor-
towego i lokalnej grupki mi-
łośników wspinaczki, udało 
się. Może nie jest to ideał, bo 
aura w pewnym momencie 
uniemożliwi korzystanie 
z urządzenia, ale na pew-
no jest to krok w stronę 

Jacek Jurak instruuje młodego podopiecznego.

Po dziurach na dworzec
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Dziury wymuszają wolną jazdę 
skuteczniej niż znaki drogowe.
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Pamiątka z Wałbrzycha
Temat fotoradarów, czyli stacjonar-

nych urz¹dzeñ rejestruj¹cych wykrocze-
nia samochodowe, wci¹¿ budzi wiele 
emocji. Po naszej ubieg³otygodniowej 
publikacji („Radar pstrykn¹³ - kierowca 
nie chce p³aciæ”) odezwa³ siê do nas 
jeleniogórzanin, Bogus³aw Kempiñski, 
który równie¿ wzi¹³ siê za bary z 
niedoskona³ym systemem. 

- Jecha³em syna samochodem i 
w Wa³brzychu zrobiono mi zdjêcie 

- przyznaje siê bez oporów jeleniogó-
rzanin, który jecha³ za szybko. 

Zgodnie z procedur¹ do syna 
p r zys z ³ y  póŸn i e j  dokumen ty 
wzywaj¹ce w³aœciciela, by poda³ on 
dane kierowcy. W³aœciciel karnie 
odes³a³ papiery, wskazuj¹c zgodnie z 
prawd¹, ¿e to tata kierowa³ pojazdem. 

- Niepotrzebnie syn podawa³ - uwa¿a 
dziœ pan Bogus³aw, podpieraj¹c siê… 
wyrokiem s¹du. - Ani Stra¿ Miejska, 
ani Inspekcja Transportu Drogowego 
nie maj¹ upowa¿nieñ do ukarania 
osoby, która odmówi podania danych 
kierowcy - uwa¿a mê¿czyzna. 

Taka interpretacja stoi w jawnej 
sprzecznoœci z tym, o czym infor-
muje stra¿ miejska, wystêpuj¹c do 
w³aœciciela auta z ¿¹daniem udzielenia 
informacji na temat tego, kto kierowa³ 
samochodem, gdy zosta³o pope³nione 
wykroczenie. Tu funkcjonariusze 
wprost powo³uj¹ siê na delegacjê 
art. 78 ust. 4 i 5 ustawy o ruchu 
drogowym i gro¿¹ konsekwencjami z 
art. 97 par. 3 kk temu, kto nie udzieli 
odpowiedzi na pytanie o imiê, nazwi-
sko i adres zamieszkania kierowcy. 
Tymczasem pan Bogus³aw wyczyta³ w 

„Rzeczpospolitej” historiê Agnieszki B. 
(sygnatura akt III W 2164/12). S¹d Re-
jonowy Warszawa Mokotów umorzy³ 
postêpowanie wobec kobiety, ukara-
nej w pierwszej instancji grzywn¹ za 
to, ¿e nie wskaza³a, kto kierowa³ jej 
autem. S¹d uzna³, ¿e Inspekcja Trans-
portu Drogowego nie ma uprawnieñ 
oskar¿yciela publicznego, by domagaæ 
siê ukarania za niewskazanie kierowcy. 
Autorka artyku³u, Agata £ukaszewicz, 
naturalnie wskaza³a na zapisy prawa 
o ruchu drogowym, które obliguj¹ 
w³aœciciela pojazdu, by wskaza³ on na 
¿¹danie ITD, komu powierzy³ samo-

chód. Mimo to s¹d orzek³, jak powy¿ej. 
Pan  Bogus ³aw przenos i  t ê 

sytuacjê, jako analogiê, do w³asnego 
przypadku. Trudno wyrokowaæ, czy 
w³aœciwie, ale to ju¿ i tak bez znacze-
nia. - Trudno, sta³o siê. Gdybyœmy 
wtedy wiedzieli, ¿e nie ma takiego 
obowi¹zku, syn by mnie nie wskaza³. 
Ale to ju¿ niewa¿ne. 

Ford czy toyota?
Nastêpnym krokiem Stra¿y Miej-

skiej by³o przys³anie raportu z wy-
darzenia, pod którym sprawca wy-
kroczenia powinien siê podpisaæ na 
znak, ¿e przyznaje siê do pope³nienia 
wykroczenia. Nastêpnym akordem 
po z³o¿eniu podpisu by³aby ko-
respondencja zawieraj¹ca 
blankiet  mandatu 
karnego. Sprawa 
potoczy³a 

siê jednak inaczej, bo B. Kempiñski 
zakwestionowa³ widocznoœæ numeru re-
jestracyjnego, nazwê samochodu, a tak¿e 
brak podpisu pod przes³anym raportem 
oraz brak dokumentu potwierdzaj¹cego 
legalizacjê fotoradaru. Krótko mówi¹c 

- nie przyj¹³ mandatu, powo³uj¹c siê 
na szereg uchybieñ proceduralnych. 
Efekt by³ dok³adnie taki, jak nale¿a³o siê 
spodziewaæ. Sprawa mandatu, który nie 
zosta³ przyjêty, trafi³a do s¹du. Wnio-
sek o ukaranie szar¿uj¹cego kierowcy 
200-z³otowym mandatem poszed³ 29 
stycznia 2013. Dopiero w styczniu, choæ 
jazda z niedozwolon¹ prêdkoœci¹ mia³a 
miejsce 27 lipca 2012 r. W tym czasie 
trwa³a intensywna wymiana pism miêdzy 
stronami, bo trudno by³o ustaliæ fakty. 

Jak nale¿a³o siê spodziewaæ, 

wkrótce do Jeleniej Góry przysz³o 
zdjêcie dokumentuj¹ce przekrocze-
nie prêdkoœci, i by³o to niew¹tpliwie 
zdjêcie samochodu syna. Ale - syn 
jeŸdzi toyot¹, a w podpisie fotki auto 
zosta³o rozpoznane jako ford. W tle 
fotografii widaæ ty³ jakiegoœ innego 
samochodu, który byæ mo¿e i jest for-
dem, ale chyba nikt by w tym temacie 

g³owy pod topór nie po³o¿y³. 
- To, ¿e ja przekroczy³em 
prêdkoœæ, nie znaczy 
jeszcze,  ¿e mo¿na 
mnie automatycznie 
ukaraæ na podstawie 
w¹tpliwych dokumen-
tów! - zaperza siê pan 

Bogus³aw. - Organ, 
który chce kogoœ 

ukaraæ,  sam 
powinien byæ 
ca³kowicie w 

porz¹dku. Jego dzia³ania nie powinny 
budziæ najmniejszych w¹tpliwoœci. A 
tu? Niedoróbki, niechlujstwo i ba³agan. 

Kiedy mandat mo¿e byæ niewa¿ny
Pan Kempiñski dobrze odrobi³ 

lekcje i z pamiêci cytuje przepisy. 
Mandat mo¿e byæ niewa¿ny, jeœli 
zdjêcie z fotoradaru przedstawia 
dwa samochody jad¹ce bl isko 
obok siebie. Tak w³aœnie jest na 
zdjêciu z radaru. Wprawdzie jedy-
nym nadje¿d¿aj¹cym samochodem 
jest toyota, a tamtemu drugiemu 
widaæ ty³, co dla wa³brzyskiej stra¿y 
by³o wystarczaj¹cym dowodem - ale 
pan Bogus³aw ma wiele w¹tpliwoœci. 
Na zdjêciu s¹ dwa auta, a odleg³oœæ 
miêdzy nimi to kwestia interpre-

tacji okreœlenia „blisko siebie”. 
Mê¿czyzna zabiega³ w s¹dzie o 
przeprowadzenie wizji lokalnej na 
miejscu, ale ostatecznie sêdzia 
orzek³, ¿e za du¿o niewiadomych w 
ca³ej tej sytuacji, by przeprowadzaæ 
wizjê lokaln¹. 

I tak przechodzimy do nastêpnej 
kontrowersj i ,  a mianowicie do 
tego, ¿e „upolowany” kierowca 
nie otrzyma³ w dokumentach ko-
pi i  œwiadectwa legal izacyjnego 
fotoradaru. Ponadto raport Stra¿y 
Miejskiej w Wa³brzychu nr taki to 
a taki, powinien byæ przez kogoœ 
podpisany. A nie by³. I kolejna spra-
wa. Tablica rejestracyjna sfotogra-
fowanego auta musi byæ widoczna, 
numer nie mo¿e budziæ ¿adnych 
w¹tpliwoœci, a tablica na toyocie 
zosta³a uchwycona tylko w górnej 
po³owie. Mo¿na by siê domyœlaæ, 
jaki to numer, ale mo¿na te¿ co 

najmniej poddaæ w w¹tpliwoœæ 
wszelkie domys³y. 

Niewygodna sprawa?
Pierwsze posiedzenie wa³brzyskiego 

s¹du w tej sprawie, i to nie byle jakie 
- w Wydziale Karnym - odby³o siê w 
ubieg³ym tygodniu, w rok od ca³ego 
zdarzenia. Co ciekawe, ani Stra¿ Miej-
ska, ani œwiadek z jej strony nie pojawili 
siê. Nie stawi³ siê ¿aden reprezentant 
strony wnioskuj¹cej o ukaranie. Nie 
musz¹, nie maj¹ takiego obowi¹zku. 
Pan Bogus³aw nie kryje rozczarowania, 
bo bardzo chcia³ siê dowiedzieæ, kto 

w toyocie rozpozna³ forda i kto siê nie 
podpisa³ pod raportem. W ogóle jego 
ciekawoœæ zosta³a bardzo pobudzona, 
bo gdy zakwestionowa³ pierwszy ra-
port, to mu stra¿nicy wys³ali drugi, w 
listopadzie. Tym razem ju¿ podpisany 
i z w³aœciw¹ nazw¹ auta. A w grudniu 
dosta³ kolejny raport, znowu podpisany 
przez kogoœ innego. I to jest jesz-
cze dziwniejsze, bo raport powinien 
podpisaæ ten, kto dokonywa³ pomiaru. 
Dziwnym zrz¹dzeniem losu, od lipca 
do grudnia, sfotografowana rejestracja 
na ka¿dym kolejnym raporcie robi³a siê 
coraz wyraŸniejsza, jakby numerom 
z ka¿dym kolejnym dokumentem 
przybywa³o mocy… No i teraz kierow-
ca ma ju¿ trzy ró¿ne raporty, w tym 
jeden niepodpisany w ogóle, a dwa 
pozosta³e podpisane przez ró¿nych 
funkcjonariuszy. 

- Wzi¹³em pokwitowanie z parkingu 
w Wa³brzychu, bo bêdê ich pozywa³ 
o odszkodowanie za te podró¿e z Je-
leniej Góry do Wa³brzycha - sro¿y siê 
mê¿czyzna. - Mea culpa, jecha³em o 11 
km za du¿o, nie wypieram siê niczego. 
Ale jak oni chc¹ mnie karaæ, to sami 
powinni byæ bez zarzutu! 

Nastêpna rozprawa ma siê odbyæ 
dopiero w paŸdzierniku. Nie mo¿na o 
niczym wyrokowaæ, to oczywiœcie rola 
s¹du. Tymczasem pan Kempiñski zwra-
ca siê do wszystkich innych kierowców:

- Ja siê nie kryjê z moj¹ histori¹. I 
zg³osi³ siê do mnie pan z Wa³brzycha, 
który za przekroczenie prêdkoœci zosta³ 
ukarany czterema punktami. W efekcie 
zabrano mu prawo jazdy, bo tyle ju¿ 
mia³ punktów. Cz³owiek straci³ pracê, 
bo ¿yje z tego, ¿e jest kierowc¹. Siedzi 
w domu i rozpacza, a by³ w takiej samej 
sytuacji, jak ja. Przys³ano mu nieczytel-
ny raport, bez œwiadectwa legalizacji fo-
toradaru. Gdyby w odpowiednim czasie 
powalczy³ o siebie, prawdopodobnie 
móg³by nadal zarabiaæ na ¿ycie. A teraz 
ma jeden dramat w domu. 

Katarzyna Matla

Radar w centrum uwagi - c.d. 

- Kierowcy siê boj¹ i dla „œwiêtego spokoju” p³ac¹. Dla œwiêtego spokoju to mo¿na iœæ do koœcio³a, a nie zap³aciæ mandat! - 
uwa¿a jeleniogórzanin, który postanowi³ powalczyæ o sprawiedliwoœæ z wa³brzysk¹ Stra¿¹ Miejsk¹. 

¿¹danie ITD, komu powierzy³ samo- Jak nale¿a³o siê spodziewaæ, miêdzy nimi to kwestia interpre-

Projekt remontu ulicy £omnickiej 
znalaz³ siê na liœcie rezerwowej w kolej-
ce do dofinansowania z Unii Europej-
skiej. - Jest du¿a szansa, ¿e znajd¹ siê 
pieni¹dze - zapowiada wicemarsza³ek 
dolnoœl¹ski Jerzy £u¿niak.

S a m o r z ¹ d  w o j e w ó d z t w a 
dolnoœlaskiego w ubieg³ym tygo-
dniu rozstrzygn¹³ konkurs na do-
finansowanie projektów w ramach 
zadania „Odonwa zdegradowanych 
obszarów miejskich w miastach 
powy¿ej 10 tysiêcy mieszkañców”. 
Priorytetowo potraktowano wnio-
ski, które dotyczy³y zagosodaro-

wania obszarów powojskowych, 
poprzemys³owych lub zamieszkiwa-
nych przez mniejszoœci etniczne.

Zakwalifikowano do dofinanso-
wania 14 projektów na kwotê 36 
milionów z³otych. Wœród nich znalaz³a 
siê „Odbudowa zbiornika reten-
cyjnego przy ul. Jeleniogórskiej w 
Boles³awcu”, z³o¿ona przez Gminê 
Miejsk¹ Boles³awiec. Projekt opiewa 
na kwotê 8,7 mln z³otych a dofinan-
sowanie UE to nieca³e 7,3 mln z³otych.

W tym konkursie zg³oszono remont 
ulicy £omnickiej. Zadanie to opiewa 
na kwotê niespe³na 8 milionów 

z³otych, miasto stara siê o dofinan-
sowanie w wysokoœci 6,5 mln z³otych. 
Projekt znalaz³ siê na liœcie rezerwo-
wej, ale na jednym z ostatnich miejsc. 
Remont £omnickiej zosta³ nisko oce-
niony, bo nie le¿y ona ani na terenach 
powojskowych, ani poprzemys³owych, 
nie ma tam mniejszoœci etnicznych.

- Jest szansa, ¿e znajd¹ siê pieni¹dze 
na dofinansowanie - uwa¿a Jerzy 
£u¿niak. - Planujemy przesuniêcie 
œrodków z innych poddzia³añ, liczymy 
te¿ na oszczêdnoœci poprzetargowe.

(ROB)

£omnicka do remontu?

REKLAMA I PROMOCJA

Ale to ju¿ niewa¿ne. 

Ford czy toyota?
Nastêpnym krokiem Stra¿y Miej-

skiej by³o przys³anie raportu z wy-
darzenia, pod którym sprawca wy-
kroczenia powinien siê podpisaæ na 
znak, ¿e przyznaje siê do pope³nienia 
wykroczenia. Nastêpnym akordem 
po z³o¿eniu podpisu by³aby ko-
respondencja zawieraj¹ca 
blankiet  mandatu 
karnego. Sprawa 
potoczy³a 

dem, ale chyba nikt by w tym temacie 
g³owy pod topór nie po³o¿y³. 

- To, ¿e ja przekroczy³em 
prêdkoœæ, nie znaczy 
jeszcze,  ¿e mo¿na 
mnie automatycznie 
ukaraæ na podstawie 
w¹tpliwych dokumen-
tów! - zaperza siê pan 

Bogus³aw. - Organ, 
który chce kogoœ 

ukaraæ,  sam 
powinien byæ 
ca³kowicie w 

kontrowersj i ,  a mianowicie do 
tego, ¿e „upolowany” kierowca 
nie otrzyma³ w dokumentach ko-
pi i  œwiadectwa legal izacyjnego 
fotoradaru. Ponadto raport Stra¿y 
Miejskiej w Wa³brzychu nr taki to 
a taki, powinien byæ przez kogoœ 
podpisany. A nie by³. I kolejna spra-
wa. Tablica rejestracyjna sfotogra-
fowanego auta musi byæ widoczna, 
numer nie mo¿e budziæ ¿adnych 
w¹tpliwoœci, a tablica na toyocie 
zosta³a uchwycona tylko w górnej 
po³owie. Mo¿na by siê domyœlaæ, 
jaki to numer, ale mo¿na te¿ co 

najmniej poddaæ w w¹tpliwoœæ 
wszelkie domys³y. 
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Mandat dla œwiêtego spokoju? 
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- To lotnisko istnieje od 1927 roku. 
Powsta³o nie jako obiekt sportowy, 
postawiono je z myœl¹ zbudowania w 
tym miejscu prawdziwego portu lotni-
czego - mówi Jacek Musia³, dyrektor 
Aeroklubu Jeleniogórskiego.

- Za czasów poprzednich w³aœcicieli, 
czyli Niemców, wykonywano st¹d loty 
komunikacyjne do Wroc³awia, Lipska, 
Drezna, Berlina, istnia³a tu normalna 
sieæ po³¹czeñ pasa¿erskich. Tereny 
te wówczas nale¿a³y czêœciowo do 
wojska, ale lotnisko by³o stricte cy-
wilne. Nie latano rzecz jasna wielkimi 

samolotami, jeden kurs zabiera³ oko³o 
dziesiêciu osób. Ówczesne maszyny 
nie wymaga³y utwardzonego pasa 
startowego, ale transport funkcjono-
wa³, spe³nia³ swoj¹ rolê - wo¿ono st¹d 
ludzi. Po 45 roku powsta³ Aeroklub 
Jeleniogórski, przylatywa³y tu jeszcze 
niewielkie samoloty pasa¿erskie, ale 
z czasem zaczê³o siê rozwijaæ coraz 
dynamiczniej lotnictwo sportowe - 
dodaje J. Musia³.

Od wielu lat Aeroklub Jeleniogórski 
po³¹czony jest z Gór¹ Szybowcow¹ 
Je¿ów Sudecki, która wczeœniej by³a 

od niego niezale¿na. 
- Teraz jesteœmy spadkobiercami 

Wyczynowej Szko³y Szybowcowej w 
Je¿owie Sudeckim i nasz klub dyspo-
nuje dwoma lotniskami - tu w Jeleniej 
Górze oraz Gór¹ Szybowcow¹. O ile 
Je¿ów Sudecki pozostanie ze wzglêdu 
na sw¹ specyfikê miejscem wyczy-
nowo sportowym, to lotnisko przy ul. 
£omnickiej ma wielkie szanse na dalszy 
rozwój. Nie zbudujemy tu co prawda 
ogromnego portu lotniczego, to trzeba 
sobie wybiæ z g³owy. Zreszt¹ taka in-
westycja nie mia³aby kompletnie sensu. 

Mimo to nasze lotnisko ma naprawdê 
wielki potencja³ i zostanie on chyba 
wreszcie wykorzystany - zapowiada 
dyrektor klubu.

W tej chwili jest to tzw. Lotnisko 
U¿ytku Wy³¹cznego. L¹duj¹ tu niekie-
dy poszczególne maszyny z Polski i 
Europy, ale wiêkszoœæ wspó³czesnych, 
nawet niewielkich samolotów, wymaga 
utwardzonej nawierzchni. Na szczêœcie, 
zgodnie z now¹ strategi¹ rozwoju Dolne-
go Œl¹ska, znajdujemy siê w gronie tych 
instytucji, które maj¹ prawo siê rozwijaæ. 
Urz¹d Marsza³kowski przeznaczy³ ju¿ 
pieni¹dze, dziêki którym opracowa-
na ma byæ niezbêdn¹ dokumentacja 
dotycz¹ca tego, co ma tutaj powstaæ. 

Bardzo realne s¹ ju¿ plany utwardzo-
nej, kilometrowej drogi startowej, która 
otworzy przed nami zupe³nie nowe hory-
zonty. Mamy nadziejê na pozyskanie - za 
poœrednictwem w³adz miasta - œrodków 
finansowych, które w Unii Europejskiej 
bêd¹ lada chwila na takie cele przygoto-
wywane - cieszy siê szef Aeroklubu. 

Istniej¹ wszelkie podstawy ku temu, 
aby lotnisko w Jeleniej Górze rozwin¹æ 
i zmodernizowaæ. Znajduje siê przecie¿ 
ono tu¿ obok popularnych oœrodków 
turystycznych; Karpacza i Szklarskiej 
Porêby. Jest tu w dodatku aktyw-
ne przejœcie graniczne. Nie trzeba 
dodawaæ, ¿e by³by to prawdziwy za-
strzyk dla gospodarki regionu.

- To nie dla nas, sportowców, ale 
w³aœnie dla miasta taka inwestycja 
by³aby kluczowa. Nam, hobbystom, 
wystarcza to, co mamy, ale jest wiele 

osób, które by³yby zainteresowane 
korzystaniem z tego miejsca. Jest 
bardzo du¿o zapytañ, czy mo¿na u 
nas l¹dowaæ, czy mamy betonowy 
pas, czy dysponujemy paliwem. 
Regionalny port lotniczy - którym 
mamy szansê siê staæ, obj¹³by ruch 
prywatny i komercyjny, by³aby to 
szansa na wykonywanie cywilnych 
rejsów nie tylko w obrêbie Polski, ale 
i Europy, w skali nieporównywalnej 
do dzisiejszego stanu rzeczy. Na 
15-minutowy przelot do Wroc³awia, 
czy oko³ogodzinny do Warszawy 
znalaz³oby siê bez w¹tpienia bardzo 
wielu chêtnych. W³adze nam zreszt¹ 
sprzyjaj¹, marsza³ek Jerzy £u¿niak 
czy prezydent Marcin Zawi³a, dostrze-
gaj¹ tê szansê. Wszystko rozbija siê 
o pieni¹dze, bo potrzeb jest bardzo 
du¿o. Niektórzy powiedz¹ - budu-
jemy pas, a dlaczego nie poprawia-
my chodników, nie remontujemy 
budynków? Ul. Wojska Polskiego 
by³aby jeszcze piêkniejsza, gdyby ją 
odrestaurowaæ. To wszystko prawda, 
s¹dzê jednak, ¿e nak³ady potrzebne 
na rozwój lotniska s¹ relatywnie 
niewielkie, a zmieniæ mog¹ naprawdê 
bardzo du¿o. To kwestia priorytetów, 
ufam, ¿e w³adze wybior¹ m¹drze i 
rozs¹dnie - mówi z przekonaniem 
Jacek Musia³. I chyba ma racjê. 
Ostatecznie chodzi tu przecie¿ o tyl-
ko jeden skromny, kilometrowy pas 
jezdni. A ten krótki odcinek autostra-
dy po³¹czyæ nas mo¿e z ca³¹ Europ¹.

Antoni G¹ssowski 

Z Jeleniej Góry do Wroc³awia w kwadrans
O modernizacji naszego jeleniogórskiego lotniska mówi siê ju¿ chyba od 20 lat. Jak do tej pory, wszelkie plany pozostawa³y tylko 
teori¹, ale wygl¹da na to, ¿e coœ siê wreszcie w tej kwestii zmieni³o. Byæ mo¿e ju¿ za 3 lata podró¿ni bêd¹ mogli polecieæ st¹d nie 
tylko do najwiêkszych miast w Polsce, ale i w Europie. 

- Nak³ady potrzebne na rozwój lotniska  
s¹ relatywnie niewielkie, a zmieniæ mog¹ 

naprawdê bardzo du¿o - mówi Jacek Musiał.

- Polskie spo³eczeñstwo szybko 
siê starzeje, zapotrzebowanie na 
wykwal i f ikowanych pracowników 
zajmuj¹cych siê seniorami bêdzie wiêc 
coraz wiêksze - mówi Anna Skibiñska, 
dyrektor CKU.- Zw³aszcza w naszym 
regionie, który ma w du¿ej mierze 
charakter uzdrowiskowy. 

Propozycja skierowana jest do osób ze 
œrednim wykszta³ceniem. Nauka odbywa 
siê co dwa tygodnie i trwa, w zale¿noœci 
od specjalnoœci, rok lub dwa lata. Przy 
kursach intensywniejszych mo¿na j¹ 
skróciæ niekiedy nawet do pó³ roku.

We wrzeœniu jeleniogórskie CKU 
uruchamia te¿ naukê miêdzy innymi dla 
chc¹cych zdobyæ zawód archiwisty oraz 
technika ochrony fizycznej osób i mienia.

Centrum Kszta³cenia Ustawicznego w 
Jeleniej Górze to jedyna tego typu szko³a 
w dawnym woj. jeleniogórskim. Doroœli 
s³uchacze mog¹ zdobyæ w niej zawód, 
ukoñczyæ liceum ogólnokszta³c¹ce i 
zdaæ maturê. Wszystko za darmo. Oso-
by w trudnej sytuacji materialnej mog¹ 
liczyæ na stypendia.

CKU mieœci siê w budynku dawnego 
Gimnazjum nr 2 przy ul. Sudeckiej 53, 
po³o¿one jest wiêc w centrum miasta; 
dysponuje bibliotek¹, nowoczesnym 
sprzêtem komputerowym i œwietn¹ 
kadr¹ nauczycielsk¹.

- Od innych szkó³ dla doros³ych 
ró¿nimy siê ponad 30-letni¹ tradycj¹ 
oraz tym, ¿e nauka u nas odbywa siê 
ca³kowicie bezp³atnie - mówi Anna 
Skibiñska - Korzystaj¹ z tego nie tylko 

jeleniogórzanie, ale nawet mieszkañcy 
powiatów oœciennych: Boles³awca, 
Zgorzelca, Lwówka Śl¹skiego czy Ka-
miennej Góry. 

Do szko³y mog¹ uczêszczaæ wszyscy, 
którzy ukoñczyli 18 lat b¹dŸ zostan¹ 

pe³noletnimi w tym roku. W CKU 
znajduj¹ mo¿liwoœæ ukoñczenia liceum 
ogólnokszta³c¹cego, zdania matury. 
Otrzymaj¹ szansê zdobycia zawodu oraz 
odbycia ró¿norakich kursów.

- Szczycimy siê bardzo wysok¹ 
zdawalnoœci¹ egzaminów zawodowych 

- mówi Anna Skibiñska. - U nas zdaj¹ 
zawsze prawie wszyscy.

Jaki jeszcze zawód mo¿na zdobyæ 
w CKU? Lista jest bardzo d³uga, 

miêdzy innymi technika: administracji, 
rachunkowoœci, informatyka, hotelar-
stwa, obs³ugi turystycznej czy us³ug 
fryzjerskich.

 - Jesteœmy nie tylko szko³¹ bezp³atn¹, 
ale tak¿e tak¹, której s³uchaczom, gdy 
pozostaj¹ w trudnej sytuacji material-
nej, przys³uguj¹ stypendia socjalne 

- t³umaczy dyrektor Skibiñska. - Szcze-
góln¹ trosk¹ otaczamy kobiety samot-
nie wychowuj¹ce dzieci oraz bêd¹ce w 
ci¹¿y. Dla nich nasi nauczyciele organi-
zuj¹ dodatkowe lekcje oraz dostosowuj¹ 
zajêcia do ich indywidualnych potrzeb.

W CKU mo¿na zdaæ maturê, ucz¹c 
siê trzy lata b¹dŸ 9 miesiêcy - w trybie 
eksternistycznym. Mo¿na te¿ ukoñczyæ, 
trwaj¹ce do roku, kursy zawodowe. Na-
uka rozpoczyna siê zawsze we wrzeœniu 
i odbywa siê co dwa tygodnie w soboty 
i niedziele. Kursy zawodowe prowadzone 
s¹ w dni powszednie, popo³udniami. Co 
wa¿ne, kwalifikacje zawodowe mo¿na 
zdobywaæ w CKU równolegle z przygo-
towaniem do matury.

- We wrzeœniu planujemy rozpocz¹æ 
tak¿e zajêcia przez internet - zapowia-
da Anna Skibiñska. - Tê formê nauki 
kierujemy przede wszystkim do osób 
niepe³nosprawnych oraz pracuj¹cych 
za granic¹, na przyk³ad w Londynie. 
Dziêki temu, ¿e po³owê zajêæ bêd¹ mogli 

odbywaæ, siedz¹c przy komputerach, o 
po³owê zmniejszy siê te¿ ich fizyczna 
koniecznoœæ obecnoœci na zajêciach w 
Jeleniej Górze. Kursy przygotowuj¹ce 
do egzaminów zawodowych bêd¹ mog³y 
odbywaæ siê równie¿ przez internet.

Jeleniogórskie CKU przyjmuje 
s³uchaczy tak¿e na wy¿sze semestry. 
Mo¿na siê wiêc do niego po prostu 
przenieœæ z innej - p³atnej - szko³y. O 
tym, jak bardzo placówka jest ceniona 
i potrzebna, najlepiej œwiadczy to, ¿e 
uczêszczaj¹ do niej nawet… studenci 
studiów dziennych!

CKU jest niezwyczajn¹ szko³¹ dla 
doros³ych nie tylko dlatego, ¿e uczy siê 
w niej za darmo, otrzymuje materia³y 
dydaktyczne, mo¿na dostać stypendium 
socjalne i jest w niej bardzo wysoka 
zdawalnoœæ egzaminów zawodowych. 
Placówka posiada równie¿ samorz¹d 
szkolny! S³uchacze w jego ramach 
organizuj¹ wspólne imprezy, zbiórki, 
kiermasze, akcje charytatywne, a nawet 
wycieczki w góry.

- Nasza szko³a czeka na chêtnych 
- mówi Anna Skibiñska. - Miejsc wystar-
czy dla wszystkich. Gor¹co zapraszam! 
Polecam nasz¹ stronê internetow¹: 
www.cku.jgora.pl. Mo¿na siê równie¿ 
z nami skontaktowaæ, telefonicznie, 
dzwoniæ pod numer 757550156. 

Zdob¹dŸ modny zawód i ukoñcz liceum
Doroœli mog¹ uczyæ siê za darmo i liczyæ na stypendia

Choæ jeszcze wakacje, dobrze ju¿ „zaklepaæ” sobie miejsce na kursach pozwalaj¹cych zdobyæ atrakcyjne w ostatnim czasie zawody: 
asystenta osoby niepe³nosprawnej, opiekunki œrodowiskowej, opiekuna w domu pomocy spo³ecznej oraz opiekuna osoby starszej.

- Zajêcia w naszej szkole odbywaj¹ siê zawsze w mi³ej 
i serdecznej atmosferze - mówi dyrektor Anna Skibiñska
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- Budynek jest remontowany, a my 
już mamy straszną wilgoć. Widać, że 
tak już tu będzie i nic się nie zmieni. 
Burmistrz nic sobie z tego nie robi. 
Lekceważy nas. Chcieliśmy mu zapro-
ponować, żeby tu pomieszkał miesiąc 
i zobaczył, czy to są warunki dla ludzi. 
Żyć by się mu odechciało. Upchnęli nas 
tutaj jak bydło - skarżą się lokatorzy 
budynku socjalnego przy Bolesława 
Chrobrego 122a w Wojcieszowie. 

Większość z nich nie pracuje, a jeśli 
już to dorywczo, na czarno. Część z 
rodzin postanowiła nie płacić za te 
mieszkania czynszu. Sławomir Ma-
ciejczyk, burmistrz miasta odpowiada, 
że z czasem, gdy remont zostanie 
dokończony, wilgoć ustąpi. Na razie w 
budynku zasiedlono osiem mieszkań, 
do grudnia dokwaterowanych będzie 
jeszcze pięć rodzin na piętrze.

W domu
Tak się złożyło, że rodziny, którymi 

zasiedlany jest budynek, są młode i 
mają małe dzieci. Jest ich jedenaścio-
ro. Idziemy do kolejnych mieszkań. 
Pani Beata, pani Ania, pani Asia i pani 
Paulina prezentują zawilgocone ścia-
ny, otwierają zatęchłe szuflady, gdzie 
na ubrankach dziecięcych, małych 
bucikach pojawia się szary, niebie-
skawy grzybiczy osad. Malują, skrobią 
ściany - wszystko na nic. Wilgoć, a za 
nią grzyb, zawsze są górą. Próbują za-
radzić temu, chowając ciuchy zaraz po 
wysuszeniu do szczelnie zamykanych 
reklamówek. Ale i to nie jest w pełni 
skuteczne. Wszystkie rzeczy mają cha-
rakterystyczną woń. Zresztą ona uderza 
już po przekroczeniu progu każdego z 
tutejszych mieszkań. 

Pleśń atakuje książki i zeszyty dzieci. 
Córka pani Ani wróciła kilka miesięcy 
temu ze szkoły do domu z płaczem, bo 
dzieci powiedziały jej, że śmierdzi - biła 
od niej ta sama woń, którą przesiąknię-
ty jest tu każdy kąt. Teraz jest pełnia 
lata, okna są pootwierane, jest i tak 

nie najgorzej. Lokatorzy przeżyli już 
tutaj zimę i wiosnę - wtedy wysiłki o 
zachowanie równowagi między walką z 
wilgocią a utrzymaniem ciepła w domu 
są szczególnie bezowocne. Ogrzewanie 
zawilgoconego mieszkania sprzyja 
grzybowi, który rozkwita za meblami, 
w kątach i pod sufitem w łazience 
oraz w częściach kuchennych małych 
mieszkanek. Jak zaczniesz wietrzyć, 
to z kolei zimno doskwiera. Jedno z 

dzieci ma już zdiagnozowaną astmę, 
inne często chorują - przewlekły kaszel, 
katar to tutaj norma.

W tych warunkach nie uchowają się 
długo nie tylko meble, które puchną, 
odkształcają się i nie sposób ich ruszyć 
z miejsca, bo się rozlatują. Wilgoć nisz-
czy wszelkie sprzęty. Co rusz u kogoś 
wysiada pralka, telewizor czy komputer.

Mieszkańcy Chrobrego 122a mają 
pretensje o nieskuteczną wentylację 
oraz o pomysł na ogrzewanie mieszkań. 

- Te piece są za słabe, a poza tym tutaj 
nie ma gdzie opału trzymać. Kradną z 
komórek - narzekają. 

Na podwórku
Warunki w domu to nie jedyna zmo-

ra mieszkańców. Obok stoi stary bu-
dynek socjalny, w którym towarzystwo 
jest pijące i awanturujące się wiecznie. 
Lokatorzy ze 122a czują się lepsi od 
nich - nie piją, prowadzą normalne 
choć biedne życie. Uważają, że należą 
im się normalne warunki.- Gdy dorwą 
trochę grosza, zaraz są pijaństwa, 
kłótnie. Tu u nas są małe dziewczynki, 
a oni łażą po podwórku w samych 
gaciach, a zdarza się czasem, że i bez 
gaci. Klną co drugie słowo. Ostatnio 
pijany sąsiad wołał do naszych dziew-
czynek: „Małe suki, chodźcie tutaj”. My 
się boimy o nasze dzieci - opowiada o 
mieszkańcach obok pani Beata. Jakby 
na potwierdzenie jej słów, podchodzi 
do naszej grupki jegomość o pijackim 
obliczu, z butelką nalewki w połowie 
opróżnioną. Przysiada pod oknem 

jednej z moich rozmówczyń i przygląda 
się poruszeniu na podwórku, raz po raz 
pociągając z butelki. 

Lokatorki opowiadają o szczególnie 
drastycznej sytuacji, kiedy jeden z pi-
jących lokatorów sąsiedniego budynku 
regularnie znęca się i gwałci swoją 
konkubinę. Napici, ganiają za sobą, 
krzyczą, potem z okna dobywają się 
jęki, rzężenia, odgłosy przerażające. 
Przed tym też młode matki starają 

się uchronić swoje dzieci, ale się nie 
da - przy tak bliskim sąsiedztwie i 
pootwieranych oknach.

Jedna z lokatorek wzywała tu policję, 
bo pijany sąsiad zabrał jej dziewczyn-
kom rowerki. Policja tu bywa często, 
ale poza doraźnym zaradzeniem trud-
nym sytuacjom niewiele jest w stanie 
zrobić. Któregoś razu ostrzegli młode 
matki, żeby uważały na dzieci, bo 
jeden z lokatorów z sąsiedztwa jest 
nosicielem HIV. 

Wspólne podwórko z uciążliwymi 
sąsiadami ściąga złą sławę i na loka-
torów z numeru 122a. - Moja synowa 
rodziła, zadzwoniliśmy po pogotowie i 
odmówili wejścia do naszego budynku, 

„bo jest smród”. Synowa, półprzytomna, 
musiała o własnych siłach dojść do 
karetki - opowiada pani Beata. 

W urzędzie
Sławomir Maciejczyk, burmistrz 

Wojcieszowa, dziwi się pretensjom 
lokatorów. - Każdy z nich wybierał 
lokal, akceptował go - przypomina. 
Jest przekonany, że sprawa wilgoci jest 
przesadzona, a jej źródło tkwi po części 
w sposobie użytkowania mieszkań 
przez lokatorów. - Jeśli w niedużym 
mieszkaniu np. suszy się rzeczy, to 
wilgoć osiada na oknach i ścianach i 
może pojawić się grzyb. To oczywiste 

- mówi. Dodaje, że przyczyną może też 
być fakt, ze beton na posadzkach był 
wylewany stosunkowo niedawno - to 
też może być powód zwiększonego 
zawilgocenia. W jego opinii sytuacja 

się zupełnie poprawi, gdy cały budy-
nek będzie już wyremontowany, a na 
piętro wprowadzą się kolejne rodziny 
i cały obiekt będzie ogrzewany. Stanie 
się to do grudnia tego roku. Burmistrz 
Maciejczyk zapewnia, że jeśli problem 
wilgoci nie minie po roku, dwóch 
użytkowania obiektu, zostaną podjęte 
stosowne prace. 

Co do ogrzewania, gmina ma złe 
doświadczenia ze wspólną kotłownią 
w budynkach socjalnych. Część lo-
katorów zwykle nie płaci i jest kłopot 

z rozliczeniami. Postanowiono więc 
w wypadku adaptowanego właśnie 
budynku socjalnego, że każdy będzie 
sam sobie organizował ogrzewanie. - 
Ci ludzie akurat mają czas, żeby sobie 
palić w piecu - dodaje burmistrz.

Adaptacja obiektu na mieszkania 
socjalne była dofinansowana ze środ-
ków Ministerstwa Pracy i Polityki Spo-
łecznej i kosztowała 600 tys. zł. Z tego 
programu w Wojcieszowie powstało w 
sumie 25 mieszkań.

Sławomir Sadowski

Mają grzyb w mieszkaniach, sąsiadów pijaków , awanturników, rozpustników i nosiciela HIV

Socjalni mają dość

Lokatorzy z ul. Bolesława Chrobrego 122a w Wojcieszowie są młodzi, zdrowi, a mimo to znaleźli 
się w sytuacji, kiedy muszą korzystać z mieszkań socjalnych. Narzekają, że gmina umieściła ich  
w lokalach, w których jest duża wilgoć, a obok uciążliwi sąsiedzi.
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nowiny SPORTOWE
IV liga

Spory falstart zanotowały drużyny 
z byłego jeleniogórskiego w roz-
grywkach IV ligi. W inauguracyjnej 
kolejce wszystkie solidarnie prze-
grały swoje mecze. Na szczęście, w 
drugiej było dużo lepiej.

Największą niespodzianką in minus 
była przegrana kowarskiej Olimpii u 
siebie z Orlą. Olimpia miała przewagę, 
ale nic z niej nie wynikało. Orla zdo-
bywała bramki w dość szczęsliwych 
okolicznościach: po stałych frag-
mentach gry w zamieszaniu w polu 
karnym. Dopiero wprowadzony po 
przerwie Maciej Udod rozruszał grę 
gospodarzy. Sam zdobył ładnego gola 
strzałem głową, kilkakrotnie groźnie 
dośrodkował. To jednak wszystko, na 
co było stać Olimpię.

W drugim meczu podopieczni 
Krzysztofa Kapelana pokonali na 
wyjeździe Pogoń Oleśnicę, ale ich gra 
była daleka od oczekiwań. Na razie 
najważniejsze, że zespół się przełamał.

Na tarczy wrócili ze Szczawna Zdro-
ju kibice jeleniogórskich Karkonoszy. 
Biało-niebiescy mieli momentami 
olbrzymią przewagę, ale nie potrafili 
ani razu trafić do siatki gospodarzy. A 
sami stracili gola: po rzucie wolnym 
piłkę głową do siatki Dubiela skierował 
Kacper Niemczyk.

W drugiej kolejce Karkonosze 
pokonały Orła Ząbkowice 1:0. Spad-
kowicz z III ligi miał przewagę, ale 
nie potrafił jej wykorzystać. Kluczowa 
była akcja z 80. minuty. Po wrzutce z 
autu w pole karne o piłkę walczył Łu-
kasz Kowalski. Pilnujący go obrońca, 
Michał Morawski, dotknął piłki ręką. 
Sędzia był blisko, widział wszystko 
dokładnie i odgwizdał rzut karny. Igor 
Pierzga co prawda wyczuł intencje 
strzelca, Mariusza Malarowskiego, 
ale jego strzał był bardzo prezycyjny 
i piłka utknęła w siatce ku radości 
gospodarzy. Był to chyba ostatni 
mecz Karkonoszy na stadionie przy ul. 
Lubańskiej w Cieplicach. Wyremonto-
wany stadion przy Złotniczej otwarto 
uroczyście w ostatnich dniach lipca, 

ale nie można na nim grać, bo obiekt 
nie został jeszcze odebrany.

Piłkarze BKS-u na swój inauguracyj-
ny mecz w IV lidze wyszli ze „związany-
mi nogami”. Trudno się zatem dziwić, 
że dość łatwo przegrali z Brzegiem, a 
gole padły po prostych błędach obroń-
ców klubu z Bolesławca.

W drugim meczu było już o wiele 
lepiej a wynik nie oddaje tego, co 
działo się na boisku. BKS strzelił trzy 
gole, ale mógł o wiele więcej. Niestety, 
w drugiej połowie napastnicy Bobrzan 
razili nieskutecznością. Goście jedyne-
go gola zdobyli strzałem bezpośrednio 
z rzutu rożnego.

- Co tu mówić, byliśmy słabsi - 
powiedział Rafał Wichowski, trener 
Piasta Zawidów po meczu z rezerwa-
mi Miedzi Legnica, przegranym 1:4.

W drugiej kolejce jego zespół był 
bliski zainkasowania trzech punktów, 
ale w kuriozalny wręcz sposób tracił 
gole. Piast prowadził 1:0 ze Starym Śle-
szowem, ale później jeden z obrońców 
w niegroźnej sytuacji, w narożniku pola 
karnego, „wyciął” napastnika rywali i 

po rzucie karnym zrobił się remis. W 
drugiej połowie szybka akcja Piasta 
zakończyła się powodzeniem. Bryjak 
dograł do środka, a najniższy na boisku 
Adrian Gorzka strzałem głową pokonał 
bramkarza. I kiedy wydawało się, że 
trzy punkty zostaną w Zawidowie, 
bramkarz Gilewski wypuścił piłkę z rąk 
i po chwili chwycił ją ponownie. Sędzia 
podyktował rzut wolny pośredni w polu 
karnym. Po nim zrobiło się olbrzymie 
zamieszanie, goście strzelali kilkakrot-
nie, ale obrońcy Piasta blokowali, aż raz 
się nie udało. Była to 93. minuta gry.

W trudnej sytuacji po dwóch ko-
lejkach jest Granica Bogatynia. Nie 
uciułała nawet punktu. W meczu z 
Brzegiem Dolnym nawet prowadziła 
po golu Pietkiewicza z karnego (jeden 
z obrońców Brzegu zagrał ręką). Losy 
meczu rozstrzygnęły się w 3 minuty. 
Gospodarze strzelali w 55, 56 i 57 mi-
nucie i z 1:1 zrobiło się 4:1 dla Brzegu. 
Było oczywiste, że Granica takiej straty 
w tak krótkim czasie nie odrobi. Na 
pocieszenie Granicy pozostaje fakt, że 
oba spotkania grała na wyjazdach.

Wyniki 1. kolejki: Olimpia Kowary 
- Orla Wąsosz 1:2 (0:1), Udod; BKS 
Bobrzanie Bolesławiec - KP Brzeg 
Dolny 0:3 (0:1), MKS Szaczawno 
Zdrój - Karkonosze Jelenia Góra 
1:0 (1:0), Orkan Szczedrzykowice - 
Granica Bogatynia 1:0 (0:0), Miedź 
II Legnica - Piast Zawidów 4:1 (2:1), 
Bryjak; Orzeł Ząbkowice Śląskie - 
AKS Strzegom 4:3, Kuźnia Jawor 

- Pogoń Oleśnica 6:1, LZS Stary Śle-
szów - Sokół Wielka Lipa 3:0.

Wyniki 2. kolejki: Karkonosze 
Jelenia Góra - Orzeł Ząbkowice 1:0 
(0:0), Malarowski (k); KP Brzeg Dolny 

- Granica Bogatynia 5:1 (1:1), Pietkie-
wicz (k); Piast Zawidów - LZS Stary 
Śleszów 2:2 (1:1), Michalkiewicz, A. 
Gorzka; Pogoń Oleśnica - Olimpia 
Kowary 0:2 (0:1), Szujewski, Smo-
czyk; BKS Bobrzanie Bolesławiec 

- MKS Szczawno Zdrój 3:1 (3:0), 
Ohagwu x2, Glanc; Sokół Wielka 
Lipa - Orkan Szczedrzykowice 3:2, 
Orla Wąsosz - Miedź II Legnica 0:0, 
AKS Strzegom - Kuźnia Jawor 1:0.

(ROB)

Klasa okręgowa
Po dwóch kolejkach tylko trzy dru-

żyny mają komplet ligowych punktów. 
Piłkarzy rewelacyjnego beniaminka z 
Leśnej, Piasta Wykroty i Leśnika Osiecz-
nica wyróżnia strzelecka skuteczność 
(kolejno 11, 10 i 6 goli) i strata zaledwie 
dwóch bramek (trzy zespoły). Niepokoją 
następne porażki outsiderów okręgówki, 
futbolistów ze Świerzawy, Święto-
szowa i z Podgórzyna. Po efektownej 
inauguracji w Lubawce (4:0), piłkarskie 
baty (6:1) w Wykrotach zebrał Orzeł 
(beniaminek). W pierwszej serii rundy 
jesiennej kibice obejrzeli 37 trafień do 
siatki, w niedzielnych meczach tylko 30. 

W zespole Leśnika na boisku zabra-
kło kontuzjowanego (noga w gipsie) na-
pastnika i jednocześnie nowego trenera 
Mateusza Muchy (zastąpił Remigiusza 
Postrożnego). Piłkarze z Osiecznicy 
dobrze zagrali w obronie. Zebrali też 
pochwały za skuteczne kontry. Najpierw, 
w 36. minucie na listę strzelców wpisał 
się Mariusz Pańczyk, który uderzeniem 
z bliska pokonał Dariusza Mikulskiego. 
Po zmianie stron ten sam zawodnik po 
błędzie bramkarza Piasta podwyższył 

wynik na 2:0. Trzeci zwycięski gol, 
zdobyty z pięciu metrów, był autorstwa 
Przemka Kotlarza, który wykorzystał 
podanie Krzysztofa Szpyrki. W drugiej 
części meczu podopieczni nowego 
trenera Marcina Pacana i on sam mieli 
kilka dogodnych okazji do wyrównania. 
Niestety, żadnej nie wykorzystali. Ho-
norowego gola w 83 minucie strzelił 
17-letni Kacper Dudek. 

Fotorelacja na www.nj24.pl 
LKS Piast Dziwiszów - GKS Leśnik 

Osiecznica 1:3 (0:1)
Pozostałe wyniki 2. serii meczów 

okręgówki: Pri-Bazalt Włókniarz Mirsk 
- Endico-Mitex Podgórzyn 3:0, Bartosz 
Morzecki (rzut karny), Łukasz Bursacki, 
Szymon Morzecki; Czarni Lwówek Śl. - 
Victoria Ruszów 2:1, Krzysztof Złocik, 
Grzegorz Skwara; Olimpia Kamienna 
Góra - Lotnik Jeżów Sudecki 2:2, dla 
gości Maciej Suchanecki, Sebastian 
Krystecki; Hutnik Pieńsk - Łużyce Lubań 
1:2; Piast Wykroty - Orzeł Lubawka 6:1, 
Piotr Krawczyk i Grzegorz Roman po 2, 
Filip Godlewski, Lesław Drozd; Włók-
niarz Leśna - Twardy Świętoszów 2:1, 
Krzysztof Mazur 2; Pogoń Świerzawa 

- Nysa Zgorzelec 1:2, Tomasz Wolny - 
Mateusz Janicki, Daniel Piechno. 

Wszystkie mecze pierwszej rundy 
sezonu 2013/2014 Twardy Święto-
szów rozegra na boiskach rywali. 
Przyczyną takiej decyzji jest ge-

neralny remont własnego obiektu. 
Wojskowi nie chcieli, jak dawniej, 
skorzystać z boisk w Osiecznicy  
lub Parowej.

Beniaminkowie gromią 
Zaskakującymi wynikami zakończyła 

się pierwsza seria meczów rundy jesien-
nej w jeleniogórskiej okręgówce. Trzy 
drużyny beniaminków wysoko pokonały 
doświadczone, rutynowane zespoły rywali. 
Aż 9:1 piłkarze Włókniarza Leśna wygrali 
z Pogonią Świerzawa. Trzy bramki strzelił 
Kamil Bełzowski, dwie Krzysztof Mazur, 
po jednej Krzysztof Pieśkiewicz, Jacek 
Góraj, Bartosz Wichuła i Robert Farganus. 
W Lubawce zawodnicy Orła zwyciężyli 
4:0 Twardego Świętoszów, po dwóch 
golach Jacka Adamowicza oraz Krzysz-
tofa Musiała i Sebastiana Kurka. Mecz 
pieńskiego Hutnika z Olimpią Kamienna 
Góra zakończył się wynikiem 4:1. 

Pozostałe rezultaty inauguracyjnej 
kolejki z 15 bm.: Łużyce Lubań - Piast 
Wykroty 1:4; Nysa Zgorzelec - Piast 
Dziwiszów 0:0; Leśnik Osiecznica - 
Czarni Lwówek Śl. 3:1, trzy trafienia 
Przemka Kotlarza; Victoria Ruszów - 
Pri-Bazalt Włókniarz Mirsk 3:3, Krzysz-
tof Bareła, Robert Grzelakowski, Dariusz 
Łojko - Bartosz Morzecki 2, Jarosław 
Wichowski; Endico Mitex Podgórzyn - 
Lotnik Jeżów Sudecki 1:3.

Henryk Stobiecki 

Kamil Kowalski z Leśnika (nr 16) w walce o piłkę ze Sławomirem 
Sobczakiem. Obok Paweł Marek, z lewej kapitan Antoni Podobiń-
ski (wszyscy Piast).

A klasa
Sierpniowe kolejki A-klasowych rozgry-

wek są szczególnie złym materiałem do 
analiz przyszłych szans poszczególnych 
zespołów. Działacze i trenerzy narzekają, 
że ich drużyny występowały w bardzo 
przypadkowych składach. Wielu z piłkarzy 
nie wróciło jeszcze z wakacji, a do tego w 
licznych drużynach nastąpiły zasadnicze 
zmiany kadrowe. Trudno więc mówić o za-
skakujących wynikach czy niespodziankach, 
bo dopiero seria kolejnych spotkań pokaże, 
na co kogo w tym sezonie stać.

Grupa I
Potężne lanie od Łomnicy dostał Wo-

skar. To o tyle dziwne, że pierwszą połowę 
rozstrzygnął na swoją korzyść. O wyniku 
zadecydowały kontuzje, które osłabiły w 
końcówce zespół ze Szklarskiej Poręby, 
ale i odpuszczenie gry przez pozostałych. 
Znakomicie radzący sobie w ubiegłym 
sezonie Włókniarz Chełmsko Śl. ledwo 
wygrał z beniaminkiem z Przedwojowa. 
Cieszą się jednak z wyniku, bo podobno 
boisko w Przedwojowie jest małe i spe-
cyficzne. Jako takie szczególnie sprzyja 
gospodarzom. W Mysłakowicach mają 
niedosyt po spotkaniu z Bolkowem. Przez 
większą część meczu prowadzili, stwarzali 
mnóstwo sytuacji, ale skuteczność kulała. 
W końcówce stracili gola i dwa punkty 
przeszły koło nosa. Podobać się mogło 

spotkanie Chojnika z Pagazem - było ostre 
i twarde (4 żółte kartki). W końcówce 
były dodatkowe emocje, bo piłka wpadła 
do siatki Chojnika, ale sędzia uznał, że 
ze spalonego. Mecz Olimpia II Kowary z 
Orłem Wojcieszów był bojem bramkarzy 

- na kardynalne błędy. Bronili niepewnie i 
wszystkie cztery bramki trafiły do siatki 
po ich złych interwencjach. W tym meczu 
padła chyba najefektowniejsza bramka w 
grupie - Skorupa z połowy boiska trafił w 
samo okienko kowarskiej bramki. Najcie-
kawiej było jednak w Piechowicach, gdzie 
Lechia podejmowała Wolbromek. Padło aż 
10 goli, z tego 2 zwycięskie (obie Kandyby) 
dla gospodarzy w doliczonym czasie gry. 
Kibice z pewnością ucieszyli się, gdy zoba-
czyli Paradowskiego, który po przygodzie 
z Karkonoszami wrócił do Piechowic i od 
razu strzelił 2 bramki. Szczególny charakter 
miało spotkanie Kwisy z Gryfem. Nie dość, 
że derby, to trener Gryfa, Zygfryd Borkow-
ski, jeszcze kilka miesięcy temu prowadził 
Kwisę. Do drużyny Gryfowa trafiło wraz z 
nim kilku piłkarzy ze Świeradowa, osłabia-
jąc niedzielnych gospodarzy. 

Lechia Piechowice - Nysa Wolbromek 
6:4 (3:2). Dla Lechii: Kandyba - 3, Para-
dowski - 2, Śmigasiewicz - 1; Kleszcz - 3, 
Nowak. Chojnik Jelenia Góra - Pagaz 
Krzeszów 2:1 (1:0). Dla Chojnika: Sopinka, 
Charko; dla Pagazu: Łatka; Orzeł Mysła-
kowice - Piast Bolków 2:2 (2:1). Dla Orła: 
Szczotka, Stępniak; dla Piasta: Łokaj, Sem-
berski. Czarni Przedwojów - Włókniarz 

Chełmsko Śl. 1:2 (0:0). Dla Czarnych: 
Gwiż; dla Włókniarza: Golasiński, Gryzło. 
Olimpia II Kowary - Orzeł Wojcieszów 
2:2 (1:1). Dla Olimpii: Piskórz, Bednarz; 
dla Orła: Skorupa, Łużny. Kwisa Świera-
dów Zdrój - Gryf Gryfów Śl. 2:4 (1:3). Dla 
Kwisy: Ostrejko - 2; dla Gryfa: Ślusarczyk, 
Gandurski, Marzec, Serdeczny. Woskar 
Szklarska Poręba - KS Łomnica 2:6 (2:1). 
Dla Woskaru: Stefanowicz, Pędzich; dla 
Łomnicy: Wilczyński, Ozimek, Wojtarowicz, 
Rhoda, Gawlikowski, Markowski.

Grupa II
Pogoń Markocice ostro sobie poczy-

nał z LZS Kościelnik. Efektowny wynik 
to konsekwencja głębokiej przebudowy 
zespołu (8 nowych zawodników) i tego, 
że drużyna już od lipca miała regularne 
treningi. Dziwić może lanie jakie zebrał w 
Radostowie Bazalt Sulików, który jeszcze 
niedawno walczył na boiskach okręgówki. 
Działacze tłumaczą, że to skutek odmło-
dzenia składu. Liczą, że młodzieżowcy 
okrzepną i w następnych meczach nie 
będzie już tak źle. Na boisko w Platerówce 
narzekali piłkarze z Łagowa. - Jest małe 
i komuś nieprzyzwyczajonemu trudno je 
wyczuć i zorganizować skuteczną akcję - 
mówili. W powalczeniu o punkty o punkty 
przeszkadzały im też braki kadrowe - kilku 
zawodników jest jeszcze na wakacjach. 
Drugi zespół Mirska zagrał ze Stellą w 
bardzo odmłodzonym składzie. Ze „starych” 
wystąpił tylko Badura, dlatego remis ze 

Stellą, która przed wakacjami była w czubie 
tabeli, uznaje się tu za dobry.

Włókniarz Mirsk - Stella Lubomierz 
2:2 (1:1). Dla Mirska: Dołęga, Badura; dla 
Stelli: Soczyński - 2. Orzeł Platerówka - 
Iskra Łagów 2:1 (2:0). Dla Orła: Mikuła, 
Kuśnierz, dla Iskry: Zawadzki. Skalnik 
Rębiszów - Apis Jędrzychowice 1:2 (1:0). 
Dla Skalnika: Ślewiński; dla Apisu: Rydol, 
Jaworski. LZS Radostów - Bazalt Sulików 
5:0 (1:0). Bramki: Rutka, Mazur, Michoń-
ski, Śliwa, Czułowski. Pogoń Markocice 

- LZS Kościelnik 7:0 (2:0). Bramki: Achciń-
ski - 2, Hartwig - 2, Książka, Bregin, Fulasz. 
Cosmos Radzimów - Olsza Olszyna 4:2 
(1:1). Dla Cosmosu: Sucharski-2, Panek, 
Janczewski; dla Olszy; Baszak, Szpak. Mecz 
Błękitni Studniska Dolne - Orliki Węgliniec 
został przełożony na czwartek.

Grupa III
Najwięcej emocji kibicom dostarczyło w 

grupie z pewnością spotkanie w Tomaszo-
wie Bolesławieckim. W derbach z Iwinami 
była ostra równa walka. Jak ocenili gospo-
darze Iwiny miały dzień konia - po prostu 
wszystko im wychodziło po bramką, strzały 
były nie do obrony. Mimo to waleczny 
Tomaszów w drugiej połowie doprowadził 
do remisu i była szansa na punkt. Iwiny 
postawiły na swoim 5 minut przed końcem. 
Przegrani wstydzić się jednak nie muszą. 
Wyjątkowo tej niedzieli nie szło piłkarzom z 
Łazisk. Dostali po trzy bramki w każdej po-
łowie. Podobno do Ocic przyjechali bardzo 

osłabieni. Tyle, że Ocice też zagrały grupa 
juniorów... W Starych Jaroszowicach tylko 
piłkarze z Raciborowic strzelali bramki. Tę 
dla gospodarzy w zamieszaniu podbram-
kowym nieszczęśliwie odbił bramkarz 
gości Kopczyński. O szczęśliwym wyniku 
mogą mówić w Brzeźniku. W nierównym 
spotkaniu, gdzie to jedna to druga strona 
oddawała przeciwnikom pole, w końcówce 
Łąka bardzo gospodarzy cisnęła. Nie scho-
dzili z ich połowy, a wyrównanie wisiało 
w powietrzu. Szturm nie przyniósł efektu. 
Wyraźnie słabsi w Bolesławicach okazali 
się przyjezdni z Otoka. W pierwszej połowie 
niewidoczni, w drugiej ocknęli się na kilka 
akcji i zdołali nawet wyrównać. Gapiostwo 
w końcówce kosztowało ich decydującą o 
przegranej bramkę.

Majdan Bolesławice - Jawa Otok 2:1 
(1:0). Dla Jawy: Kaźmierczak. Górnik 
Węgliniec - GKS Warta Bolesławice 0:5 
(0:1). Bramki: Spychalski, Pyrka -2, Krzy-
sik, Faltyn. KS Stare Jaroszowice - GKS 
Raciborowice 1:3 (0:2). Dla Jaroszowic: 
Kopczyński (samobójcza); dla Raciborowic: 
Kulesza-2, Biały. Chrobry Nowogrodziec 

-Sparta Zebrzydowa 1:1 (1:1). Dla Chrobre-
go: Szuter; dla Sparty Kumoś. LZS Brzeźnik 

- KS Łąka 1:0 (1:0). Bramka: Miżdal. LKS 
Ocice - LZS Łaziska 6:0 (3:0). Bramki: Orda 

-3, Karaban -2, Grygoriński. GKS Tomaszów 
Bolesławiecki - GKS Iwiny 3:4 (2:3). Dla 
Tomaszowa: Sadowski, Kurlej, Skóra; dla 
Iwin: Kurdyś, Zawada, Nizioł, Zaręba.

(sad)
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nowiny SPORTOWE

Dla wielu pasjonatów rowero-
wych festiwal pod Szrenic¹ to ¿ela-
zny punkt corocznego kalendarza 
imprez. W samym tylko Bike Ma-
ratonie wystartowa³o oko³o tysi¹ca 
uczestników. Festiwal to atrakcja 
tak¿e dla pozosta³ych turystów 
wypoczywaj¹cych w Szklarskiej 
Porêbie, którzy z zaciekawieniem 
ogl¹dali ekstremalne konkurencje 
rowerowe - wyœcigi enduro, dirt, 
downhill, skoki na poduchy, ska-
te-ewolucje czy fina³owe skoki na 

rowerach do wody.
Uczestnicy maratonu chwalili 

sobie trasê i techniczne odcinki. 
Zwyciêzca dystansu GIGA prze-
jecha³ 57-kilometrow¹ trasê w 
niespe³na trzy i pó³ godziny. Spore 
emocje wœród najm³odszych uczest-
ników i ich rodziców wzbudzi³ tak¿e 
start w minimaratonie dla dzieci.

Setki widzów oczekiwa³y na 
fina³owe Air Water Show na 
zakoñczenie festiwalu. Zawodnicy 
rozpêdzali siê na specjalnie skon-

struowanym zjeŸdzie, by na koñcu 
wjechaæ na najazd, który umo¿liwia³ 
efektowny skok z ewolucjami i 
l¹dowanie z rowerem w wodzie. 

Jeszcze przed rozpoczêciem 

konkursowych zjazdów zawodni-
cy skakali do wody bez rowerów, 
by trochê przyzwyczaiæ orga-
nizm do lodowatej wody. Pierw-
sze trzy miejsca w konkurencji 

skoków do wody zdobyli:
I. Adam Krajewski, II. „Ciastek” 

Hurnowicz i III. „Mister” Gora-
towski.

GOK

Rowerowy sza³ 
pod Szrenic¹

Efektowne skoki do wody.
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W Bike Maratonie wystartowa³o oko³o 1000 zawodników.
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Dirt’owcy w czasie ekstremalnych konkurencji.
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Polski Zwi¹zek Koszykówki 
poda³ listê klubów z najwy¿szych 
w kraju lig rozgrywkowych kobiet 
i mê¿czyzn, które zagraj¹ w no-
wym sezonie 2013/2014. S¹ na 
niej kluby z Jeleniej Góry: MKS 
MOS Karkonosze i KS Sudety. 

Licencje okresowe otrzyma³o 
dziewiêtnaœcie klubów z I ligi cen-
tralnej kobiet. Jeleniogórski benia-
minek wyst¹pi w grupie B. Rywale 
zespo³u Karkonoszy to ITS Œlêza 
Wroc³aw, AZS Inea Poznañ, UKS 
Lider Swarzêdz, PTK Pabianice, 
TS Ostrovia Ostrów Wlkp., UKS 
Basket Aleksandrów £ódzki, £KS 
KK £ódŸ, AZS OŒ Rzeszów i 
KS JAG-FBG Sosnowiec. Z tym 
ostatnim teamem dziewczêta z 
Karkonoszy rozegraj¹ pierwszy 
mecz ligowy (wyjazdowy) pi¹tego 
paŸdziernika br. Ostatni poje-
dynek I rundy odbędzie się 23 
listopada br. Rozgrywki drugiej 
rundy potrwaj¹ od 30 XI br. do 19 
stycznia 2014 roku. 

W dru¿ynie trenera Jerzego 
Gadzimskiego trenuj¹ koszy-

karki, które wywalczy³y awans. 
¯adna z nich nie zg³osi³a chêci 
zmiany barw klubowych. Po 
rocznych wystêpach w akade-
mickim AZS UMCS Lublin, do 
MKS MOS Karkonosze wróci³a 
¯aneta Szczêœniak (rocznik 
1991). Popularna wœród kibiców 
„¯enia”, wychowanka Starbolu 
Boles³awiec, mo¿e byæ du¿ym 
wzmocnieniem. Nowy nabytek 
to zawodniczka MMKS Kata-
rzynki Toruñ z Basket Ligi Kobiet 
(klub nie dosta³ licencji w ekstra-
klasie), Paulina Olszak (rocznik 
1993). Zagra na pozycjach 2 i 3. 
W sobotê, 31 bm. zaplanowano 
pierwszy mecz kontrolny w cze-
skim Libercu z TJ Lokomotiva. 
We wrzeœniu br. koszykarki 
beniaminka I ligi powalcz¹ w 
turniejach w Jeleniej Górze i na 
S³owacji.

 Do meczów w II l idze 
mê¿czyzn Komisja Licencyj-
na PZKosz. dopuœci³a ³¹cznie 
33 kluby. Podobnie jak w po-
przednim sezonie, KS Sudety 

zakwalifikowano do grupy B. O 
awans bêd¹ w niej rywalizowaæ: 
MKS Nysa K³odzko, WKS Œl¹sk 
II Wroc³aw (beniaminek), UKS 
Alba Chorzów, GTK Gliwice, KS 
Pogoñ Prudnik, UMKS Kielce, 
KS MOSiR Cieszyn, Tyski Sport 
SA Tychy oraz kluby katowickie: 
AZS AWF i KKS Mickiewicz. 
W wy¿szej lidze zagra tylko 
jeden najlepszy zespó³. Z II ligi 
wycofa³y siê Hawajskie Koszule 
¯ory, AZS Rzeszów, BAT Siera-
kowice, WSTK Wschowa i AZS 
UMK Toruñ. Inauguracja sezonu 
nast¹pi 5 paŸdziernika br. w 
jeleniogórskiej hali (mecz z Alb¹ 
Chorzów).

W jeleniogórskiej ekipie tre-
nera Artura Czekañskiego za-
braknie lidera, doœwiadczonego i 
cenionego Rafa³a Niesobskiego. 
Od pocz¹tku minionego tygo-
dnia popularny „Ezop” (gra³ te¿ 
w klubie z Pleszewa) trenuje w 
zespole Wroc³awskiego Klubu 
Koszykówki. 

Henryk Stobiecki

Co nowego pod koszem?
S¹ licencje, Szczêœniak 
wraca, Sudety bez „Ezopa”

Po szczeciñskim turnie-
ju krajowym Baltica Sum-
mer Cup pi³karki rêczne 
KPR-u sprawdzi³y formê w 
miêdzynarodowym turnieju o 
puchar prezydenta Koszali-
na. W stawce piêciu silnych 
dru¿yn jeleniogórzanki zajê³y 
drugie miejsce za norwe-
skim Oppsal IF. Oba teamy 
wywalczy³y po szeœæ punktów. 

Najpierw KPR pokona³ so-
lidn¹ ekipê chorzowskiego 
Ruchu 24:19 (9:9). Potem 
by³ walkower 10:0 za mecz 
z gdyñskim Vistalem, który 
przyjecha³ spóŸniony. Awaryj-
nie, w ramach treningu zespó³ 
Ma³gorzaty Jêdrzejczak zagra³ 
sparing z AZS Politechnika 
Koszaliñska II ulegaj¹c 13:17 
(6:7). Drugiego dnia pi³karki 
z Jeleniej Góry wygra³y z 
Firmus AZS Politechnika 
Koszaliñska 20:16 (7:8). Po 
cztery bramki zdoby³y Mariola 
Wiertelak, Ola Uzar i Lidia 

¯akowska, trzy Ma³gorzata 
Buklarewicz. W pokonanym 
zespole gospodyñ brylowa³y 
by³e zawodniczki KPR-u, Mar-
ta D¹browska (6), Joanna 
Za³oga i Monika Odrowska 
(po 4). W nastêpnym meczu z 
Norwe¿kami z Oppsal IF pi¹ty 
zespó³ Superligi prowadzi³ do 
przerwy 11:8. Ostatecznie 
dozna³ pora¿ki 18:20. Dla 
KPR-u najwiêcej goli strzeli³y 
¯akowska i Buklarewicz (po 4) 
i Beata Skalska 3.

Jeleniogórskie szczypior-
nistki nie wyst¹pi³y w Lubinie 
w XVI Memoriale Henryka 
Krugliñskiego z udzia³em 
zwyciêskiego KGHM Zag³êbia 
oraz dru¿yn z Wêgier, Szcze-
cina i Bia³orusi. W najbli¿szy 
weekend KPR zagra w Cho-
rzowie w towarzyskim turnieju. 
Rywalkami bêd¹ ekipy Ruchu, 
lubiñskiego Zag³êbia i SPR-u 
Olkusz.

(STOB)

Udany 
sprawdzian KPR-u

Przez kilka ostatnich dni Szklarska Porêba ¿y³a rowerami za 
spraw¹ 17. Festiwalu Rowerowego, który przyci¹ga mi³oœników 
ró¿nego rodzaju jednoœladów. To tutaj powsta³o i rozwija³o siê w 
ci¹gu tych kilkunastu lat wiele nowych dyscyplin rowerowych.
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pod patronatem NJ

Kiermasz produktów lokalnych, 
kulinarnych i dziedzictwa kulinar-
nego (48 stoisk), konkursy na 
Najlepszą Kuchnię Liczyrzepy i 
na Danie Liczyrzepy 2013, Po-
jedynek Mistrzów, czyli szefów 
kuchni restauracji należących do 

Dziedzictwa Kulinarnego Dolne-
go Śląska, konkurs „Skarby Du-
cha Gór” 2013, warsztaty ręko-
dzielnicze, biesiada karkonoska, 
pokazy i występy artystyczne 
były głównymi atrakcjami II Festi-
walu Smaków Kulinarnych. Dwu-
dniowa impreza przy restauracji 

„Dwór Liczyrzepy” w Karpaczu 
promowała regionalną kuchnię. 
Konkursowe potrawy oceniał 
Jasiek Kuroń.

Pierwszego dnia Festiwa-
lu Smaków zaprezentowano 
laureatów konkursu na Danie 
Liczyrzepy 2013. Wsad do 
kotła nie mógł przekroczyć 6 
złotych netto na jedną porcję. 
Danie musiało być przygoto-

wane wyłącznie z produktów 
regionalnych. Jury oceniało 
smak potrawy, jej walory ku-
linarne, walory tradycyjne i 
atrakcyjność. 

Główną nagrodę ex aequo 
przyznano pyzdrakom podgó-

rzyńskim, przygo-
towanym przez 
Koło Gospodyń 
Wiejskich w Pod-
górzynie, i zupie 
górskiej Wandy 
Karbowskiej z Kar-
pacza. Oba zwycię-
skie dania zostaną 
wprowadzone do 
menu restauracji 

„Dwór L iczyrze-
py”. Z ich rocznej 
sprzedaży laureaci 
otrzymają prowi-
zję w wysokości 5 
procent. Kucharki 

z Podgórzyna wygrały też ubie-
głoroczny konkurs i za sprzedaż 
1122 porcji pierożków podgórzyń-
skich odebrały czek.

Konkurs na Najlepszą Kuch-
nię Liczyrzepy zdominowali 
kucharze z restauracji w „Vil-
la Cottonina” ze Świerado-
wa Zdroju. Gościom festiwalu 
sprzedali najwięcej różnych i 
smakowitych potraw. 

Produkt żywnościowy i pa-
miątka oraz produkt rękodziel-
niczy Krainy Ducha Gór były 
kategoriami konkursu „Skarby 
Ducha Gór”. 

- Wyłoniliśmy najciekawsze 
produkty, które będą identyfi-
kowane i utożsamiane z Kotli-

ną Jeleniogórską. Będziemy 
promować oryginalne towary 
żywnościowe, wyroby ręko-
dzielnicze i pamiątki z Krainy 
Ducha Gór, które mogą stać 
się wizytówką regionu - powie-
działa prezes Lokalnej Grupy 
Działania Partnerstwo Ducha 
Gór, Dorota Goetz.

Za najlepszy regionalny pro-
dukt żywnościowy nagrody ex 
aequo przyznano pampuchom 
podgórzyńskim z KGW i zupie 
górskiej Wandy Karbowskiej z 
Karpacza. Najwyżej ocenioną 
pamiątkę zaprezentował rzeź-
biarz z Piechowic, Dawid Pietras. 
W kategorii „rękodzieło” za ob-
raz metodą intarsji nagrodzono 
Jerzego Błażejewskiego z Kowar. 

Podczas festiwalu mieszkańcy 
Karpacza i okolic, turyści i wcza-
sowicze, koloniści i obozowicze 
uczestniczyli w popularnych 
warsztatach edukacyjnych. Ma-
lowanie na szkle, haftowanie 
krzyżykowe, zdobienie pierników, 
wytwarzanie zabawek z fi lcowa-
nej wełny, wyrób mydła z ziół i 
naturalnych aromatów uznano 
za świetną zabawę i pożyteczny 

sposób spędzenia wolnego cza-
su urlopowo - wakacyjnego.

Na festiwalowej scenie i w Folk Fe-
stiwalu wystąpili wykonawcy lokalni 
oraz zespoły folklorystyczne. Oklaski-
wano „Jeleniogórzan”, „Karkonosze”, 

„Szarotki” z Mysłakowic, piechowickie 
„Szklarki”, „Złotą Aurę” i „Sokolik” z 
Karpacza oraz orkiestrę dętą z powia-
tu Bamberg „Musikverein Baunach”. 

Henryk Stobiecki

Festiwal Smaków 
pod Śnieżką

Lubianych i cenionych artystów 
- ikony muzycznej Krainy Łagod-
ności - oraz setki górskich łazików, 
romantycznych dusz i osób, które 

lubią wspólnie śpiewać, zgroma-
dziła w Karpaczu jubileuszowa, już 
XXV „srebrna” edycja dwudniowe-
go festiwalu „Gitarą i Piórem”.

Wśród najchętniej słucha-
nych i oklaskiwanych wyko-
nawców pierwszego wieczor-
nego koncertu na stoku „Lo-
dowiec” byli nestorzy piosenki 
turystycznej i poezji śpiewanej, 
znana z „Majstra Biedy” i 

„Bukowiny” formacja Wolna 
Grupa Bukowina, artysta kaba-
retowy, dowcipny i błyskotliwy 
tekściarz oraz konferansjer 
Andrzej Poniedzielski i Tomasz 
Steńczyk. Koncertowała grupa 
młodzieży, która w „Chacie 
Karkonoskiej” uczestniczyła 
w bezpłatnych warsztatach 
gitarowych „Klasycznie i w 

klimacie” prowadzonych przez 
wirtuozów, duet braci Adama i 
Marka Mikulskich.

Gwiazdą wieczoru był dwu-
krotny laureat telewizyjnej Su-
perjedynki, nagrodzony również 
Grand Prix opolskiego festiwalu 
im. Karola Musioła, kolekcjoner 
Fryderyków, krakowski bard 
Grzegorz Turnau. Zaśpiewał 
swoje hity, m. in. „Między ciszą 
a ciszą”, „Bracką” i „Nie prze-
noście nam stolicy do Krakowa”. 
Po głównym koncercie nie za-
brakło chętnych do śpiewogry 
na „scenie otwartej”.

W sobotni wieczór, znów do 
późnej nocy, na festiwalowej 
estradzie „Gitarą i Piórem”, dla 
ciepło ubranych miłośników 
poezji śpiewanej i piosenki 
autorskiej wystąpili gitarzysta 
i wokalista Wojtek Jarociński, 
związany z „Piwnicą pod Ba-
ranami” Szymon Zychowicz, 
twórca słynnej „Spacerologii” 
Mariusz Lubomski, śpiewają-
cy dziennikarz i konferansjer 
Artur Andrus. Ten ostatni roz-
bawił wykonaniem piosenek 
z płyty „Myśliwiecka”, w tym 
megaprzeboju „Piłem w Spale, 
spałem w Pile”. 

Henryk Stobiecki

Gitary i gwiazdy 
na „Lodowcu”
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Pyzdraki podgórzyńskie będą w karcie dań  
w „Dworze Liczyrzepy”.

Wandę Karbowską dwukrotnie nagrodzono.

W ciągu dwóch dni Festiwal Smaków odwiedziły tłumy mieszkańców regionu i turystów.

Wolna 
Grupa 

Bukowina

Koncerty „Gitarą i Piórem” mają swoich wiernych słuchaczy.
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nowiny TURYSTYCZNE

- Chcia³em podziêkowaæ wszyst-
kim, którzy przygotowywali ten pro-
jekt. Œwietnym pomys³em by³o to, 
by stworzyæ partnerstwo z zakonem 
pijarów. Cieplice dostaj¹ piêkny, wy-
remontowany obiekt. To jak kolejna 
gwiazdka w ekskluzywnym hotelu, która 
podnosi jego atrakcyjnoœæ - powiedzia³ 
prezydent Jeleniej Góry Marcin Zawi³a.

Projekt renowacji zespo³u pocyster-
skiego by³ bardzo szeroki i obejmowa³ 
odnowienie czêœci nale¿¹cej do miasta, jak i 
do parafii ojców pijarów. Wyremontowano 
budynek klasztorny, w³¹cznie z wymian¹ 
okien, elewacjê koœcio³a œw. Jana Chrzcicie-
la, dzwonnicê przed koœcio³em. Kosztowa³o 
to prawie 18 milionów z³otych, z czego z 
Unii Europejskiej pozyskano 11,5 miliona. 
W sporej czêœci budynku klasztornego (tej 
nale¿¹cej do miasta) bêdzie funkcjonowa³o 
Muzeum Przyrodnicze. Termin oddania 
ca³oœci do u¿ytku by³ wczeœniejszy, ale na 
pocz¹tku 2011 roku odkryto malowid³a 
œcienne, st¹d przesuniêcie w oddaniu 
wnętrz do u¿ytku. £¹czna powierzchnia 
odkrytych fresków to 3 tysi¹ce metrów 
kwadratowych. Jak informuje miasto, nie 
ma drugiego obiektu na Dolnym Œl¹sku 
z wczesnego baroku (koniec XVII wieku), 
w którym freski zachowa³yby siê w tak 
relatywnie dobrym stanie. Zdobi¹ korytarz 
oraz kilka sal na parterze, a tak¿e szereg 
pomieszczeñ biurowych, znajduj¹cych siê 
na pierwszym piêtrze. Przedstawiaj¹ one 

motywy z legendy œw. Bernarda z Clairvaux, 
adoracji Marii i Trójcy Œwiêtej. S¹ tak¿e sce-
ny pasyjne. Wœród postaci mo¿na znaleŸæ 
œw. Wawrzyñca, patrona przewodników.

- Jest to przyk³ad najwiêkszego 
spoœród znanych obecnie zespo³u malo-
wide³ freskowych na Œl¹sku, zwi¹zanych 
z osob¹ œw. Bernarda, i reprezentuje 
unikatowy dokument duchowoœci krze-
szowskich cystersów z okresu rz¹dów 
opata Rosy - informuje Cezary Wiklik, 
rzecznik prasowy prezydenta.

Jak przypuszczaj¹ historycy, autorami 

malowide³ s¹ miejscowi artyœci. Czêœæ z 
nich wykona³ prawdopodobnie artysta o 
nieznanym nazwisku pochodz¹cy z mia-
sta Vrchlabi z Czech. Dokonana przez 
specjalistów analiza formalna wykaza³a, 
¿e freski s¹ wzorowane na graficznych 
pierwowzorach, jakimi dysponowali 
krzeszowscy cystersi.

Prezydent ma nadziejê, ¿e remont i 
przenosiny muzeum w to miejsce do-
prowadz¹ do wzrostu liczby turystów 
odwiedzaj¹cych Cieplice. W budynku 
zespo³u pocysterskiego ma byæ uloko-

wane m.in. Wirtualne Muzeum Fresków 
Dolnego Œl¹ska. - Nie bêdziemy siê bili 
o panie w klapkach, które wybieraj¹ 
siê na Œnie¿kê w iloœci setek tysiêcy. 
Bardziej liczymy na kuracjusza, turystê 
wymagaj¹cego, uprawiaj¹cego nordic 
walking, je¿d¿¹cego rowerem, itd. - 
powiedzia³ M. Zawi³a.

Uroczystego otwarcia dokonano w 
sobotê. Odby³ siê Jarmark Cysterski, 
po³¹czony ze zwiedzaniem obiektu. By³a 
te¿ msza dziêkczynna w koœciele œw. 
Jana Chrzciciela. - Uwa¿amy, ¿e trzeba 
Bogu i ludziom podziêkowaæ za to dzie³o, 
które bêdzie s³u¿y³o i mieszkañcom, i 
turystom - powiedzia³ ojciec Stefan 
Wojda z zakonu pijarów.

- Kiedy tu wszed³em pierwszy raz w 
2011 roku, ten obiekt wygl¹da³ zupe³nie 
inaczej. W ¿yciu nie przypuszcza³em, 
¿e bêdzie on wygl¹da³ tak, jak teraz - 
przyznaje Stanis³aw Firszt, dyrektor 
Muzeum Przyrodniczego. - Podkreœlam 
czêsto, ¿e my nie przychodzimy tutaj z 
Pawilonu Norweskiego, tylko wracamy 

do miejsca, z którego wyszliœmy. Od 
1833 do 1845 roku funkcjonowa³a tu 
biblioteka Schaffgotschów. Trzeba 
pamiêtaæ, ¿e zbiory przyrodnicze to tyl-
ko czêœæ zbiorów tej s³ynnej biblioteki. 
Najwiêksza czêœæ zbiorów przyrodni-
czych by³a w drugim domu, który jest 
w zarz¹dzie Uzdrowiska Cieplice.

Przenosiny Muzeum Przyrodniczego 
dopiero siê rozpoczynaj¹. - Sukcesyw-
nie bêdziemy otwierali sporo wystaw 
czasowych, potem wystawy sta³e - pla-
nuje S. Firszt. - Chcemy nawi¹zaæ w 
nich do Schaffgotschów, historii Cieplic, 
geologii. Czêsto zapominamy, ¿e wody 
termalne to te¿ geologia i górnictwo. 
Ostatnim osi¹gniêciem, które chcemy tu 
zrobiæ, to przygotowanie du¿ych wystaw 

- dioram. To powstanie w najbli¿szych la-
tach, bo wymaga ogromnych pieniêdzy.

Pawilon w Parku Norweskim z kolei 
naprawdopodobniej zostanie sprzedany 
z przeznaczeniem na restauracjê.

Robert Zapora

Muzeum, jakiego nie by³o

£¹czna powierzchnia odkrytych fresków to 3 tysi¹ce metrów 
kwadratowych.

R
O
B

Barokowe freski bêd¹ dostêpne dla turystów.
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KOMPAS GÓRSKI
Przewodnik turystyczny nie tylko na wakacje

Przez kolejne tygodnie na ³amach 
naszego specjalnego przewodnika 
prezentujemy wszelkie atrakcje tury-
styczne naszego regionu. W ten spo-
sób wskazujemy miejsca i wydarzenia, 
które warto zobaczyæ, jeœli chce siê 
dobrze poznaæ Krainê Ducha Gór.

Chcemy, aby aktywnie w³¹czyli siê  
tak¿e inni poszukiwacze prawdziwych 
skarbów Ducha Gór. Dlatego te¿ nasza 
redakcja, wspólnie z Fundacj¹ Nowin 
Jeleniogórskich, organizuje konkurs 
fotograficzny zatytu³owany „Zobacz 
ducha gór”.

Technika wykonywanych zdjêæ 
jest dowolna, tematyka zaœ bar-
dzo szeroka. Konkursowe fotografie 
musz¹ przedstawiaæ skarby Ducha 
Gór, zarówno te naturalne, jak i 
kulturowe. Mog¹ to byæ zdjêcia 
przyrody, architektury, impresje fo-

tograficzne inspirowane pobytem w 
górach, reporta¿owe zapisy ciekawych 
wydarzeñ, rozgrywaj¹cych w regionie 
jeleniogórskim, oryginalne fotogra-
ficzne pami¹tki z wycieczek. S³owem, 
wszelkie fotograficzne wspomnienia 
i wra¿enia zapisane przy pomocy 
aparatu fotograficznego, z których 
zbudowaæ mo¿na album pokazuj¹cy 
bogactwo krainy Ducha Gór. 

Najlepsze zdjêcia opublikujemy na 
³amach specjalnego wydania „Kom-
pasu Górskiego”. Na autorów najcie-
kawszych prac czekaj¹ te¿ atrakcyjne 
nagrody, wœród których s¹ m.in. 
najró¿niejsze, oryginalne produkty lo-
kalne zaczerpniête wprost ze Skarbca 
Ducha Gór, pobyty w atrakcyjnych 
obiektach hotelowych naszego re-
gionu, sprzêt turystyczny oraz aparat 
fotograficzny ufundowany przez firmê 

Neonet. Pula konkursowych nagród 
wci¹¿ otwarta. Wzbogaciæ mog¹ j¹ 
wszyscy, którzy zechc¹ do³¹czyæ siê 
do naszej inicjatywy. 

Termin zg³aszania konkursowych 
prac mija 23 wrzeœnia. Decyduje data 
wysy³ki. Zdjêcia w postaci elektro-
nicznej zapisane musz¹ byæ w plikach 
o odpowiedniej jakoœci pozwalaj¹cej 
na ich publikacjê w druku. Do udzia³u 
w konkursie zg³aszaæ mo¿na tak¿e 
klasyczne odbitki fotograficzne. 

Warunkiem przyjêcia zdjêæ do 
konkursu jest dostarczenie wraz z 
nimi wype³nionej i podpisanej karty 
zg³oszenia dostêpnej na stronach inter-
netowych www.nj24.pl. Na stronach 
naszego portalu internetowego opu-
blikowany jest tak¿e pe³ny regulamin 
konkursu. 

Zdjêcia kierowaæ nale¿y przesy³kami 
tradycyjnymi na adres Fundacja Nowin 
Jeleniogórskich ul. M. Sk³odowskiej-
Curie 13, 58-500 Jelenia Góra, lub 
poczt¹ elektroniczn¹ na adres: funda-
cja@nj24.pl. 

Partnerami konkursu s¹ Stowarzy-
szenie LGD Partnerstwo Ducha Gór, 
Powiat Jeleniogórski, Miasto Szklarska 
Porêba, Firma Neonet. 

(redd) 

Zarz¹d Oddzia³u PTTK „Sudety Zachod-
nie” wraz z redakcj¹ „Nowin Jeleniogór-
skich” organizuj¹ w dniu 25 sierpnia 2013 

r. wycieczkê nr 29. Wyjazd z Jeleniej Góry 
poci¹giem o godz. 7.42 do Svobody nad Úpou 

z przesiadk¹ w Trutnovie. 
Trasa górskiej wêdrówki d³ugoœci 20 km prowadzi we wschodnich 

Karkonoszach przez Rýchory i Lasocki Grzbiet. Od stacji kolejowej 
w Svobodzie podchodzimy szlakiem zielonym na grzbiet Rychorów 
(520 m ró¿nicy poziomów). Z górnych partii Rychorów otwieraj¹ 
siê wspania³e widoki na Karkonosze i Œnie¿kê. Zatrzymujemy siê na 
odpoczynek w schronisku Rýchorská bouda. W wybudowanym w 
1930 roku obiekcie mieœci siê obecnie Oœrodek Edukacji Ekologicz-
nej Karkonoskiego Parku Narodowego. Sprzed schroniska ruszamy 
szlakiem zielonym do rozdro¿a Kutná i dalej do Rychorskiego Krzy¿a. 
Po drodze ogl¹damy hodowlê byd³a szkockiego, rasy znanej z du¿ej 
odpornoœci na surowe warunki naturalne. Zboczem Mraveneèníka 
dochodzimy do miejsca zwanego Roh hranic, gdzie granica polsko-
czeska skrêca pod k¹tem prostym. Wkraczamy tu na graniczny szlak 
zielony, którym docieramy do podnó¿a £ysociny, nastêpnie trawer-
sem idziemy do Rozdro¿a pod Sulic¹. W koñcowej czêœci wêdrówki 
dolin¹ Jeleniej Strugi schodzimy do Kowar Górnych, sk¹d o godz. 
18.12 odje¿d¿amy autobusem PKS do Jeleniej Góry. Na przejazdy 
po czeskiej stronie potrzeba 35 kè. Wycieczkê prowadzi Wiktor 
Gumprecht z Mys³akowic.

Uczestnicy wycieczki we w³asnym zakresie ubezpieczaj¹ siê od 
nastêpstw nieszczêœliwych wypadków, cz³onkowie PTTK z op³acon¹ 
sk³adk¹ objêci s¹ ubezpieczeniem zbiorowym.

poci¹giem o godz. 7.42 do Svobody nad Úpou 

Jelenia Góra ul. Podwale 25 (DH Komfort) 
godz. otwarcia pn-pt 09.00 - 19.00, sb od 09.00-19.00

Zobacz ducha gór! 
Trwa konkurs fotograficzny promuj¹cy atrakcje turystyczne naszego regionu.

Prawie 18 milionów z³otych kosztowa³ remont zespo³u pocysterskiego w 
Cieplicach. Jego per³¹ s¹ barokowe freski odkryte w trakcie prac. Obiekt 
zosta³ otwarty, wkrótce zatêtni ¿yciem.
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Zasada jest prosta. Kupujesz jed-
nodniowy bilet z którym pojedziesz 
praktycznie każdym publicznym 
środkiem transportu na dużym ob-
szarze polsko-czesko-niemieckie-
go pogranicza. Po niemieckiej stro-
nie w systemie biletu NYSA ZVON 
znaleźli się wszyscy przewoźnicy z 
dwóch powiatów: Bautzen i Görlitz, 
po czeskiej to cały Kraj Liberecki, a 
po polskiej powiaty: bolesławiecki, 
jeleniogórski, lubański, zgorzelecki 
i lwówecki.

Samemu można opracować 
dziesiątki, a może i setki planów 
podróży z uwzględnieniem naj-
ciekawszych atrakcji turystycz-
nych od Karpacza, Jeleniej Góry, 
Bolesławca, Liberca, Trutnova, 
Zittau, Bautzen, Bad Muskau, aż 
po Bischofswerdę. Do stworzenia 
takiego planu podróży najlepiej 
wykorzystać stronę internetową 
www.zvon.de, na której w 5 języ-
kach, w tym w polskim, znaleźć 
można wszystkie informacja o: za-
sięgu działania biletu EURO NYSA 
ZVON, o rozkładach jazdy kolejo-
wych i autobusowych we wszyst-
kich 3 regionach przygranicznych, 
a także opisy miejsc turystycznych, 
które warto odwiedzić.

Czy to działa?
Specjalnie dla Czytelników 

Nowin Jeleniogórskich (ale i dla 

własnej radości) opracowaliśmy 
ambitny plan podróży, aby w 
ciągu jednego dnia wyruszyć z Je-
leniej Góry, przejechać trzy kraje i 
zwiedzić kilkanaście miejscowości. 
Kolejnymi etapami podróży miały 
być: Szklarska Poręba, Harrachov, 
Korenov, Liberec, Zittau, Kurort 
Oybin, znów Zittau, Bischofswer-
da, Bautzen, Gorlitz, Zgorzelec i 
powrót do Jeleniej Góry. 

Punktem startu był jeleniogórski 
dworzec PKS. Stąd o godzinie 7 
rano wyruszyliśmy do Jakuszyc. 
Kierowca PKS bez żadnych wąt-
pliwości zaakceptował bilet NYSA 
ZVON i tak już było do końca po-
dróży we wszystkich 9 środkach 
transportu, z których korzystali-
śmy. Kolejnym był czeski pociąg 
kursujący po szlaku Kolei Izerskiej. 
Niestety, pierwszy kurs wyrusza 
z Polany Jakuszyckiej w stronę 
Czech o 8,55 więc trzeba było na 
niego poczekać ok. 40 minut (a 
czas ucieka). Pierwszy zagranicz-
ny przystanek był w Korenovie, 
gdzie na przesiadkę na pociąg do 
Liberca mieliśmy tylko 2 minuty. 
Od tego momentu komfort jazdy 
zdecydowanie się poprawił. Do 
dyspozycji podróżnych był ele-
gancki, klimatyzowany szynobus z 
możliwością podłączenia laptopa. 
Kto jechał trasą do Liberca, ten 
wie, że roztaczają się wokół piękne 

widoki, pociąg nie jedzie za szybko, 
często staje, a kilometrów ubywa 
powoli. W Libercu byliśmy o 10,40. 
W dalszą drogę do niemieckiego 
Zittau można było wyruszyć już po 
20 minutach, ale zdecydowaliśmy 
się na godzinny spacer przez han-
dlowe Centrum Palac na liberecki 
rynek z zabytkowym ratuszem. 
Kolejny etap podróży to już Zittau 
(Żytawa), gdzie po drodze przy-
stanków jest mniej, a kilometrów 
szybciej ubywa. Być na dworcu w 
Zittau i nie przesiąść się do żytaw-
skiej wąskotorówki wyruszającej 
w stronię Kurortu Oybin - byłoby 
grzechem. Zwłaszcza jeśli dzień 
jest piękny, można podróżować 
na odkrytej platformie, a siedmio-
wagonowy skład ciągnie najpraw-
dziwsza parowa lokomotywa. Wa-
gon restauracyjny jest dodatkową 
atrakcją. Przypomnijmy, wszystko 
w tym pociągu, oczywiście oprócz 
rachunku za piwo, opłacone jest z 
tych 25 złotych, które zapłaciliśmy 
za bilet EURO NYSA. Sam Kurort 
Oybin to niczym alpejska miej-
scowość w mikroskali. Na pewno 
warto go zobaczyć, choć podróż 
do i z powrotem wraz z godzinnym 
zwiedzeniem uzdrowiska zabiera 
do 3 godzin. Po powrocie do Zittau 

tym samym zabytkowym pocią-
giem okazuje się, że w tym dniu 
przybyszom z Jeleniej Góry nie 
wystarczy już czasu na podróż do 
Bischofswerdy i Bautzen. Powód 
jest tylko jeden. Ostatni pociąg i 
autobus wyruszają ze Zgorzelca w 
stronę Jeleniej Góry przed godziną 
20. Szkoda bo nasz bilet EURO 
NYSA ZVON ważny jest aż do go-
dziny 4 dnia następnego. Dlatego z 
Zittau kierujemy się w stronę Görlitz, 
gdzie mamy czas na zwiedzenie 
(kto nie widział) tutejszej Starówki 
oraz na miłe zaskoczenie po zgo-
rzeleckiej stronie Nysy Łużyckiej, 
gdzie rudery sprzed lat zastąpiły 
coraz piękniejsze kamieniczki Bul-
waru Greckiego.

Turystyczna podróż po 3 kra-
jach za 25 złotych była bardzo 
udana. Dopisała pogoda. Przed-
sięwzięcie mogłoby być jeszcze 
tańsze, gdybyśmy wybrali się 
w podróż w 5 osób. Wówczas 
zapłacimy za całą tę grupę 75 
złotych. Bilety EURO NYSA 
ZVON są do nabycia w kasach 
PKS, PKP i MZK w Jeleniej Gó-
rze oraz w Biurze Podróży PKS 
Bolesławiec przy ul. Modłowej 8. 

Miłej podróży.
Tomasz Kędzia

Bilet Euro Nysa ZVON - to naprawdę działa

Z jednym biletem  
po trzech krajach
Informowaliśmy już o tym, że firmy kolejowe, autobusowe, a nawet komunikacji miejskiej z naszego pogranicza 
wymyśliły całodzienny bilet EURO NYSA ZVON. Jego koszt wynosi 25 złotych, 11 i pół euro lub 160 czeskich 
koron. Postanowiliśmy sprawdzić - jak to działa. Tym bardziej, że porozumienie w sprawie biletu EURO NYSA 
ZVON ciągle się rozwija. Jako ostatni „podmiot” w marcu 2013 do porozumienia przystąpiło MZK w Jeleniej 
Górze. Teraz, wyruszając z biletem NYSA ZVON ze swego przystanku MZK, także nie musimy płacić za przejazd.

Do kurortu Oybin skład ciągnie parowa lokomotywa.

Kurort Oybin jest niczym alpejska miejscowość w mikroskali.
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„Country pod Śnieżką Kar-
pacz - Jelenia Góra” odbędzie 
się ostatniego dnia sierpnia 
w Karpaczu i 1 września w 
Jeleniej Górze. Przed publicz-
nością wystąpią najpopular-
niejsze zespoły country: Alicja 
Boncol i KoAlicja, Colorado, 
Ryszard Wolbach, Eldorado, 
Zgredybillies, Gabriela Myciel-
ska & White Smoke, Whisky 
River, a festiwal poprowadzi 
wybitny znawca i miłośnik 
country - Korneliusz Pacuda. 

„Country pod Śnieżką Kar-
pacz - Jelenia Góra” to wyjąt-
kowy projekt, którego celem 
jest nie tylko popularyzacja 
muzyki country, ale przede 
wszystkim poznanie z bliska 

kultury zachodu, integracja i 
rozrywka dla mieszkańców, a 
także turystów spędzających 
w tym czasie urlop w naszym 
regionie. Celem imprezy 
jest popularyzowanie wśród 
Dolnoślązaków pasjonują-
cej kultury i filozofii country. 
Mamy nadzieję, że projekt 
ten spowoduje, iż muzyka 
country powróci do swoich 
korzeni, bowiem to właśnie 
w naszym regionie odbywały 
się festiwale muzyki country 
przeniesione później  do 
Mrągowa.

Zarówno impreza w hotelu 
SANDRA SPA, jak i ta na 
jeleniogórskim lotnisku jest 
bezpłatna. W Karpaczu wy-

stąpi Alicja Boncol i Koalicja, 
a w Jeleniej Górze Whiskey 
River. W tym samym czasie 
na jeleniogórskim lotnisku 
będą rozgrywane zawody 
lotnicze. A na najmłodszych 
czekać będzie wesołe mia-
steczko i „dmuchańce”. 

Projekt „Country pod 
Śnieżką” realizowany jest 
we współpracy z miastem 
Jelenia Góra i Miastem Kar-
pacz. Honorowy patronat 
nad imprezą objął Przewod-
niczący Sejmiku Wojewódz-
twa Dolnośląskiego Jerzy 
Pokój, Prezydent Miasta 
Jeleniej Góry - Marcin Zawi-
ła oraz Burmistrz Karpacza 

- Bogdan Malinowski.

Country pod Śnieżką
Takiej imprezy na Dolnym Śląsku jeszcze nie było. Na zakończenie 
wakacji, w Jeleniej Górze i Karpaczu rozbrzmiewać będzie 
muzyka country. Powieje trochę Dzikim Zachodem.

Z Jeleniej Góry przez Cieplice 
i Sobieszów dojeżdżamy do 
Jagniątkowa. Staram się unikać 
głównych dróg i jeżdżę opłotkami. 
W Jagniątkowie ulicą Agniesz-
kowska dojeżdżam do lasu i już 
jestem na Drodze pod Reglami. 
W upalny dzień las daje przyjem-
ny chłód i cień.

Drogą pod Reglami dojedziemy 
do centrum Szklarskiej Poręby. 
Przebijam się przez miasto, by 
dotrzeć w rejon huty i dalej 
wzdłuż linii kolejowej jechać nie-
mal do samych Jakuszyc. Dalsza 
droga prowadzi jedną z najpopu-
larniejszych tras w Górach Izer-
skich - odcinkiem do schroniska 
Orle i dalej do Chatki Górzystów.

Mimo że pełnia sezonu tury-
stycznego, to wyjazd w ten rejon 
po południu, a w dodatku w 
środku tygodnia powoduje, że 
turystów i cyklistów nie ma tak 
wielu. Wielu cyklistom ta trasa 
jest doskonale znana i choć dro-
ga prosta, to jednak ma swój urok.

Ilekroć tu jestem, zastanawiam 
się, jak wyglądałaby dziś dawna 
wieś Gross-Izer, a po wojnie krót-
ko polskie Skalno. Zarastające 
coraz bardziej resztki zabudowań 
i ocalała dawna szkoła - dzisiej-
sza Chatka Górzystów - przypo-
minają historię dawnej osady. 

Po około 44 kilometrach jazdy 
wreszcie czas na obiecany sobie 
podwieczorek. Siedząc na ław-
ce przed schroniskiem, widzę 
podjeżdżającą rowerami parę w 
średnim wieku. Pan mówi do żony, 
że już na pierwszy rzut oka trochę 
się tu zmieniło od czasu, gdy 
był tu ostatni raz, kilkanaście lat 

temu. Wchodzą do środka i także 
zamawiają naleśniki.

Po odpoczynku ruszam da-
lej leśną dróżką, oznaczoną w 
systemie tras rowerowych w 
Karkonoszach, Izerach i na Po-
górzu Izerskim numerem 9. Po 
niespełna 2,5 kilometrach odbi-
jam z trasy na drogę oznaczoną 
żółtym szklakiem pieszym i jadę 
w kierunku Rozdroża pod Kopą. 
Szeroka i równa żwirowa droga 
pozwala na rozwinięcie prędkości. 
Dojeżdżam nią do Średniej Drogi 

i dalej, ciągle z górki, do Rozdro-
ża Izerskiego.

Powrót do Jeleniej Góry może 
mieć z tego miejsca kilka warian-
tów - możemy zjechać znako-
wanymi trasami rowerowymi do 
Górzyńca, Kopańca, Antoniowa... 
Wybieram trasę rowerową nr 31, z 
której później odbijam w trasę 32. 
Moim celem jest Kopaniec. 

Po kilku kilometrach leśna 
droga zmienia się w leśną 
ścieżkę usianą kamieniami. 
Płynie tędy strumyk, jest grzą-

sko, koła zapadają się w bło-
cie. Nie da się jechać, rower 
trzeba prowadzić. Kto nie chce 
brodzić, lepiej niech wybierze 
zjazd na przykład do Antonio-
wa lub Górzyńca.

Po dojechaniu do Kopańca, 
poruszam się drogą asfaltową 
i jadę w kierunku Kopaniny. Tu, 
na skrzyżowaniu, naprzeciw 
krzyża wjeżdżam w polną drogę, 
przez którą prowadzi niebieski 
szlak pieszy. Piękne są stąd 
widoki na kawałek kotliny i Kar-

konosze. Po chwili jestem już w 
Wojcieszycach i główną drogą 
kieruję się do Cieplic.

Na zakończenie wycieczki 
licznik pokazał 78 kilometrów, 
ale trasę można po drodze 
modyfikować albo skrócić o 
mniej więcej połowę, dojeż-
dżając do Jakuszyc samocho-
dem z rowerem na bagażniku. 
Na możliwość dojazdu pocią-
giem trzeba będzie poczekać 
do jesieni.

GOK

W Góry Izerskie na podwieczorek
Czasem ma się takie zachcianki. Na przykład - na słodko. Czyli kultowy naleśnik z twarożkiem i jagodami  
w Chatce Górzystów.
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Bolesławiec
24 sierpnia, w ramach Bolesła-

wieckiego Święta Ceramiki, odbędą 
się I Mistrzostwa w Toczeniu na 
Kole Garncarskim (elektrycznym). 
Konkurs adresowany do artystów 
ceramików, absolwentów i studentów 
wyższych uczelni artystycznych bądź 
praktyków obeznanych z kołem. Ry-
walizacja będzie się toczyć na Rynku 
w Bolesławcu, a na zwycięzców cze-
kają nagrody. Więcej o BŚC w naszym 

„Nieprzegapie”. 

Cieplice-Michałowice-Piechowice 
W dniach 24-25 sierpnia w ramach 

Górskich Mistrzostw Polski w Kolar-
stwie Szosowym 2013 odbędzie się 

„Karkonoski Klasyk”. Trasa wyścigu 
wiedzie przez Jagniątków, Michałowi-
ce, Piechowice i Sobieszów. Zawod-
nicy będą poruszać się po pętli; ilość 
powtórzeń uzależniona od kategorii 
zawodnika. Dojazd to 11,2 km trasą: 
z Placu Piastowskiego w Cieplicach 
do Domu Hauptmanna. Tam zaczyna 
się pętla: od Domu Hauptmanna na 
Michałowice, potem ulicą Sudecką w 
Michałowicach, zjazd do Piechowic, 
dalej ulicą Żymierskiego w kierunku na 
Sobieszów i dalej ulicą Karkonoską do 
Jagniątkowa w okolice Domu Haupt-
manna. Kibice będą bardzo pomocni 
na całej trasie przejazdu. 

Dziwiszów 
25 sierpnia odbędzie się czwarta z 

kolei edycja Zawodów Rowerowych Ły-
sogórki 2013 (konkurencja XC). To cykl 
zawodów rowerowych w formule otwar-
tej, składający się z pięciu wyścigów MTB. 

Zawody rozgrywane będą w Mikrostacji 
Sportów Zimowych „Łysa Góra” w Dzi-
wiszowie. Poszczególne wyścigi cyklu 
rozpoczynają się zawsze o godz. 11.00; 
najpierw startują grupy młodsze. Utwo-
rzono nawet kategorię wiekową dzieci 
do lat 6, w której dziecko startuje wraz 
z rodzicem. Zapisy odbywają się w dniu 
zawodów, na Łysej Górze, przy kawiarni 
na szczycie, od godz. 9.00 do 10.30.

Jelenia Góra
25 sierpnia Relaks z Rowerem, czyli 

wycieczka PTTK zaczynająca się o godz. 

9.30 na dworcu PKP w Jeleniej Górze. 
Potem przejazd pociągiem do Szklar-
skiej Poręby i wyjazd na trasę: Szklar-
ska Poręba, Zakręt Śmierci, Rozdroże 
Izerskie, Rozdroże pod Wysoką Kopą, 
Chatka Górzystów, Orle, Jakuszyce, 
Szklarska Poręba, Trzy Jawory, Sobie-
szów, Cieplice, Jelenia Góra. Trasa liczy 
około 70 km; więcej na www.pttk-jg.pl.

W sobotę, 31 sierpnia, wycieczka 
PTTK pt.: „Z kijkami za pan brat”. 
Zbiórka o godz. 9.40 na przystanku 
autobusowym obok dworca PKS w 
Jeleniej Górze. Przejazd autobusem do 
miejsca startu. Trasa: Okole, Sołtysie 
Skały, Chrośnica, Przełęcz Chrośnicka, 
Płoszczyna, Stromiec, Góra Szybow-
cowa, Jelenia Góra. Długość wędrówki 
ok. 13 km; podczas wycieczki trzeba 
mieć kijki oraz buty przystosowane 
do wędrowania po drogach górskich; 
więcej na www.pttk-jg.pl

Także 31 sierpnia letni koncert 
promenadowy w wykonaniu zespołu 
CONTRAPUNCTUS; koncert muzyki 
barokowo-zamkowej (skrzypce, altów-

ka, kontrabas, klawesyn, wiolonczela) 
o godz. 16.00, w muszli koncertowej 
w Parku Zdrojowym

Lwówek Śląski-Mojesz 
31 sierpnia, w dwusetną rocznicę 

Bitwy nad Bobrem, w Lwówku Ślą-
skim odbędą się IV Niecodzienne 
Jarmarki Dziedzicowe. Wszystko 
zacznie się o 12.30 uroczystą odpra-
wą wojsk na rynku we Lwówku, pod 
pomnikiem Napoleona. Potem scenki 
z epoki napoleońskiej - 40 aktorów w 
strojach żołnierzy i cywilów z epoki, 
obóz wojskowy, inscenizacje bitwy, 
ślub, powołanie ochotników, itp. 
Oficjalne otwarcie imprezy o 16.00 w 
Mojeszu i tam odtworzona zostanie hi-
storyczna bitwa pod karczmą. Potem 
wielkie biesiadowanie. Ciąg dalszy 1 
września w Mojeszu: o godz. 14.00 

- „Rekonstrukcja bitwy nad Bobrem”. 
Lubań 
31 sierpnia na lubańskim Rynku 

zagości VI Lubański Festiwal Kultury 
Romskiej „Cygański Tabor”. 

Przesieka 
31 sierpnia, w ramach Pucharu 

Polski w DogTrekkingu 2013,od-
będzie się czwarta edycja biegu z 
czworonogiem. Start i meta znajdować 
będą się na polanie w pobliżu ośrodka 
wczasowego Kaliniec. Dogtrekkerzy 
będą mieć do dyspozycji trzy trasy: 
mini, liczącą ok. 14 km, midi liczącą 
ok. 24 km, oraz long o długości ok. 
42 km. Udział w zawodach wymaga 
wcześniejszego zgłoszenia. 

Świeradów Zdrój
24 sierpnia, na stadionie miejskim 

w Świeradowie LATO Z RADIEM. 
Początek imprezy o godz. 16.00. W 
programie m.in. koncerty Łukasza 
Zagrobelnego, Krzysztofa Krawczyka 
i Andrzeja Piasecznego. Godz. 22.30 

- Festiwal Sztucznych Ogni „IZERY 
FLAME 2013” (wstęp wolny). 

Również 24 sierpnia, w Ośrodku 
SkiSun przy ul. Źródlanej 7 Familijne 
lato na GONDOLI: dmuchańce dla 
dzieci, animatorzy, basen z łódkami, 
konie, malowanie twarzy, dyskoteka. 

Zgorzelec
Od 23 do 25 sierpnia w Zgorzelcu 

nad Nysą odbywają się Jakuby, czyli 
Święto Starego Miasta. Trzydniowy 
jarmark staromiejski na Przedmieściu 
Nyskim zaczyna się już o godz. 14.00 
w piątek, ale oficjalne rozpoczęcia 
zabawy jak zwykle na Moście Staro-
miejskim, o godz. 18.30. Animacje 
uliczne, warsztaty rzemiosł, uliczne 
happeningi, zabawy ludyczne; w tym, 
w sobotę, w godz. 14.00 - 21.00, 
XVII Międzynarodowy Festiwal Sztuki 
Ulicznej „BuskerBus ”. Ponadto liczne 
sceny z historii wojny trzydziestolet-
niej z przemarszem wojska, musztrą 
halabardników, karczemną burdą 
na deptaku, bitwą na moście, itd. 
włącznie z atakiem na obóz szwedzki 
oddziałów cesarsko-saskich. Warto 
pamiętać, że w tym samym czasie w 
siostrzanym Görlitz odbywa się trady-
cyjny Altstadtfest. Imprezy uzupełniają 
się wzajemnie. 

Görlitz-Löbau
31 sierpnia, o godz. 8.00, z terenu 

PKP Zgorzelec Miasto, startuje 25-ki-
lometrowa wędrówka trasą dawnych 
dróg nawiązujących do Via Regia. 
Przedsięwzięcie w ramach projektu 
realizowanego przez Stowarzyszenie 
Południowo-Zachodnie Forum Samo-
rządu Terytorialnego POGRANICZE 
i Christlich-Soziales Bildungswerk 
Sachsen, obejmujące siedem pie-
szych przejść. Trasa sobotniej wę-
drówki prowadzi z Görlitz do Löbau. 
Kolejna wycieczka 21 września, z 
Löbau do Budziszyna. 

(mat)

- Moi rodzice do Jedliny Zdroju, gdzie 
się urodziłam, przyjechali zza wschodniej 
granicy, z okolic Stanisławowa. Mama 
Danuta podobnie jak babcia Jadwiga była 
świetną kucharką i gospodynią. Domowe 
zapasy przygotowywała od wczesnego 
lata do późnej jesieni - wspomina Bar-
bara Matyja. - W rodzinnym domu jako 
pięcioletnie dziecko zainteresowałam się 
przetworami, lubiłam patrzeć, próbowa-
łam pomagać i próbować. W zawodowym 
życiu pracowałam w różnych profesjach, 
pełniłam różne funkcje. Byłam dyrek-
torem miejskiej biblioteki w Kamiennej 
Górze, miałam pracownię stylowych firan 
i hurtownię cukierniczą. Dopiero na eme-
ryturze, dysponując dużą ilością wolnego 
czasu, mogę w pełni wykonywać to, co 
daje mi frajdę i satysfakcję.

Pani Matyja korzysta z dawnych 
domowych receptur i, często zapomnia-
nych, starych przepisów z gazet, m. in. z 

„Praktycznej Pani Domu” z 1939 roku, z 
blogów i z Facebooka. Smakowe walory 
przetworów domowych często wzboga-
ca naturalnymi dodatkami (cynamon, 
goździki, imbir, wanilia itp.). Owoce po-
chodzą z tutejszych działek i ogródków, 
z pobliskich pól i lasów. W konfiturach, 
sokach, galaretkach i musach nie ma 

środków konserwujących ani środków 
żelujących. Ostatnie domowe hity to sok 
z owoców bzu i z kwiatów bzu, z cytryną 
(ma lecznicze właściwości), konfitura 
cebulowa do mięs i serów oraz konfitura 
z jarzębiny. Furorę robią płatki róży w 
syropie do herbaty, konfitura z płatków 
róży, maliny w syropie, płatki róży z 
rumem, pigwa w syropie i konfitura 
jagodowa z wanilią. W hotelach i pen-
sjonatach chętnie kupowane są zestawy 
koszykowe, czyli małe kobiałki z dwoma 
rodzajami domowych przetworów.

Drugim ulubionym zajęciem pani 
Basi jest pieczenie ciasteczek, do czego 
wykorzystuje uzyskane przetwory. Do 
pieczenia rogaliczków orzechowych, 
różanych serduszek, makaroników 
owsianych i cytrynowo - maślanych oraz 
ciast karmelowych Barbara Matyja doda-
je najlepsze naturalne i świeże składniki, 
wiejskie jajka, masło, orzechy, wanilię. 
To one decydują o jakości wypieków. 
W 2011 roku za karkonoskie rogaliczki 
orzechowe (tradycyjny wyrób, wysokiej 
jakości, wykonany ręcznie z naturalnych 
produktów), pani Basia otrzymała I 
nagrodę w konkursie „Nasze Kulinarne 
Dziedzictwo - Smaki Regionów”.

Henryk Stobiecki

Skarby Ducha Gór

Rarytasy 
ze starych receptur
Ciepliczanka Barbara Matyja kontynuuje domową 
tradycję. Szczególnie polubiła tworzenie nowych 
kompozycji smakowych. Jej przetwory domowe 
(konfitury, soki, galaretki, musy), cieszą się dużym 
powodzeniem na kiermaszach ekologicznych 
we Wrocławiu (debiut w 2009 r.), Zgorzelcu, 
w Brukseli, w Niemczech, Włoszech i w Czechach. 
Od pięciu lat pani Basia współpracuje z LDG 
Partnerstwo Ducha Gór.

Wabik turystyczny

Średniowieczne atrybuty nad Nysą.
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Oświadczenie 
Zarządu spółki z ograniczoną odpowiedzialnością Sudeckie Hotele  

i Schroniska PTTK w Jeleniej Górze

Nawiązując do powoływanych przez media wypowiedzi Pań Magdaleny 
Siemaszko-Arcimowicz oraz Kazimiery Siemaszko, a nadto adresowanych 
do zarządu spółki pytań ze strony przedstawicieli miediów zarząd spółki 
oświadcza co następuje:
1. W związku ze zbliżającym się terminem wygaśnięcia umowy dzierżawy, 

na 10 miesięcy przed jej wygaśnięciem, spółka podjęła z dotychczaso-
wymi dzierżawcami schroniska PTTK Samotnia negocjacje zmierzające 
do określenia warunków nowej umowy dzierżawy tego schroniska. Rada 
Nadzorcza wskazała zarządowi kwotę 16.000 zł jako wyjściowy pułap mie-
sięcznego czynszu dzierżawnego wskazując, iż kwota ta może ulec pewnej 
korekcie na korzyść dzierżawców. W toku negocjacji zarząd spółki obniżył 
poziom oczekiwanego przez spółkę czynszu dzierżawnego do kwoty 13.750 
zł netto, a jednocześnie strony w drodze negocjacji ustalały treść pozosta-
łych postanowień umownych. Jednakże w kilku zasadniczych kwestiach 
strony miały odrębne zdanie, wobec czego Panie Magdalena Siemaszko-
Arcimowicz oraz Kazimiera Siemaszko odmówiły podpisania nowej umowy 
dzierżawy oświadczając, że zapisy umowy są dla nich niekorzystne.

2. W związku ze stanowiskiem prezentowanym przez dotychczasowych 
dzierżawców zarząd spółki ogłosił konkurs na dzierżawę schroniska PTTK 
Samotnia przy czym zaznaczyć należy, iż warunki konkursu nie przewidy-
wały jakiejkolwiek zmiany sposobu korzystania ze schroniska, w szczegól-
ności zaś przekształcenia go w hotel, restaurację czy obiekt o podobnym 
charakterze, co zresztą byłoby i tak niemożliwe, gdyż schronisko znajduje 
się na terenie Karkonoskiego Parku Narodowego. Warunki te obejmowały 
natomiast obciążenie dzierżawcy - poza zapłatą umówionego czynszu 

- również obowiązkiem wykonania szeregu robót remontowo-modernizacyj-
nych w schronisku. Jeden z uczestników konkursu zaoferował miesięczny 
czynsz dzierżawny w wysokości 17.300 zł netto przyjmując równocześnie 
obowiązek wykonania wyżej wspomnianych robót.

3. Po otwarciu ofert Panie Magdalena Siemaszko - Arcimowicz oraz Kazi-
miera Siemaszko zmieniły dotychczasowe stanowisko oferując uiszczanie 
czynszu miesięcznego w wysokości 17.300 zł netto, a także wyraziły wolę 
wykonania robót remontowo-modernizacyjnych, szczegółowo określonych 
w umowie. Biorąc to pod uwagę oraz ustalając pozostałe kwestie w umo-
wie dzierżawy, zarząd zdecydował o zawarciu nowej umowy z osobami 
dotychczas dzierżawiącymi schronisko,
W świetle wyżej opisanych faktów trudno dopatrywać się w działaniach 

spółki czy to zamiaru przekształcenia schroniska w obiekt o innym charak-
terze, czy to niegospodarnego podejścia do majątku spółki bądź majątku 
Polskiego Towarzystwa Turystyczno-Krajoznawczego, czy w końcu - trakto-
wania Pań Magdaleny Siemaszko - Arcimowicz oraz Kazimiery Siemaszko 
w sposób niekorzystnie odbiegający od traktowania innych dzierżawców 
schronisk bądź oferentów. 

W dalszej działalności zarząd spółki będzie w taki sam sposób dbał  
o powierzone mu mienie, jak i starał się współpracować z dzierżawcami.

Prezes Zarządu - Grzegorz Błaszczyk
Sudeckie Hotele i Schroniska PTTK Sp. z o.o.

Świadomość, czym jest zabieg 
przeszczepu szpiku kostnego, jest 
w Polsce w dalszym ciągu niewiel-
ka. Na Zachodzie sprawa wygląda 
trochę lepiej, ale w dalszym ciągu 
panują wśród społeczeństw pewne 
stereotypowe przekonania i lęki. 
Gdyby nie to, potencjalnych dawców 
było by znacznie więcej - mówi dr 
Małgorzata Rybińska, współorgani-
zator Dnia Dawcy Szpiku Kostnego 
w Jeleniej Górze.

- Wiele osób boi się zostać dawcą 
zupełnie niepotrzebnie. Procedura 
poboru komórek macierzystych jest w 
zasadzie bezbolesna i odbywa się na 
dwa sposoby. Pierwszy z nich nie różni 
się wiele od typowego oddania krwi, 
zabiegu, który znamy chyba wszyscy. 
Jest to metoda stosowana w 80 proc. 
przypadków i jest rzeczywiście bardzo 
prosta. Przez pięć dni dawca otrzymuje 
odpowiednie zastrzyki, dzięki którym 
komórki macierzyste szpiku wędrują 
do krwi obwodowej. Można je wtedy 
pobrać bezpośrednio z żyły. Jest to 
metoda nieinwazyjna, bezbolesna i 
całkowicie bezpieczna - tłumaczy lekarz.

Drugi ze sposobów jest nieco 
bardziej skomplikowany. Komórki 
macierzyste pobierane są bezpośred-
nio z kości biodrowej, lecz nie ma tu 
mowy o ingerencji w kręgosłup lub 
jego okolice, choć takie właśnie panuje 
przekonanie. Obiegowe opinie mówią 
o groźbie paraliżu, pozostawianiu 
trwałych blizn po zabiegu itp. - Jest 
to absolutnie niezgodne z prawdą, są 
to przeświadczenia wynikające tylko z 
niewiedzy - tłumaczy dr M. Rybińska.

 - Pacjent przywożony jest do 
szpitala na dzień przed przeszczepem; 
przeprowadzane są badania, bierze 
się bowiem pod uwagę kondycję 
organizmu. Po spędzonej w ośrodku 

medycznym nocy dawca poddawany 
jest z samego rana narkozie. Usypia 
się go na krótką chwilę, sam zabieg 
nie jest bowiem czasochłonny. Spe-
cjalną igłą pobiera się szpik z talerza 
miednicowego. Tutaj także nie można 
mówić o bólu, podrażnienia skóry 
związane z nakłuciami to jedyne nie-
dogodności. Ale i one szybko znikają. 
Ofiarodawca na trzeci dzień wraca 
do swych codziennych obowiązków, 
po zalecanych dwóch dniach odpo-

czynku, a po dwóch tygodniach nasz 
organizm zapomina, że jakiekolwiek 
komórki zostały mu zabrane, szpik 
regeneruje się naprawdę szybko - 
przekonuje lekarz.

Ci, którzy zdecydują się na pierwszą 
lub drugą z metod ofiarowania komó-
rek macierzystych, chronieni są dar-
mowym pakietem ubezpieczeniowym. 
Jak dotąd, ani w Polsce, ani nigdzie na 
świecie nie zdarzyło się, żeby ubezpie-
czyciel wypłacał dawcom jakiekolwiek 
kwoty z tytułu odszkodowania.

- Nie było ani jednego przypadku 
realnego zagrożenia zdrowia dawcy w 
trakcie lub po zabiegu - mówi Paulina 
Bratkowska, współkoordynator Świa-
towego Dnia Dawcy Szpiku.

W jakim celu przeprowadza się 
przeszczep? - Istnieje wiele chorób, 
w przypadku których jest to jedyny 
ratunek dla cierpiącego. Są to głównie 
wszelkiego typu białaczki, czyli nowo-
twory krwi, ale i inne schorzenia, jak 
anemia aplastyczna, szpiczak czy nie-
które z pozostałych chorób o podłożu 
nowotworowym. Najczęstszą jednak 
przypadłością jest białaczka, która do-
tyczy ludzi dosłownie w każdym wieku, 
od niemowlęctwa do starości. Mimo 
iż na świecie zarejestrowanych jest 20 
milionów dawców, połowa potrzebują-
cych i oczekujących na przeszczep nie 

znajduje pomocy i umiera - przyznaje z 
żalem dr Magdalena Rybińska. 

Dlaczego tak się dzieje, dlaczego 
oczekujący na operację umierają, skoro 
istnieje tylu potencjalnych ofiarodaw-
ców komórek macierzystych? Szpik 
przeszczepić można bowiem tylko 
wtedy, kiedy kod genetyczny dawcy i 
biorcy jest ten sam. Jeśli występują 
jakieś różnice, tkanka odrzucana jest 
jako obce ciało. Z tego też powodu w 
większości przypadków choremu po-
móc mogą osoby z nim spokrewnione. 
Istnieje wtedy największa szansa, że 
materiał zostanie przyjęty. - Liczby i 
statystyki są tu nieubłagane - połowa 
cierpiących może nigdy nie doczekać 
się szansy, aby ktoś uratował im życie. 
To jak szukanie igły w stogu siana. 
Właśnie dlatego tak niesłychanie ważne 
jest, aby jak najwięcej ludzi dobrej woli 
rejestrowało się jako potencjalni dawcy. 
Ziarnko do ziarnka i szanse dla chorych 
wzrastają - przekonują organizatorki 
akcji. - Właśnie tym zajmuje się nasza 
fundacja. DKMS, czyli Baza Dawców 
Komórek Macierzystych Polska, stara 
się propagować wiedzę na ten temat i 
przekonywać wszystkich tych, którzy 
mogliby przyczynić się do polepszenia 
sytuacji. Jesteśmy świadkami, że chęć 
pomocy społecznej jest wciąż żywa, lu-
dzie sami do nas dzwonią, nieraz sami 
nas szukają i pytają, co mogą zrobić. 
Rejestrują się, są gotowi w każdej 
chwili wyciągnąć dłoń w stronę drugie-
go człowieka. To bardzo piękne i godne, 
to budzi na nowo wiarę w dobroć, która 
tkwi w każdym z nas. 25 sierpnia na 
lotnisku w Jeleniej Górze odbędzie 
się koncert poświęcony Światowemu 
Dniu Dawcy Szpiku. Każdy będzie mógł 
dowiedzieć się, jak można się zareje-
strować, jak można pomóc. Bardzo się 
cieszę, że Miasto Jelenia Góra jest nam 
pomocne i sprzyja naszej misji - wzru-
sza się Magdalena Rybińska. 

- Ja zarejestrowałam się od razu jak 
tylko dowiedziałam się o działalności 
Fundacji. Nie myślałam wiele, zrobiłam 
to bez wahania - przyznaje Paulina 
Bratkowska. - Chciałam ratować życie 
małego chłopca, który czekał na prze-
szczep. Czekał na szansę, aby móc żyć. 
To nie jest żadne bohaterstwo, myślę 
że stać na to każdego z nas. Do tego 
nie trzeba chyba specjalnej odwagi, a 
świadomość, iż możemy podarować 
komuś drugą szansę, jest moim zda-
niem bezcenna.

Tak jak bezcenne jest życie - można 
tu dodać - i choć skromność tych, 
którzy pomagają, godna jest podziwu, 
to chyba nie zgodzimy się z wcześniej-
szym zdaniem - każde ocalenie życia 
pozostaje przecież bohaterstwem. 

Antoni Gąssowski 

Bohaterem może być każdy
Wielu z nas nie ma pojęcia, czym jest przeszczep szpiku kostnego. Kojarzymy taki 
zabieg z bólem, a nawet ryzykiem dla naszego zdrowia. Dlatego dawców 
w Polsce i na świecie jest tak mało. Prawda jest natomiast zupełnie inna,  
a bohaterem ratującym życie drugiego człowieka może stać się każdy z nas. 

- Każdy może uratować komuś życie, wystarczy się zarejestro-
wać - mówią Paulina Bratkowska (od lewej) i dr M. Rybińska.

Artystyczna Galeria Izerska w Krom-
nowie i świetlica wiejska w Rybnicy 
zostaną wyposażone w pompy ciepła, 
dzięki czemu rachunki za ogrzewanie 
będą znacznie niższe, a gmina Stara 
Kamienica oszczędzi sporo pieniędzy. 

- Opłacalność tej inwestycji nie byłaby 
tak duża, gdyby nie dofinansowanie 
ze środków Unii Europejskiej w wyso-

kości 85 proc. Przy takim niedużym 
wkładzie gminy inwestycja zwróci się 
już po 1,5 roku- mówi Mariusz Marek, 
wicewójt gminy Stara Kamienica. Do-
daje, że dotąd tradycyjne ogrzewanie 
pochłaniało rocznie ogromne kwoty, 
a do tego obiekty były notorycznie 
niedogrzane z powodu oszczędności. 
Chodziło nie tylko o koszt opału, ale 

też o koszt zatrudnienia palacza i 
konserwację pieca. 

Instalacje na dwa obiekty będą 
kosztować ok. 600 tys. zł. Teraz gmina 
jest na etapie ogłaszania przetargu na 
te instalacje. Planowane uruchomienie 
nowego systemu ogrzewania w tych 
dwóch obiektach to I kwartał 2014 r.

(sad)

Tańsze ciepło w galerii i świetlicy
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NEKROLOGI,  WSPOMNIENIA

Pani Edmunda urodziła się 4 czerwca 
1931 roku, w ubogiej rolniczej rodzinie 
w Charsznicy pod Krakowem. Żyła 
razem z rodzicami skromnie, czasy dzie-
cięce upłynęły jej pod znakiem ciężkiej 
pracy - pomagała rodzinie jak mogła. 
Na początku była tylko obserwatorem 
rozmaitych zajęć, które wykonywali 
starsi, z czasem zaczęła pomagać ro-
dzicom w pracy, choć nikt jej do tego 
nie przymuszał. Wolała pomóc niż bawić 
się z innymi dziećmi, choć gospodarskie 
obowiązki nie należały do łatwych - na-
wet dla dorosłych. 

Zaraz po wojnie, we wrześniu 1945 
roku, przyjechała z całą rodziną do 
Jeleniej Góry. Tu ówczesne władze przy-
znały im poprzesiedleńczy dom wraz 
z gospodarstwem rolnym. Pracy było 
wówczas więcej niż par rąk, wszyscy; 
rodzice, trzy siostry, brat i sama pani 
Edmunda w pocie czoła starali się jakoś 
wyżyć, bo czasy były niesłychanie cięż-
kie. Rodzina mimo to znajdowała czas 
na to, by spędzić wspólnie kilka chwil, 
by cieszyć się domowym ogniskiem. To 
właśnie z domu Edmunda wyniosła pod-
stawowe wartości, którymi kierowała się 

w późniejszym życiu, a które wpoili jej 
kochający rodzice. 

W 1950 r. Edmunda wyszła za mąż za 
Władysława Chalczyńskiego, zajmując się 
własnym już gospodarstwem. Zatrudniła 
się wówczas w sklepie cukierniczym jako 
sprzedawczyni. Pomagała przy tym swemu 
małżonkowi w jego obowiązkach, związa-
nych z prowadzeniem największej wówczas 
piekarni (Piekarni nr 1), jaka znajdowała się 
w Jeleniej Górze. Rok później urodziła im 
się pierwsza z córek - Halina, a cztery lata 
później druga - Jolanta.

W 1970 r. pani Edmunda przeniosła się 
wraz z mężem do Karpnik, gdzie wspólnie 
prowadzili własny już zakład, dzierżawiony 
od poprzedniego właściciela. Zdobywała 
wówczas umiejętności i doświadczenie - 
szlify piekarskiego fachu. Siedem lat póź-
niej, jeszcze za czasów głębokiej komuny, 
małżeństwo powróciło do Jeleniej Góry i 
objęło kierownictwo nad piekarnią znaj-
dującą się przy ul. 15 Grudnia, (dzisiejsza 
ul. Bankowa). Tu Pani Edmunda została 
już do końca i tu właśnie rozpoczęła 
swoją społeczną działalność. Piekarnia 
przeżywała wówczas czasy swego roz-
kwitu. Lista płac zakładu obejmowała 
25 osób, kolejki po pieczywo ciągnęły 
się nieraz z ul. Bankowej aż po Basztę. 
Niektórzy ze starszych mieszkańców 
miasta muszą to jeszcze dobrze pamię-
tać. Chleba czasami nie wystarczało dla 
wszystkich, piekarze niekiedy po prostu 
nie nadążali z produkcją. 

Ciężkie czasy to niejedyny powód, dla 
którego pieczywo z Bankowej cieszyło się 
takim powodzeniem. Edmunda Chalczyń-
ska, razem ze swoim mężem, opracowała 
wówczas specjalną recepturę na chleb 

razowy. - Chleb razowy to 
żadna tajemnica, wyrabiała go 
każda piekarnia. Ale przepis 
rodziców był chyba naprawdę 
wyjątkowy, bo ludzie przez 
całe lata przyjeżdżali do nas 
kupować po kilka bochenków, 
tak jest zresztą do dziś - mówi 
jedna z córek, pani Halina. 

Co najważniejsze, nie tylko 
wspaniałym chlebem pani 
Edmunda potrafiła zjednywać 
sobie ludzi. Miała bowiem te 
cechy charakteru, które spra-
wiły, że cieszyła się w lokalnej 
społeczności wielkim szacun-
kiem, poważaniem i przyjaźnią. 

- Mama lubiła rozmawiać 
z każdym. Nieważne, czy do 
sklepu przychodził profesor, 
polityk, duszpasterz, czy zwy-
czajny człowiek. Wszystkich 
traktowała równie serdecznie 
i z równym szacunkiem. Nie 
było, jej zdaniem, lepszych i 
gorszych ludzi. I nie chodziło 
jak mi się zdaje o to, że mama 
była osobą głęboko wierzą-
cą i religijną. To była ta jej 
wspaniała cecha - otwartość 
i serdeczność dla drugiego 
człowieka - wraca pamięcią 
do przeszłości córka Jolan-
ta. - Mama zaskarbiała sobie 
przyjaźń ludzi każdego pokroju, 
każdej profesji. Nigdy się nad nikim nie 
wywyższała, w każdym człowieku widziała 
jakąś wartość. Być może nieraz na wyrost, 
ale nie mnie to oceniać. Mama dostrzegała 
w ludziach to, co dobre…

Pani Edmunda Chalczyńska znana była z 
jeszcze innej strony. Wiele osób wspomina 
do dziś jej ogromną bezinteresowność i po-
święcenie. Do piekarni przychodzili czasem 
bezdomni, ludzie naprawdę pokrzywdzeni 
przez los. Tacy, od których większość od-
wraca się na ulicy, udając, że ich nie widzi. 
Dla większości, zwłaszcza dzisiaj, tak jest ła-
twiej. Pani Edmunda nigdy nie zlekceważyła 
prośby o pomoc. - Pamiętam bezdomnych, 
ludzi bez dachu nad głową, którzy przycho-

dzili do mamy po chleb. Pamiętam bardzo 
dobrze, bo jeszcze jako mała dziewczynka 
trochę się ich bałam, niektórzy naprawdę 
brzydko pachnieli. Mama nigdy nikogo 
nie wygoniła, zawsze tłumaczyła - dziecko, 
oni są głodni, trzeba im pomóc - to może 
dlatego, że sama w młodości miała ciężkie 
życie, rozumiała, jak to jest być biednym, 
być w potrzebie - mówi, powstrzymując z 
trudem łzy, starsza z córek. 

Pomoc nie była kierowana tylko do naj-
biedniejszych. Pani Edmunda, działając w 
Cechu Rzemiosł Różnych, stała się prawdzi-
wą aktywistką miejscowej społeczności. W 
czasie tzw. powodzi stulecia, w 1997 roku, z 
jej inicjatywy Cech Piekarzy przekazywał po-
wodzianom darmową żywność. Nie liczyły 

się wtedy dla niej pieniądze, 
czuła się zobowiązana do 
tego, aby pomóc potrzebu-
jącym. Za pośrednictwem 
poczty oraz miejskich służb 
rozprowadzano pieczywo 
do tych, którzy najbardziej 
go potrzebowali. Ale nie 
tylko w czasach klęski Pani 
Edmunda działała w celach 
społecznych. Przez całe lata 
wspomagała lokalne impre-
zy i uroczystości miejskie. 
Fundowała żywność dla 
szkół, przedszkoli i innych 
placówek oświatowych. 
Jednostki wojskowe, jak 
Wyższa Szkoła Oficerska w 
Jeleniej Górze, korzystały z 
wdzięcznością z jej charyta-
tywnej działalności. Ogrom-
nie lubiły panią Edmundę 
dzieci, nieraz częstowała je 
słodkimi bułkami. 

- Nie każdy o tym wie, 
ale do naszego mieszkania 
nad piekarnią przycho-

dziły często matki z 
dziećmi i młodzież 
z tych rodzin, któ-
rym nie wiodło się 
za dobrze. Mama 
miała zawsze odło-

żone dla nich świeże 
pieczywo, a przekazywała 

im chleb tak jakby w sekrecie, bo domyśla-
ła się, że przyjście do piekarni może ich po 
prostu krępować. To moja mama, najbliż-
sza mi osoba, wiadomo, że będę mówić o 
niej jak najlepiej. Ale wydaje mi się, że nie 
tylko z mojego punktu widzenia, bo takie 
było zdanie chyba wszystkich - mama była 
naprawdę dobrym człowiekiem - mówi ze 
smutkiem i tęsknotą pani Halina.

A za naszym domkiem będzie sad 
zielony,

Ślicznymi kwiatkami pięknie zasadzony,
A za sadem pole z żytem, jak potrzeba,
Żeby żaden głodny nie odszedł bez 

chleba - Maria Konopnicka
Antoni Gąssowski
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o Edmundzie Chalczyńskiej (1931-2013)

- O drugim człowieku nie wolno nam zapominać. 
Nieważne, czy jest on biedny, czy bogaty. 
Ale zwłaszcza biedni potrzebują nas i naszej 
pomocy. Dzielmy w życiu nasz chleb z innymi, 
będzie nam samym wtedy lepiej smakował - 
Edmunda Chalczyńska.

REKLAMA I PROMOCJA

W codziennym życiu trzeba być dobrym jak Chleb 
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Rodzinie i najbliższym
składamy wyrazy najgłębszego współczucia

Właściciele, Zarząd i Pracownicy 
Rauschert Sp. z o.o. Sp. k.

się wtedy dla niej pieniądze, 
czuła się zobowiązana do 
tego, aby pomóc potrzebu-
jącym. Za pośrednictwem 
poczty oraz miejskich służb 
rozprowadzano pieczywo 
do tych, którzy najbardziej 
go potrzebowali. Ale nie 
tylko w czasach klęski Pani 
Edmunda działała w celach 
społecznych. Przez całe lata 
wspomagała lokalne impre-
zy i uroczystości miejskie. 
Fundowała żywność dla 
szkół, przedszkoli i innych 
placówek oświatowych. 
Jednostki wojskowe, jak 
Wyższa Szkoła Oficerska w 
Jeleniej Górze, korzystały z 
wdzięcznością z jej charyta-
tywnej działalności. Ogrom-
nie lubiły panią Edmundę 
dzieci, nieraz częstowała je 
słodkimi bułkami. 

- Nie każdy o tym wie, 
ale do naszego mieszkania 
nad piekarnią przycho-

dziły często matki z 
dziećmi i młodzież 
z tych rodzin, któ-
rym nie wiodło się 
za dobrze. Mama 
miała zawsze odło-

żone dla nich świeże 

 Panu

Andrzejowi Więckowskiemu
Członkowi Zarządu Powiatu 

wyrazy głębokiego współczucia 
z powodu śmierci 

Matki 
składają 

Starosta Jeleniogórski,
Rada i Zarząd Powiatu Jeleniogórskiego i Pracownicy 

Starostwa Powiatowego  w Jeleniej Górze 
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Mariusz Ziomek, dzierżawca obiektu 
hotelowego w Karpaczu, od czerwca 
usiłuje zawrzeć umowę z MZGKiM 
w sprawie zaopatrzenia w wodę i 
odprowadzanie ścieków. Nie udaje mu 
się to, bo zakład budżetowy chce taki 
dokument podpisać tylko z właścicie-
lem obiektu. 3 września woda może 
być zupełnie odcięta.

Mariusz Ziomek pochodzi z Bo-
lesławca, ale w Karpaczu prowadzi 
działalność od dłuższego czasu. Do 
niedawna dzierżawił inny obiekt pod 
Śnieżką. W czerwcu zakończył tam 
działalność i zajął się na dobre pro-
wadzeniem pensjonatu „Graf” przy  
ul. Wiosennej. Formalnie jednak obiekt 
przejął już w lutym. Z właścicielem, 
biznesmenem prowadzącym interesy 
w Chinach i tam głównie przebywa-
jącym, dzierżawca zawarł umowę 
zakładającą długą listę remontów 
zaniedbanego obiektu. W zamian jest 
zwolniony z opłat dzierżawnych. 

Jak Ziomek umowy nie podpisał
- Kiedy w lutym przejęliśmy obiekt i 

wzięliśmy się za remont, była woda i 
prąd. Prąd był na właściciela, myślałem, 
że woda też jest na właściciela - mówi 
Mariusz Ziomek. Wkrótce po podpi-
saniu umowy dzierżawy, z MZGKiM 
na Wiosenną przyszedł pracownik 
spisać licznik. Przy tej okazji poprosił, 
aby uregulować zaległości w opłatach, 
jakby nie wiedział, że doszło tutaj do 
zmian. Mariusz Ziomek wyjaśnił, że 
jest nowym gospodarzem obiektu i z 
poprzednikiem nie ma nic wspólne-
go. Dodał, że nie zamierza za nikogo 
płacić rachunków. Remonty trwały do 
maja. W tym czasie dzierżawca rzadko 
tu bywał. W maju do „Grafa” znowu 
zapukał pracownik MZGKiM. Ponownie 
spisał licznik. Kolejna wizyta była już 
w czerwcu. Tym razem pod drzwiami 
Mariusz Ziomek zobaczył dwóch 
fachowców z wielkimi kluczami francu-
skimi. Oświadczyli, że przyszli odłączyć 
wodę, bo nie są regulowane rachunki. 
Jak się okazało potem, poprzedni 
dzierżawca jest winny za usługi komu-
nalne ok 4 tys. zł. - Nie wpuściłem ich. 
Wyjaśniłem, że dwa razy był spisywany 
licznik, ale rachunku nie dostałem, więc 
zapłacić nie mogłem - opowiada pan 
Mariusz. Zrobiła się awantura z udzia-
łem kierownika zakładu. Gospodarz 

„Grafa” dowiedział się, że warunkiem 
uregulowania sytuacji jest po prostu 
podpisanie umowy z „wodociągami”, 
o co zaczął teraz zabiegać. Okazało się 
jednak, że MZGKiM nie widzi w nim 

partnera do podpisania takiego doku-
mentu. - 13 czerwca złożyłem wniosek 
o podpisanie umowy, ale dostałem 
odpowiedź, że może ona zostać podpi-
sana jedynie z właścicielem. Taki stan 
trwa właściwie do dziś - mówi Mariusz 
Ziomek. Tłumaczenia, że właściciela nie 
ma w Polsce, na nic się zdały.

Równolegle do prób załatwienia 
umowy dla „Grafa”, Mariusz Ziomek 
prowadził rozliczenia poprzedniego 
obiektu, gdzie był w identycznej 
sytuacji. Tam również obiekt był po-
przednio zadłużony, a jednak zakład 
budżetowy podpisał umowę z nowym 
dzierżawcą. Teraz przy rozliczeniach 
okazało się zresztą, że Mariusz Ziomek 
jest winny MZGKiM 1700 zł za wodę, 
ścieki i wywóz śmieci z tamtej dzier-
żawy. W kolejnych rozmowach zaczął 
uzależniać spłacenie tego długu od 

podpisania umowy dotyczącej nowe-
go obiektu. Tę strategię odradził mu 
jednak prawnik właściciela. Mariusz 
Ziomek spłacił swoje poprzednie zobo-
wiązanie. Choć nawet gdyby tego nie 
zrobił, nie mogło się to stać przeszko-
dą przy podpisaniu umowy dotyczącej 
innego obiektu - a tak sugerował mu 
burmistrz Malinowski oraz pracownicy 
zakładu budżetowego.

Mariusz Ziomek udał się do Hen-
ryka Morysa, dyrektora MZGKiM, 

który zarzucił mu nielegalne, bezu-
mowne pobieranie wody. Wyjaśnił 
mu przy tym, że zakład budżetowy 
musi te pieniądze odzyskać i zrobić 
wszystko, żeby uniknąć podobnych 
sytuacji w przyszłości. 

Teraz MZGKiM zaczął korespon-
dować z właścicie lem obiektu, 
przekonując go do podpisania 
umowy dotyczącej dostawy wody i 
odprowadzenia ścieków. W między-
czasie Mariusz Ziomek wydzwaniał 
do zakładu budżetowego, chodził 
do burmistrza, ale bez skutku. 
Właściciel „Grafa” tymczasem zlecił 
obsługę sprawy sporu o podpisanie 
umowy swojemu prawnikowi, któ-
ry stał się teraz pełnomocnikiem 
Mariusza Ziomka. To się zbiegło w 
czasie z kolejnym pismem z MZG-
KiM, który zapowiedział, że jeśli 

umowa na dostawę wody i odbiór 
ścieków nie zostanie podpisana 
przez właściciela do 3 września, to 
woda zostanie odcięta.

Na to pełnomocnik Mariusza Ziom-
ka wystąpił z wezwaniem do zawarcia 
umowy w sprawie zaopatrzenia w 
wodę i odprowadzenia ścieków pod 
rygorem wystąpienia do sądu z po-
wództwem o wydanie zastępczego 
oświadczenia woli. Prawnik wskazuje, 
że stosowna ustawa jasno mówi, iż 

przedsiębiorstwo wodno-kanaliza-
cyjne jest zobowiązane do zawarcia 
umowy (…), bo musi to zrobić z każdą 
osobą korzystającą z nieruchomości i 
to nawet wtedy, gdy osoba ta nie ma 
tytułu prawnego do nieruchomości. 
Tutaj zaś występujący ma taki tytuł, 
jest dzierżawcą.

Zakład boi się dzierżawców
Dyrektor Henryk Morys zaprzecza, 

jakoby fakt zadłużenia Mariusza 
Ziomka związanego z prowadze-
niem poprzedniego pensjonatu czy 
zadłużenie poprzedniego dzierżaw-
cy „Grafa” miały wpływ na decyzje 
wobec niego w związku z dzierżawą 
nowego obiektu hotelowego. Chodzi 
o generalną zasadę podejścia do 
obiektów dzierżawionych. Dyrektor 
Morys kieruje zakładem budżetowym 

od niedawna i na początku zrobił ze-
stawienia niezapłaconych należności. 
Na tej liście jest spora grupa osób, 
która z miasta zniknęła.- Karpacz ma 
specyficzną strukturę korzystania 
z nieruchomości. Tutaj jest duża 
rotacja. Mamy sporo spraw, gdzie 
dzierżawcy nie zapłacili za wodę i 
ścieki, zdali obiekt właścicielowi i 
teraz nasz zakład budżetowy musi 
ich szukać gdzieś w Polsce, by egze-
kwować należności - mówi dyrektor 

Morys. Zastrzega przy tym, że nie 
chodzi konkretnie o pana Ziomka, a o 
zasadę, która pozwoli uniknąć takich 
przypadków w ogóle.

Szef MZGKiM przyznaje, że prawo 
w sprawie zobowiązania do podpisy-
wania umów z odbiorcami wody jest 
nieprecyzyjne. Kluczowe jest słowo 

„może”, gdy jest w ustawie mowa 
o możliwości podpisania umowy 
z kim innym niż właściciel. Dla 
Henryka Morysa taki zapis oznacza 
możliwość odmowy. - Przyjęliśmy 
taki model, że umowę podpisujemy 
z właścicielem, natomiast potem 
podpisywana jest umowa cesji 
praw i obowiązków tej umowy na 
dzierżawcę - wyjaśnia. Intencja takiej 
konstrukcji prawnej jest jasna. W tej 
sytuacji dostawca wody i odbiorca 
ścieków może windykować swoje 
należności od właściciela, który jest 
łatwiejszym partnerem niż dzier-
żawca. - Kilka umów w Karpaczu 
już zostało tak podpisanych i nikt 
nie robi z tego problemu - mówi dy-
rektor MZGKiM. Zauważa przy tym, 
że po rozmowie z właścicielem wy-
dawało się, że i tym razem sprawę 
uda się bez problemu w ten sposób 
załatwić. Jego żona i zarazem peł-
nomocniczka nie zgodziła się jednak 
na to, a potem przyszło pismo od 
prawnika reprezentującego Mariu-
sza Ziomka z żądaniem podpisania 
umowy z dzierżawcą.

Henryk Morys zauważa, że i wła-
ściciel, i dzierżawca zachowali się nie 
fair w stosunku do jego firmy, bo choć 
umowa dzierżawy została podpisana 
już w lutym, to wniosek o podpisanie 
umowy z MZGKiM pojawił się dopiero 
w czerwcu. - Myśmy nie wiedzieli, 
że poprzedni dzierżawca obiektu już 
go nie prowadzi i zniknął. Właściciel 

„Grafa” nas o tym nie powiadomił - do-
daje. Wskazuje, że przecież MZGKiM 
wykonał usługę i musi się interesować, 
kto za to zapłaci. Przekonuje, że jego, 
dyrektora, zadaniem jest pilnowanie 
interesu zakładu, którym kieruje.- O 
zmianach dzierżawców, o tym , że 
poprzedni zadłużony już tam nie urzę-
duje, dowiedzieliśmy się właściwie 
przypadkiem. Tak chyba nie powinno 
jednak być - argumentuje dalej.

Dyrektor Morys zapowiada, że nie 
ustąpi w sprawie Mariusza Ziomka i 
jest gotów czekać na rozstrzygnięcie 
sądu. Tymczasem 3 września, dzień 
zapowiadanego odcięcia wody w 

„Grafie” jest coraz bliżej...
Sławomir Sadowski 

Czy dostawca wody może odmówić podpisania umowy z dzierżawcą obiektu?

Dzierżawcy znikają, właściciel zostaje

Mariusz Ziomek, dzierżawca „Grafa”, od czerwca zabiega o podpisanie umowy z karpaczańskimi 
„wodociągami”. 
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W niemieckim Waltersdorf, ok. 
15 km od Zittau, odbędzie się na 
początku września polsko-nie-
miecka konferencja regionalna 
Trójnarodowej Sieci Edukacji 
Ekologicznej. Tematem głów-
nym tego wydarzenia jest drugie 
życie drzewa, czyli to wszystko, 
co dzieje się z martwym drew-
nem. Szczególnie chodzi tu o 
rozkładające się martwe drewno, 

które jest podstawą do życia dla 
licznych gatunków zwierząt. 

Zazwyczaj  p ieczołowic ie 
usuwamy drewniane szczątki 
pozostałe po przycince leśnej 
czy parkowej, także to, co po-
zostaje po sprzątaniu ogródka. 
Tymczasem organizatorzy kon-
ferencji chcą przybliżyć ludziom 
wartość martwego drewna; 
np. takiego, jakie pozostaje w 

swym naturalnym środowisku 
w parkach narodowych. 

- Celem konferencji jest przeka-
zanie edukatorom ekologicznym, 
wychowawcom i pedagogom 
fachowych informacji i wska-
zówek pedagogicznych, które 
mogą być cenne przy wdrażaniu 
ofert edukacyjnych związanych 
z zagadnieniem „Drugie życie 
drzewa”. Po części wykłado-

wej odbędzie się wycieczka w 
okolice góry Luż, umożliwiająca 
zebranie doświadczeń prak-
tycznych - zachęca organizator, 
czyli Saksońska Fundacja Kra-
jowa Przyroda i Środowisko - 
LaNU (Drezno) i Stowarzyszenie 
Południowo-Zachodnie Forum 
Samorządu Terytorialnego „Po-
granicze” (Lubań). Zaproszenie 
adresowane jest do wszystkich 
zajmujących się edukacją eko-
logiczną na Dolnym Śląsku i w 
Saksonii, a udział w spotkaniu 
jest bezpłatny. Konferencja 
odbędzie się w ramach pro-

jektu „Nowe drogi dla edukacji 
ekologicznej w Saksonii i na 
Dolnym Śląsku - projekt ramowy 
Trójnarodowej Sieci Edukacji 
Ekologicznej”. Gospodarze w 
szczególności liczą na edukato-
rów ekologicznych, nauczycieli, 
z powiatów: bolesławieckiego, 
lubańskiego, lwóweckiego, zgo-
rzeleckiego, jeleniogórskiego. 
Spotkanie będzie tłumaczone 
na j. polski. Organizatorzy za-
pewniają wyżywienie, uczestnicy 
muszą tylko zadbać o dojazd we 
własnym zakresie. 

(mat)

Drugie życie drzewa 
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RADZIMY SOBIE

Mimo że zawsze jej goście są zasko-
czeni tym, co zobaczą na talerzach, a 
potem dopytują o przepisy, gotowanie 
nie sprawia jej tyle przyjemności, co... 
aranżacje stołu i potraw.

Joanna Zamaro, na co dzień kie-
rownik Centrum Usług Medycznych i 
Profilaktyki Zdrowotnej „Przedwiośnie” 
w Kowarach, prywatnie żona Wojtka 
i mama Magdy - studentki, ma wy-
kształcenie gastronomiczne i przez 
większość swojego życia zawodowego 
nadzorowała żywienie zbiorowe.

- Ale uczyłam się gotować sama, 
jeszcze w czasach szkolnych. Gdy zo-
stawaliśmy z bratem sami, bo rodzice 
wyjeżdżali, musiałam dbać o niego. 
Miał rozmaite życzenia kulinarne, któ-
re ja spełniałam - wspomina Joanna.

Poza tradycyjną kuchnią w domu 
Joanny często pojawiają się nowości 
i wyniki eksperymentów. Bo to, jak 
sama przyznaje, chyba najbardziej w 
gotowaniu jej się podoba. Nie ogląda 
telewizyjnych programów kulinarnych, 

ale czasem podsłucha lub znajdzie jakiś 
przepis w gazecie i najczęściej mody-
fikuje go według własnych upodobań. 

- Jestem zwolenniczką prostych, 
ale efektownych rozwiązań. Przecież 
zanim zasiądziemy do stołu i zacznie-
my jeść, wcześniej jemy oczami. Ale 
nie uważam, że można zrobić coś z 
niczego. Ja tak nie umiem - uśmiecha 
się Joanna i podaje letnią sałatkę 
z owocami i chłodnik, w sam raz na 
lunch w upalny dzień albo na drugie 
śniadanie.

Potrzebujemy do tego dania miks 
sałat (może być gotowy), po garści 
amerykańskich borówek i malin, 
czerwonego grejpfruta podzielonego 
na cząstki, kulki arbuza i melona, 
orzechy włoskie. Przyrządzamy też 
dressing malinowy, miksując trochę 
malin z sokiem z cytryny, ewentualnie 
dodajemy odrobinę cukru.

Sałatę układamy na talerzu, skrapia-
my sokiem z cytryny, układamy na niej 
owoce (w proporcji takiej, jak kto lubi), 

układamy kilka połówek orzechów 
i całość przed podaniem polewamy 
dressingiem malinowym.

Obok, w wysokich szklankach (jak 
do kawy latte) lub pucharkach Joanna 
serwuje chłodnik. Powstał na bazie 
jogurtu zmieszanego z kefirem, z do-
datkiem drobno posiekanego koperku, 

startej rzodkiewki, odrobiny posieka-
nego szczypiorku i startego zielonego 
ogórka. Przyprawiony według uznania 
do smaku, rozpływa się w ustach. Ten 
sam chłodnik można wzbogacić o 
trochę twarożku i startego buraczka. 
Będzie miał wtedy ładny, różowy kolor.

GOK

REKLAMA I PROMOCJA

Dominiko, ponieważ zachęcasz do 
wypowiedzenia się w sprawie ojca alko-
holika, który chce teraz, poniewczasie, 
naprawić relacje z dorosłą córką - oto 
jestem. Bardzo podobna historia dotyczy 
właśnie mojego życia, z tym tylko, że 
nie mieszkam za granicą, tylko w Polsce, 
niedaleko Jeleniej Góry, gdzie też pracuję 
i nie mam zamiaru nigdzie wyjeżdżać, aby 
uciekać przed wyrodnym ojcem, który 
pił, może nie bił, ale nie wychowywał, a 
teraz ma ponad 60 lat, przestał pić, bo 
wątroba odmówiła mu posłuszeństwa i 
chce odpuszczenia grzechów. Nigdy. Gdy 
szłam do komunii, modliłam się o to, aby 
był trzeźwy i przyjechał, nawet i z nową 
panią, chociaż do kościoła. Moja mama 
była człowiekiem bardzo kochanym i 
tolerancyjnym. Wiedziała, że ojciec jest 
mocno uzależniony od alkoholu, więc 
rozwiodła się z nim, ale nigdy nie było 
sytuacji, w której zabroniłaby mnie lub 
mojemu bratu kontaktów z ojcem. Nawet 
dzwoniła do niego i prosiła, aby się po-
kazał dzieciom (alimenty były ściągane 
przez komornika, wcześniej pokrywał je 
bank alimentacyjny), że chcielibyśmy go 
zobaczyć, jeśli tylko jest trzeźwy. Wtedy, 
gdy tak przeżywałam komunię świętą i 
modliłam się, żeby przyszedł i udowodnił, 
że mam oboje rodziców, gdy mnie tak 
bardzo zawiódł, postanowiłam sobie, że 
go nigdy więcej nie chcę widzieć. To mi 
się do końca nie udało, bo ojciec czasem 
odwiedzał matkę, żeby pożyczyć parę 
złotych na wino. Oczywiście, odmawiała, 
ale zawsze się znalazł jakiś uczynny są-
siad, który pożyczył, więc wędrówka do 
naszej dzielnicy była w sumie opłacalna. 
A ja rosłam i dojrzewałam bez ojca, moja 
mama już nigdy nie wyszła za mąż, cho-
ciaż miała w sumie trzech narzeczonych 
w ciągu tych 20 lat. Przysięgłam sobie 
któregoś dnia, że nie chcę go widzieć 
już do końca życia, przenigdy. Gdy skoń-
czyłam 18 lat, postarałam się o zmianę 
nazwiska na panieńskie matki, chociaż 
mama została już na zawsze przy swoim 
nazwisku po mężu. Ja nie chciałam mieć 
nazwiska ojca. On w międzyczasie ożenił 
się, spłodził kolejne dziecko, rozwiódł 
się i znowu ożenił. Mieszkamy w małej 
miejscowości i wszystko o wszystkich 
wiemy. Nie były dla nikogo tajemnicą 
jego koleje losu. Był znanym w mieście pi-
jaczkiem, podobno „z fantazją”. Czasami 
zdarzyło się, że spotykałam go w sklepie, 
w kościele czy na ulicy, ale zawsze uda-
wałam, że go nie znam, nawet patrząc 
mu prosto w oczy. To dla mnie nie jest 
ojciec, to dla mnie nie jest nawet znajomy. 
Będąc dzieckiem, wylałam hektolitry łez 
przez niego, za krzywdy moje, brata i 
naszej mamy, która jest już na drugim 
świecie. Za to, że nie wiem do dzisiaj, jak 
to jest być dzieckiem, które ma dwoje 
kochających, trzeźwych rodziców, które 
żyje w szczęśliwym domu, w szczęśliwej 
rodzinie. Jestem przekonana, że dlatego 
nie potrafię ułożyć sobie życia z mężczy-
zną, że nie miałam żadnych pozytywnych 
wzorców ze strony ojca. I niech Emil teraz 
mnie nie denerwuje swoimi filozoficznymi 
wstawkami o poszukiwaniu córki i chęci 
spotkania z nią oraz poznania z przyrod-
nim bratem. Teraz, jak śmierć zajrzała 
w oczy? Teraz się zreflektował? Byłaby 
idiotką, gdyby chciała mu wybaczyć, na 
pewno miała takie samo gówniane dzie-
ciństwo jak ja. Wtedy trzeba było myśleć 
o córce, o leczeniu z alkoholizmu. Życie 
jest tylko jedno, tak je przeżyłeś, tak sobie 
wybrałeś, nikt Ci nie narzucał, poprawki 
nie będzie. Nie chciałeś wtedy córki, a ona 
nie chce teraz. Remis. Nie ma co szukać 
na siłę, nie ma co wracać do przeszłości. 
Na pewno już dawno dla niej umarłeś, 
zostałeś opłakany i pogrzebany, tak jak 
mój „tatuś” dla mnie. Żadne jego próby 
poprawienia relacji między nami mu się 
nie udały, nawet paczka, jaką wysłał mi 
parę lat temu, wróciła do niego nietknięta. 
Jeśli ktoś nie chce wybaczyć, to, kochani 
tatusiowie, mający dzisiaj „dziesiąt” lat, 
nie bądźcie natrętni, bo tutaj się już nic w 
tej kwestii nie zmieni. Już jest dawno po 
żałobie, amen. 

Agnieszka 

Do oddania:
Łóżeczko dziecięce z materacem; 

fotelik-bujaczek dla niemowlaka. 

Potrzeby:
Komplet wypoczynkowy; tele-

wizor; junkersy gazowe; meble 
pokojowe (duży segment); buty dla 

chłopca (r. 39-40) i ubrania (165 
cm); ubranka dla dziewczynek (2 i 4 
lata); fotel rozkładany; huśtawka dla 
dziecka; lodówka; pralka; kuchenka; 
wózek spacerowy.

Ofiarodawcy mogą dzwonić pod 
nr 75 764 63 66.

(ep)

Kocham góry i morze, ale w moim serdu-
chu jest jeszcze wiele miejsca na inne miłości 
i namiętności. Jestem atrakcyjną panią bez 
zobowiązań i nałogów. Poznam mężczyznę 
wolnego, przystojnego, zaradnego, dobrze 
sytuowanego, w wieku 38-48 lat. Na początek 
przyjaźń, cel: stały związek. Tel. 691-236-981.

Milena
Mam 39 lat, jestem wolny, niezależny fi-

nansowo, zmotoryzowany, posiadam wyższe 
wykształcenie. Nie mam zobowiązań!. Chciał-
bym poznać tą drogą dziewczynę w wieku do 
35 lat, bez zobowiązań i rażących nałogów, 
miłą, szczerą. Na początek do przyjaźni, a 
w przyszłości do związku. Proszę o przemy-
ślane i poważne oferty: herkules283@wp.pl

Sympatyczny
Życie jest piękne tylko wtedy, kiedy 

kogoś kochamy. Może właśnie szukam 
Ciebie. Pragnę poznać kobietę w wieku 35-
47 lat, miłą, sympatyczną, której mógłbym 
zaufać i przeżyć uroki życia, każdej chwili. 
Jestem miłym, sympatycznym, ciemnym 
blondynem. Uwielbiam podróże, spacery, 
Lubię słuchać muzyki oraz uprawiać biegi. 
Nie lubię samotności. Jeśli Ciebie zainte-
resowałem, to pisz już dziś, będę czekał na 
odpowiedź smsm-em na nr 503-539-927.

Andrzej
Sympatyczny singiel, lat 51, pozna panią z 

Jeleniej Góry lub bliskich okolic. Mile widziana 
szczupła pani, bez zobowiązań, do 45 lat. Pra-
gnę stworzyć stały, partnerski związek oparty 

na szczerości, tolerancji i zaufaniu. Odpowiem 
na każdego smsa. Tel. 667-623-469.

Optymista
Może kolega? Może przyjaciel? A może 

…? Odpisze Pani? Tel. 785-557-198.
Andrzej.38

Kawaler, 36 lat, mieszkaniec Jeleniej Góry, 
niezależny finansowo i mieszkaniowo, aktywny 
zawodowo, z wyglądu wysoki , zadbany brunet 
pozna kobietę szukającą stabilizacji i trwałego 
związku. Zainteresowane Panie proszę o 
kontakt pod nr tel 605-933-430. Pozdrawiam. 

Patryk
Chciałbym poznać Panią średniego 

wzrostu i budowy ciała, miłą, ciepłą, kobiecą 
o wydatnym biuście do 58 lat. Ja 61 lat, 167 
cm wzrostu, średnia budowa ciała i wy-
kształcenie. Jestem człowiekiem normalnym, 
odpowiedzialnym poukładanym, prawnie 
wolny, palę. Mieszkam sam w Jeleniej Górze i 
stąd też chciałabym poznać Panią lub z okolic. 
Wszystkich samotnym życzę owocnych spo-
tkań (sobie też). Tel. 75/613-78-51.

Wiesław
Kochani, mamy lato! Krew będzie szybciej 

krążyć, jest nadzieja na miłość! Zapraszam. Kto 
pragnie się ogłosić, pisze kilka słów o sobie i 
o swoich oczekiwaniach wobec ewentualnego 
partnera. List trzeba dostarczyć do redakcji NJ 
(ul. M.Curie-Skłodowskiej 13, 58-500 Jelenia 
Góra), można też wysłać mailem lub faksem. 
Powtórzenie anonsu wymaga jedynie kontaktu 
telefonicznego. Kto pragnie odpowiedzieć na 
ogłoszenie (jeśli nie ma numeru telefonu), 
pisze list do wybranej osoby, zaznaczając jej 
imię i numer Nowin, w którym anons się ukazał, 
oraz załącza w kopercie znaczek pocztowy. Tel. 
do mnie 694-633-332 lub e-mail: ania@nj24.

Dla niektórych sanatorium to lekar-
stwo na samotność, za które chętnie 
zapłacą, dla innych konieczność wy-
stawienia na darmową próbę swojej 
cierpliwości. 

Nieodpłatnie z  pobytu w sa-
natorium skorzystać może tylko 
osoba ubezpieczona - wystarczy, 
że posiada skierowanie na leczenie 
uzdrowiskowe. Nie jest istotne, czy 
skierowanie wystawi lekarz z pu-
blicznej przychodni czy prywatnej, 
ważne, aby znał przebieg i historię 
choroby. Istotne też, aby lekarz 
zaznaczył, że jeśli ZUS wyśle nas 
do sanatorium, to nasze zdrowie 
na tyle się poprawi, że będziemy 
mogli wrócić do pracy. Do wniosku 
z reguły dołączamy komplet nie-
zbędnych badań (OB, morfologia, 
mocz, RTG klatki piersiowej, EKG) 
oraz zaświadczenie potwierdzające 
rozpoznanie zasadnicze, będące 
podstawą wystawienia skierowania. 

Z wyjazdu do sanatorium, opła-
conego przez ZUS, może skorzystać 
chory, któremu choroba utrud-
nia pracę albo nieleczona może w 
przyszłości w ogóle uniemożliwić 
aktywność zawodową. Temu właśnie 
ma zapobiec rehabilitacja. I tak, na 
darmowe sanatorium, w ramach 
prewencji rentowej, mogą liczyć: 
pracujący, którym grozi całkowita lub 
częściowa niezdolność do pracy, a 
więc pójście na rentę; renciści, którzy 
mają okresową rentę i dzięki pobyto-
wi w sanatorium mogliby wrócić do 
pracy; osoby, które były długo na 
chorobowym, ale są w stanie praco-
wać dalej, jeśli się podleczą.

O wniosek można wystapić rów-
nież do lekarza orzecznika ZUS, który 

wezwał nas na kontrolę, sprawdza-
jąc, dlaczego długo korzystamy ze 
zwolnień lekarskich, albo kiedy orze-
ka o naszej niezdolności do pracy, 
gdy staramy się o rentę. 

Na decyzję czeka się około miesiąca.
To, dokąd pojedziemy, zależy od 

wolnych miejsc w sanatoriach i od 
rodzaju choroby, jaką mamy wyle-
czyć. Obecnie ZUS ma podpisane 
umowy z ponad setką uzdrowisk 

- może nas wysłać do najbliższego, 
ale niekoniecznie - warto nadmie-
nić, dokąd chcemy skierowanie. 
Rehabilitacją leczniczą objęte są 
schorzenia narządu ruchu, układu 
krążenia, układu oddechowego, 
schorzeń psychosomatycznych i 
onkologicznych po operacjach gru-
czołu piersiowego (z rehabilitacji 
narządu ruchu i układu krążenia 
można również korzystać w syste-
mie ambulatoryjnym).

W ramach leczenia zapewnione 
jest co najmniej 5 zabiegów dzien-
nie, dopasowanych do schorzenia, z 
powodu którego jesteśmy w sanato-
rium. Z reguły jednak, jeśli nie ma 
przeciwskazań lekarskich i pozwala 
na to harmonoram zaleconych 
zabiegów, możemy wykupić sobie 
zabiegi dodatkowe. 

P e ł n y  k o s z t  r e h a b i l i t a c j i , 
uwzględniający w szczególności 
koszty leczenia, zakwaterowania 
i żywienia, pokrywa ZUS. Koszty 
dojazdu do ośrodka rehabi l i ta-
cyjnego z miejsca zamieszkania i 
z powrotem Zakład refunduje do 
wysokości ceny biletu najtańszego 
środka komunikacji publicznej.

(ep)

Droga do sanatorium

Do zjedzenia i... napatrzenia
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 Wójt Gminy Je¿ów Sudecki
oferuje do sprzeda¿y w trybie rokowañ nastêpuj¹ce

nieruchomoœci gruntowe niezabudowane:
 - dzia³ka nr 469/47 o powierzchni 883 m kw. w Siedlêcinie (KW nr JG1J/00039541/4)

Dzia³ka budowlana niezabudowana, oznaczona w mpzp symbolem MN - teren skoncentrowanej zabudowy mieszkaniowej
jednorodzinnej
Cena wywo³awcza: 59 000 z³otych Zaliczka: 7 000 z³otych

 - dzia³ka nr 469/48 o powierzchni 886 m kw. w Siedlêcinie (KW nr JG1J/00039542/1
Dzia³ka budowlana niezabudowana, oznaczona w mpzp symbolem MN - teren skoncentrowanej zabudowy mieszkaniowej
jednorodzinnej
Cena wywo³awcza: 59 000 z³otych Zaliczka: 7 000 z³otych

 - dzia³ka nr 427/11 o powierzchni 7400 m kw. w Siedlêcinie (KW nr JG1J/00083031/9)
Dzia³ka budowlana niezabudowana, oznaczona w mpzp symbolem MN - teren skoncentrowanej zabudowy mieszkaniowej
jednorodzinnej
Cena wywo³awcza: 299 000 z³otych Zaliczka: 30 000 z³otych

 - dzia³ka nr 328/14 o powierzchni 1705 m kw. w Siedlêcinie (KW nr JG1J/00056803/4)
Dzia³ka budowlana niezabudowana, oznaczona w mpzp symbolem RM - teren zainwestowania wiejskiego
 Cena wywo³awcza: 100 000,00 z³otych Zaliczka: 10 000,00 z³otych

 - dzia³ka nr 112/6 o powierzchni 6900 m kw. w Siedlêcinie (KW nr JG1J/00083031/9)
Dzia³ka niezabudowana, oznaczona w mpzp w czêœci symbolem RM - teren zainwestowania wiejskiego a w czêœci
R - teren u¿ytków rolnych.
Cena wywo³awcza: 100 000,00 z³otych Zaliczka: 10 000,00 z³otych

 - dzia³ka nr 452/3 o powierzchni 600 m kw. w Siedlêcinie (KW nr JG1J/00083031/9)
Dzia³ka niezabudowana o przeznaczeniu budowlanym, oznaczona w mpzp symbolem: MN teren skoncentrowanej zabu-
dowy mieszkaniowej jednorodzinnej
Cena wywo³awcza: 20 000,00 z³otych Zaliczka: 2 000,00 z³otych

 - dzia³ki nr 101/6 oraz nr 101/7 o ³¹cznej powierzchni 1400 m kw. w P³oszczynie (KW nr JG1J/00030366/0).
Dzia³ka budowlana niezabudowana, oznaczona w mpzp symbolem RM - teren zainwestowania wiejskiego
Cena wywo³awcza: 40 800 z³otych Zaliczka: 4 000 z³otych

 - dzia³ka nr 101/9 o powierzchni 1247 m kw. w P³oszczynie (KW nr JG1J/00030366/0)
Dzia³ka budowlana niezabudowana, oznaczona w mpzp symbolem RM - teren zainwestowania wiejskiego
Cena wywo³awcza: 38 600 z³otych Zaliczka: 4 000 z³otych

 - dzia³ka nr 101/10 o powierzchni 1093 m 2 w P³oszczynie (KW nr JG1J/00030366/0)
Dzia³ka budowlana niezabudowana, oznaczona w mpzp symbolem RM - teren zainwestowania wiejskiego
Cena wywo³awcza: 34 300 z³otych Zaliczka: 4 000 z³otych

- dzia³ka nr 103/2 o powierzchni 1985 m kw. w Je¿owie Sudeckim (KW nr JG1J/00084200/2).
Dzia³ka budowlana niezabudowana, oznaczona w mpzp symbolem MN - teren skoncentrowanej zabudowy mieszkaniowej
jednorodzinnej.
Cena wywo³awcza: 150 000,00 z³otych Zaliczka: 15 000,00 z³otych

- dzia³ka nr 664 o powierzchni 8448 m kw. w Dziwiszowie (KW nr JG1J/00030365/3)
Dzia³ka budowlana niezabudowana, oznaczona w mpzp symbolem RM - teren zainwestowania wiejskiego, po³o¿ona
czêœciowo w granicach projektowanego Specjalnego Obszaru Ochrony Siedlisk Natura 2000 „Góry i Pogórze Kaczawskie”.
Cena wywo³awcza: 300 000,00 z³otych Zaliczka: 30 000,00 z³otych

- dzia³ka nr 197 o powierzchni 2600 m kw. w Dziwiszowie (KW nr JG1J/00081506/6)
Dzia³ka o przeznaczeniu budowlanym, oznaczona w mpzp symbolem: RM - teren zainwestowania wiejskiego, czêœciowo
zabudowana by³ym zbiornikiem p.po¿..
Cena wywo³awcza: 110 000,00 z³otych Zaliczka: 10 000,00 z³otych

- dzia³ka nr 335 o powierzchni 800 m kw. w Dziwiszowie (KW nr JG1J/00081506/6)
Dzia³ka budowlana niezabudowana, oznaczona w mpzp symbolem RM - teren zainwestowania wiejskiego, po³o¿ona
w granicach projektowanego Specjalnego Obszaru Ochrony Siedlisk Natura 2000 „Góry i Pogórze Kaczawskie”.
Cena wywo³awcza: 50 000,00 z³otych Zaliczka: 5 000,00 z³otych

- dzia³ka nr 9 o powierzchni 1,66 ha w Janówku (KW nr JG1J/00030368/4)
Dzia³ka niezabudowana, na któr¹ sk³adaj¹ siê grunty orne kl. IVb, oznaczona w mpzp symbolem: R - teren u¿ytków rolnych.
Cena wywo³awcza: 35 000,00 z³otych Zaliczka: 4 000,00 z³otych
Nieruchomoœci zlokalizowane w P³oszczynie by³y przedmiotem przetargów i rokowañ w dniach 19.10.2009r, 14.04.2010r,

06.10.2010 r, 30.03.2011r, 28.09.2011r, 16.11.2011r, 21.12.2011r, 15.02.2012r, 18.04.2012r, 27.06.2012r, 01.08.2012r,
10.10.2012r, 28.11.2012 r, 16.01.2013 r., 06.03.2013, 22.05.2013 r. i 31.07.2013; dzia³ki nr 469/47 i nr 469/48 w Siedlêcinie by³y
przedmiotem przetargów i rokowañ w dniach 06.07.2011r, 17.08.2011r., 28.09.2011r, 16.11.2011r, 21.12.2011r, 15.02.2012r,
18.04.2012r, 27.06.2012r, 01.08.2012r, 10.10.2012r, 28.11.2012 r, 16.01.2013 r., 06.03.2013 r, 22.05.2013 r i 31.07.2013 r;
dzia³ka nr 67/1 w Janówku oraz dzia³ka nr 427/11 w Siedlêcinie by³y przedmiotem przetargów i rokowañ w dniach 17.08.2011r, i
28.09.2011r, 16.11.2011r, 21.12.2011r, 15.02.2012r, 18.04.2012r, 27.06.2012r, 01.08.2012r, 10.10.2012r, 28.11.2012 r, 16.01.2013
r., 06.03.2013 r, 22.05.2013 r i 31.07.2013 r.; dzia³ka nr 328/14 w Siedlêcinie by³a przedmiotem przetargów i rokowañ w dniach
16.11.2011r. i 21.12.2011r., 15.02.2012r, 18.04.2012r, 27.06.2012 r, 01.08.2012r, 10.10.2012 r, 28.11.2012 r, 16.01.2013 r.,
06.03.2013 r 22.05.2013 r i 31.07.2013 r.; dzia³ka nr 112/6 w Siedlêcinie by³a przedmiotem przetargów i rokowañ w dniach
21.12.2011r. i 15.02.2012r., 18.04.2012r, 27.06.2012r, 01.08.2012r, 10.10.2012r, 28.11.2012 r, 16.01.2013 r., 06.03.2013 r,
22.05.2013 r i 31.07.2013 r; dzia³ka nr 664 w Dziwiszowie i dzia³ka nr 103/2 w Je¿owie Sudeckim by³y przedmiotem przetargów i
rokowañ w dniach 15.02.2012r. i 18.04.2012r., 27.06.2012r, 01.08.2012r, 10.10.2012r, 28.11.2012 r, 16.01.2013 r., 06.03.2013 r,
22.05.2013 r i 31.07.2013r; dzia³ki nr 197 w Dziwiszowie oraz nr 452/3 w Siedlêcinie by³y przedmiotem przetargów i rokowañ w
dniach 28.11.2012 i 16.01.2013 r., 06.03.2013 r, 22.05.2013r i 31.07.2013r; dzia³ka nr 9 w Janówku by³a przedmiotem przetargów
i rokowañ w dniach 06.03.2013 r, 22.05.2013 r i 31.07.2013r;’ dzia³ka nr 335 w Dziwiszowie by³a przedmiotem przetargów w dniach
22.05.2013 r i 31.07.2013 r. Wszystkie w/w przetargi i rokowania zakoñczy³y siê wynikiem negatywnym.

Dzia³ki nie s¹ przedmiotem zobowi¹zañ, ani nie posiadaj¹ obci¹¿eñ.
Do osi¹gniêtych w wyniku rokowañ cen doliczony zostanie podatek VAT w wysokoœci 23 proc., z wyj¹tkiem dzia³ki nr 9

w Janówku, która korzysta ze zwolnienia z podatku vat jako dzia³ka niezabudowana o przeznaczeniu innym ni¿ budowlane
oraz dzia³ki nr 112/6 w Siedlêcinie, która korzysta z tego zwolnienia od czêœci rolnej.

Rokowania odbêd¹ siê dnia 25 wrzesieñ 2013 r. (œroda) o godz. 14.30 w Urzêdzie Gminy Je¿ów Sudecki ul. D³uga 63
i prowadzone bêd¹ w oparciu o Rozporz¹dzenie Rady Ministrów z dnia 14 wrzeœnia 2004 r. w sprawie sposobu i trybu
przeprowadzania przetargów oraz rokowañ na zbycie nieruchomoœci (Dz. U. z 2004 r. nr 207, poz. 2108 ze zmianami).
Komisja, po otwarciu rokowañ weryfikuje kompletnoœæ zg³oszeñ udzia³u w rokowaniach i kwalifikuje uczestników do czêœci
ustnej, do której zakwalifikowani zostan¹ oferenci, którzy spe³ni¹ wszystkie warunki formalne. W czêœci ustnej rokowaniom
podlegaæ bêd¹ wszystkie warunki konieczne do zawarcia umowy, w tym zaproponowana w zg³oszeniu cena. Wójt Gminy
Je¿ów Sudecki ma prawo zamkniêcia rokowañ bez wybrania nabywcy nieruchomoœci.

Zg³oszenie udzia³u w rokowaniach nale¿y z³o¿yæ w zamkniêtej kopercie, oznaczonej danymi osobowymi oferenta,
opisanej tytu³em „Zg³oszenie udzia³u w rokowaniach dzia³ka nr...”,  w sekretariacie Urzêdu Gminy Je¿ów Sudecki ul. D³uga
63 do godz. 15.00 dnia 20 wrzeœnia 2013 r. Zg³oszenie powinno zawieraæ: imiê, nazwisko i adres albo nazwê lub firmê
oraz siedzibê je¿eli zg³aszaj¹cym jest osoba prawna lub inny podmiot, datê sporz¹dzenia zg³oszenia, oœwiadczenie, ¿e
zg³aszaj¹cy zapozna³ siê z warunkami rokowañ i przyjmuje te warunki bez zastrze¿eñ, proponowan¹ cenê i sposób jej
zap³aty. Do zg³oszenia nale¿y do³¹czyæ kopiê dowodu wp³aty zaliczki.

Przystêpuj¹cy do rokowañ winni wp³aciæ zaliczkê w wy¿ej okreœlonej wysokoœci, na rachunek bankowy PKO BP S.A.
nr 74 1020 2124 0000 8802 0011 1419 lub gotówk¹ w kasie tut. Urzêdu najpóŸniej do godz. 15.00 dnia 20 wrzeœnia 2013 r.
Zaliczka wp³acona przez oferenta, który wygra rokowania zostanie zaliczona na poczet ceny nabycia. W przypadku uchylenia
siê w/w oferenta od zawarcia umowy kupna, zaliczka przepada na rzecz Gminy tytu³em zabezpieczenia kosztów. Koszt
zawarcia umowy sprzeda¿y, op³aty skarbowe, notarialne, s¹dowe obci¹¿aj¹ nabywcê.

Wszelkich informacji o warunkach rokowañ udzielaj¹ pracownicy Urzêdu Gminy Je¿ów Sudecki ul. D³uga 63, pokój
nr 106, tel. 757-132-254 ,-255 ,-257 w dniach pracy Urzêdu w godz. od 7.30 do 15.30.

Wójt Gminy Edward Dudek

Syndyk masy upad³oœci
og³asza pisemny przetarg na sprzeda¿ ruchomoœci

wchodz¹cych w sk³ad masy upad³oœci Dariusza Kurczewskiego
prowadz¹cego dzia³alnoœæ gospodarcz¹ pod nazw¹ Us³ugi

Informatyczne DAKOM Dariusz Kurczewski za kwotê nie mniejsz¹
ni¿ wynikaj¹c¹ z wyceny.

Na wymienione ruchomoœci sk³adaj¹ siê:
a) samochód terenowy VOLVO XC 90 D5 2.4 TD rok produkcji 2006
b) samochód osobowy JAGUAR S-Type 3.0 rok produkcji 1999
c) wyposa¿enie biura
Regulamin przetargu wraz z cenami jednostkowymi oferowanych ruchomoœci dostêpny jest

w Kancelarii Syndyka przy ul. Kiepury 23a w Jeleniej Górze.
Pisemne oferty w jêzyku polskim winny byæ sk³adane w zaklejonej kopercie z dopiskiem

„OFERTA - V GUp 13/13” w Kancelarii Syndyka przy ul. Kiepury 23a w Jeleniej Górze
w terminie do dnia 11.09.2013r.

Ruchomoœci mo¿na ogl¹daæ do dnia 11.09.2013r. po wczeœniejszym uzgodnieniu z Syndy-
kiem tel. 075-649-33-86. Otwarcie i rozstrzygniêcie przetargu nast¹pi Kancelarii Syndyka
przy ul. Kiepury 23a w Jeleniej Górze w dniu 12.09.2013r. o godzinie 9.00.

O B W I E S Z C Z E N I E
Komornik S¹dowy przy S¹dzie Rejonowym w Jeleniej Górze Remigiusz Juszko,
ul. Sudecka 51 58-500 Jelenia Góra (tel. 75 64 24 084), zawiadamia na podst.
art. 953 kpc w zwi¹zku z art. 955 kpc, ¿e w dniu 24.09.2013 r. o godz. 8.00

sala nr 109 w Wydziale Cywilnym S¹du Rejonowego Jeleniej Górze
ul. Bankowa 18 odbêdzie siê:

  P I E R W S Z A    L I C Y T A C J A

udzia³u 1/8 w nieruchomoœci gruntowej po³o¿onej
w miejscowoœci Wojcieszyce 47 stanowi¹cego w³asnoœæ
d³u¿nika: Jeziorny Andrzej, posiadaj¹ca za³o¿on¹ ksiêgê

wieczyst¹ w Wydziale Ksi¹g Wieczystych S¹du Rejonowego
w Jelenia Góra nr JG1J/00044020/4.

Nieruchomoœæ oszacowana jest na kwotê: 4.000,00 z³.
Cena wywo³awcza w powy¿szej licytacji wynosi: trzy czwarte wartoœci

oszacowania tj. kwotê: 3.000,00 z³.
Zgodnie z art. 962 § 1 przystêpuj¹cy do licytacji obowi¹zany jest z³o¿yæ

rêkojmiê w wysokoœci 1/10 czêœci sumy oszacowania nieruchomoœci,
tj. kwotê 400,00 z³, najpóŸniej w dniu poprzedzaj¹cym licytacjê (liczy siê
moment zaksiêgowania œrodków na koncie kancelarii komornika)
na konto komornika: Bank Millennium S.A. nr 69 1160 2202 0000 0002
1543 1712.

Nieruchomoœæ t¹ mo¿na ogl¹daæ w ci¹gu dwóch tygodni przed licy-
tacj¹, zaœ operat szacunkowy tej nieruchomoœci znajduje siê do wgl¹du
w biurze komornika. Akta postêpowania egzekucyjnego na trzy dni przed
licytacj¹ zostan¹ przes³ane do S¹du Rejonowego w Jeleniej Górze
do Wydzia³u Cywilnego.

Prawa osób trzecich nie bêd¹ przeszkod¹ do przeprowadzenia licytacji
i przys¹dzenia w³asnoœci na rzecz nabywcy bez zastrze¿eñ, je¿eli osoby te
przed rozpoczêciem licytacji nie z³o¿¹ dowodu, i¿ wnios³y powództwo
o zwolnienie nieruchomoœci lub przedmiotów razem z ni¹ zajêtych od egze-
kucji i uzyska³y w tym zakresie orzeczenie wstrzymuj¹ce egzekucjê.

U¿ytkowanie, s³u¿ebnoœci i prawa do¿ywotnika, je¿eli nie s¹ ujawnione
w ksiêdze wieczystej lub przez z³o¿enie dokumentu do zbioru dokumentów
i nie zostan¹ zg³oszone najpóŸniej na trzy dni przed rozpoczêciem licytacji,
nie bêd¹ uwzglêdniane w dalszym toku egzekucji i wygasn¹ z chwil¹ upra-
womocnienia siê postanowienia o przys¹dzaniu w³asnoœci.

O B W I E S Z C Z E N I E
Komornik S¹dowy przy S¹dzie Rejonowym w Jeleniej Górze Remigiusz Juszko,
ul. Sudecka 51 58-500 Jelenia Góra (tel. 75 64 24 084), zawiadamia na podst.
art. 953 kpc w zwi¹zku z art. 983 kpc, ¿e w dniu 26.09.2013 r. o godz. 8.00

sala nr 109 w Wydziale Cywilnym S¹du Rejonowego Jeleniej Górze
ul. Bankowa 18 odbêdzie siê:

D R U G A    L I C Y T A C J A

nieruchomoœci - lokal stanowi¹cy odrêbn¹ nieruchomoœæ
po³o¿onej w miejscowoœci Jelenia Góra,

przy ul. Kiepury 69/1a o pow. 56,77 m kw. stanowi¹cej
w³asnoœæ d³u¿nika Kl¹ska³a Anna, posiadaj¹ca za³o¿on¹
ksiêgê wieczyst¹ w Wydziale Ksi¹g Wieczystych S¹du

Rejonowego w Jeleniej Górze nr JG1J/00056306/0.
Nieruchomoœæ oszacowana jest na kwotê: 117.000,00 z³.
Cena wywo³awcza w powy¿szej licytacji wynosi: dwie trzecie wartoœci

oszacowania tj. kwotê: 78.000,00 z³.
Zgodnie z art. 962 § 1 przystêpuj¹cy do licytacji obowi¹zany jest z³o¿yæ

rêkojmiê w wysokoœci 1/10 czêœci sumy oszacowania nieruchomoœci,
tj. kwotê 11.700,00 z³, najpóŸniej w dniu poprzedzaj¹cym licytacje (liczy siê
moment zaksiêgowania œrodków na koncie kancelarii komornika)
na konto komornika: Bank Millennium S.A. nr 69 1160 2202 0000 0002
1543 1712.

Nieruchomoœæ t¹ mo¿na ogl¹daæ w ci¹gu dwóch tygodni przed licytacj¹, zaœ
operat szacunkowy tej nieruchomoœci znajduje siê do wgl¹du w biurze komor-
nika. Akta postêpowania egzekucyjnego na trzy dni przed licytacj¹ zostan¹
przes³ane do S¹du Rejonowego w Jeleniej Górze do Wydzia³u Cywilnego.

Prawa osób trzecich nie bêd¹ przeszkod¹ do przeprowadzenia licytacji
i przys¹dzenia w³asnoœci na rzecz nabywcy bez zastrze¿eñ, je¿eli osoby te
przed rozpoczêciem licytacji nie z³o¿¹ dowodu, i¿ wnios³y powództwo
o zwolnienie nieruchomoœci lub przedmiotów razem z ni¹ zajêtych od
egzekucji i uzyska³y w tym zakresie orzeczenie wstrzymuj¹ce egzekucjê.

U¿ytkowanie, s³u¿ebnoœci i prawa do¿ywotnika, je¿eli nie s¹ ujawnione
w ksiêdze wieczystej lub przez z³o¿enie dokumentu do zbioru dokumentów
i nie zostan¹ zg³oszone najpóŸniej na trzy dni przed rozpoczêciem licytacji,
nie bêd¹ uwzglêdniane w dalszym toku egzekucji i wygasn¹ z chwil¹ upra-
womocnienia siê postanowienia o przys¹dzaniu w³asnoœci.
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OG£OSZENIE O PRZETARGU
Burmistrz Gminy i Miasta Gryfów Œl¹ski

og³asza I ustny przetarg nieograniczony na sprzeda¿ prawa
w³asnoœci nieruchomoœci niezabudowanej, po³o¿onej

w obrêbie 2 Gryfów Œl. przy ul. Spacerowej, oznaczonej
w ewidencji gruntów jako dzia³ka nr 805 o pow. 870 m kw.

Nieruchomoœæ stanowi w³asnoœæ Gminy Gryfów Œl¹ski. Prawo w³asnoœci jest ujawnione
w zbiorczej ksiêdze wieczystej KW JG1S/00012059/1 w S¹dzie Rejonowym w Lubaniu
w IX Zamiejscowym Wydziale Ksi¹g Wieczystych z/s w Lwówku Œl¹skim, która jest wolna od obci¹¿eñ.

Nieruchomoœæ jest zbywana na podstawie danych z operatu ewidencji gruntów, wiêc wzno-
wienie okazania granic, mo¿e nast¹piæ staraniem i na koszt nabywcy.

Zgodnie z ustaleniami miejscowego planu zagospodarowania przestrzennego dla œródmie-
œcia i zachodniej czêœci miasta Gryfów Œl¹ski - obszar planistyczny „A”, dzia³ka przeznaczona
jest na cele zabudowy mieszkaniowej jednorodzinnej.

Nabywaj¹cy we w³asnym zakresie i na w³asny koszt bêdzie zobowi¹zany dokonaæ uzgodnieñ
zwi¹zanych z infrastruktur¹ techniczn¹ niezbêdn¹ do zabudowy nieruchomoœci oraz j¹ zbudo-
waæ i z tego tytu³u nie bêdzie wystêpowaæ z ¿adnymi roszczeniami finansowymi do Gminy
Gryfów Œl¹ski.

Przetarg odbêdzie siê w dniu 12 wrzeœnia 2013 r. o godz. 11.00 w sali nr 2 w Urzêdzie
Gminy i Miasta Gryfów Œl¹ski - ul. Rynek 1.

Cena netto wywo³awcza nieruchomoœci wynosi 44.300 z³ (s³ownie: czterdzieœci cztery
tysi¹ce trzysta z³otych), do której zostan¹ dodane: 23 proc. podatku VAT i koszty przygoto-
wawcze w wysokoœci 930 z³. sk³adaj¹ce siê na cenê brutto zbywanej nieruchomoœci.

O wysokoœci post¹pienia decyduj¹ uczestnicy przetargu, w tym ¿e minimalne post¹pienie nie
mo¿e byæ ni¿sze ni¿ 1 proc. ceny wywo³awczej (w pe³nych dziesi¹tkach z³otych), które wynosi 450 z³.

W przetargu mog¹ braæ udzia³ osoby fizyczne i prawne, je¿eli wp³ac¹ wadium w formie
pieniê¿nej w kwocie 5 000 z³ (s³ownie: piêæ tysiêcy z³otych) na konto Urzêdu Gminy i Miasta
Gryfów Œl¹ski nr 89 1020 2124 0000 8202 0011 1443 w PKO BP S.A. o/Gryfów Œl¹ski
najpóŸniej w dniu 6 wrzeœnia 2013 r. W dniu przetargu przed³o¿¹ komisji przetargowej dowód
wp³aty wadium wraz z dowodem osobistym osoba fizyczna lub wyci¹giem z KRS i dowodem
osobistym osoba prawna oraz z³o¿¹ oœwiadczenie, ¿e zapozna³y siê z przedmiotem przetargu
i akceptuj¹ podane warunki przetargu bez zastrze¿eñ.

Osobie, która wygra licytacjê wadium bêdzie zaliczone w poczet nale¿noœci, natomiast
w przypadku odst¹pienia od transakcji pomimo zwyciêstwa w przetargu wadium przepada na
rzecz w³aœciciela. Pozosta³ym uczestnikom wadia zostan¹ zwrócone najpóŸniej do 3 dni od dnia
odwo³ania lub zamkniêcia przetargu.

Osoba wygrywaj¹ca przetarg zobowi¹zana bêdzie wp³aciæ ustalon¹ w przetargu cenê brutto
sprzeda¿y nieruchomoœci, nie póŸniej ni¿ do dnia zawarcia umowy w formie aktu notarialnego. Treœæ
z³o¿onego oœwiadczenia przed przetargiem do Komisji przetargowej, osoby wygrywaj¹cej przetarg,
zostanie odpowiednio zapisane w protokole z przetargu i umowie sprzeda¿y za wol¹ obu stron.

Koszt okazania, czy wznawiana granic nieruchomoœci ponosi kupuj¹cy we w³asnym zakresie.
Organizator przetargu zawiadomi osobê ustalon¹ kandydatem na nabywcê nieruchomoœci o

miejscu i terminie zawarcia umowy sprzeda¿y w ci¹gu 21 dni od dnia rozstrzygniêcia przetargu.
Koszty sporz¹dzenia umowy notarialnej oraz s¹dowe za wola obu stron poniesie osoba

ustalona nabywc¹.
Jeœli osoba ustalona nabywc¹ nie stawi siê w wyznaczonym miejscu i terminie do zawarcia

umowy sprzeda¿y bez uzasadnionej przyczyny lub nie dokona zap³aty ustalonej ceny w okreœlo-
nym terminie, to organizator przetargu mo¿e odst¹piæ od zawarcia umowy a wp³acone wadium
do przetargu nie podlega zwrotowi.

Przedmiotow¹ nieruchomoœæ mo¿na ogl¹daæ w dniach 2-6 wrzeœnia 2013 r. w godzinach
10.00 do 14.00, po uprzednim uzgodnieniu ze sprzedaj¹cym.

Szczegó³owe informacje o przedmiocie i warunkach sprzeda¿y mo¿na uzyskaæ w UGiM
Gryfów Œl¹ski, Rynek 1, pok. nr 10, tel. 757812954.

Burmistrz Olgierd PoniŸnik

OG£OSZENIE O PRZETARGU
Burmistrz Gminy i Miasta Gryfów Œl¹ski

og³asza I ustny przetarg nieograniczony na sprzeda¿ prawa
w³asnoœci nieruchomoœci nie zabudowanej, po³o¿onej w obrêbie

Ubocze, oznaczonej w ewidencji gruntów jako dzia³ka nr 614
o pow. 2700 m kw., o symbolu u¿ytków- ³¹ka w klasie IV.

Prawo w³asnoœci Gminy Gryfów Œl¹ski bêdzie ujawnione w Ksiêdze
wieczystej na podstawie z³o¿onego wniosku, w S¹dzie Rejonowym

w Lubaniu IX Zamiejscowym Wydziale Ksi¹g Wieczystych
z/s w Lwówku Œl¹skim, która bêdzie wolna od obci¹¿eñ.

Uzgodnienia warunków zabudowy, przy³¹czy i wykonanie infrastruktury technicznej we w³asnym
zakresie nabywaj¹cego i z tego tytu³u nabywaj¹cy nie bêdzie wystêpowaæ z ¿adnymi roszczeniami
do Gminy Gryfów Œl¹ski.

Gmina Gryfów Œl¹ski nie posiada planu miejscowym zagospodarowania przestrzennego. W studium
uwarunkowañ i kierunków zagospodarowania miasta i gminy Gryfów Œl¹ski, nieruchomoœæ wchodzi
w sk³ad terenów o symbolu P-U: tereny przemys³u i dzia³alnoœci gospodarczej i na taki cel jest sprzeda-
wana. Zagospodarowanie przestrzenne zbywanej nieruchomoœci bêdzie okreœlaæ decyzja o warunkach
zabudowy, o któr¹ nabywaj¹cy wyst¹pi we w³asnym zakresie.

Nieruchomoœæ zbywana jest na podstawie danych z operatu ewidencji gruntów, wiêc wznowienie
punktów granicznych dzia³ki przez geodetê mo¿e nast¹piæ na wniosek i koszt nabywaj¹cego,
a w przypadku wyst¹pienia ewentualnych ró¿nic w powierzchni, to nabywaj¹cy nie bêdzie z tego tytu³u
wystêpowaæ do sprzedaj¹cego z ¿adnymi roszczeniami.

Przetarg odbêdzie siê w dniu 24 wrzeœnia 2013 roku o godz. 11.00 w sali nr 2 Urzêdu Gminy
i Miasta Gryfów Œl¹ski ul. Rynek 1.

Cena netto wywo³awcza nieruchomoœci wynosi 49.500 z³. (s³ownie: czterdzieœci dziewiêæ tysiêcy
piêæset z³otych, do której zostan¹ dodane 23  proc. podatku VAT i koszty przygotowawcze w wysokoœci
320 z³. sk³adaj¹ce siê na cenê brutto zbywanej nieruchomoœci.

Wadium: 5.000 z³. (s³ownie: piêæ tysiêcy z³otych).
O wysokoœci post¹pienia decyduj¹ uczestnicy przetargu, z tym, ze post¹pienie nie mo¿e wynosiæ mniej

ni¿ 1 proc. ceny wywo³awczej, z zaokr¹gleniem w górê do pe³nych dziesi¹tek z³otych.
W przetargu mog¹ braæ udzia³ osoby fizyczne i prawne, je¿eli wp³ac¹ wadium w podanej kwocie

w pieni¹dzu, gotówk¹ na konto Urzêdu Gminy i Miasta Gryfów Œl¹ski nr 89 1020 2124 0000 8202 0011
1443 w PKO BP S.A. o/Gryfów Œlaski najpóŸniej w dniu 20 wrzeœnia 2013 r. oraz w dniu przetargu
przed³o¿¹ Komisji przetargowej komplet dokumentów uprawniaj¹cych do udzia³u w przetargu tj: dowód
wp³aty wadium z dowodem to¿samoœci, oœwiadczenie o zapoznaniu siê z przedmiotem przetargu, treœci¹
niniejszego og³oszenia przetargowego i przyjêciu ich bez zastrze¿eñ oraz to, ¿e z tytu³u wykonania mediów
infrastruktury technicznej we w³asnym zakresie, czy wznowienia granic dzia³ki nie bêd¹ wystêpowaæ do
Gminy Gryfów Œl¹ski z ¿adnymi roszczeniami, co zostanie odpowiednio zapisane w umowie sprzeda¿y
przedmiotowej nieruchomoœci.

Osobie, która wygra licytacjê wadium bêdzie zaliczone na poczet nale¿noœci, natomiast w przypadku
odst¹pienia od transakcji pomimo zwyciêstwa w przetargu wadium przepada a rzecz w³aœciciela. Pozosta-
³ym uczestnikom wadia zostan¹ zwrócone najpóŸniej do 3 dni od dnia odwo³ania lub zamkniêcia przetargu.

Osoba wygrywaj¹ca przetarg zobowi¹zana bêdzie wp³aciæ jednorazowo cenê brutto ustalon¹
w przetargu, nie póŸniej ni¿ do dnia zawarcia umowy w formie aktu notarialnego, wp³ata powinna byæ
potwierdzona na koncie sprzedaj¹cego.

Organizator przetargu zawiadomi osobê ustalon¹ kandydatem na nabywcê nieruchomoœci o miejscu
i terminie zawarcia umowy sprzeda¿y w ci¹gu 21 dni od dnia rozstrzygniêcia przetargu.

Koszty sporz¹dzenia umowy notarialnej oraz s¹dowe zobowi¹zuje siê ponieœæ osoba ustalona
nabywc¹.

Jeœli osoba ustalona nabywc¹ nie stawi siê w wyznaczonym miejscu i terminie do zawarcia umowy
sprzeda¿y bez uzasadnionej przyczyny lub nie dokona zap³aty ustalonej ceny w okreœlonym terminie, to
organizator przetargu mo¿e odst¹piæ od zawarcia umowy a wp³acone wadium do przetargu nie podlega
zwrotowi.

Nieruchomoœæ mo¿na ogl¹daæ w dniach 16-20 wrzeœnia br. w godzinach pracy urzêdu, po uprzednim
uzgodnieniu.

Szczegó³owe informacje o przedmiocie i warunkach sprzeda¿y mo¿na uzyskaæ w UGiM Gryfów Œl¹ski
ul. Rynek 1, pok. nr 10, tel. 757812954.

Burmistrz Olgierd PoniŸnik

Zarz¹d Jeleniogórskiej Spó³dzielni Mieszkaniowej
zawiadamia cz³onków oczekuj¹cych na mieszkania, ¿e posiada lokal mieszkalny z „ruchu ludnoœci”:

Elsnera 1 m. 32, powierzchnia u¿ytkowa 49,25 m kw., dwa pokoje, kuchnia, ³azienka z wc, przedpokój, parter w budynku
piêciokondygnacyjnym, piwnica 1,83 m kw.

Cena: 107 900 z³.
Mieszkanie mo¿na obejrzeæ zg³aszaj¹c siê w Administracji przy ul. Sygietyñskiego 1, telefon 75 75 42 188;
Warunkiem zawarcia umowy przeniesienia odrêbnej w³asnoœci lokalu jest wp³ata ceny za lokal w terminie 30 dni od dnia powiadomienia

przez Spó³dzielniê o przyjêciu oferty.
Koszty zawarcia aktu notarialnego i pozosta³e koszty zwi¹zane z przeniesieniem odrêbnej w³asnoœci pokrywa w ca³oœci cz³onek

Spó³dzielni.
Zainteresowani cz³onkowie oczekuj¹cy proszeni s¹ o sk³adanie pisemnej oferty o zawarcie umowy o ustanowienie i przeniesienie

odrêbnej w³asnoœci lokalu w sekretariacie Spó³dzielni przy ul. Ró¿yckiego 19 - pokój nr 220, II piêtro - w terminie do dnia 27.08.2013 r.,
telefon 75 75 43 293.

W przypadku wiêkszej liczby chêtnych o zakwalifikowaniu zadecyduje numer umowy „w sprawie okreœlenia kolejnoœci przydzia³u
mieszkania spó³dzielczego”.

W przypadku braku ofert od cz³onków oczekuj¹cych
Zarz¹d Jeleniogórskiej Spó³dzielni Mieszkaniowej

og³asza przetarg nieograniczony dla osób fizycznych na zawarcie umowy
o ustanowienie i przeniesienie odrêbnej w³asnoœci lokalu:

Elsnera 1 m. 32, powierzchnia u¿ytkowa 49,25 m kw., dwa pokoje, kuchnia, ³azienka z wc, przedpokój, parter w budynku
piêciokondygnacyjnym, piwnica 1,83 m kw.

Cena: 107 900 z³, wadium: 10 790 z³.
Mieszkanie mo¿na obejrzeæ zg³aszaj¹c siê w Administracji przy ul. Sygietyñskiego 1 telefon 75 75 42 188;
Ró¿nicê pomiêdzy cen¹ nabycia a wadium osoba wygrywaj¹ca przetarg jest obowi¹zana wp³aciæ przed zawarciem aktu notarialnego nie

póŸniej ni¿ w terminie 14 dni po przetargu.
Przetarg odbêdzie siê 29.08.2013 r. o godzinie 10.00 w sali nr 225, II piêtro w siedzibie Spó³dzielni przy ul. Ró¿yckiego 19.
Warunkiem przyst¹pienia do przetargu jest wniesienie wadium. Wadium nale¿y wp³aciæ najpóŸniej w dniu przetargu, lecz nie póŸniej ni¿

na 30 minut przed wyznaczon¹ godzin¹ przetargu, w kasie Spó³dzielni przy ul. Ró¿yckiego 19 czynnej od poniedzia³ku do pi¹tku w godz.
8.00-14.30.

Wadium przepada w wyniku jednostronnego zerwania umowy przez nabywcê.
Koszty zawarcia aktu notarialnego i pozosta³e koszty zwi¹zane z przeniesieniem odrêbnej w³asnoœci pokrywa w ca³oœci Nabywca.
Zastrzega siê prawo uniewa¿nienia przetargu bez podania przyczyny.

Zapraszamy do wziêcia udzia³u w przetargu.
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Burmistrz Kamiennej Góry
informuje,

 ¿e na tablicy og³oszeñ w Urzêdzie Miasta

zosta³y wywieszone wykazy z dnia 12 sierpnia 2013 r.
nieruchomoœci przeznaczonych do zbycia.

Sêdzia Komisarz w postêpowaniu upad³oœcio-
wym obejmuj¹cym likwidacjê maj¹tku

Bogus³awa Kubali prowadz¹cego dzia³alnoœæ
gospodarcz¹ pod nazw¹ Zak³ad Instalacyjno-

Budowlany Bogus³aw Kubala (Sygn. Akt
V GUp 5/13) og³asza, ¿e syndyk sporz¹dzi³

i przed³o¿y³ listê wierzytelnoœci upad³ego, któr¹
ka¿dy zainteresowany mo¿e przegl¹daæ

w sekretariacie S¹du Gospodarczego w Jeleniej
Górze, ul. Wzgórze Koœciuszki 2, pokój 19

W terminie dwóch tygodni od dnia og³oszenia
w Monitorze S¹dowym i Gospodarczym mo¿na z³o¿yæ
Sêdziemu Komisarzowi sprzeciw co do uznania b¹dŸ
odmowy uznania wierzytelnoœci.

Sêdzia Komisarz w postêpowaniu upad³oœcio-
wym obejmuj¹cym likwidacjê maj¹tku Magdale-
ny Marciniak prowadz¹cej dzia³alnoœæ gospo-
darcz¹ pod nazw¹ ATAK SPORT (Sygn. Akt
V GUp 2/13) og³asza, ¿e syndyk sporz¹dzi³
i przed³o¿y³ listê wierzytelnoœci upad³ego,

któr¹ ka¿dy zainteresowany mo¿e przegl¹daæ
w sekretariacie S¹du Gospodarczego w Jeleniej

Górze, ul. Wzgórze Koœciuszki 2, pokój 19.

W terminie dwóch tygodni od dnia og³oszenia
w Monitorze S¹dowym i Gospodarczym mo¿na z³o¿yæ
Sêdziemu Komisarzowi sprzeciw co do uznania b¹dŸ
odmowy uznania wierzytelnoœci.



31
Nr 34, 20 sierpnia 2013 OG£OSZENIA

ZARZ¥D SPÓ£DZIELNI MIESZKANIOWEJ
„ GRYF” W GRYFOWIE ŒL¥SKIM

OG£ASZA PRZETARG
Na wolne lokale mieszkalne w nastêpuj¹cych

miejscowoœciach:  MIRSK, GIEBU£TÓW.

Rozstrzygniêcie przetargu odbêdzie siê w dniu 03.09.2013 roku
o godzinie 10 w siedzibie

Spó³dzielni przy ulicy Kolejowej 64 w Gryfowie Œl¹skim.
Wadium w wysokoœci 10  proc. wartoœci rynkowej lub wk³adu mieszka-

niowego nale¿y wp³aciæ na konto
Spó³dzielni PKO BP o Gryfów Œl¹ski Nr 76 1020 2124 0000 8202 0007

4138 w terminie do dnia 02.09.2013 roku do godziny 15.00
Lokale mo¿na ogl¹daæ od 20.08.2013 do 30.08.2013 roku

Szczegó³owe informacje mo¿na uzyskaæ na stronie internetowej
www.smgryf.pl lub pod nr telefonu 75 7813411, 75 7813440.

O B W I E S Z C Z E N I E
Komornik S¹dowy przy S¹dzie Rejonowym w Jeleniej Górze Remigiusz Juszko,
ul. Sudecka 51 58-500 Jelenia Góra (tel. 75 64 24 084), zawiadamia na podst.
art. 953 kpc w zwi¹zku z art. 983 kpc, ¿e w dniu 13.09.2013 r. o godz. 8.45

sala nr 110 w Wydziale Cywilnym S¹du Rejonowego Jeleniej Górze ul. Bankowa
18 odbêdzie siê:

D R U G A    L I C Y T A C J A

nieruchomoœci - lokal stanowi¹cy odrêbn¹
nieruchomoœæ - po³o¿onej w miejscowoœci

Jelenia Góra, przy pl. Ratuszowy 19-20-21/3 kl.20
o pow. u¿ytkowej 15,70 m kw. stanowi¹cej

w³asnoœæ d³u¿nika Lasota Czes³awa, posiadaj¹ca
za³o¿on¹ ksiêgê wieczyst¹ w Wydziale
Ksi¹g Wieczystych S¹du Rejonowego
w Jeleniej Górze nr JG1J/00079012/9.

Nieruchomoœæ oszacowana jest na kwotê: 63.000,00 z³.
Cena wywo³awcza w powy¿szej licytacji wynosi: dwie trzecie

wartoœci oszacowania tj. kwotê: 42.000,00 z³.
Zgodnie z art. 962 § 1 przystêpuj¹cy do licytacji obowi¹zany jest z³o¿yæ

rêkojmiê w wysokoœci 1/10 czêœci sumy oszacowania nieruchomoœci,
tj. kwotê 6.300,00 z³, najpóŸniej w dniu poprzedzaj¹cym licytacje (liczy
siê moment zaksiêgowania œrodków na koncie kancelarii komornika)
na konto komornika:

Bank Millennium S.A. nr 69 1160 2202 0000 0002 1543 1712.
Nieruchomoœæ t¹ mo¿na ogl¹daæ w ci¹gu dwóch tygodni przed licy-

tacj¹, zaœ operat szacunkowy tej nieruchomoœci znajduje siê do wgl¹du
w biurze komornika. Akta postêpowania egzekucyjnego na trzy dni przed
licytacj¹ zostan¹ przes³ane do S¹du Rejonowego w Jeleniej Górze
do Wydzia³u Cywilnego.

Prawa osób trzecich nie bêd¹ przeszkod¹ do przeprowadzenia licytacji
i przys¹dzenia w³asnoœci na rzecz nabywcy bez zastrze¿eñ, je¿eli osoby te
przed rozpoczêciem licytacji nie z³o¿¹ dowodu, i¿ wnios³y powództwo
o zwolnienie nieruchomoœci lub przedmiotów razem z ni¹ zajêtych od
egzekucji i uzyska³y w tym zakresie orzeczenie wstrzymuj¹ce egzekucjê.

U¿ytkowanie, s³u¿ebnoœci i prawa do¿ywotnika, je¿eli nie s¹ ujawnione
w ksiêdze wieczystej lub przez z³o¿enie dokumentu do zbioru dokumen-
tów i nie zostan¹ zg³oszone najpóŸniej na trzy dni przed rozpoczêciem
licytacji, nie bêd¹ uwzglêdniane w dalszym toku egzekucji i wygasn¹
z chwil¹ uprawomocnienia siê postanowienia o przys¹dzaniu w³asnoœci.

Wójt Gminy
Je¿ów Sudecki

informuje, ¿e w siedzibie
Urzêdu Gminy

przy ul. D³ugiej 63
w Je¿owie Sudeckim zosta³y
wywieszone na okres 21 dni

wykazy nieruchomoœci
gruntowych

przeznaczonych
do dzier¿awy.

Wójt Gminy Edward Dudek
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LOKALE

SPRZEDAM nowe mieszkanie 3-poko-
jowe, 69 m kw., balkon, 262.000 z³. Tel.
509-963-753. G1901-G

SPRZEDAM mieszkanie 3-pokojowe, I
piêtro os. Orle, 180.000,- (bez poœredników),
75/75-53-397; 506-773-171. G1987-G

DO WYNAJÊCIA pomieszczenia maga-
zynowo- us³ugowe, biurowe w centrum,
dogodny dojazd, parking, 503-167-006.

G1996-G
POMOGÊ sprzedaæ, wynaj¹æ lub zamie-

niæ ka¿d¹ nieruchomoœæ, www.cpn24.pl
605-826-036. G2061-G

DO WYNAJÊCIA 3-pokojowe umeblo-
wane. Tel. 694-116-537, 600-974-148.

G2325-G
SPRZEDAM mieszkanie w Kowarach 3

pokoje, s³oneczne, dobra lokalizacja. Tel.
607-610-266. G2358-G

POKOJE dla studentów k/ Politechniki
w Cieplicach, 75/75-513-75; 603-811-609.

G2367-G
WYNAJMÊ lub sprzedam 4-pokojowe

502-244-056. G2370-G
SPRZEDAM lub zamieniê na wiêksze

komfortow¹ kawalerkê na Zabobrzu, 30 m
kw. umeblowana, s³oneczna, ciep³a, IV piê-
tro. Kontakt: 607-493-517.

ZAMIENIÊ z Kowar na Jeleni¹ Górê
mieszkanie spó³dzielcze w³asnoœciowe, 50
m kw., II piêtro trzy pokoje, c.o., ³azienka,
w cichej okolicy na równorzêdne lub wiêk-
sze. Tel. 607-493-517. G2412-G

SPRZEDAM mieszkania z balkonami
z widokiem na Karkonosze nowo wybu-
dowane 33, 37, 57 m kw.; 1, 2, 3-pokojo-
we; (piwnice, gara¿e podziemne) gotowe
do zamieszkania- Cieplice, Ceglana 5,
502-12-36-48; www.jelbud.pl G2532-G

POKOJE do wynajêcia, 794-908-387.
G2561-G

POKOJE, 607-483-013. G2564-G
RÓ¯YCKIEGO, wynajmê trzypokojowe,

692-722-686. G2583-G
SPRZEDAM lub wynajmê 2-pokojowe

mieszkanie bez poœredników. Tel.
660-437-723. G2600-G

POKÓJ z aneksem i ³azienk¹ do wyna-
jêcia w Cieplicach, 75/75-570-85;
535-955-441. G2605-G

SPRZEDAM mieszkanie 4-pokojowe,
Szklarska Porêba. Tel. 503-92-58-78.

G2606-G
DO WYNAJÊCIA lub sprzedania 5 lokali

u¿ytkowych w atrakcyjnym miejscu J.G od
40 do 160 m kw., 510-124-844. G2610-G

DO WYNAJÊCIA mieszkanie 3-pokojo-
we. Tel. 695-630-528. G2629-G

DO WYNAJÊCIA 3-pokojowe mieszka-
nie na Paderewskiego. Tel. 728-782-097.

G2634-G
DO WYNAJÊCIA samodzielna kawaler-

ka w Sobieszowie, 668-77-38-56;
606-34-64-24. G2635-G

SPRZEDAM 2 pokoje, 47 m kw. Zabo-
brze. Tel. 530-227-893. G2638-G

SPRZEDAM mieszkanie 44,6 m kw.
centrum, poddasze, klimatyzacja. W³aœciciel
605-030-050. G2642-G

WYNAJMÊ mieszkanie trzy pokoje w
samym centrum J. Góry, 1.200 z³+ woda+
gaz. Tel. 668171393. G2644-G

MIESZKANIE bezczynszowe 2-pokojo-
we, 38 m- Maciejowa, zadbane w ³adnej
okolicy, 89.000,- sprzedam, 698-340-416,
510-459-808. G2665-G

DO WYNAJÊCIA dla wymagaj¹cych wil-
lowo- apartamentowe, umeblowane, wypo-
sa¿one, z aneksem kuchennym, piêtro willi
3 pokoje, parking, du¿y ogrodzony teren,
faktura- Wroc³awska. Tel. 513-966-229.

G2666-G
NOWA kawalerka Zabobrze 80.000,

603-925-484 JGN.
MIESZKANIE z ogrodem Mys³akowice,

tanio, 603-925-484 JGN. G2667-G
LOKAL do wynajêcia Zabobrze,

664-307-857. G2673-G

NOWE mieszkania do sprzeda¿y Jele-
nia Góra, ul. Przeskok. 2 i 3-pokojowe
ka¿dy lokal z balkonem, cena od 3000 z³/
m kw. Tel. 698-277-034; 604-752-003.

G2676-G

ŒCIS£E centrum pomieszczenia do wy-
najêcia, 794-289-548. G2693-G

TANIO  wynajmê pomieszczenie
magazynowe 70 m kw. z placem ok.
1000 m kw., ogrodzone, monitorowa-
ne ul. K. Miarki 18D. Tel. 601-057-718.

G2694-G

POKÓJ z internetem niepal¹cej stu-
dentce  wynajmê,  609-521-453.

G2706-G
WYNAJMÊ mieszkanie 3-pokojowe, 65

m kw. na Zabobrzu. Tel. 796-989-796.
G2707-G

WYNAJMÊ mieszkanie 2-pokojowe,
umeblowane, na Zabobrzu. Tel.
509-546-117. G2715-G

MAM do wynajêcia 2-pokojowe,
665-550-721. G2717-G

DO WYNAJÊCIA nieumeblowane, 3-po-
kojowe mieszkanie, centrum. Tanio!!!
510-001-760. G2719-G

SPRZEDAM lub wynajmê mieszkanie
70 m kw., dwa pokoje po kapitalnym re-
moncie w Sobieszowie, 606-672-548;
668-849-789. G2729-G

DO WYNAJÊCIA dwupokojowe, Urocza,
881-230-255. G2730-G

SPRZEDAM mieszkanie 3-pokojowe,
110 m, po remoncie w centrum Kowar,
502-849-773. G2731-G

DO WYNAJÊCIA nowy komfortowy lo-
kal u¿ytkowy 86 m kw., I p. winda, centrum
tel. 502-045-638.

WWW.NIERUCHOMOSCIKARKONOSKIE.PL
OKAZJA, Kiepury, 2-pokojowe 99.000

NK 502-045-638.
KAWALERKA, Cieplice 49.000 NK

502-045-638.
MA£CU¯YÑSKIEGO, 2-pokojowe, par-

ter, idealne dla niepe³onosprawnych NK
601-55-64-94.

2-POK. Grabarów, 89.000 NK
501-090-928.

KAR£OWICZA, 47 m kw., 128.000 NK
502-045-638.

SOSNÓWKA, kawalerka 27.000 NK
601-55-64-94.

KARPACZ, nowa kawalerka 32 m, NK
601-55-64-94.

ZABOBRZE II, 3-pok. 54 m 108.000 NK
601-55-64-94. G2736-G

SPRZEDAM du¿e piêkne mieszkanie,
Jelenia Góra, Sk³odowskiej, bez poœredni-
ków, 75/75-248-67. G2743-G

DO WYNAJÊCIA kawalerka dla ma³o
wymagaj¹cych tylko na wrzesieñ, paŸdzier-
nik, cena 400 z³. Tel. 75/75-215-89;
795-203-490. G2746-G

WYNAJMÊ salon fryzjersko- kosme-
tyczny 2 pomieszczenia 60 m, parter Woj-
ska Polskiego, mo¿liwoœæ zmiany dzia³al-
noœci: biuro, gabinet, apteka itp. Warunki
do uzgodnienia. Tel.  509-266-386.

G2747-G
DO WYNAJÊCIA atrakcyjny lokal han-

dlowo- us³ugowy 60 m kw. z witryn¹, par-
ter w centrum, 886-484-039.

DO SPRZEDANIA kawalerka po remon-
cie, 886-484-039. G2748-G

SPRZEDAM pawilon handlowy w cen-
trum Sobieszowa. Tel. 601-880-444.

G2750-G

DO WYNAJÊCIA mieszkanie dwupo-
kojowe 50 m kw., pe³ne wyposa¿enie,
nowy budynek, centrum, blisko UE. Tel.
605-49-00-74; 75/713-00-49. G2751-G

MIESZKANIE 95 m, II piêtro, jasne, roz-
k³adowe, do zamieszkania, okolica Ma³ej
Poczty. Bez poœredników 503 387 906.

DO WYNAJÊCIA komfortowy lokal przy
teatrze, parter, na gabinet lekarski, kancela-
riê, biuro, 1300 z³+ media, 661-114-212.

DO WYNAJÊCIA pokój osobne wejœcie,
kuchnia, ³azienka. Tel. 667-62-19-47.

KAWALERKA 42 tys. centrum,
513-369-560. G2757-G

SPRZEDAM mieszkanie 2-pokojowe w
Piechowicach, 607-887-510. G1446-K

SPRZEDAM mieszkanie 112 m kw. ul.
Matejki, Jelenia Góra 2500 z³/ m kw. Cena
do negocjacji, 502-451-482. G1449-K
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SPRZEDAM piêknie po³o¿on¹ dzia³kê
budowlan¹ w Leœnym Zaciszu ko³o Jele-
niej Góry. Woda, gaz, pr¹d, telekomunika-
cja, dogodny dojazd. Tel. 695-725-857.

F5049-G
PRZYJMÊ ziemiê pomiêdzy Maciejow¹

a Dziwiszowem. Tel. 695-725-857. G457-G
DZIA£KA 15 arów zabudowania na Za-

bobrzu, 601-267-302. G1768-G
PIÊKNA dzia³ka budowlana- Kopaniec,

601-86-38-38. G1848-G
DZIA£KI budowlane 23 i 37 arów,

ogrodzone, niezalewowe, walory przyrodni-
cze, 15 minut do Jeleniej Górze. Tel.
604-567-395. G2070-G

SPRZEDAM dom w zabudowie szere-
gowej na Zabobrzu III. Telefon
603-759-413. G2181-G

SPRZEDAM ziemiê w Karpaczu z
mo¿liwoœci¹ zabudowy, niedaleko cen-
trum, ³adne widoki, 609-48-54-13.

G2289-G

SZKLARSKA Porêba. Dzia³ka pod
pensjonat, hotel. Widok na góry. Prywat-
nie. Tel: 603106030, e-mail:
jadwigaj@gmx.net G2352-G

CIEPLICE dzia³ka z piêknym widokiem
1100, 185.000,- 607-608-209.

KARPACZ centrum dom z dzia³k¹ wi-
dokow¹ 400 m, 400.000,- 607-608-209.

KARPACZ centrum dzia³ka 850 m,
250.000,- 607-608-209. G2386-G

SPRZEDAM dzia³kê budowlan¹, widok
na Karkonosze, 605-030-050. G2452-G

SPRZEDAM bliŸniaka w Je¿owie Sudec-
kim przy Kiepury, 140 m kw. dzia³ka 760 m
kw. do wykoñczenia. Tel. 603-139-998.

DZIA£KA Je¿ów Sudecki przy Kiepury
1500 m uzbrojona. Tel. 603-139-998.

G2509-G
£ADNY dom 220 m kw. w zadbanym

ogrodzie 6500 m kw. 5 km od Karpacza
sprzedam, 506-76-88-43. G2576-G

MALOWNICZO po³o¿one dzia³ki budow-
lane w Dziwiszowie. Kontakt: 516-082-114.

G2604-G
SPRZEDAM czynny pensjonat w Mi-

cha³owicach z pe³nym wyposa¿eniem,
530.000 z³, 504-505-743. G2632-G

ATRAKCYJNE dzia³ki budowlane z me-
diami w Staniszowie. Tel. 607-360-220.

G2636-G
SPRZEDAM dom 180 m kw. Jelenia

Góra, Podgórze. Tel. 75/64-38-638.
G2640-G

DOM po remoncie Rybnica okolice, ta-
nio, 603-925-484 JGN.

PENSJONAT/ dom 450.000 z³,
603-925-484. G2668-G

ŒCIÊGNY- ³adna dzia³ka budowlana
w dobrej  cenie.  Tel .  792-048-009.

G2686-G
SPRZEDAM dzia³ki budowlane- Sobie-

szów, widok na Zamek Chojnik, panoramê
Jeleniej Góry, 75 z³/ m kw.- do negocjacji,
500-238-072. G2703-G

PODGÓRZYN. Dzia³ki budowlane+
media (bez poœredników), 510-964-374.

G2725-G

SPRZEDAM dom Piechowice dzia³ka
600 m. Tel. 696-472-071. G2732-G

SPRZEDAM dom jednorodzinny w ma-
lowniczej dzielnicy Cieplic. Atrakcyjna cena.
Telefon 600024776. G2735-G

WWW.NIERUCHOMOSCIKARKONOSKIE.PL
MYS£AKOWICE, Czerwony Dworek,

piêkny nowy dom sprzedamy. NK
601-55-64-94.

DOMY na wsi ok. Jeleniej Góry, sprze-
damy NK 601-55-64-94.

PÓ£ bliŸniaka Cieplice NK
601-55-64-94.

DZIA£KA 2600 D¹browica, NK
601-55-64-94.

DZIA£KA 4400 Janowice NK
601-55-64-94.

JAGNI¥TKÓW, dzia³ka 1,5 ha, s³onecz-
na, widoki NK 601-55-64-94.

SZKLARSKA Por. pensjonat 990.000
NK 601-55-64-94.

DZIA£KA 3000 Stara Kamienica NK
601-55-64-94. G2737-G

SPRZEDAM dzia³kê budowlan¹ 1200 m
m kw. w Mys³akowicach z warunkami zabu-
dowy 45 z³/m kw. Tel. 794-758-036.

G2745-G
NOWY dom 175 tys. z³, 513-369-560.

G2756-G
DOM w Jeleniej Górze - sprzedam Tel.

kont. 530-507-605. G871-K
SPRZEDAM nowy dom w Szklarskiej

Dolnej, pow. 75 m kw., tel. 757172418.
G1530-K

TANIO biuro magazyn gara¿ do wyna-
jêcia w Piechowicach, 796-339-644.

G1534-K

MOTORYZACYJNE

KUPIÊ powypadkowe, uszkodzone,
721-72-16-66.

AUTOSKUP- powypadkowe, ca³e,
510-52-29-68. F4052-G

URZÊDOWA kasacja pojazdów;
www.carbo.jgora.pl 75/713-74-12.

F4386-G
KUPIÊ ka¿de auto, 693-82-82-83.

F4961-G
AUTOZ£OMOWANIE odbiór lawet¹ za

ka¿de auto p³acimy, 500-812-760. F5386-G
POMOC drogowa, 506-536-136.

F5387-G

OPONY nowe, u¿ywane Pasiecznik,
75/78-93-651.

FELGI prostowanie, sprzeda¿,
75/78-93-651.

KLIMATYZACJA 150 z³, 75/78-93-651.
G1083-G

KUPIÊ ka¿de auto, 511-209-408.
AUTO skup, 882-222-219. G1220-G

SKUPUJEMY samochody, stan obo-
jêtny, bez OC, przegl¹du, ca³e, rozbite, le-
galne dokumenty, w³asny transport,
792-182-217. G2161-G

SKUP samochodów- gotówka,
533-699-999. G2533-G

KUPIÊ auto ca³e, uszkodzone bez prze-
gl¹du OC, 500-403-803. G2613-G

SPRZEDAM, Fiata Cinquecento, 1993,
601-34-69-68. G2675-G

SPRZEDAM Peugeot Partner- blaszak,
2001; 3.900,- Tel. 781-153-776. G2716-G

KUPIÊ ka¿de auto, 784-155-155.
G1533-K

KUPNO

AUTA ca³e uszkodzone, 721-72-16-66.
KUPIÊ ka¿de auto, 507-736-710.

F4053-G
KUPIÊ ka¿de auto, 693-82-82-83.

F4962-G
KUPIÊ antyki, 695-702-259. G458-G
KUPIÊ stare obrazy, meble, i ró¿ne

przedmioty przedwojenne. Tel.
692-382-933; 75/76-12-418. G1891-G

SKUP ksi¹¿ek. Dojazd. Gotówka,
509675586. G65-K

SPRZEDA¯

DREWNO kominkowe, 512-170-233.
F4799-G

DREWNO kominkowe, piecowe, sezo-
nowane, 603-781-271. G25-G

BUKOWE- kominkowe, 506-070-359.
G94-G

PIASEK, t³uczeñ, kamieñ, ziemia ogro-
dowa, 601-267-302. G1769-G

SK£AD Opa³u Kowary. Transport gra-
tis. Tel. 75/76-13-091. G1921-G

LOMBARD „Aleksis” oferuje na
sprzeda¿: bi¿uteriê z³ot¹ i srebrn¹. Nasze
atuty to: niska cena, ogromny wybór bi-
¿uterii z ca³ego œwiata. Znudzi³a Ci siê
Twoja stara bi¿uteria- u nas wymienisz j¹
na now¹. Zapraszamy: Jelenia Góra, ul.
Armii Krajowej 9, tel. 75/76-46-183, Za-
bobrze, pl. Targowy 75/643-87-47.

G2112-G

DREWNO kominkowe- sezonowane,
ró¿ne wymiary, 601-799-452.

POD£OGI tradycyjne z drewna parkie-
ty, podbitki, boazerie, 601-799-452.

G2611-G
DREWNO kominkowe piecowe rozpa³-

kowe. Tel. 692-314-428. G2615-G
WÊGIEL czeski najtaniej, drewno opa-

³owe. Tel. 727-235-168. G2621-G
DREWNO kominkowe i opa³owe. Tel.

888-174-322. G2678-G
SUPER czeski brykiet dêbowo- buko-

wy, do kominków, pieców i c.o., jedna tona
brykietu to 4- 5 mp drewna, 509-796-168.

G2680-G
DREWNO opa³owe 120 z³/ mp,

608-002-313. G2714-G

HUMUS, zwietrzelina, t³uczeñ, kliniec,
piasek- zapewniam transport,
663-140-625. G2724-G

WÊGIEL czeski, 502653804. G873-K
PIECE gazowe Vaillant 1.000,- (mon-

ta¿) 691686772. G1500-K
ZAMRA¯ARKA- cztery szuflady firmy

Liebherr (ma³o u¿ywana) oraz baga¿nik da-
chowy na dwa rowery Thule, 797-623-886.

G1532-K

US£UGI

DOMOFONY- monta¿, naprawa, kon-
serwacja, serwis, doradztwo, 601-76-57-35;
75/64-27-027. F4068-G

JUNKERSY, piece, kuchnie, instalacje
gazowe- monta¿, naprawy, przegl¹dy,
604-569-785; 75/76-49-496;
www.gazwidrom.net F4125-G

WWW.OPIEKA-NAD-GROBAMI.COM
F4200-G

ROLETY, roletki, ¿aluzje, markizy, mo-
skitriery, daszki. Producent, 76/870-53-48;
608-289-703. F4805-G

STUDIO Parkiet „Kornik” wykonuje
profesjonalnie: cyklinowanie bezpy³owe,
uk³adanie parkietów, pod³óg, paneli: oferuje
szerok¹ gamê klejów, lakierów, œrodków
konserwuj¹cych, 75/75-12-879,
609-736-480. F4883-G

CYFROWA telewizja naziemna,
502-102-333. F5005-G

PRZEPROWADZKI kompleksowe,
516-146-075; 75/76-73-971;
www.przeprowadzki-kompleksowe. pl

F5225-G
ROLETY, ¿aluzje monta¿, naprawy,

604-460-139. F5255-G
£AZIENKI kompleksowo: kafelki, hy-

draulika, panele, malowanie, g³adzie, ogól-
nobudowlane, 601-148-406. F5304-G

CYKLINOWANIE, uk³adanie, profesjo-
nalnie, 601-313-541; 75/76-735-46.

F5315-G
TRANSPORT autolawet¹+ 5 osób,

506-536-136. F5388-G
DACHY- materia³y bezpoœrednio od

producenta; zni¿ki dla wspólnot mieszkanio-
wych, 696-328-445. G1-G

KOPARKO-£ADOWARKA, wywrotka 6
ton, 509-224-047. G16-G

DACHY, 726-54-39-39. G70-G
REMONTY wykoñczenia wnêtrz

601792196. G86-G
RZECZOZNAWCA budowlany, opinie,

kosztorysy, 601-570-426. G129-G
PROFESJONALNE uk³adanie p³ytek;

www.solidnekafelkowanie.pl 607-858-433.
G185-G

PODCIŒNIENIOWE czyszczenie dywa-
nów, wyk³adzin, tapicerek, us³ugi równie¿ w
firmie, odbieramy- przywozimy, wysoka ja-
koœæ us³ug. Zapraszamy, 609-172-300,
75/75-242-66. G187-G

WK£ADY kominowe monta¿, sprzeda¿,
608-495-534. G343-G

KANALIZACJA- udro¿nianie, oczyszcza-
nie odp³ywów, zalania- osuszanie. Hydrauli-
ka- kompleksowo, 609-172-300. G358-G
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CYFROWA telewizja naziemna. Tel.
75/644-50-80. G376-G

ANTENY TV-SAT, monta¿, naprawa,
502-102-333. G548-G

SIECI komputerowe lan wi-fi,
663-663-369. G962-G

ELEKTRYCZNE instalacje pomiary od-
biory, 663-663-369. G963-G

ANTENY- sprzeda¿, monta¿, sewis. Tel.
75/610-63-15. G1051-G

NAPRAWA, Serwis AGD- tanio. Pralki,
chodziarki, zmywarki, oryginalne czêœci, na-
prawy domowe, 608307730, Wiejska 29.

G1202-G
DACHY, rynny, obróbka, 784-196-933.

G1275-G
WYWROTKA 14 ton, 608-649-813.

G1327-G

DREWNIANE okna, schody, balkony.
Tel. 603-783-607. G1537-G

STOLARSTWO/ ciesielstwo. Tel.
603-783-607. G1547-G

RUSZTOWANIA- wypo¿yczalnia, skup,
sprzeda¿, 533-699-999. G1665-G

KOPARKO-£ADOWARKA+ m³ot.
Transport- wywrotka 15 ton, piasek,
¿wir. Tel. 607-377-280; 75/64-38-350
Je¿ów Sudecki, www.wtg-transport.pl

G1828-G
ELEKTROINSTALATORSTWO, pomia-

ry, zapraszamy wspólnoty mieszkaniowe,
gwarancje, negocjacje +48/667058585,
+48/605458999. G1871-G

BRUKARSTWO- doradztwo, projekt,
wykonanie; www.brukpol.net Tel.
663-232-265. G1875-G

PROJEKTY budowlane z pozwoleniem
na budowê, 532-477-258. G1898-G

DACHY- remonty promocja- 30% na
materia³y i wykonawstwo, 696-328-445.

G1899-G
TELEWIZORY, dekodery, naprawy do-

mowe, 75/75-31-105; 504-58-64-00.
G1937-G

ELEKTRYK, 691-810-105. G1938-G
KOPARKO-£ADOWARKA+ m³ot. Tel.

602-78-16-93. G1944-G
ROLETY, „Ares”, 75/76-43-430.
¯ALUZJE „Ares”, 75/76-43-430.

G1948-G
BUDOWA domów od fundamentów po

dach ciesielstwo, www.firma-transbud.pl
502-409-086. G1963-G

WYWROTKA, 502-409-086. G1981-G
HYDRAULICZNE, 693-833-985.

G1991-G
PIASEK, kliniec, grysy kolor,

502-409-086. G2003-G
T£UCZEÑ, 502-209-086. G2015-G
CIESIELSTWO- dekarstwo,

502-409-086. G2023-G
DACHY- 601-872-363. G2032-G
DACHY- 502-953-366. G2054-G
WIDEOFILMOWANIE i Fotografia. Prze-

grywanie VHS na DVD. Tel. 796-478-667
www.FotonART.pl G2073-G

DACHY 602-884-480. G2104-G
KOPARKO-£ADOWARKA, wywrotka 15

ton, roboty ziemne, humus, zwietrzelina,
prace porz¹dkowe, 510-964-374. G2108-G

REMONTY mieszkañ- 691-631-082.
G2122-G

PRANIE dywanów, tapicerek- profesjo-
nalnie, 601-56-65-08. G2159-G

STOLARSTWO- renowacje, drzwi,
okna, meble na wymiar, schody. Tel.
500-408-841. G2165-G

INSTALACJE elektryczne, pomiary, sys-
temy alarmowe, domofony, anteny, kame-
ry, sieci komputerowe, 603-117-054.

G2220-G
PRZEPROWADZKI- transport,

609-631-072. G2226-G
NAPRAWY pralek, zmywarek. Tel.

608-812-320. G2230-G
ŒWIADECTWA energetyczne,

510-240-885.
PROJEKTOWANIE budowlane, oceny

techniczne, 600-201-769. G2236-G
PRALKONAPRAWY, 603-83-54-83.

G2277-G

US£UGI elektryczne kompleksowo,
profesjonalnie, odbiory, pomiary, projek-
ty, nadzór, 601-158-355. G2340-G

JUNKERSY serwis. Tel. 500-50-50-02.
GAZ serwis. Tel. 500-50-50-02.
WUKO- Pogotowie Kanalizacyjne. Tel.

500-50-50-02.
TERMET serwis. Tel. 500-50-50-02.
ELEKTRYK 40 lat praktyki,

500-50-50-02. G2341-G

KONTENEROWY wywóz gruzu i
œmieci. Wynajem kontenerów. Tel.
500-766-817. G2344-G

VIDEOFILMOWANIE+ foto,
510-127-605. G2382-G

PRANIE dywanów, tapicerek, wyk³a-
dzin. Dobre œrodki czyszcz¹ce firmy Kar-
cher+ dojazd gratis, 781-88-36-88.

G2400-G

TYNKI maszynowe, jakoœæ gwaranto-
wana, 604-905-562. G2415-G

HYDRAULIK- tanio i solidnie Tel.
791-001-236. G2417-G

„OGRODY Joanny”, ogrody miejski,
wiejskie, dzikie. Us³ugi kopark¹, brukarstwo,
605-450-340. G2424-G

FIRMA budowlana „Domus” z okolic
Zakopanego- budowa domów od podstaw-
dachy- ocieplenia wolne terminy solidnie,
terminowo, niedrogo. Tel. 601954432.

G2427-G
CYKLINOWANIE bezpy³owe- renowa-

cja, 663-232-378. G2442-G
PODCIŒNIENIOWE dog³êbne czyszcze-

nie pranie dywanów, wyk³adzin, tapicerki
meblowej, samochodowej- Karcher. „Ma-
rek- Dywanik”, 792-216-960. G2453-G

US£UGI koparka JCB- roboty ziemne.
Tel. 602-740-609; 75/76-79-062. G2454-G

DACH- naprawa z gwarancj¹,
517-191-371. G2489-G

ELEKTRYK 24 h. Monta¿ instalacji, awa-
rie, drobne naprawy, pomiary, domofony,
kamery- monitoring CCTV, 601-717-759;
www.elektrykjeleniagóra.pl G2494-G

KOMPUTERY- naprawy domowe,
606-423-607. G2495-G

DACHY od A do Z rabaty na materia-
³y i robociznê, upusty dla wspólnot. Do-
jazd oraz wycena gratis, wolne terminy na
2013 rok. Tel. 535-044-951.

TAPICERSTWO od A do Z. Przyjazd do
klienta, transport i wycena gratis. Tel.
880-044-951.

TRANSPORT/ przeprowadzki- miasto,
kraj, zagranica, 3 samochody ró¿ne gabary-
ty. Tel. 880-044-951.

DACHY solidne pl Tel. 535-044-951.
G2500-G

RENOWACJA pod³óg, schodów,
691-385-780. G2514-G

CYKLINOWANIE, lakierowanie pod³óg.
Tel. 695-823-040. G2516-G

KONTENERY: wywóz gruzu, œmieci,
727-548-554. G2543-G

ŒCINKA drzew w trudnych warun-
kach, OC, Vat, 507-086-025. G2546-G

ŒCINKA drzew trudnych. doœwiadcze-
nie, OC. 602-637-388. G2549-G

TRANSPORTOWE, przeprowadzki, bus
podwy¿szany, doœwiadczenie, dyspozycyj-
noœæ, 782-021-371. G2557-G

STOLARSKO- ciesielskie naprawy, re-
nowacje, podbitki, drzwi, okna, solidnie, fa-
chowo. Tel. 609-477-529. G2562-G

MUZYK orkiestra z tr¹bk¹,
609-299-524. G2570-G

KOSZENIE trawy, 510-243-111.
G2573-G

MINIKOPARKA- wynajem, przy³¹cza
gazowe, elektryczne, wodno- kanalizacyjne,
fundamenty, ogrodzenia, bramy. Tel:
665189955. G2575-G

ŒWIADECTWO energetyczne tanio,
profesjonalnie, solidnie 506214285.

G2594-G
HYDRAULIKA kanalizacja, gaz, monta¿

kuchenek, junkersów, 604-922-815.
G2597-G

RUSZTOWANIA- wynajem- monta¿-
transport. Tel. 605-410-752. G2612-G

SPECJALISTYCZNA œcinka drzew. Tel.
692-314-428. G2614-G

REMONTY mieszkañ, 693-295-537.
G2616-G

TELEWIZJA Cyfrowa- LCD, Plasma, na-
prawy domowe i warsztatowe RTV Hi-Fi
SAT Serwis, ul. Matejki 1A. Tel. 75/75-241-
51; 602-373-343. G2617-G

DACHY Mrówka 793-676-758. Zni¿ki
dla wspólnot mieszkaniowych. G2618-G

ELEWACJE, tynki zewnêtrzne, malowa-
nie dachów, rynny, ogrodzenia, bramy, re-
monty, 530-118-146; 508-142-302.

G2622-G
ŒWIADECTWA (certyfikaty) energe-

tyczne budynków- tan io ,  so l idn ie ,
696-469-325.

POMIARY elektryczne- budynków,
urz¹dzeñ, 696-469-325. G2626-G

DACHY, naprawy, konserwacja, eks-
presowo, tanio, 501-258-867. G2633-G

„TWÓJ Ogrodnik” prace ogrodowe,
www.twojogrodnik.org.pl Tel. 600-540-190.

G2643-G
ELEKTRYK, 664-475-323. G2647-G
PRACE minikopark¹- drena¿e, kanaliza-

cje, wodociagi, osuszanie domów. Tel.
502-559-051. G2649-G

MALOWANIE wnêtrz mieszkañ, solid-
nie, starannie, 796-670-784. G2653-G

RUSZTOWANIA, zsyp do gruzu,
ogrodzenie placu budowy- osuszacz- wy-
najem, 535-955-441; 75/75-570-85.

G2655-G
DOCIEPLENIA elewacje budynków. Tel.

606-404-190.
REMONTY wykoñczenia wnêtrz. Tel.

606-404-190.
RUSZTOWANIA wynajem, monta¿. Tel.

606-404-190.
FASADY- renowacje. Tel. 606-404-190.

G2657-G
US£UGI brukarskie, drena¿e, wszelkie

roboty ziemne, 793-242-677. G2659-G
HYDRAULIK- tanio i solidnie Tel.

791-001-236. G2661-G
BUDOWA domów od A-Z docieplenia,

remonty, gwarancja, 695-112-363.
G2664-G

KLIMATYZACJE, wentylacje, naprawa
lodówek, 530-857-676. G2674-G

REMONTY tanio gwarancja,
509-924-523.

REMONTY, 604-992-041.
RUSZTOWANIE, 509-924-523.

G2681-G
TANIO budowa domu, dachy, ogro-

dzenia, remonty. Tel. 784-768-300.
G2687-G

POSADZKI cementowe, betonowe, ja-
strychy- mixokretem, zalewanie ogrzewa-
nia pod³ogowego, zacieranie mechanicz-
ne, 603-930-562. G2690-G

MALOWANIE, tapety, kafelki regipsy,
gwarancje, 884-04-99-86. G2695-G

BRUKARSTWO- uk³adanie kostki gra-
nitowej i betonowej. Solidnie, terminowo.
Gwarancja za wykonan¹ pracê. Tel.
668-165-266. G2700-G

AUTOTRANSPORT- meble+ inne,
665-550-721. G2718-G

NAPRAWA maszyn do szycia,
603-324-921. G2720-G

KOPARKO-£ADOWARKA, wywrotka
15 ton, prace ziemne, rozbiórki, przy³¹-
cza, 510-964-374. G2723-G

ZDUN, 887-095-801. G2727-G
MALOWANIE, g³adzie, kafelki, panele,

regipsy, 795-633-248. G2728-G
PRACE budowlane w drewnie, pod³ogi,

tarasy, altanki, zadaszenia, 603-037-217.
G2742-G

MINIKOPARKA, 781-134-275. G2749-G
KOSZENIE kombajnem zbo¿owym mul-

czowanie ³¹k, ugorów inne us³ugi rolnicze,
508-568-555. G2753-G

RUSZTOWANIA, wynajem, 607860418.
G204-K

FOTOGRAFIA, filmowanie. Kreatyw-
nie, nowoczeœnie. Ca³e jeleniogórskie
+48602689349;  v ideoexpress.p l

G301-K

GARA¯E blaszane- wzmocnione, bra-
my gara¿owe, kojce. Dowóz, monta¿ gra-
tis- ca³y kraj. Producent (75)6409205,
(71)7071441: 509038426, 696753588
www.robstal.pl Raty! G864-K

TYNKI maszynowe. Tel. 502-151-468.
G1121-K

REMONTY dachów, elewacji, wynajem
rusztowañ, 508-298-394. G1182-K

NAPRAWA sprzêtu AGD, 533-146-025.
G1388-K

CYKLINOWANIE, solidnie+ schody,
697-143-799. G1452-K

MURARZ podejmie budowê. Regipsy,
docieplenia, malowanie, szalowanie scho-
dów. Tel. 75/78-14-008; 726622-306.

G1528-K
TYNKI maszynowe cementowo- wa-

pienne gipsowe 602824801. G1535-K

LEKARSKIE

WSZYWKI przeciwalkoholowe,
601-83-50-12.

WSZYWKI przeciwalkoholowe. Tel.
603-78-57-80. F5361-G

VIAGRA, cialis, 601-960-615;
605-405-855. G2094-G

ZIEZIULA Andrzej. Pulmonolog, in-
ternista. Wizyty domowe, EKG. Tel.
601-75-81-60. Gabinet: Teatralna 1,
pok.110; wtorki, pi¹tki od 16.00- 17.00.

G2180-G
ENDOKRYNOLOG specjalista gineko-

log-po³o¿nik, androlog, lek. med. W³odzi-
mierz Wiciak: choroby tarczycy, ginekolo-
giczne, niep³odnoœæ kobiet i mê¿czyzn za-
burzenia erekcji. USG. Przyjmuje: codzien-
nie w godz. rannych i popo³udniowych Je-
lenia Góra, Ró¿yckiego 4. Telefony: gabinet
75/75-312-90: domowy 75/75-52-126.
Mo¿liwoœæ rejestracji na godziny. Zni¿ka dla
emerytów i rencistów przy leczeniu chorób
tarczycy. G2258-G

PSYCHIATRA Bogus³aw Zasêpa nerwi-
ce, depresja, zaburzenia psychiczne, odtru-
cia, wizyty domowe. Tel. 602-804-195.

G2260-G
GINEKOLOG- rejestracja

www.kunkiewicz.info równie¿ telefonicznie
602-17-27-94. G2268-G

GABINET Rehabilitacji, www.erykol-
szak.pl 697-855-631. G2431-G

SPECJALISTA seksuolog, ginekolog-
po³o¿nik, Anna Pominkiewicz USG. Laser.
Codziennie. W.Polskiego 3/2, 602-479-306.

G2447-G
ALKOHOLOODTRUCIA, pielegniarka,

lekarz tel. 502361579. G2475-G

ESPERAL wszywki. Gabinet Chirur-
gii i Ultrasonografii (USG). Dr nauk
med. Aleksander Bia³as. Specjalista chi-
rurg. Diagnostyka, zabiegi, ¿ylaki, he-
moroidy, rektoskopia. Obdukcje i opinie
lekarsko- s¹dowe. USG: tarczyca, gru-
czo³y piersiowe kontrola sutków po
mammografii, pe³ny zakres jamy brzusz-
nej, nerki, pêcherz, gruczo³ krokowy, j¹-
dra. USG dzieci. Jelenia Góra, ul. Te-
atralna 1. Codziennie. Tel. bezpoœredni
601-70-92-87; 75/64-24-200 dom
75/75-231-07. G2505-G

OKULISTYCZNE wizyty domowe- co-
dziennie, 500-011-695. G2506-G

DERMATOLOG specjalista Makarewicz
Barbara. Jelenia Góra, pl. Ratuszowy 55/3
przyjmuje w poniedzia³ki, pi¹tki od 15.30-
19.00; w œrody po 17.00, w soboty po reje-
stracji telefonicznej, 75/75-233-00;
602-13-53-62. G2535-G

REUMATOLOG Waldemar Markie-
wicz, leczenie chorób reumatycznych i
osteoporozy. Przyjmuje: wtorki, czwartki
od 16.00. Jelenia Góra ul. Kiepury 51.
Rejestracja telefoniczna 603-540-303.

G2541-G
PSYCHIATRA- Ryszarda Czerniawska,

specjalistyczna terapia nerwic i zaburzeñ
psychicznych. Jelenia Góra, pl. Piastowski
30, ul. Cieplicka 223/1. Rejestracja telefo-
niczna: 693-583-915. G2544-G

ORTODONCJA, aparaty sta³e, rucho-
me. E. £oœ, gabinet ul. Klonowica 2/5, I
piêtro, 75/752-60-43; 603-690-556.

G2566-G
STOMATOLOG Jacek £oœ, Klonowica 2,

I piêtro, 75/752-60-43; 607-106-335.
G2567-G

PSYCHIATRA, Jacek Madejek, gabi-
net specjalistyczny, wizyty domowe,
609-752-830. G2654-G

A L K O H O L O O D T R U C I A ,
603-082-316. G964-K

ANGIOLOG Joanna Olszewska- Rocz-
niak, leczenie chorób ¿y³, zakrzepicy,
mia¿d¿ycy, diagnostyka obrzêków koñczyn,
kwalifikacja do operacji naczyniowych, prze-
p³ywy naczyniowe szyjne i koñczyn dolnych
USG- DOPPLER, Sprzymierzonych 4, reje-
stracja 516815337. G1061-K

PEDIATRA- wizyty domowe- Katarzyna
Rzepka- Dawiskiba, 666099907. G1277-K

PSYCHOTECHNICZNE  badania
www.psycho-testy.pl 662098399.

G1321-K

LARYNGOLOG- foniatra Dorota Gigiel.
Badanie videoendoskopowe gard³a i krtani.
Diagnostyka i leczenie zaburzeñ s³uchu u
dzieci i doros³ych. Sygietyñskiego 7. Reje-
stracja (8.00- 18.00), 75/76-73-567.

G1391-K
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PRACA

PRACOWA£EŒ za granic¹- zwrot podat-
ku, 75/75-240-44; 601-55-44-10.

KINDERGELD Niemcy, 75/75-240-44;
601-55-44-10. F5391-G

AVON konsultantka, 692-494-164.
G131-G

SALON erotycznego masa¿u w He-
idelberg- Niemcy szuka atrakcyjnych
pañ. Zapewniam zakwaterowanie, ob-
s³ugê w jêzyku polskim i super zarob-
ki .  Tel .  0049/175-240-70-35;
www.wel lnessdeluxe-massagen.de

G2202-G

ZATRUDNIÊ- remonty mebli,
517-191-371. G2488-G

ZATRUDNIÊ od zaraz dekarza. Tel.
535-044-951; 506-027-079. G2501-G

WYDZIER¯AWIÊ szwalnie- cena 500 z³,
tylko musisz dobrze szyæ. Tel. 517-467-293.

G2531-G
ZATRUDNIÊ stolarza- praca w terenie.

Tel. 609-477-529. G2563-G

PRZYSTAÑ  Twórcza- Cieplickie
Centrum Kultury poszukuje instrukto-
rów i lektorów: pozytywnie zakrêco-
nych, uwielbiaj¹cych pracê z dzieæmi: -
warsztatów artystycznych,-
warsztatów multimedialnych, -kursów
jêzykowych.  Umowa z lecenie.
Ul. P. Œciegiennego 5/7, 757122892;
s e k r e t a r i a t @ p r z y s t a n t w o r c z a . p l

G2589-G

PRZYJMÊ do pracy recepcjonistkê w
hotelu w Karpaczu. Tel. 698-769-396.

G2591-G
RESTAURACJA Pasja zatrudni pracow-

ników na stanowisku kelner. Oferty prosi-
my sk³adaæ codziennie od godz. 10.00-
12.00. Tel. 75/64-30-535. G2650-G

PRZYJMÊ do pracy kierowcê kat. „B”,
514-065-837. G2705-G

ZATRUDNIÊ gospodyniê domow¹ na
emeryturze lub rencie do samotnej straszej
osoby w okolicy Jeleniej Góry. Tel.
504-218-065. G2721-G

ZATRUDNIÊ fryzjerkê damsk¹ lub wy-
dzier¿awiê stanowisko 550,-/ m-c,
514-140-802. G2741-G

AGENCJA towarzyska w Niemczech
miasto Kiel nad morzem zatrudni dziewczy-
ny. Wysokie zarobki od 2,5 tys. euro
tyg.,100% bezpieczenstwa, dyskrecji. Zapew-
niamy przejazd - proszê o telefony i smsy na
numer tel. 0049/ 15773370957. G1239-K

POŒREDNICTWO Pracy „Partner” po-
szukuje opiekunek osób starszych do le-
galnej, dobrze p³atnej pracy w Niemczech.
Informacja tel. 75/64-72-250 lub 42,
www.agencja-partner.pl G1451-K

PRZYJMÊ do pracy w Mys³akowicach
kucharzy oraz pomoce kuchenne. Informa-
cje pod numerem telefonu 512392437.

G1454-K
ZATRUDNIMY g³ównego ksiêgowego-

Miejski Dom Kultury „Muflon”. Szczegó³y na
www.muflon.sobieszow.pl tel. 75/7553770.

G1497-K
PILARZY i ZUL-a zatrudniê do pracy na

terenie Niemiec. Wysokie zarobki. Kontakt:
791-394-203. G1499-K

„KARCZMA Œl¹ska” Karpacz przyjmie
kelnerkê, tel. 605-633-231. G1529-K

KOLPORTER- Express zatrudni kurie-
rów- rozwóz przesy³ek. Wymagana dzia-
³alnoœæ gospodarcza oraz samochód bus.
Wynagrodzenie adekwatne do zaanga¿o-
wania oraz operatywnoœci. Oferty sk³adaæ
K-Ex, ul. Okopowa 6, 58-500 Jelenia Góra.
Tel. 75/752-31-06. G1536-K
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NAUKA

MATEMATYKA, fizyka, chemia- tanio i
fachowo. Tel. 660-768-324. F4229-G

T£UMACZ przysiêg³y jêzyka angielskie-
go, 502-207-330. F4318-G

T£UMACZ przysiêg³y jêzyka francuskie-
go- t³umaczenia, nauka, 606-110-774.

G1465-G
MATEMATYKA, fizyka, chemia- tanio.

Tel. 606-62-82-49; 535-153-548. G2090-G
OSK „Plus”, Kiepury 27B/1, Pijarska

32, kursy, weekendowe, ekspresowe, do-
szkalanie, raty, Tel. 502-266-499;
www.plus.prawojazdy.com.pl G2091-G

T£UMACZ przysiêg³y jêzyka niemieckie-
go, 75/642-44-21, 501-648-318. G2416-G

ANGIELSKI 516125237. G2449-G
PRZYGOTUJÊ do egzaminu z matema-

tyki, 691-952-248. G2639-G
ANGIELSKI- korepetycje, t³umaczenia,

matura. Tel. 661-544-321. G2726-G

MATRYMONIALNE

„AMOR” Jelenia Góra, Promocja 50%,
75/75-23-084, 600-983-771. G2692-G

DUET- Lubañ, 604-361-418. G579-K

RÓ¯NE

ZESPÓ£ wesela, 693-735-247. G316-G
FOTOGRAFIA œlubna, okolicznoœciowa,

664-483-309; www.wobiektywie.jgora.pl
G344-G

WESELA- Restauracja „Nad Potokiem”
w Kaczorowie, pieczone prosiê, noclegi,
75/74-121-78, www.nadpotokiem.com

G1876-G

RODZINNY Dom Pomocy „Jesienny
Liœæ” posiada wolne miejsca dla osób star-
szych- Dziwiszów, 516-067-924. G1946-G

WRÓ¯KA, 723-048-348. G2656-G
SPRZEDAM ziemiê humus- bez kamie-

ni. Tel. 502-435-097. G2744-G
SZUKAM do wynajêcia gara¿u w Cie-

plicach. Tel. 603-213-875. G1527-K

WETERYNARYJNE

ODDAM kotki, 517-708-696. G1453-K

TURYSTYCZNE

PRZEWOZY osobowe: Niemcy, Belgia,
Holandia Austria z adresu na adres.
www.jgexpres.pl 75/75-263-85;
502-451-470. Biuro: Jelenia Góra, ul. D³uga
4/5. Zapraszamy. F4509-G

MONACHIUM, Jezioro Bodeñskie;
www.kamilbus.pl 75/78-13-910;
604-419-643.

HAMBURG, Bremen i okolice z adresu
na adres, 75/78-13-910, 604-419-643.

LICENCJONOWANY przewóz osób do
Niemiec. Z adresu na adres, szybko, tanio,
solidnie, bezpiecznie, 75/78-13-910;
604-419-643; www.kamilbus.pl F5148-G

LICENCJONOWANY przewóz osób do
Berlina, 609-605-223; 75/78-13-910.

BERLIN- codziennie, lotniska,
609-605-223; 75/78-13-910. F5149-G

„WOJTEX” Polska, Niemcy tanio;
www.buswojtex.pl 75/721-07-26;
601-696-751. G61-G

BERLIN- najtaniej, 75/75-212-33;
506-105-413. G1024-G

BERLIN przewozy. Tel. 75/64-920-90;
603-425-425. G1839-G

PRZEWOZY osobowe „Dario” Niemcy-
Austria, 75/78-12-746; 604-672-112;
www.przewozydario.pl G2346-G

TOP-TRANS przewozy osobowe do
Niemiec i Holandii, pe³ny pakiet ubez-
pieczeñ, auta klimatyzowane, szybko i
wygodnie, z adresu na adres, szósty
przejazd 50% gratis, 75/75-33-219,
601-94-64-24; www.top-trans.jgora.pl

G2470-G

MPT- przewozy na lotniska: Praga, Ber-
lin, Wroc³aw, Drezno. F-ra VAT. Tel.
607-763-204. G2545-G

LOTNISKA- przewozy, 602-120-624.
G2660-G

ELJAN-TRANS przewozy krajowe- miê-
dzynarodowe, luksusowe autobusy
9,18,21,45, 51-osobowe, 602-660-819;
www.eljan-trans.pl G2691-G

PRZEWOZY do Belgii, Holandii, Nie-
miec z adresu na adres, 75/75-18-141;
514-065-837. G2704-G

PEGAZ. Przewozy osobowe do Nie-
miec- najlepsza cena 175 z³/ za osobê.
Rabaty dla opiekunek. Tel. 748-187-464;
665-359-696; www.przewozy-pegaz.pl

G2738-G

DAR-POL przewozy osobowe Niemcy
Pó³nocne, 75/75-18-255, 607-222-369.

BERLIN- Hamburg- Bremen okolice,
607-222-369, 75/75-18-255.

DAR-POL przewozy lotniska Berlin Dre-
zno Lipsk, 607-222-369.

DAR-POL przewozy osobowe Niemcy
Po³udniowe, 75/75-18-255; 607-222-369.

HEILBRONN: Stuttgart- Freiburg okoli-
ce, 607-222-369; 75/75-18-255.

NURNBERGIA Monachium Jezioro
Bodeñskie i  okol ice,  75/75-18-255;
607-222-369.

DAR-POL przewozy osobowe Niemcy
Œrodkowe (Esen, Bonn, Sigen, Koblenz,
Frankfurt (okolice), super ceny,
607-222-369; 75/75-18-255.

DAR-POL przewozy osobowe do Nie-
miec z adresu na adres bez przesiadki,
75/75-18-255; 607-222-369. G2739-G

DOBRY wypoczynek Miêdzywodzie-
pokoje z ³azienkami, balkonami nad mo-
rzem,www.gruwi.pl/wczasy; 91/381-48-35;
608-821-370. G165-K

REWAL 50 m morze,  wczasy,
91/386-26-11,  502-550-864,
www.tedi.pl G485-K

JEDNODNIOWE wycieczki autokarowe
z Karpacza, Jeleniej Góry, Kowar i in. do
Wiednia, Pragi, Berlina, Drezna, Skalnego
Miasta i inne. Informacje na
www.bakar.info 601556495. G1448-K

TOWARZYSKIE

EROTYCZNA masa¿ystka,
785-156-727.

POCI¥GAJ¥CA kobieta dla starszych
panów, 724-186-211.

SEKSOWNA blondi z ³adnym biustem,
785-156-727. G2140-G

MARTA prywatnie, 795-811-914.
WYJAZDY, 795-811-914. G2486-G
M£ODA namiêtna Magda zaprasza na

full serwis, 888-177-906.
ZAPROSZÊ, przyjadê, 602-861-000.
SZYBKIE numerki w centrum,

501-830-202.
PRZYJMÊ panie, 504-998-223.

G2637-G
CH£OPAK. Tel .  690-648-154.

G2651-G
100,-/ godz., 517-866-429.
KWADRANS na Zabobrzu,

667-720-413.
KAMILA 796-691-135.
DOJRZA£A Kaja, 885-319-656.
LENA, 782-115-982.
SEKSOWNA trzydziestolatka,

796-691-134.
NIE piêkne lecz umiejêtne 100,-/ godz.,

697-577-650.
DOJRZA£E panie zapraszaj¹,

517-681-501. G2663-G
ZGRABNA i zadbana 40-latka zaprosi

full serwis od 12.00, 691-943-975.
PODEJMÊ wspó³pracê z dziewczyn¹-

wysokie zarobki, 693-610-396.

INGA 40-latka zaprasza na mi³¹ zaba-
wê od 12.00, 514-587-388.

SUPER Agnieszka 30-latka zaprasza na
mi³¹ zabawê od 12.00, 782-604-903.

G2740-G
BLONDYNKA od 8.00, 782-719-364.
„FRANCUZ” jak lubisz 728-271-237.
KWADRANS w centrum, 782-719-364.
MARTYNA,  728-271-237 .

G2752-G
BOLES£AWIEC Agata 36 lat, zaprasza,

tel. 723-272-926. G1351-K
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SPRZEDA¯          SPRZEDA¯          SPRZEDA¯          SPRZEDA¯

BIZNES  BIZNES  BIZNES  BIZNES  BIZNES  BIZNES

BIZNES

BIURO Rachunkowe, 75/64-38-224;
606-940-585. F4572-G

NAJTAÑSZY lombard „Aleksis”
zaprasza do swoich punktów w Jele-
niej Górze: Armii Krajowej 9, tel.
75/76-46-183; Zabobrze, pl. Targowy
75/643-87-47. Nasze zalety to: najni¿-
sze odsetki, mi³a i cierpliwa obs³uga,
d³ugoletnia tradycja. Prowadzimy skup
i sprzeda¿ z³ota, komputerów, table-
tów, telefonów itp. G2111-G

BEZP£ATNE porady prawne- ka¿dy
wtorek w Jeleniej Górze, 602-46-78-12.

G2343-G
PRAWNIK porady, sporz¹dzanie

pism, windykacja, 75/641-65-66,
606-245-298. G2534-G

BOCIAN po¿yczki- gotówka do
domu klienta, bez BIK, dzwoñ teraz:
515-065-300. G2684-G

SPRZEDAM dochodow¹ hodowlê
szynszyli linii duñskiej w okolicy Je-
leniej  Góry,  0049/81-37-24-19.

G2708-G
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POZIOMO: 1. Zrobi odwrotnie, - 5. Tam poluj na raka, - 9. Przed klimą, - 10. 
Chłopi zjechali do miasta, - 11. Myśli ma wypadkowe, - 16. Ani suwak, ani guzik, 

- 17. Ciągnie od dołu, - 20. Twoja duszyczka, - 21. Opanowany filozoficznie, - 22. 
Za korkiem w aucie, - 24. W kategoriach estetyki. - 27. Pod świńskim okiem, - 28. 
Góry SDM, - 29. Meta arki, - 30. Ciągnie podróżnika, - 31. Z gorzkimi migdałami.

PIONOWO: 1. Miał kłopot z nosem, - 2. Tarcza dla kabaretu, - 3. Po ataku, - 4. 
Fiacik, - 5. Popłynęły z Odrą, - 6. Tyle samo po obu stronach, - 7. Więcej niż 
prałactwo - 8. Kobiety nie gniecie na grzbiecie, - 12. Mierzy to tak, - 13. Bój u 
dentysty, - 14. Nabita w lesie, - 15. Córki dla córki, - 18. Udaje na scenie, - 19. 
Lepsza część posiadania, - 21. Dziczy oręż, - 23. Powiązana z cudami, - 24. 
Związana z morzem, - 25. Pojawia się w nocy, - 26. Okrągłe nadziane.

(rap)
W rozwiązaniu wystarczy podać hasło ułożone z pól oznaczonych w prawym 

dolnym rogu. Na odpowiedzi (tylko na oryginalnych kuponach) czekamy 
dziesięć dni od daty ukazania się numeru. 

Rozwiązanie wszystkich haseł krzyżówki jest dostępne na stronie www.
nj24.pl w zakładce rozmaitości.

Rozwiązanie krzyżówki nr 32
DROGA TROLLI
Za prawidłowe rozwiązanie krzyżówki nr 32 nagrodę pieniężną w wysokości 

50 zł otrzymuje Mariola Piątek z Jeleniej Góry (prosimy o kontakt z redakcją).

nr 34

Imię i nazwisko: Joanna Suchanecka
Zajęcie: inicjatorka i założycielka w 2009 roku Wodnego Przedszkola „Kubuś”, jedynego dotąd  

w Jeleniej Górze. Organizuje i prowadzi zajęcia pływania dla niemowląt od trzeciego miesiąca życia  
i dla małych dzieci do czterech lat (zajęcia wraz z rodzicami). Uczy też pływania w Wałbrzychu, Jaworze, 
Karpaczu i w Osiecznicy. Członek Polskiego Stowarzyszenia Pływania Niemowląt. Sędzia koszykówki.

Brawa dla:
Młodych i aktywnych Francuzów, 

Niemców i Polaków, którzy podczas 
niecodziennych wakacji przy pracy 
(tzw. workcamp), przez dziesięć dni 
odnowili infrastrukturę turystyczną 
w Czarnowie, zakonserwowali po-
witalne tablice i ławy dla turystów, 
zbudowali mur oporowy. Aby móc 

działać dla dobra lokalnej społecz-
ności górskiej wioski, ponad 20 
osób z własnej kieszeni zapłaciło 
za przyjazd i pobyt.

(stob)
Parafian i gości IV Festynu Para-

fialnego „Wierzyć i prawdziwie żyć” 
w Miszkowicach. Zebrane pieniądze 
zostały przekazane na trwający re-
mont wieży kościoła.

(stob)

Gwizdy dla:
Wszystkich kierowców samocho-

dów, którzy upodobali sobie jeżdże-

nie po ścieżce pieszo-rowerowej 
na odcinku od ulicy Drzymały w 
kierunku elektrowni wodnej wzdłuż 
Młynówki. Część tych „łamaczy” za-
kazów to pewnie klienci pobliskiej 
smażalni. Ale, czy nie zdrowiej i 
przyjemniej byłoby się przespace-
rować lub pojechać rowerem na 
rybkę? A swoją drogą, to w ten 
rejon mogłaby częściej zaglądać 
Straż Miejska.

GOK
Pracownicy sklepu z odzieżą 

w Cieplicach. Klientka poprosiła 

o podanie bluzki, która wisiała 
na wieszaku. Jak twierdzi, pra-
cownica odpowiedziała: ale to 
jest droga bluzka, bo ona jest 
podwójna. Widać, na przyszłość 
lepiej najpierw zapytać o cenę, 
bo drogich bluzek w tym sklepie 
chyba nie sprzedają...

(ROB)
Ekspedientek stoiska mięsnego 

w Kauflandzie w Jeleniej Górze- 
Zabobrze, które sprzedają wcze-
śniej pokrojoną wędlinę w plastry. 
Klientka, która dokonała zakupu 

w piątek 9.08 o ok. godz. 17.00, 
niemile była zaskoczona, rozpako-
wując zakupioną szynkę w domu, 
Okazało się, że pomiędzy plastry 
włożone były skrawki posiekanej 
szynki i paski tłuszczu. Odpadów 
było więcej niż plasterków szyn-
ki. Taka sytuacja zdarzyła się nie 
pierwszy raz. A może ekspedientki 
kroiłyby wędlinę przy kliencie, a 
wówczas uniknięto by takich nie-
przyjemnych sytuacji?

(isz)

1. Mieszkam tu, bo...
Tutaj się urodziłam, tu jest mi dobrze. Podczas ogólnopolskich konferencji i szkoleń o tematyce basenowo - 

dziecięcej zawsze pada pytanie o miejsce zamieszkania. Jelenia Góra i okolice u wielu osób z różnych rejonów 
Polski zawsze wzbudzają miłe wspomnienia. Coś w tym jest!

2. Lekcja z dzieciństwa, którą zapamiętałam:
Pierwsze, co mi przychodzi na myśl i faktycznie zostało do dziś: Gdy byłam dzieckiem, często z mamą Violettą 

jeździłam autobusem MZK do babci Marianny. Podczas oczekiwania na przystanku mama nauczyła mnie układać z 
biletu autobusowego papierową łódkę. Robię to nadal, jak tylko ktoś podsunie mi pod rękę serwetkę albo paragon. 
Mój mąż Maciej tego nie potrafi, za to świetnie gra w piłkę nożną i jest trenerem drużyny z Jeżowa Sudeckiego.

3. Ten pierwszy raz:
Zanim rozpoczęłam pracę z niemowlakami na basenie, oprócz wiedzy teoretycznej chciałam posiadać praktykę. 

Pomógł mi w tym mój czteromiesięczny wówczas synek Nikodem. To on pierwszy został zanurzony. Starszy syn 
Jakub pływał wcześniej w wieku dwóch lat.

4. Przebój życia:
Nie mam jedynego hitu. Najchętniej słucham wszystkich piosenek z lat 90 - tych. Czasem w radiowych audy-

cjach muzycznych usłyszę coś po latach i wtedy wracam myślami do czasów, kiedy dany przebój był światowym 
hitem i uśmiecham się do siebie. 

5. Wkurza mnie:
Narzekanie wszystkich na wszystko. Pamiętajmy, że zawsze może być gorzej. Dziękujmy za to, co mamy.
6. W życiu nie umiem się obejść bez:
Słońca i słodyczy. I moich dzieciaków w basenie.
7. Gdybym dostała 100 tys. zł:
Pojechałabym z rodziną i paczką przyjaciół na Malediwy.
8. Gdyby Polska była monarchią, królem uczyniłabym:
Królową treningu personalnego, Ewę Chodakowską z Warszawy. Robi ogólnopolską karierę, zalewa endorfinami 

setki tysięcy ludzi. Zmienia mentalność polskich kobiet, na szczęśliwsze odmieniła życie wielu z nich.
9. Za późno na:
Nigdy na nic nie jest za późno. Zwłaszcza na nowe inicjatywy. Od lutego 2013 roku „Kubuś” jest partnerem 

amerykańskiego Programu Safer 3 (Samoratownictwo dzieci). Jako jedna z trzech w Polsce szkółek (Warszawa 
i Poznań), mamy możliwość organizowania warsztatów i szkoleń dla dzieci, rodziców, przedszkoli i szkół. 

10. Ulubiona anegdota:
Jest powiązana z poprzednim pytaniem i z życia wzięta. Dzwoni do mnie telefon. Po drugiej stronie rodzic 

dziesięciomiesięcznego dziecka pyta, czy nie jest za późno, żeby zabrać na basen takiego szkraba.
Henryk Stobiecki
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Najmłodszy z trójki synów Jacka Kuronia, Jasiek wraz z żoną 
Anetą, drugi rok z rzędu przyjechał do Karpacza na Festiwal 
Smaków Liczyrzepy. Zajęć miał sporo. Ze sceny prowadził 
imprezę, szefował jury w konkursie na Danie Liczyrzepy 2013, 
wręczył nagrody, ogłosił wyniki konkursu na Najlepszą Kuchnię, 

w Pojedynku Mistrzów 
wystawił oceny kucha-
rzom z renomowanych 
restauracji. Na specjalnym 
pokazie kulinarnym przy-
rządził karpia i pstrąga z 
podgórzyńskich stawów 
z regionalnymi dodatkami. 
Państwo Kuroniowie obej-
rzeli „zawartość” wszyst-
kich stoisk, co pani Aneta 
udokumentowała fotogra-
ficznie. (5)

Urlop? To już historia. Złap głębo-
ki oddech i weź się do pracy. Nowe 
zadania i nowe znajomości - posta-
raj się „wycisnąć” jak najwięcej.

W finansach powieje optymizmem 
- jeśli wykażesz się sprytem, możesz 
nawet zrealizować swoje plany wy-
jazdowe. W sprawach zawodowych 
musisz trzymać rękę na pulsie.

Spokojnie możesz rozwijać skrzy-
dła i snuć dalekosiężne plany. Jeśli 
teraz zabraknie Ci odwagi na podjęcie 
pewnych decyzji, będziesz żałował.

Ktoś od dłuższego czasu próbuje 
Tobą manipulować i nie udawaj, że 
tego nie widzisz. Nie łudź się, zwią-
zek oparty na takich zasadach nie 
ma szans powodzenia.

Najwyższa pora, abyś udzielił wspar-
cia osobie, która wbrew pozorom 
bardzo tego potrzebuje. Warto poroz-
mawiać i przedstawić swoje warunki.

Zapowiada się dobra passa zawodo-
wa, ale uważaj, aby przy okazji sprawy 
rodzinne nie wymknęły się spod kon-
troli. Będzie działo się dużo i burzliwie.

Znajdziesz się w dość dwuznacz-
nej sytuacji, ale w dużej mierze jest 
to wynikiem Twojej lekkomyślności. 
Postaw na szczerość - tylko w ten 
sposób możesz wyjść z twarzą.

Po raz kolejny możesz się prze-
konać, że łatwiej jest mieć marzenia 
niż je realizować. Co nie znaczy, że 
nie warto być cierpliwym - wkrótce 
niespodzianka. 

Otrzymasz kuszącą propozycję, 
ale nie rób niczego na siłę. Pamiętaj 
też, że podjąłeś już pewne zobowią-
zania i ktoś bardzo na Ciebie liczy.

  
Nie załamuj rąk, bo wiele rzeczy 

można jeszcze wyprostować, ale 
musisz tego chcieć. Nie licz na 
dobrą wolę i pomoc Barana - sam 
zrobisz to o wiele lepiej.

Tydzień bardzo bojowy więc po-
stępuj dyplomatycznie, bo możesz 
dużo stracić. Przy okazji zrób sobie 
rachunek sumienia - może należy 
partnerowi coś wyjaśnić?

Czasami warto posłuchać innych 
i nie zawsze opłaca się grać w 
pierwszej linii. Twoje sprawy, dość 
leniwie, toczą się w dobrym kierun-
ku. Czekaj na piątek.

(ep)

To zdjęcie nie wymaga komentarza. Tak doskonale bawili się se-
rialowi i fi lmowi aktorzy w mieście Kargula i Pawlaka. Agnieszka 
Wielgosz i Małgorzata Sadowska oraz Bogdan Kalus z hitowe-
go „Rancho” (kręcą już ósmą serię), krótko podsumowali 
wydarzenia komediowego festiwalu. Ich z d a n i e m 
było 3D, czyli Dużo, Dobrze i Dowcipnie. Zgadzamy 
się z nimi całkowicie. (5)

Wicemarszałek województwa dolnośląskiego z Jeleniej Góry 
Jerzy Łużniak był jednym z trzech honorowych patronów jubile-
uszowej edycji „Gitarą i Piórem”. Nie to było najważniejsze. Pan 
Jerzy wraz z żoną Iwoną są stałymi uczestnikami imprezy na 
karpaczańskim stoku. Z sześciu festiwali pod Śnieżką, z przyczyn 
usprawiedliwionych opuścili tylko dwie. Jak wyliczyli, na śpiewo-

grze „Gitarą i 
Piórem”, or-
ganizowanej 
w c z e ś n i e j 
na polanie 
leśniczego 
Waldka w 
Borowicach 

,„zaliczyli” aż 
16 z 19 festi-
wali z Krainy 
Łagodności. 
(5)

Jeden z najciekawszych polskich aktorów fil-
mowych (ponad 30 ról) i teatralnych, Krzysztof 
Majchrzak, ukończył studia w warszawskiej 
PWST. Mniej znany epizod z życiorysu zdo-
bywcy Złotego Lwa w 2003 roku za najlepszą 
pierwszoplanową kreację męską to studiowa-
nie wokalistyki i pedagogiki w Państwowej 
Wyższej Szkole Muzycznej w Łodzi. Kinomani 
cenią go za wybitne role w „Arii dla atlety”, w 

„Konopielce”, „Yesterday”, „W historii kina w 
Popielawach”, „Pornografii” i w wielu innych. 
Podczas festiwalu w Lubomierzu Krzysztof 
Majchrzak opowiadał też o ostatniej roli 
fantoma w filmie słynnego Davida Lyncha 

„Inland Empire”. To opowieść o kręceniu 
filmu i o przenikaniu się realności i fikcji. 
Wybitny aktor był dumny z festiwalowego 
wyróżnienia, z tablicy pamiątkowej w Zauł-
ku Filmowym. (5)

Sobotni, widowiskowy pojedynek ekip Filmowców i Swojaków 
zgromadził na lubomierskim Rynku liczną i wierną takim turniejom 
widownię. W obu drużynach dodatkowe pozytywne emocje i bodźce 
do zaciętej, punktowanej walki o końcowy sukces wywołała super 
nagroda - kanka udoju szalonej Mućki Kargulowej. Do piątej konku-
rencji pod nazwą „Pola rozminowanie” wyznaczono właściwe osoby, 
czyli praktykującą policjantkę Iwonę ze Swojaków i ekranowego 
policjanta z serialu „Pierwsza miłość”, Mirosława Kotowicza. Ze 
sceny mocno dopingowali ich wszyscy turniejowicze. Czego szukali 
w skrzyni z sianem i z ostrzegawczym napisem „Promieniowanie 
radioaktywne”? Jajek. Wynik 19:18 sztuk na korzyść pani mundu-
rowej. Zgniecionych jajek nie policzono. (5)

Nie będą miło wspominać wyjazdu do Szczawna 
Zdroju piłkarze Karkonoszy Jelenia Góra. Raz, że prze-
grali z miejscowym MKS-em 0:1, a podobno byli lepsi. 
Do tego jeszcze stracili... piłkę. Podczas rozgrzewki 
Łukasz Kowalski regulował swój celownik. Pechowo 
uderzył piłkę tak mocno i wysoko, że wylądowała ona 
na posesji miejscowego myśliwego, który nie przepa-
da za futbolem. Widać, jego owczarek niemiecki ma 
podobne poglądy: przegryzł piłkę i tarmosił ją prak-
tycznie przez cały mecz. Można powiedzieć, 
że piłka nożna wychodzi im bokiem. (12)

Małgorzata Sadowska oraz Bogdan Kalus z hitowe-
go „Rancho” (kręcą już ósmą serię), krótko podsumowali 
wydarzenia komediowego festiwalu. Ich z d a n i e m 
było 3D, czyli Dużo, Dobrze i Dowcipnie. Zgadzamy 

Jeden z najciekawszych polskich aktorów fil-
Krzysztof 

ukończył studia w warszawskiej 
PWST. Mniej znany epizod z życiorysu zdo-
bywcy Złotego Lwa w 2003 roku za najlepszą 
pierwszoplanową kreację męską to studiowa-
nie wokalistyki i pedagogiki w Państwowej 
Wyższej Szkole Muzycznej w Łodzi. Kinomani 
cenią go za wybitne role w „Arii dla atlety”, w 

„Konopielce”, „Yesterday”, „W historii kina w 
Popielawach”, „Pornografii” i w wielu innych. 
Podczas festiwalu w Lubomierzu Krzysztof 
Majchrzak opowiadał też o ostatniej roli 
fantoma w filmie słynnego Davida Lyncha 

„Inland Empire”. To opowieść o kręceniu 

Po niedzielnym meczu 
Karkonoszy z Orłem Ząb-
kowice z szatni biało-nie-
bieskich popłynęło głośne 

„stooo lat”. Okazało się, że 
w przeddzień jeleniogórski 
obrońca Marek Siatrak ob-
chodził 27 urodziny. Zawod-
nik w tym sezonie wrócił 
do Karkonoszy po latach 
przerwy i widać, że odbu-
dował się psychicznie, jest 
mocnym punktem zespołu. 
A że Karkonosze wygrały 
1:0, toast smakował jeszcze 
lepiej! (12)

Obecny burmistrz Gryfowa, Olgierd Poniźnik, przyznał się, że 
bardzo skorzystał podczas różnych kampanii wyborczych z pracy 
naszego redakcyjnego kolegi, Daniela Antosika. Antosik uwiecznił 
bowiem Poniźnika, podczas jednego z lubomierskich festiwali, w 
charakteryzacji na Flapa, nawiązującej do czasów niemego jeszcze 
kina i niezapomnianego, aktorskiego duetu Flip i Flap (Stan Laurel 
i Olivier Hardy). W swoim czasie 10 tysięcy uroczych, pocztów-
kowych wręcz fotek Olgierda Poniźnika w przebraniu poszło 
w Polskę, a także poza jej granice. Z jakim efektem - wszyscy 
wiemy. Wprawdzie panowie nie do końca mają jeszcze załatwio-
ną kwestię praw 
autorskich, ale z 
pewnością załatwią 
to po dżentelmeń-
sku. My natomiast 
zastanawiamy się, 
dlaczego dotąd nikt 
jeszcze nie odwa-
żył się powtórzyć 
tricku Poniźnika? 
Skoro to działa - 
to dlaczego żaden 
inny nasz samorzą-
dowiec nie walczy o 
głosy wyborców w 
charakteryzacji? (8)

Karol Woliński, asystent 
prezydenta Jeleniej Góry 
Marcina Zawiły, usa-
modzielnił się. W sensie 
zawodowym. Z asy-
stenckiego stanowiska 
wszedł w struktury 
urzędowe i został 
samodzielnym refe-
rentem w Wydziale 
Dialogu Społeczne-
go. Wredna opo-
zycja już węszy i 
już się czepia, nie 
sprawdzając nawet, 
co kolega Karol 
samodzielnie refe-
ruje. A zdjęcia na 
fejsbuka to same 
się robią? (6)

że piłka nożna wychodzi im bokiem. (12)

Karol Woliński, asystent 
prezydenta Jeleniej Góry 
Marcina Zawiły, usa-
modzielnił się. W sensie 
zawodowym. Z asy-
stenckiego stanowiska 
wszedł w struktury 
urzędowe i został 
samodzielnym refe-
rentem w Wydziale 
Dialogu Społeczne-
go. Wredna opo-
zycja już węszy i 
już się czepia, nie 
sprawdzając nawet, 
co kolega Karol 
samodzielnie refe-
ruje. A zdjęcia na 
fejsbuka to same 
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